
M  196. Poniedziałek, 13 (25) Września 1871. M 196,

Prenumerata miejscowa:
bez odnoszenia:

Za rok . . .  8 rsr.
,, 6 miesięcy . 4 ,,
,, 3 miesiące . 2 ,.

1 miesiąc , — 67 k.
Za odnoszenie dopłaca sic 

5 kop. miesięcznie.

Prenumerata xamiojscowa;
•z odsylką pocztą:

Nr. rok . . . .  10 rsr.
i; 6 miesięcy. . 5 „

-3 miesiące, . 2 50 k.
„ 1 miesiąc . . — 84 „

P r e n u m e r a t a  p r z y j m u j e  s i ę :  w W arszaw ie, w głównym kantorze Redakcji 
p r/y  ulicy Miodowej Nr. 487 i w innych jej kantorach miejskich; —  w St. Petersburgu, 
w księgarni A. T. Bazunowa na Newskim Prospekcie w domu Olchinowej;— w  Moskwie, 

w księgarni J . S. Sołowiewa.

ROK ÓSMY.

Kalendarz prawosławny.

We wtorek, 14 (2 6 ) września, -  WoidW. CZ. Kr.
W e środę, 15 (2 7) września, — sw. Nikity mucz. i Porfiria. 
We czwartek, 16 (2 8) września, — iw . Ewfimii i Ludmiły m.

Słońce wach. o godz. 6 min. 51; zuch. o godz. 5 min. 51.

Za ogłoszenia pobiera się: za jeden raz sześć kopiejek od wiersza druku lub jego miej­
sca, za dwa razy, dziewięć kopiejek, za trzy  razy, dwanaście kopiejek. —Za ogłoszenia 
od 1-go wiersza do 12-stu, liczy się jak  za całe dwanaście wierszy. — Oddzielne numera

sprzedaję się po 5 kopiejek,

W Y C H O D ZI C O D Z IE N N IE , PRÓCZ DNI NIEDZIELNY CH  I ŚW IĄ TEC ZNY CH .
Spostrzeżenia meteorologiczne

dostarczane przez obserwatorjinn warszawskie. 
Dnia 12 (24) Września 1871 r.

Ciśnienie po­
wietrza spro­
wadzone do 0°

Temper, pow.; 
podJng Oelsju-j Wilgoć %  | 

sza.
Kierunek

wiatru.

«■ 1 745.3 -+- 6.5
1!

84
|

południowy.
1 743.2 +  13.5 64 poł.-zacbodni.
9 738.4 -P 8.9 96 spokojnie.

Kalendarz rzymsko-katolicki.

W awtorek, 14 (2 6 )  września, — Sw. Aurelji panny.
\ \  e środę, 15 (2 7) września, —  św. Kośmy i Damiana. 

W ecaw artek, 16 (2 8 ) września, — św. Wacława i Ludgarda.

Wysokość wody na Wisie stóp 1 cali 2.

S P I S  R Z E C Z  r .

Podróże Najjaśniejszej Rodziny.— Dział urzędowy. — Dział 
wewnętrzny. —  Wiadomości zagraniczne.— Dział miejscowy. — 
Przewodnia. — Fejieion.

Podróże Najjaśniejszej Rodziny.
* Goniec Urzędowy zamieszcza następujący telegram:
* Temir- Chan-Szura, 9 września. Najjaśniejszy Pan 

raczył wyjechać z Tem ir-Chan-Szury do Chodżal-Me- 
chi dziś, o godzinie 8 ej z rana.

* Dnia 12 (24) czerwca Najwyżej zatwierdzona zo­
stała ustawa moskiewskiego banku handlowego. Założy­
cielami towarzystwa są: radca rękodzielniczy, poczesny 
obywatel, pokrowski kupiec 1-ej gildji Tymoteusz Sa­
wicz Morozow, radca handlowy, poczesny obywatel, mo­
skiewski kupiec 1-ej gildji Bazyli Janowicz Jakunczikow, 
dom handlowy A. L. Aszukin i K. K. Bakłanow, dom 
handlowy bracia Krestownikowowie i sp., dom handlowy 
P . i W . bracia Riabuszyńscy, dom handlowy bracia W. i 
J . Ganeszinowie i sp., dom handlowy A. Najdenow i sy­
nowie, dom handlowy A. Trapeznikow i sp., W . Siroti- 
nin dom handlowy z synem, obywatel poczesny Michał 
Joachimowicz Gorbow, obywatel poczesny, moskiewski 
kupiec 1-ej gildji Szymon Piotrowicz Wiszniakow, oby­
watel poczesny, moskiewski kupiec 1-ej gildji Bazyli Dy- 
mitrowicz Aksienow, obywatel poczesny, moskiewski ku-

Łiec 1-ej gildji Mikołaj Kuźmicz Bakłanow i moskiewski 
upiec Mikołaj Janowicz Strukow. K apitał składkowy, 

pierwotnie oznaczony na dwa iniljony rubli, utworzy się 
przez wypuszczenie dziesięciu tysięcy akcij po dwieście 
rubli każda.

* Przez imienny Najwyższy ukaz do rządzącego senatu 
z 2-go września, pełniący obowiązki ministra dróg komunika­
cji, jenerał-m ajor z orszaku Jego  Cesarskiej Mości, hrabia Bo- 
b ry ń ik i 2-gi, Najmiłościwiej uwolniony został na własna żą­
danie, z powodu choroby, od zajmowanej przezeń posady, z po­
zostawieniem w Orszaku, i rozkazano jenerał-majorowi z O r­
szaku Jego Cesarskiej Mości, hrabiemu Bobryńskiemu 1-mu, 
zarządzać ministerstwem d ró g  komunikacji.

* Najjaśniejszy Pan, 30 sierpnia r. b., Najmiłościwiej ra­
czył udzielić ordery: jenerał-m ajorom  z orszaku Jego  Cesarskiej 
Mości: komendantowi Cesarskiej głównej kwatery Rylejewotoi—  
iw .  A n n y  1-ej k l a s y ;  zarządzającemu czynnościami Ce­
sarskiej głównej kwatery Wojejkowowi i wojenno-polowemu 
koniuszemu, jenerał-majorowi Łejieurowi — ś w: S t a n i s ł a ­
w a  1-ej k l a s y  i referentowi wojenno-polowej kaucelarji 
Jego  Cesarskiej Mości, fligiel-adjutantowi pułkownikowi Solty- 
kowowi— Ś w. W ł o d z i m i e r z a  3-ej k l a s y .

C Ó R K A  K A P I T A N A .
przez Puszkina.

(p rzek ład  z rosyjskiego).

Dalszy ciąg; patrz N . 1 9 2 — IB 5.

IV.
Po kilku tygodniach, życie moje w Biłgorakiej tw ier­

dzy stało się znośniejszem, a nawet, zrobiło się ponie­
kąd przyjemnem. W domu komendanta uważano mnie 
jąkby krewnego. Oboje kapitanoatwo byli to ludzie 
najzacniejsi: Iwan Kuźmicz pochodził, z tak zwanych, 
dzieci żołnierskich i dosłużył się stopnia oficera; był 
to człowiek prosty, nie wykształcony, ale uczciwy i do­
bry. W prawdzie żona rządziła nim zupełnie, lecz to 
zgadzało się z jego charakterem. Wasilisa Jegorówna u- 
ważała interesa służbowe swojego męża, jakby swoje wła­
sne gospodarskie, i rządziła w fortecy tak samo jak  w 
swoim domu. W krótce też i M arja Iwanówna zazna­
jomiwszy się lepiej, przestała stronić odemnie. Przeko­
nałem się zresztą, że była to rozsądna i uczuciowa dzie­
wica.

Niepostrzeżenie prawie, przywiązałem się do tej ca­
łej uczciwej rodziny, nawet do Iwana Ignatjewicza, ko- 
szlawego garnizonowego porucznika, którego Szabrin 
obmówił, że z Wasilisą Jegorówną zostaje w miłosnych 
stosunkach, co nie miało nawet cienia prawdopodobień­
stw a—ale Szabrin wcale na to nie zważał.

Zostałem wkrótce jakoś, awansowany na podpo­
rucznika. Obowiązki służbowe wcale nie były ucią­
żliwe. W  twierdzy oddanej na Opatrzność Boską, 
uie było ani przeglądów, ani musztry, ani warty po 
odwaehach. Komendant tylko, i to z dobrej woli, u- 
o*ył niekiedy swoich żołnierzy, ale niestety! pomimo

Wiadomośoi krajowe.
* Z Łowicza pod d. 10 (22) września piszą do Gaz. 

lian. Zjazd na jarm ark nie był wielki jak  lat poprze­
dnich. Kupców i handlarzy z Królestwa i Prus było 
wielu. Koni niewiele dostarczono, wszystkiego około 2,000 
sztuk; przedniejsze były w stajniach panów HorowiLz 
z Żarek i Henochów z Warszawy. Handlarzy z Cesar­
stwa z tańszemi końmi było bardzo mało. Okoliczni wła­
ściciele dóbr dostarczyli na sprzedaż ładne poprawnej 
rasy konie, ale mało; ztąd też ceny były wysokie. 
Płacono za ładne wierzchowce do rs. 550 sztuka, bry­
czkowe po rs. 200, za robocze do rs. 125, włościańskie 
koniki płacono do rs. 65. Kamieniarskich wołów do­
stawiono 32 pary, wołów w ogóle dostawiono około 
2,000 sztuk. Płacono bardzo wysokie ceny przy opie­
szałej chęci do kupna z powodu braku odpowiedniej 
wielkości wołów. Zakupiono kilka większych partij 
wołów do Prus. Skopów i macior było razem około 
4,000; skopy prędko rozkupiono, płacono do rs. 5 kop. 
50 za sztukę. Trzody chlewnej było niewiele, po do­
syć przystępnych cenach. Kożuchów dostarczono zna­
czną ilość; sprzedano samych ordynarnych kożuchów 
dla włościan w ciągu trzech dni 11,156 sztuk, w cenie 
do rs. 7 kop. 75 za sztukę. Dublonów było niewiele, 
płacono do rs. 3 kop. 60 za wiązkę 10 sztuk. Futer 
drogich jak  elki, tumafei, lisy i t. p. sprzedano wiele 
po dobrych cenach. Magazyny ubiorów męzkich i dam­
skich cieszyły się także dobrym odbytem. Obuwia by­
ło wiele, i prawie wszystko rozsprzedano po wygóro­
wanych cenach. Wyrobów siodlarskich mniej jak  lat 
poprzednich i towary swoje każdy fabrykant dobrze 
spieniężył. Dziś się już wszyscy rozjeżdżają i jarmark 
można uważać za skończony. W  interesie zbożowym 
były tylko małoznaczące tranzakje.

* Kur. War. pisze: Słyszeliśmy, że towarzystwo za­
granicznych kapitalistów i przemysłowców zamierza u- 
rządzić w Dachowej pod Sochaczewem przędzalnię na 
wielką skalę. Zakładów tego rodzaju potrzeba nam 
bardzo. Że mogą one istnieć z wielkiemi korzyściami, 
byleby dobrze je  prowadzono, dowodem tego fabryka 
Żyrardowska obok stacji kolei Ruda Guzowska. F a ­
bryka ta wzrasta i rozwija się nieustannie i szybko. 
Przędzalnia w Dachowej, jako mogąca korzystać z na­
turalnego motoru wody, przedstawia tembardziej korzy­
stne widoki.

* Z Pińczowa donoszą pod dniem 7 (19) b. m. że 
dochód z koncertu danego w tem mieście na rzecz nie­
zamożnej uczącej się młodzieży, po potrąceniu wszel­
kich kosztów, wyniósł rs. 378 kop. 74. Z sumy tej rs. 
200 przeznaczono do dyspozycji uniwersytetu warszaw­
skiego na rzecz studentów tegoż uniwersytetu, pozosta­
łą zaś kwotę rs. 178 kop 74 obrócono na zastąpienie 
wpisu za ubogich uczniów progimnazjum pińczowskie- 
go. (Kur. Codz.)

całej usilności, nie mógł dojść do tego, aby wszyscy 
z nich wiedzieli, która strona jest prawą a która 
lewą.

Szwabrin posiadał dużo książek francuzkich; zaczą­
łem je  czytać i to obudziło we mnie pewne zamiłowa­
nie do literatury. Rano zwykle czytywałem, tłumaczy­
łem, a czasami nawet i sam pisywałem wiersze.

Na obiedzie, zwykle bywałem u komendanta, gdzie 
też i resztę dnia najczęściej przepędzałem. Odwiedzał 
nas także czasami ojciec Herasim ż żoną Akuliną Pam- 
filówną, najpierwszą plotkarką na całą okolicę.

Z Szabrinem widywałem się codziennie wprawdzie, 
lecz towarzystwo jego stawało się .dla mnie codzień 
przykrzejszem. Żartował on często z rodziny komen­
danta i to mi się nie podobało; szczególniej też obu­
rzały mnie jego złośliwe dowcipy, dotyczące Marji Iwa- 
nówny. Innego towarzystwa w twierdzy nie było i nie 
pragnąłem też go wcale.

Pomimo przepowiedni, baszkirów jakoś widać nie 
było. Spokój panował wszędzie, lecz wkrótce, na nie­
szczęście, zakłócony został niespodziewanym wypad­
kiem.

Wspominałem już o mojem świeżem upodobaniu w 
literaturze. P róby mojego pióra były wcale nie złe, 
a nawet Aleksander Piotrowicz Sumarokow, bardzo je 
chwalił, gdym mu niektóre z nich pokazywał kiedyś. 
Raz, napisałem był wierszyk, który mnie samego zado- 
wolnił bardzo. Wiadomo że autorowie, pod pozorem szu­
kania rady, szukają raczej istotnie łaskawych na swoje 
utwory słuchaczy. Przepisawszy więc ów wierszyk — 
zaniosłem go Szabrinowi, on tylko bowiem w całej 
twierdzy, mógł ocenić mój poetycki polot. Po krótkiej 
tedy przedmowie, wyjąłem z kieszeni kartkę i prze­
czytałem mu kilka strofek, w których bohaterką i przed­
miotem moich rymowanych westchnień, była, sam nie

Z innych guberni,),
" H a n d e l  i p r z e m y s ł  Wiadomo,in  o spółkach 

akcyjnych, kompanjach i stowarzyszeniach w Rosji. (Ciąg dal­
szy). W  następującej V I grupie połączymy nasze towa­
rzystwa akcyjne dróg żelaznych: 1) Najpierwszem co
do czasu będzie towarzystwo Carsko - sielskie | drogi żela­
znej (koncesja zatwierdzona w grudniu 1835 roku), kapi­
tał na 17 'A t. niegwarantowanych akcij, za 1. m. 50 t. r.; 
dług skarbowi w 1869 r. 370 t. r. i S t -Potersburgskiemu 
miejskiemu towarzystwu kredytowemu 141 ’/ ,  t. r.; kapi­
tał zapasowy około 60 t. r.; dywidenda za 1868 — 70 r 
7%> 7 '/2 i 5u/ 0 (za 1 półrocze), kurs akcij w 1869 i 70 r. 
do 65 r., a teraz około 63 rs. 2) Drogi Peterhofskiej (z 
1856 r.); kap. 3 m. 800 t. r. z 30,400 akcij. 3) Główne 
towarzystwo^ rosyjskich dróg żelaznych (od 1857 r .), kap. 
w 600 t. akcij na 75 m rubli, z 7 0 1. obligacij 1 emisji ua 
35 m. r. (a pozostało z 187L r., w obrocie 69,622 obi. na 
34 m. 811 t. r.), z 18,877 obi. 2 emisji na 2,359,625 r. (z 
1871 r. pozostało w obrocie 18,746 obi. na 2 m. 343 '/,,, t 
r.); oprócz tego dług skarbowi z 1870 r. — przeszło 92% 
m. r. (podług sprawozdania kontroli państwa) Dywiden­
da wypłaconą została po raz l-y  za 1869 r. po 19 k. na 
akcję, oprócz dochodu poręczonego 5 yo; kurs akcij w 
1869 r. do 168 r., w 1870 r. do 155 r., a obecnie do 137 
r. za 125 r. metalicznych. Dochód wynosił w 1865 r. do 
10 m. 252‘ .j t. r., 1867 r. — do 11 tn. 914'/, t. r. i w 1869 
do 31 in. 595 t. (a w 1870 r około 32',, m. r.); wydatek 
w 1865 — 6 m. 6 3 1 t. r., w 1867 — 8 m. 610 t. r. i 1869 
-  16 m. 774 t. r. (za 1870 r. nie jest nam wiadomy). 4) 
Towarzystwo warszawsko wiedeńskiej drogi (od 1857 r.) 
kapitał z 125 t. akcij na 12 % ni. r. ki e !. i obligacij 3°/0 na 
1 m. 200 t. r. met. oraz 5°/0 na 2 1 ri m tal. (na akcję wnio­
sek 60 r., a od 40 r. dochód płaci się skarbowi — teraz w 
wysokości 6 '// °/0); kapitał zapasowy w 1870 r. 574 t. r., 
kap. ubezp. 37 t. r.; dywidendą za 1867 — 9 r. 8% °/0, 
6%°/0 i 9 %°/0; kurs akcji w 1869 r. do 94 r., w 1870 — 
do 73 r. a następnie do 79 r. 5) Towarzystwo dr. war­
szawsko-bydgoskiej (od 1857 r.); kap. zakł. 6 m. 201 t. r., 
po umorzeniu w 1870 r. pozostawało w obrocie na 5 m. 
973,670 r., interesa towarzystwa idą niedobrze: nietylko 
nie wypłacono dywidendy, lecz brak i na zapłatę 4°/0 pro­
centu oraz %°/0 na umorzenie; dług skarbowi z 1870 r. 
wynosił do 9001. r. Kurs akcij obecnie około 69 r. za 100 r.
6) Wołgo-dońskiej drogi (od 1858 r.) kap. 4 m. 800 t. r. z 
48 t. akcij, a po umorzeniu pozostało w obrocie 4 m. 
473 % t. r., kurs akcij w 1869 r. do 120 r., 1870 — 101 r.
7) Rygsko-dynaburgskiej dr. (od 1858 r.) kap. zakłado­
wy z 81,600 akcij na 10 m. 200 t. r. met. i 10,400 obliga­
cij na 1 m. 300 t. r. (1 marca roku bieżącego zaprojekto­
wano wypuścić jeszcze obi. m. na '/, r.); z 1871 r. po­
zostało akcij na 9 rn. 991 t. 250 r., kurs akcij w 1869 r. 
dô  133 r., w 1870 — do 143 r., a teraz do 165 r. 8) Mo- 
skiewsko-jarosławskiej dr. (od 1859 r.) kap. 4 ni. 307,881 
r. kred. w akcjach i 12 nt. r. met. (oprócz tego na 4 m. 
400 t. r  met. dla jarosławsko-wołogodzkiej wązko kole­
jowej dr. — 192 wiorst); dywidenda za 1867 — 9 r. 7°/0, 
9% i_122/3% ; kurs akcij w 1870 do 295 r. 9) Moskiew­
sko-riazańskiej dr. (od 1863 r  ) kapitał z 100 akcij na 10

wiem dla czego, dziewica imieniem „Masza.” Widocz­
nie jakoś, imię to wydało mi się wówczas poetyczniej- 
szem niż inne dziewicze imiona...

Gdy wydeklamowawszy z wielkim zapałem, moje 
romansowe wiersze, zapytałem Szabrina, jak  mu się 
podobały, pewny wszelako z góry, że taki jak  on zna­
wca pochwali gorąco te mojej młodzieńczej muzy utwo­
ry; doznałem przykrego bardzo zawodu, albowiem Sza­
brin, zazwyczaj tak względny dla mnie, teraz stanow­
czo oświadczył, że wiersze moje są nic niewarte 
zgoła.

— A  toż dla czego? zapytałem, ukrywając gniew, 
już wrzeć zaczynający.

— Dla tego, że podobne wiersze mógłby chyba pi­
sać nauczyciel mój, Wasil Kiryłicz Tredjakowski, a na­
wet istot :ie, twoje rymy przypominają mi cóś z jego 
miłosnych trelów.

To rzekłszy wziął z rąk mych kartkę, i zaczął nie­
miłosiernie każdy wiersz z kolei krytykować, czyniąc 
mi przytem bardzo złośliwe przycinki.

Nie mogłem znieść tego — wydarłem kartkę z rąk 
Szabrina i zawołałem, że już nigdy w życiu nie po ­
każę mu swoich utworów. Groźba* moja rozśmieszyła 
go bardzo.

— Zobaczymy, rzekł z ironją, czy dotrzymaśz sło­
wa. D la poetów, słuchacz, jak  dla Iwana Kuźmicza 
flaszeczka wódki przed obiadem, koniecznie potrzebny. 
Ale! ale!.. Powiedz mi, czy ta Masza, nad którą w tym 
madrygale tak się unosisz, ta Masza, której poświęcasz
swój zapał poetyczny, czy czasem nie jest ona Marją 
Iwanówną, przystrojoną w idealne szaty?.

— To już do ciebie nie należy — odpowiedziałem 
rozgniewany. Nie pytam się już o twoje zdunie, i nie 
zniosę odtąd twoich przycinków.

— Oho! zarozumiały poeta i zarazem dyskretny ko­

ra. r. oraz z 26,815 obi. na 5 m. r. W  1869 r. udzieloną
zistaia ze skarbu pożyczka 3 m. r. na zbudowanie dru- 
gięj drogi relsowej, a w 1870 r. towarzystwo zobowią­
zało się wybudować dwie boczne odnogi do Jegorjew - 
ska i Zarajska—47 wiorst, które teraz już są otwarte. 
Zapasowy kapitał z 1870 r. około 2,851 rs:; dywiden­
da za 1867—9̂  r.— 12°/0, 17°/0 i 20°/o; kurs akcij w 
1870 r. do 275 r., a teraz do 265 r. 10) Towarzy- 
stwo dróg żelaz. konnych w S t.-Petersburgu (od 1863 
roku) kapit. 166,579 r. 11) Komp. dynaburgsko-wi- 

: łebskiej d. (od 1863 r.) kapit. 2 m. 600 t. f. szt. z 130 
i t. akcij, w 1870 r. do 156 r., a teraz do 148 r. za 16 
: f. szt., czyli 125 rub. met. 12) Komp. warszaweko-te- 
I respoUkiej d. (od 1864 r.) kapit. 5 m. 200 t. r. met.
| w akcjach i 5 m. r. met. w obligacjach (z 1871 r . po- 
| zostawało pierwszych na 5 m. 176,400 r., a drugich na 
4 m. 987,600 rs.); kurs akcji w 1870 r. do 117% r., 
a teraz do 114% r. 13) Towarzystwo riazańsko-ko- 
złowskiej d. (od 1865 r.) kapit. 14 m. 965,252 r. met., 
z których w 7,825 akcjach 4 m. 890,625 r. met. 14) 
Łódzkiej fabrycznej dr. (od 1865 r.) kapit. 1 % m. r. 
z 12-% t. akcij. 15) Kozłowsko-woroneżskiej d. (od 
1868 r.) kapit. 7 m. 495 t. r. kred. w 100 r. akcjach 
i 4 m. 562,400 tal. prusk. 16) Rygsko-morszańskiej 
d. (od 1867 r.), kapit. 2 m. 340,625 r. met. w akcjach 
i 4 m. 774,875 r. w obligacjach 17) Kursko-kijow- 
skiej d. fod 1866 r.) kap. 28 m. 125 t. r. met., w 100 
f,̂  szt. akcjach 1 % m. f. szt. i 3 mil. f. szt. w obliga­
cjach po cenie od 20 do 150 f. szt. (o ogółem 24 t. o- 
bligacij). 18) Orłowsko-griazskiej d. (1868 r.) kapitał 
6 m. 515% t. r.  w akcjach i 13 m. 861,125 r. met. 
w obligacjach. 19) Orłowsko-witebskiej (1868 r.), ka­
pit. 37 % m. r., z których 9 m. 375 t. r. w akcjach po 
125 r., a część pozostała w obligacjach. 20) Szujsko- 
iwanowskiej d. (1868 r.) kapit. 8 m. 596,350 r. met., 
w tej liczbie z 27,746 akcji na 2 m. 885,050 r. met., 
a pozostała suma w obligacjach. 21) Rygsko-mitaw* 
skiej dr. (1868 r.) kapit. 1 % m. r. met. z 15 t. akcij 
i l  m. 152 t. r. met. obligacjami. 22) Poti-tyfliskiej 
(1868 r.) kapit. 5 m. 648 t. r. met. w akcjach i 10 m. 
590 t. rub. met. w obligacjach. 23) Kursko-charkow- 
sko-azowskiej d. (1868 r . )  kapit. 12 m. 971 t. r. met. 
w akcjach i 38 m. 912 t. r. met. w obligacjach; ry­
czałtowy dochód za 1870 r. 4 m. 2003/, t. r.; kurs ak­
cij w 1870 r. do 174 r. za 125 r. met. 24) Griaze- 
caric-yńskiej d. (1868 r.) kapit. 36 m. 840 t. r. met., 
z których 21 m. 240 t. r. w akcjach po 125 r., a po­
zostałe w obligacjach. 25) Tambowsko-kozłowskiej d. 
(1868 r.) kapit. 3 m. 596 t. r. kred. w 100 rubl. ak- 
cjach, a 2 m. r. met. w obligacjach. 26) Rybińsko- 
bołogowskiej d. (1868 r.) kapit. 19 m. 320 t. r. met. 
vr 193 t. 200 akcjach. 27) Bałtyckiej d. (1868 r  ) kap. 
16 m. 390 t. r, met. w akcjach po 125 r. met. 28) 
Charkowsko-kremenczugskiej dr. (1868 r.) kapitał 4 
m; 256 tys. rub. kredyt, w akcjach po 100 rub. i 10 
mil. 725 tys. r. met. w obligacjach. 29) Tambowsko- 
saratowskiej dr. (1868 roku) kapitał 27 mil. 734,236 
r. met. z 48,470 akcij po 125 rub. na 7 mil. 573,326 rub

chanek. — ciągnął dalej Szabrin, coraz bardziej draż­
niąc mnie swojemi ucinkami. Jeśli chcesz posłuchać 
przyjacielskiej rady i dopiąć swego celu, to kochanku 
całkiem inaczej weź się do rzeczy.

— Co przez to rozumiesz? Wytłomacz się jaśniej! 
zawołałem.

— I  owszem, odparł Szabrin, to znaczy, że jeśli 
chcesz aby Masza Iwanówna przychodziła do ciebie 
wieczorem, to zamiast wierszy, ofiaruj jej parę kolczy­
ków...

Krew zawrzała we mnie.
— D la czego takie masz o niej zdanie? zapytałem,

hamując się z trudnością.
— D la tego — odpowiedział z piekielnym uśmie­

chem, ze znam z doświadczenia jej upodobania...
— Kłamiesz bezczelnie łotrze!—krzyknąłem z wście­

kłością—kłamiesz najhaniebniej!
Szabrin zbladł.
— Nie ujdzie ci to na sucho—-zawołał. Żądam za-

dosyć uczynienia.
— Zgoda, choćby zaraz! odrzekłem uradowany.
W  tej chwili gotów byłem rozszarpać go na ka­

wałki.
Natychmiast pobiegłem do Iwana Ignatjewicza i za­

siałem go, z iglicą w ręku, nawlekającego, z polecenia ko­
mend autowej, grzyby do suszenia na zimę. Zobaczywszy 
mnie zawołał:

Jak  się macie, P iotrze Andrzejewiczu! Z czemże 
was tu pana Bóg prowadzi? Rad jestem, że was widzę.

W krótkich słowach opowiedziałem staremu, moje 
zajście z Aleksym Iwanowiczem, i prosiłem aby mi w 
pojedynku sekundował. Iwan Ignatjewicz wysłuchał u- 
ważnie i cierpliwie, nie spuszczając ze mnie swego jedy­
nego oka, wreszcie ozwał się:

Raczyłeś pan powiedzieć, jeżeli się nie mylę, że
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i na 20 m. 160,910 r. obligacij po 100 fun. szt. 30) Mo- 
skiewsko-brzeskiej <i. (1868 r.), kapit. co do 1-go od­
działu, do Smoleńska, 21 m. 156,130 r. met., z których V4 
w akcjach po 125 r. a % w obligacjach; co do 2-go od­
działu, do Brześcia, 20 m. 40 tys. rub. met., z 52,080 ak- 
cij po 125 rub. i obligacij na 19 mil. 530 tys. rub. met. 
31) Nowotorżskiej d. (1868 r.) kapit. 1 mil. 760,800 rub. 
w 100-rublowych akcjach. 32) Libawskiej d. (1869 r.), 
kapit. 12 mil. 789 tys. rub., z których '/3 w akcjach po 
100 rub'. kred., a reszta w obligacjach. 33) Woroneżsko- 
roatowskiej d. (1870 r.) kapitał 5 m. kred. i 31 m .479  
tys. r. met., z których % w akcjach, a reszta w obliga­
cjach. 34) Skopińskiej d. (1870 r.) kapit. 1 m. 215,720 
r. kred., w akcjach. 35) Brzesko-grajewskiej d. (1870 
r.) kapit. 13 m. 353,300 r. kred. w 100-rublowych ak­
cjach. 36) Nowogrodzkiej wązko-kolejnej d. (1870 r.), 
kapitał na 1 m. 953 t. r. kred. w 100-rublowych akcjach 
bez gwarancji. 37) Konstantynowskiej d. (1870 r.), ka­
pitał 5 mil. 355 t. r. met. w 100-rublowych akcjach bez 
gwarancji. 38) Kijowsko-brzeskiej d. (1870 r.), kapitał 
45 mil. 650,250 rub. met., z których 'J3 w akcjach po 
125 rub., a pozostała część w obligacjach. 39) Odeskiej 
d. (droga ta oddana przez skarb ruskiemu towarzystwu 
żeglugi parowej i handlu w 1870 r.), kapit. 47 m. 445 t. 
r. met., i 30 mil. 413 t. rub. kred., ostatni w 100-rublo­
wych akcjach. 40) Rygsko-bolderaaskiej d. (1870 r.j, 
kapit. 4 mil. 128 tys. rub. met., z których 1 m. 32 tys. r. 
w akcjach niegwarantowanych, a pozostała część w obli­
gacjach z gwarancją; 41) Droga żelazna towarzystwa 
putiłowskiego (187Ó r.) kapit. 2 mil. r. met. z funduszów 
towarzystwa. 42) Towarzystwo elisawetgrado-kremen- 
czugskiej d. (1871 r.), kapit. około 3 m. rub. 43) Mos­
kiewsko-kurska d. (w maju 1871 r.) kapitał 57 m. 433 
tys. rub. (Dok. nast.J.

* Dnia 6-go września r. b. odbyło się pierwsze 
zgromadzenie ogólne akcjonarjuszów banku ruskiego 
dla handlu zewnętrznego. Na zgromadzeniu tern, za­
łożyciele zawiadomili o środkach jakie przedsięwzięli 
dla osiągnięcia możności otwarcia czynności banku w 
jak najprędszym czasie, i nadmienili, że podług ich 
przekonania, wielce pożytecznem byłoby dla sprawy, 
gdyby zgromadzenie ogólne, — bez upoważnienia któ­
rego, na zasadzie § 2-go ustawy, nie mogą być zakła­
dane ajencje banku, — udzieliło obecnie zarządowi, 
który ma być wybrany, upoważnienie, z zatwierdzenia 
rady i za zezwoleniem ministra finansów, do zaprowa­
dzenia, w razie potrzeby, ajencij banku, oprócz Lon­
dynu, także w Berlinie, Wiedniu, Trjeście i Marsylji, 
bez czekania z tem do przyszłorocznego zgromadzenia 
ogólnego akcjonarjuszów i bez zwoływania zgroma­
dzenia nadzwyczajnego tychże. Po wysłuchaniu tego 
wniosku, zgromadzenie ogólne wyraziło zupełne spół- 
czucie dla wszystkich oświadczeń złożonych przez za­
łożycieli i uchwaliło: upoważnić zarząd, który ma być 
wybrany, do zaprowadzenia, jeżeli uzna to za stoso­
wne, ajencij banku w Berlinie, Wiedniu, Trjeście i 
Marsylji, z zatwierdzenia rady i po uzyskaniu na to 
pozwolenia od ministra finansów, bez czekania z tern 
do przyszłorocznego zgromadzenia ogólnego akcjona­
rjuszów i bez zwoływania zgromadzenia nadzwyczajne­
go tychże. W końcu zaś założyciele oświadczyli, że 
życząc sobie, ażeby bank nie był obarczony jakiemi 
wydatkami na jego organizację, podejmują się na swój 
rachunek wszystkich wydatków przedwstępnych, oraz 
restauracij w domu najętym przez nich na lokal dla 
banku i umeblowania tego domu. Poczem przystąpio­
no do wyboru, na zasadzie §§ 23 i 56 ustawy, 15 
członków do rady banku, i po dokonanem balotowa- 
niu, obrane zostały następujące osoby: P. P. Botkin, 
E. F. Wynecken, M. M. Wogan, S. W. Gwyer, G. O. 
Gunzburg, S. P. Jelisiejew, A. G. Zołotarew, E. J. 
Łamański, E. Maas, E. M. Mejer, G. A. Rafałowicz, 
L. M. Rosenthal, P. P. Scaramanga, P. N. Suszczow 
i W. J. Jakunczykow. Po ukonstytuowaniu w ten 
sposób rady banku, taż rada zaproponowała ze swej 
strony, na zasadzie § 30-go ustawy, jako kandydatów 
na posad}' czterech członków zarządu, następujące 
cztery osoby: S. W. Gwyera, E. E. Lindesa, L. M. 
Roaenthala i O. von Strahlborna. Wszystkie te osoby 
wybrane zostały przez zgromadzenie ogólne; ponieważ 
zaś przez to S. W. Gwyer i L. M. Rosenthal wyszli 
ze składu rady, ta ostatnia zaproponowała do uznania 
zgromadzenia ogólnego następujących dwóch kandyda­
tów: J. D. Benardakiego i B. Szukalego, którzy za­
twierdzeni zostali przez zgromadzenie ogólne w cha­
rakterze członków rady banku.

* Mosk. Wied. podają następujące wiadomości o wy­
stawie politechnicznej, do której robione są przygotowa­
nia; „Oddział technologiczny wystawy politechnicznej 
ma zajmować ważne miejsce na wystawie projektowa­
nej. Oprócz zbiorów naukowych, uporządkowanych sy­
stematycznie i złożonych z planów i rysunków, modelów 
zakładów przemysłowych i fabryk, oraz kompletnych 
zbiorów produktów surowych przerobionych, wydział ten 
obejmie także produkcję w ruchu. Przewidywanem jest,

chcesz koniecznie zabić Aleksego Iwanowicza, i żebym ja 
był świadkiem tego. Czy tak? pytam się, pana..

— Najzupełniej.
— Piotrze Adrzejewiczu! Co też wam do głowy 

przystąpiło! Wielka mi rzecz, kłótnia między młodemi! 
Na cóż się zaraz zabijać! Oddaj mu piękne za nadobne i 
będzie kwita. Jeżeli on tobie nawymyślał... to i ty zrób 
mu tak samo; jeżeli on cię uderzył, to mu oddaj dwa razy 
tyle. Ot i koniec; będzie zgoda potem. Już ja w tem, 
że będzie! I lepiej że będzie i że kłótnia zakończy się na 
tem, bo tylko zastanów się, Piotrze Andrzęjewiczu, jako 
młodzieniec godny, czy to pięknie, czy to się godzi, zabi­
jać bliźniego a jeszcze i kolegę swego? Jeszcze, żeby 
choć była pewność, że pan jego zakolesz... no! niechby... 
Ja tam, co prawda, nie mam serca do tego jegomościa. 
Ale jeżeli, co być może — on, Szabrin, który się zna na 
fechtunku, zakole pana, jak prosię—to pytam cię Piotrze 
Andrzejewiczu, kto z was wtedy wyjdzie na dudka?

Niepodobały mi się perswazje i rozumowania poru­
cznika, i nie zachwiały muą wcale; postanowiłem, bądź 
co bądź, dokonać powziętego zamiaru. Objawiłem mu 
to otwarcie.

— Czyń pan co chcesz, ozwal się wtedy Iwan Igna- 
tjewicz. Ale na co ja koniecznie mam być twoim świad­
kiem? Pytam, proszę, dla czego? Że się ludzie biją, 
cóż w tem tak dziwnego, żeby się aż któś trzeci lub 
czwarty, gwałtem miał przypatrywać temu? Bogu dzięki, 
nie chwaląc się, chodziło się przecie i na turka i na szweda, 
różne też rzeczy widywało się w życiu.. ale doprawdy, tru­
dno pojąć po kiego licha zapraszać trzeciego, żeby się pa­
trzył, jak się dwóch zabija?

Na rozmaite sposoby starałem się wytłomaczyć Iwa­
nowi Ignatjewiczowi znaczenie sekundanta w pojedynku; 
staruszek w żaden sposób nie mógł tego zrozumieć.

— Jeśli już tak ma być koniecznie, powiedział wre-

że przyrządy i maszyny w ruchu, mieć będą konstrukcję 
jak najbardziej wydoskonaloną i dadzą możność wyro­
bienia sobie zdania o spółczesnym stanie strony technicz­
nej produkcji. Wielu już przemysłowców i fabrykantów, 
zarówno ruskich, jak i zagranicznych, oświadczyła się 
z życzeniem uczestniczenia w tym oddziale. Tak, spółka 
Platte’a, pod Manchestrem, podejmuje się zadania zapre­
zentowania na wystawie produkcji j bawełniczej i sukien­
nej. Fabrykant Lossen, z Leeds, oświadczył, że preyśle 
na wystawę maszyny służące do przygotowawczego o- 
brobienia lnu i konopi. Produkcji wyrobów jedwabnych 
podjęli się fabrykanci moskiewscy, bracia Sapożnikowo- 
wie i sukcesorowie p. Goujon’a. Fahrykanci moskiewscy, 
pp. Adler i Krumbiigel, okażą na wystawie produkcję 
rozmaitych wyrobów złotych ze wszystkiemi szczegóła­
mi, fabrykant zaś Postnikow urządzi w tyra celu warsz­
tat, w którym chłopcy będą pracować przez cały czas 
trwania wystawy. Oprócz tego komitet zaprosił także co 
do innycnjgałęzi techniki znanych reprezentantów tako­
wych i od wiełu z nich otrzymał przyrzeczenie, że są go­
towi do wzięcia udziału. Lecz najważniejszą może część 
oddziału technologicznego stanowić będzie cały szereg 
drobnej produkcji maszynowej. Jeżeli zwrócimy uwagę 
na to, że główną podstawą całej naszej produkcji rzemie­
ślniczej jest praca ręczna, że rzemieślnicy nasi prowadzą 
swój przemysł w kształcie patrjarchalnym i nie posiadają 
nawet środków dla śledzenia pojawiających się nieustan­
nie nowych maszyn, które zastępują coraz bardziej pracę 
ręczną i mają na celu taniość produkcji, to nie można nie 
życzyć, ażeby oddział ten był ile możności kompletny i 
różnorodny. W tym głównie celu komitet wystawy po­
stanowił odwołać się do spółdziałania ze strony prze­
mysłowców zagranicznych, którym nada tytuł pełno­
mocników. Ajenci posłani tegp lata dla zaprosze­
nia ich, zaczynają wracać i ze sprawózdań ich mo­
żna przekonać się, że pomysł urządzenia wystawy po­
litechnicznej powitany został za granicą z wielkiem spół- 
czuciem. Zawiązały się tam obecnie komisje, które bę­
dą zapraszać wystawców i które rozpoczęły już swoje 
czynności. Podajemy nązwiska osób, które podjęły się 
pracy współdziałania dla zapewnienia powodzenia wy­
stawie moskiewskiej: w Berlinie, profesor szkoły tech­
nicznej Grotte i inżynier Scheer; w Londynie p. Scott, 
jeden z dyrektorów muzeum w Kensington; w Pary­
żu, znany fabrykant p. Clair; w Wiedniu p. Koch.

* Czasopismo Górnicze („Popimi! 3KypHa.TŁ“) podaje 
szczegóły o ilości złota Wydobytego' w Syberji zachod­
niej i wschodniej, w latach 1868 do 1870, przez osoby 
prywatne. Szczegóły te zestawione zostały na podsta­
wie danych, jakie posiada ministerstwo finansów. Wy- 
płókanc ogółem piasku: w 1868 roku 717,751,683 pudy, 
w 1869 r. 902,347,447 pudów, i w 1870 r. 901,202,276 
pudów. Płóknniem i innemi robotami trudniło się: w
1868 r. 49,036 robotników (z tych 24,855 przyszło z gu- 
bernij wielkorosyjskich) oraz 12,273 koni i wrołów; w
1869 r..—55,154 robotników i 15,174 koni i wołów; w
1870 r.— 60,701 robotników i 16,272 koni i wołów. 
Z piasku wypłókanego otrzymano w 1868 r., złota w 
sztabach, w 875 miejscach poszukiwania, 1,414 pudów, 
16 fun., 54 zołotniki; w 1869 roku, w 912 miejscach po­
szukiwania 1,767 pudów, 24 fun., 21 zołotników; w 1870 
roku, w 1,034 miejscach poszukiwania 1,874 pudy, 19 
funt., 5 zołotników.

* R o z m a i t e  w i e ś c i .  — Rus. Wied. piszą z Orła o 
zaszłym tam 30 sierpnia w menażerji p. Hejdenrejcha 
okropnym wypadku. W  rozesłanych po mieście afiszach 
p. Hejdenrejch ogłosił, że w tym dniu da wielkie przed­
stawienie karmienia zwierząt, przyczem pokaże swą sztp- 
kę i moc w poskromieniu lwa i innych drapieżnych zwie­
rząt. O godzinie 8-ej wieczorem zgromadziła się w me- 
nażeiji na to widowisko dość liczna publiczność. Pan 
Hejdenrejch, po nakarmieniu zwierząt, zabawiwszy się 
nieco z wielkim niedźwiedziem amerykańskim, zbliżył się 
do klatki lwa, który w tej chwili żarłocznie pożerał ka­
wał mięsa; kiedy zaś otworzył drzwiczki klatki i chciał 
odebrać od niego ten kawałek mięsa, lew rozjątrzony, 
z oczyma nabiegłemi krwią i rykiem rzucił się na Hej­
denrejcha, i  pochwyciwszy go zębami za lewy bok, wyr­
wał wraz z odzieniem wielki kawał ciała, uszkodziwszy 
przytem kolumnę pacierzową. Na pomoc nieszczęśliwe­
go pogromcy zwierząt pospieszyli natychmiast pomocnik 
jego i służba i zaledwie zdołali wywlec go bez czucia i 
oblanego krwią z klatki rozsrożonego zwierza; szczęściem 
dla publiczności udało się im wczas zamknąć klatkę, aby 
lew nie wyskoczył. Wszyscy obecni byli przestraszeni, 
mnóstwo kobiet zemglało; zaczęto tłumnie uciekać z me­
nażerji, a przy jednem tylko wyjściu powstało zamiesza­
nie i tłok niepodobny do opisania; wielu przepłaciło swą 
ciekawość znacznemi obrażeniami, inni potracili sakiewki 
i zegarki, bo polujący na cudzą własność, przy takiej 
sposobności starali sią umyślnie tłoczyć się w ciżbie. Gdy 
się uspokoiło, przybyło dla udzielenia pomocy nieszczę­
śliwemu czterech lekarzy, którzy opatrzyli jego rany, ale 
rany te kazały się tak okropne, że nieszczęśliwy pogrom-

szcie, i jeśli już muszę być zamięszany do takiej sprawy, 
to chyba wpierw z obowiązku, doniosę o wszystkiem Iwa­
nowi Kuźmiczowi i powiem mu, że w fortecy dzieją się 
takie rzeczy przeciwne prawu, aby pan komendant przed­
sięwziął odpowiednie środki...

Usłyszawszy to, zląkłem się i zacząłem prosić Iwana 
Ignatjewicza, aby komendantowi o niczem ani słowa nie 
wspominał; upierał się jednak — tak, że ledwie udało 
mi się skłonić go do milczenia, aż nareszcie otrzymawszy 
od niego słowo, że nie powie, odszedłem.

Wieczór, jak zwykle, przepędziłem u komendanta. 
Starałem się być wesołym i starannie ukrywałem miota­
jące mną wzruszenie, ażeby przypadkiem nie domyślono 
się czegoś, lecz przyznaję, że nie miałem tej zimnej krwi 
którą się szczycą zwykle ci, którzy znajdują się w ta- 
kiem położeniu.

Rzecz szczególna—lecz tego wieczora skłonny byłem 
do czułości i miałem chęć podobania się. Marja Iwa- 
nówna nigdy mi się nie -wydała tak piękną jak właśnie 
wtedy: myśl że widzę ją może po raz ostatni w życiu, 
dodawała jej w moich oczach jakiegoś uroku. Gdy 
Szabrin wkrótce także nadszedł do komendanta, wzią­
łem go na stronę i opowiedziałem całą rozmowę moją 
z Iwanem Ignatjewiczem.

— Na co nam sekundant? odpowiedział mi sucho,— 
poradzimy sobie i bez niego.

Ułożyliśmy tedy zaraz, że pojedynek miał się od­
być za stertami, które stały tuż prawie pod twierdzą; 
a porę zejścia oznaczyliśmy na godzinę 7 rano. Roz­
mowa nasza zdawała się być tak przyjacielską, że Iwan 
Ignatjewicz zauważywszy ją, radośnie zawołał, zwraca­
jąc się do mnie, z uśmiechem zadowolenia.

— Tak, to co innego! od razu należało wam tak zrobić, 
bo słusznie mówi przysłowie, że zła nawet zgoda, le­
psza niż dobra wojna; byle zdrowo, choć nie hono-

ca zwierząt zmarł nazajutrz.

* E p i d e t n j a .  Z gubernji wileńskiej piszą do 
Rus. Wied.: Cholera w gubernji wileńskiej przybrała 
wielkie rozmiary: ilość ofiar jest bardzo zme aa. Miej­
scowe zwyczaje i tryb życia Większości mieszkańców 
wielce sprzyjają szerzeniu się epidemji. Tak naprzy- 
kład, cala prawie ludność gubernji wileńskiej w ciągu 
wiosny i latu żywi się wyłącznie pokarmami surowe- 
mi, jako to: cebulą, rzodkwią, ogórkami, kwaśuem mle­
kiem; a strawy mięsnej i gorącej wcale nie używa. 
Chaty włościańskie są bardzo niedogodne pod wzglę­
dem hygienicznym. W ogólności domy swoje budują 
bez kominów, tak, że dym z pieca rozchodzi się po 
izbie; okna robią nadzwyczajnie małe bez lufcików dla 
odświeżenia powietrza; podłogi wszędzie są ziemne, a 
przytem w izbach zimą i latem trzymają zwierzęta, 
kury, owce i t. d. Nadto włościanie w ciągu lata do 
późnej jesieni chodzą bez obuwia. Spotkać włościani­
na w domu lub na robocie w butach-^-bardzo rzadko. 
Chodzenie boso wielce przyczynia się do powiększenia 
liczby chorych. Jeżeli w jakiej chacie zaćhoruje je­
dna osoba, to zwykle zarażają się prawie wszyscy z tej 
familji. Niedawno znajdowałem się w małej wiosce 
Wożance, w powiecie lidzkim; w trzech chatach tej 
wioski z 19 osób ani jedna nie pozostała przy życiu. 
Podobnych przykładów wymierania wszystkich człon­
ków familji mieszczących się w jednej izbie, jest bar­
dzo wiele. Cholera w gubernji wileńskiej wywarła 
między innemi szkofiliwy wpływ na rolnictwo. Wło­
ścianie utrzymują, że znużenie robotami w polu przy­
czynia się do powiększenia choroby; z tego powodu 
najem robotnika w ostatnim czasie był bardzo trndny. 
W powiecie , lidzkim energicznie zapobiega szerzeniu 
się cholery tameczny marszałek szlachty p. Butkiewicz. 
Oto niektóre fakta. W dobrach Gornostaiszki w kró­
tkim przeciągu czasu zmarło 28 osób; reszta poucieka­
ła, porzuciwszy na los szczęścia swe gospodarstwo. 
P . Butkiewicz udał się do tego majątku, wziąwszy z 
sobą płynu Zdanowskiego, proszku Kitarry i innych 
środków niszczących iniazina; zabawiwszy w Gorno- 
staiszkach pięć dni; potrafił przekonać sąsiadów, że 
wznowienie robót polowych w pomienionych dobrach, 
a nawet mieszkanie w tychże z zachowaniem pewnych 
ostrożności, nie grozi żadnem niebezpieczeństwem. 
Dzięki poświęceniu się marszałka, zaczęto nanowo zaj­
mować się gospodarstwem, ocalono inwentarze i sprzą­
tnięto zboża z pola. Tenże marszałek szlachty zwie­
dził wszystkie prawie wioski, dotknięte i niedotknięte 
cholerą, zaopatrywał mieszkańców w lekarstwa i na­
mawiał ich aby przynajmniej podczas cholery wyrzekli 
się zwyczaju chodzić boso i używać surowych pokar­
mów. Te rady udzielone włościanom w miejscowein 
narzeczu, wywarły zbawienne skutki w wielu wsiach; 
dzięki staraniom p. Butkiewicza, wiele ludzi pozostało 
przy życiu. Oprócz marszałka szlachty, mieszkańcy 
powiatu lidzkiego z największym szacunkiem odzywają 
się o rozporządzeniach z powodu cholery naczelnika 
powiatu Węjsbacha, pośrednika polubownego Kukura- 
nowa i komisarza rewirowego Zabiełło.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.
* W korespondencji z Paryża do Ind. belge, pod d. 

19-m b. m. czytamy: Dziś dała główny powód do za­
jęcia pogłoska, jakoby art. 3 traktatu francuzko-pru- 
skiego (o wprowadzaniu do Francji produktów Alzacji 
i Lotaryngji, nastręczył dosyć ważne trudności. Zape­
wniano, że p. Arnim, który miał dzisiaj wyjechać do 
Wersalu, zasłaniał się słabością, a rzeczywiście uczynił 
to oczekując od swego rządu nowych instrukcij co do 
ustępstw w kwestjach spornych. Mówiono przytem, że 
i Thiers, który miał wyjechać na wieś, zawiesił przy­
gotowania do podróży. Jak zwykle, dwojako się na 
to zapatrują: i  tak, ludzie nieprzychylni dla rządu re­
publikańskiego, którzyby pragnęli co chwila nowych 
zawikłań i przesileń, mogących sprowadzić zmianę for­
my obecnego rządu, powiadają iż wynikłe przeszkody 
są bardzo trudne do zwalczenia; ci zaś, którzy widzą 
wszystko dobre tam, do czego Thiers przyłożył się, 
utrzymują przeciwnie, że cały spór już załatwiony zo­
stał. Środkujące zdanie między temi dwoma wersjami, 
powinno być prawdziwem; to zaś nie ulega wątpliwo­
ści, że niema w tem nic takiego, coby się nie dało u- 
sunąć, i dla tego spór o którym mowa, może już, al­
bo też, w krótkim bardzo czasie załatwiony będzie. 
Według ostatnich pogłosek, Thiers ma wyjechać do 
Fontainebleau; wszakże Rambouillet lepiej mu do gu­
stu przypada, gdyż nie lubi rezydencij zbyt okazałych, 
ta zaś ostatnia miejscowość, według zdania Androla, z 
przyczyny wilgoci, nie może być odpowiednią dla po­
bytu prezydenta rzeczypospolitej.—W komisji przezna­
czonej do rozpoznania przyczyn rewolucji 4-go wrze­
śnia, p. Daru złożył raport ze wszystkich zebranych 
wiadomości, lecz ponieważ w tym raporcie zbyt wybi-

rowo...
— Co tam takiego, Iwanie Ignatjewiczu? przerwała 

komendantowa, która siedząc w kącie przy stoliku i 
kładąc kabałę, nie dosłyszała słów jego.

Iwan Ignatjewucz dostrzegłszy na mojej twarzy nie­
zadowolenie, przypomniał sobie dane przyrzeczenie,-- 
zmięszał się przeto i nie wiedział co odpowiedzieć.

.Szabrin przyszedł mu w pomoc i rzekł:
— Iwan Ignatjewicz, pochwala naszą zgodę.
— A zkirnże się pan pokłóciłeś?
— Pogniewaliśmy się już byli na piękne, dziś rano, 

z Piotrem Andrejewiczem.
— O cóż?
— O bagatelę, o piosnkę, Wasiliso Jegórówno.
— Było też o ćo kłócić się! o piosenkę!., jak że 

do tego przyszło?
— Ot tak: Piotr Andrejewicz skomponował piosen­

kę i dziś mi ją zaśpiewał, a ja tymczasem zacząłem 
moją ulubioną:

„Kapitańska córo 
Nie chodź nocną porą.”

Rozumie się, że z takiego duetu, powstała dysharmo- 
nja — i Piotr Andrejewicz zaczął się gniewać, lecz po 
namyśle, przyznał że wolno śpiewać każdemu to có mu 
się podoba—a tak kłótnia, zakończyła się zgodą.

Bezczelność Szabrina doprowadziła mnie do niecier­
pliwości; nikt prócz mnie, nie był w stanie zrozumieć je­
go złośliwych dwuznaczników, a przynajmniej nikt na to 
nie zwrócił uwagi.

Z poezji rozmowa przeszła na poetów — komen­
dant wtrącił, że poeci są to głupcy i straszni pijacy,—ra­
dząc mi wraz po przyjacielsku, abym porzucił rymotwór- 
stwo, które nie zgadza się z obowiązkami służby wojsko­
wej i do niczego dobrego nie doprowadzi.

Obecność Szabrina była dla mnie nieznośną. Wkrót-

tne było jego własne stanowisko, jako ministra z 2-go 
stycznia, komisja zażądała zmian. Dla tego raport nie 
mógł być złożouy, i cała sprawa odłożoną została do 
nowych posiedzeń zgromadzenia, ku wielkiemu nieza- 
dowolnieniu tych, którzy spodziewali się, że raport ten 
powiększy, na mających nastąpić wyborach departamen­
towych, żywioły anti-republikańskie. Jednakże komisja 
ta wyznaczyła trzy podkomisje, które udadzą się do de­
partamentów i tam dalej roboty rozpoczęte pod kie­
runkiem głównej komisji prowadzić będą. Pogłoska o 
wyjeździe do Anglji jednego z jenerałów i o widzeniu 
się jego z byłym cesarzem, wyjaśnia się. Tym jenera­
łem był Douay, wysłany z pewną misją do Anglji, 
który Uprzedził Thiersa, że skoro przebędzie cieśninę, 
będzie musiał złożyć wizytę byłemu cesarzowi Napo­
leonowi III, na co prezydent rzeczypospolitej zgodził 
się. Jeśli ta wersja nie jest prawdziwa, jest przynaj­
mniej bardzo prawdopodobna. Giełda była dzisiaj 
wzburzona, już to w skutek trudności napotkanych 
przy zawarciu układów francuzko-niemieckich, już też 
w skutku pogłosek rozpuszczonych wczoraj o mającem 
nastąpić starciu pomiędzy Turcją i Egiptem. Powsze- 

i  chne jest mniemanie, że zgromadzenie, skoro tylko roz- 
1 pocznie po ferjach posiedzenia, natychmiast przeniesie 
się do Paryża, ponieważ komisja wybrana do rozpo­
znania wniosku Ravinela, zupełnie nie dopnie swego 
celu i usadowienie rządu w Wersalu nie będzie miało 
miejsca; lecz w Paryżu oburzają się przeciwko opóź­
nieniu, którego przyczyną było zgromadzenie w spraw­
dzaniu wyborów’, gdyż jedni i ci sami członkowie byli 
wybierani od razu w kilku departamentach. Wybory 
te miały miejsce 8-go sierpnia, i stosownie do podziału 
kandydatów, którzy oczekują sprawdzenia i sądzą, że 
są wybrani legalnie, kolegja w’yborcze powinny być 
zwołane po upływie dni czterdziestu. Termin ten u- 
płynął z d. 17-m września, i bardzo jest możliwe, że 
rząd inaczej stosując prawo i mając przed sobą jeszcze 
6 miesięcy, przedłuży statu quo, które w każdym razie 
ma tę niedogodność, iż pozostaną wakującemi miejsca 
deputowanych, w departamentach Nord, Pas-de-Calais, 
Somme, Seine, Var, Bouches du Rhone i w Kor­
syce.

* Francais z 20-go b. m. powiada: Mieszkańcy 
Saint-Denis dzisiejszej nocy, około godziny w pół do 
czwartej zbudzeni zostali odgłosami wojskowej muzyki, 
którą, ku wielkiej ich radości, ostatni raz słyszeli. 
Prusacy ewakuowali miasto: na wszystkich ulicach trą­
biono do apelu, aby żołnierze, zajmujący kwatery u 
mieszkańców7 miasta, już przedtem uprzedzeni, iżby na 
ten sygnał byli w pogotowiu, stawili się z całym ryn­
sztunkiem, w punkcie zbornym, w koszarach przy uli­
cy paryskiej. Około godziny 7-ej oddziały cudzoziemskie 
ostatecznie opuściły Saint-Denis. Wczoraj i onegdaj 
kolumny pruskie udawrały się w kierunku Compiegne, 

dzie mają się zebrać wszystkie wojska, stojące dotąd w 
aint-Denis. Pozostali tylko bawarczycy. Podczas wyj­

ścia ich, żadne zajście nie miało miejsca. Jednakże 
gdyby z nimi byli prusacy, bez manifestacij by się nie 
obeszło. Zostawili bowiem oni, przez zachowanie się 
imponujące, najgorsze wspomnienia u mieszkańców te­
go miasta. Ostatnia kompanja bawarczyków, która 
dzisiaj wyszła, od niedawnego czasu stała w Saint-De­
nis. Otrzymali oni od zwierzchniej władzy surowe 
rozporządzenie, aby mieszkańcom, z którymi w ciągłych 
musieli zostawać stosunkach, nie okazywali niechęci, i 
niczem nie narażali się na ich skargi. Pobyt ich zo­
stawił nie tak bolesne wspomnienia jak prusaków, i 
wdzięczni za to, mieszkańcy Saint-Denis, przy wyjściu 
ich nie robili żadnych manifestacij, gdy tymczasem w 
wielu miejscowościach, gdy prusacy wychodzili, miały 
miejsce nieprzyjazne demonstracje. Wielu maruderów, 
których jest dużo w tej armji, tak słynnej z karności, 
bezpiecznie przechodziło przez miasto, dążąc do swoich 
oddziałów, nie usłyszawszy przez drogę ani słowa 
groźby, ani najmniejszego złorzeczenia. Natychmiast 
po wyjściu wojsk niemieckich, pojawiły się trójkoloro­
we sztandary. Najprzód wywieszono je na ratuszu. 
Dom podprefektury, który był mieszkaniem pruskie­
go gubernatora, jeszcze jest dotąd zamknięty. Podczas 
okupacji, służbę policyjną pełnili ajenci municypalni; 
od dziś rano, sierżanci miejscy objęli obowiązki, jak za 
cesarstwa. Po wyjściu wojska niemieckiego, mieszkań­
cy wylegli na ulice, oczekując z niecierpliwością przy­
bycia żołnierzy francuzkich, którzy będą tam pełnić 
służbę garnizonową. _ Forty jeszcze są zajęte przez 
niemcow. Małe oddziały, po dwudziestu pięciu ludzi, 
stoją w tortach Briche i Wschodnim; dowodzący tam 
oficerowie mają oddać klucze oficerom franeuzkim, od­
komenderowanym do urzędowego przyjęcia tych for- 
tów._ Punkt o godzinie 9-ej, oddział złożony z 25-u 
ludzi z 114 pułku linjowego z dywizji Faron, pod do­
wództwem porucznika, stawił się w forcie wschodnim. 
Bawarczycy, pod bronią, oczekiwali przed główną bra­
mą. Dwaj oficerowie zbliżyli się do siebie; porucznik 
bawarski oddał oficerowi francuzkiemu dowodzącemu od­
działem, p. Noisriel, klucze od fortu i potem dawszy roz-

ce pożegnałem rodzinę komendanta i powróciłem do do­
mu; tam obejrzałem starannie szpadę, spróbowałem czv 
ma koniec ostry i położyłem się spać, poleciwszy Sawe- 
liczowi obudzić mnie o 6-ej godzinie rano.

Nazajutrz, punkt o siódmej, znajdowałem się pod ster­
tami, oczekując na przeciwnika. Wkrótce też nadszedł.

Za blisko jesteśm y twierdzy;—rzek ł,—mogą nas tu 
łatwOjSpostrzedz i schw ytać— więc też trzeba się s p ie ­
szyć.

Zdjęliśmy mundury i zostawszy tylko w kamizelkach, 
dobyliśmy szpad obadwa. Nie zdążyliśmy jednak złożyć 
się jeszcze, gdy nagle z po za sterty ukazał się Iwan Igna­
tjewicz z pięcioma inwalidami i zażądał, abyśmy poszli 
do komendanta. Musieliśmy być posłusznymi i otoczeni 
żołnierzami, udaliśmy się do twierdzy za Iwanem Ignatie- 
wiczem, który nas z tryumfem prowadził, idąc naprzód 
z nadzwyczajną powagą.

Gdyśmy weszli do domu komendanta, Iwan Ignatje­
wicz otworzywszy drzwi, zawołał: Przyprowadziłem wi­
nowajców !

Wasilisa Jegorówna wyszła na nasze spotkanie.
. Panowie! panowie! Do czegóż to podobne? za­

wołała.—-Godzi-ż się to w naszej twierdzy takie rzeczy 
wyrabiać? dwom młodym ludziom nastawać na własne 
życie! Iwanie Kuźmiczu, zapakuj ich do kozy! Piotrze 
Andrejewiczu! Aleksy Iwanowiczu! oddajcie szpady! od­
dajcie! oddajcie! Pałaszka! odnieś te szpady do śpiżar- 
ni. Doprawdy, niespodziewałam się nigdy czegoś po­
dobnego po Piotrze Andrejewiczu! Co się tycze Ale­
ksego Iwanowicza, to rzecz inna, on już był raz za za­
bójstwo z gwardji wypędzony, i w Boga też nie wie­
rzy, ale ty Piotrze Andrejewiczu, młodzieniec dobry i 
łagodny, nie wstyd że tobie iść za takim przykładem?

(d. c.
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kaz swojej kom panji przedefilował przed frontem  nasze­
go oddziału i oddalił się. Nie było sztandaru do zaw ie­
szenia na forcie Posłano sztafetę do Saint-ł)euis. O  kwan 
drans na dziewiątą już była na miejscu. Był to po ew a­
kuacji pierw szy żołnierz francuzki k tó ry  dostał się do 
miasta. P o  chwili mnóstwo ludu zgrom aliło się przed 
merostwem, dokąd wszedł ten żołnierz, i wyszedł natych­
miast z ogrom nym  trójkolorow ym  szandarem , który  za 
k ika minut powiewał na forcie wschodnim. Przedtem  j e ­
szcze, francuzki oficer inżynierji w towarzystwie baw ar­
skiego oficera tejże broni, ogląda! stan fortu w jak im  go 
oddają. Naoczni świadkowie, którzy byli w forcie wscho­
dnim w kilka minut po ewakuacji, pow iadają że je s t w o- 
kropnym  stanie. A ni jednego  działa, ani kaw ałka broni 
nie widać nigdzie, wszystko starannie uprzątnięte zosta­
ło  przez wojaka cudzoziemskie. Zostały się tylko nam io­
ty, k tóre dziś jeszcze zajęte były  przez żołnierzy baw ar­
skich. K aplica zamieniona była  na stajnię i na skład ży­
wności. P u łk  linjowy 114 przeznaczony je s t do odbioru 
tych fortów, które dzisiaj będą oddane władzom fraucu-

zkim. . j t ł U B S S T l f .  (  1*3
* K orespondent paryzki do Ind. belge pod d. 20-ym 

b. m. pisze: N ie u lega wątpliwości, że pewne trudności 
w szczegółach, stanęły na przeszkodzie w zawarciu tra ­
k tatu  francuzko-pruskiego. A rnim  zmuszony był zażą­
dać od swego rządu instrukcji, lecz pomimo tego, wszel­
kie przew idyw ania pąssymistów nie spraw dzą się, i coraz 
już mniej znajdują propagatorów . Komisja przezna­
czona do rozpatrzenia projektu  Kavinela, w ybrała pod­
komisję, k tóra ma rozstrzygnąć, "czy będzie można, bez 
narażenia się na wielkie koszta, przenieść 'm inisterstwa 
do W ersalu : nie ma potrzeby dodawać,' że jest to żąda­
nie niepodobne do rozwiązania.— Trzy podkomisje, wy­
brane przez komisję badającą przyczyny rcwolucji 4-gó 
września, prowadzić będą swoje czynności w  rozmaitych 
punktach F ra n c ji: na południo-zachodzie, na południo- 
wschodzie i połnuco-zachodzie. Thiers musiał swój wy­
jazd odłożyć i powiadają, że podczas ferji nie opuści 
W ersalu. Najwyżej może zrobi wycieczkę do Bourges, 
na prośby arty lerji i do obozu w A vor. Pow iadają, że 
były cesarz utrzym uje swmim kosztem żołnierzy byłej 
gw ardji eesarskiej, których nie przyjęto do arm ji repu ­
blikańskiej. W  Saint-Denis nie ma już ani jednego żoł­
nierza niemieckiego. F ćrty : Briche i wschodni, zostały 
również ewakuowane i oddane oddziałom z 114-go p u ł­
ku. W szędzie w tamtej stronie powiewa sztandar tró j­
kolorowy. Pow iadają o małych zajściach pomiędzy 
mieszkańcami i żołnierzami niemieckiemi, którym  poli­
cja koniec położyła. U skarżają się powszechnie na stan, 
w jakim prusacy pozostawili forty.

*  I n n y  korespondent pod tąż datą pisze: Thiers 
m iał wczoraj kunfareneję zA rnim em . Zmiana w prow a­
d z o n a  p r z e z  "zgromadzenie, dotycząca ceł przy wprowa­
dzaniu produktów  alzackich i lotaryngskich do F ra n ­
cji i nawzajem francuzkich do tych prowincji, była 
przedm iotem  żywej dyskusji, i pełnomocnik niemiecki 
żądał koniecznie, aby ta popraw ka zmodyfikowaną zo­
stała. Rząd francuzki zaś usiłuje zostawić ją  (gdyby 
nie to, trak ta t już byłby podpisany), lecz zdaje się że 
Thiers będzie musiał ustąpić, i wziąć na siebie odpo- 
wiedzialność za modyfikacje, jak ie  wprowa*lżone będą. 
Podobno wszyscy ministrowie, którzy mieli powrocie 
do Paryża, wstrzymani zostali w W ersalu przez T hier- 
sa k tóry  oponuje przeciwko przeniesieniu ich gabine­
tów do Paryża. N iektórzy tymczasem m inistrowie za­
m i e s z k u j ą  w stolicy, i tylko codziennie jeżdżą do W e r­
salu n a ‘ radę ministrów.

* W korespondencji z P aryża do Indep. belge, pod 
dniem 21 b. m. czytamy: Niezaprzeczoną jest rzeczą, 
że kw estja układów  alzacko lotaryngskich, napotkała na 
przeszkody większe, niż te jakich się wczoraj ( spodziewa-

  Powiadają, że przyprzes. . . .
ńo- A iełda na w et była wzburzona. ..
ozvna tego wszystkiego jest brak instrukcji, których me 
z d o ła n o  nadesłać w właściwym czasie, i nic dziwnego, 
B ism a rck  bowiem ciągle podróżuje,^ a R em usat pojechał 
do W łoch. Bezwąpienia skończy się na porozumieniu, 
lecz przyznać należy, iż powstały przeszkody mogące 
mieć wielkie znaczenie, jeśli jest prawdą, ja k  utrzym u­
je Temps, że artyku ł 3, zaw ierający w sobie zmianę ta ­
ryfy celnej musi podchodzić pod zatw ierdzenie parla­
m e n t u  niemieckiego. T ak  więc, wszystko może się wy­
jaśnić lecz dzisiaj jeszcze zmuszeni jesteśm y widzie to 
w s z y s tk o  w świetle dosyć niekorzystnem. Powiadają, 
że Thiers ustanowił przy sobie mistrza obrzędów, i że 
o V alentin, prefekt policji, codziennie zdaje mu spra­
wozdanie z położenia P aryża i z departam entów. Zda­
je się że ogólny rezu ltat pod tym względem, jest zado- 
walniający, i dla tego przypisują prezydentow i rzeczy- 
pospolitej, na zasadzie służącego mu przywileju znosze­
nia, stosownie do osobistego uznania, stanu oblężenia, 

zniesienia tego wyjątkowego położenia w depar- 
ich Seine i Seine-et-O ise. Sądzą powszechnie,

p rzy jęte przez rząd w B erlin ie ,—lecz za jak ą  cenę? Do* 
świadczenie nas przekonało, że P ru sy  darm o nic nie z ro ­
bią. I  z pewnością nie ograniczą się, ja k  przypuszcza 
Monitor, na pokazaniu prasie francuskiej, że jest n iep ra­
wdą, iż negocjatorowie francuzcy m ogą otrzym ać więcej, 
niżjjto co pierw otnie przyznano. W reszcie kiedy Patrie i 
I'rance utrzym ują, że p. A rnim  jeździ do W ersalu  i c ią ­
gle posyła telegram y do Berlina, Siecle powiada, że d y ­
plom ata pruski ma new ralgję, k tó ra  mu z łóżka wstawać 
nie pozwala, co tam uje dalszy bieg negocjacij. W  każ­
dym razie, dodaje Sibcle, w Berlinie nie zgodzą się pod 
żadnym  pozorem na zmiany wprowadzone do trak ta tu  
przez zgrom adzenie. Należy się obawiać, czy ta  wersja 
nie je s t prawdziwszą od tej, którą Patrie  podała.

* Inny korespondent pod tąż datą pisze: D zien­
niki francuzkie i zagraniczne, narobiły  wiele hałasu z 
widzenia się francuzkiego m inistra spraw  zagranicz­
nych z królem  W iktorem  Em anuelem . M ożem y za­
pewnić, że to widzenie się nie było przedtem  ułożone; 
lióm ust przyjął obiad, na k tóry  go, tak samo ja k  i in­
nych zagranicznych m inistrów, zaproszono; nie należy 
przydaw ać znaczenia przypadkow em u widzeniu się, 
serdecznem u bezw ątpienia, k tóre wszakże, nie było ani 
urzędowem, ani nie miało znaczenia politycznego.

* D o Nouvelliste de Rouen piszą z Paryża: Dziwią 
się, że G rćvy na posiedzeniu sobotniem nie wspom niał 
nic o ferjach. Z tego więc wnioskować należy, że zg ro ­
madzenie funkcjonować nie przestaje, będąc reprezen­
towane przez kom isję tymczasową. Przypom inam y so­
bie, że po 1848, za konstytuanty i ciała praw odaw cze­
go ferje rozpoczynały się, tak  samo, bez żadnych cere- 
monji. Dowodem zaś oczywistym, że izba obecna dzia­
łać nie przestaje, jest to, że wszystkie wielkie komisje, 
jak: śledcza i budżetowa, zebrały się 20 b. m. i prow a­
dziły dalej zwykle zajęcia, ja k  podczas sesji zgrom adze­
nia." Komisje te  ułożyły się, aby pozostać w W ersalu  
do czasu ukończenia rozpoczętych prac. Członkowie 
zatem tych komisji wyjadą dopiero do swoich d ep arta ­
mentów w końcu bieżącego miesiąca, albo w począt­
kach października. Zeznanie Thiersa w komisji śledzą­
cej działania rządu 4 września, jest bardzo zajm ujące, 
i trw ało, ja k  powiadają, najmniej sześć godzin. K om i­
sja udała się do prezydenta rzeczy pospolitej, k tóry  ko­
lejno opowiadał ostatnie działania ciała prawodawczego, 
następnie zaś, podróże swoje do L ondynu, F lorencji, W ie­
dnia i Petersburga, w celu zyskania sprzymierzeńców: 
dalej, po powrocie, rozpraw y z członkam i poselstwa, 
i negocjacje z Bismarckiem w pierwszych dniach listopa­
da, a nakoniec to, czego był świadkiem  w T ours i B o r­
deaux, podczas ostatnich miesięcy dyktatury  Gam betty. 
Zeznanie to, zrobione przez świadka bezstronnego, wiel­
kich wypadków, jak ie  zaszły od 1 grudnia  do końca 
lutego, ważnem będzie pod względem historycznym, 
rzuca bowiem światło na wiele wypadków, na mnóstwo 
sprzecznych szczegółów, i każdy jest przekonany, że z 
wielką ciekawością czytane będzie, skoro tylko praca 
komisji ogłoszoną zostanie.

* W  Presse powiedziano: Negocjacje z Niemcami 
nie postępują tak  szybko, ja k  z początku sądzono. P . 
A rnim  jeździ codziennie do W ersalu konferować 
z Thiersem . P o  każdej naradzie zdaje spraw ę swemu 
rządowi z tego, o czem mówił z prezydentem  rzeczy- 
pospolitej. Telegram y te ściśle się rozbierają _ w B er­
linie, a nawet, przedstawiane byw ają na radzie m ini­
strów. Najwięcej zaś nam objaśnia powolność nego­
cjacji, to że kwestja miłości własnej połączona jest tu ­
taj z kwestją interesu wielkiej wagi. W  każdym  j e ­
dnak razie, chm ura która  się grom adzi na tym  hory­
zoncie, w krótce się rozejdzie. W iem y też [i o tem, że 
Thiers je s t pełen ufności w szczęśliwy rezu ltat n eg o ­
cjacji.

* Z Indep. belge dowiadujem y się, że w sobotę, po­
daną została Thiersowi petycja w słowach bardzo roz­
rzewniających, przez mieszkańców miasta M etz, z żą­
daniem, aby prezydent rzeczypospolitej ułaskaw ił kap i­
tana Rossela. Petycja  ta zaw iera w- sobie opis boha­
terskich czynów kapitana Rossela, podczas oblężenia 
Metz.

* Presse pisze: Chorzy jeńcy  francuzcy, ciągle z P rus 
wracają do F rancji. P rzedw czoraj p rzybył oddział z 300 
żołnierzy, prosto z G dańska. N ational utrzym uje, że zo­
stało się w Niem czech 1,800 chorych, powiększej części 
na oczy i reum atyzm y, z powodu gęstej mgły, k tóra  
ciągle trw a w tych miejscowościach, gdzie oni się znaj­
dują. Żołnierze ci, w m iarę przybyw ania, odsyłani są do 
szpitala w Toul, albo też oddawani na kurację specjalną.

m arokańskich hiszpański fort M elilla znów napadnięty 
zostałprzez krajowców, ja k  to często przedtem  miewało 
miejsce. W ed ług  depeszy kom endanta fortu do m ini­
stra wojny, nieprzyjaciel coraz silniejszemi szańcami ob- 
warowywa obóz swój, zkąd wykonywa ataki na mały 
półwysep, lecz odpieranym  zostaje zawsze przez odwa- 
iną załogę, której zresztą nie brak dział. Z M alagi 
yysłać mają posiłki do M elilla; oprócz tego liczą je ­
szcze na pomoc wojsk cesarza m arokańskiego, k tóre 
prawdopodobnie położą koniec naruszaniu pokoju przez 
bandy uzbrojone. Chociaż rząd hiszpański nie umie 
;rob ić  z fortu lepszego ja k  dotychczas użytku, to w 
każdym  razie u tra ta  M elilli, wyjąwszy wojskowy punkt 
honoru—nie będzie bardzo wielkiej wagi.

* U kłady  w przedm iocie utw orzenia tow arzystw a bu­
dowy drogi żelaznej przez górę św. G otharda, w edług 
doniesienia Neue Ziiricher Ztng, prowadzone są dalej, tak, 
że w ciągu kilku tygodni osiągniętym  będzie z całą pe­
wnością rezultat zadawalniający.

* D o Neue Pr. Z . piszą z L ondynu pod 2 0 -m w rze­
śnia: W  słynnem  hrabstw ie irlandzkiem  M eath, Fen ie-
ni, ciągle zdają się wichrzyć. N iedawno aresztowano 
znów sześć indywiduów' z powodu, że urządzili ćwi­
czenia wojskowe wbrew przepisom  praw nym . W szy­
scy sześciu skazani zostali za to na dwa tygodnie zam­
knięcia w więzieniu a jeden  z nich nawet na jeden 
miesiąc dłużej z powodu, że dopuścił się gw ałtu  na 
policji, gdy go aresztowano. — Trzeci dzień wielkich 
m anewrów pod A ldershott skończył się porażką arm ji 
zaczepnej, m aszerującej na L ondyn. Dziś je s t dzień 
wypoczynku, a 21-go w ojska podzielone zostaną na 
dwa równe oddziały, dla stoczenia ostatniej zaciętej 
walki o posiadanie A ldershott, gdzie dowodzić będzie 
jen e ra ł K aro l Staveley. H ope G ran t jest dowódcą ar­
mji zaczepnej. Swobodnym  poruszeniom  jenerałów  
nie stawia się o ile możności żadnych przeszkód.

* Jaurnal de St. Peterbourg donosi, że dwa okręty 
angielskie: „R inaldo” i „P lu to ,” k tóre  się połączyły u- 
myślnie w cieśninie M alakka, stoczyły z piratam i koło 
S ingapore, zaciętą bitwę, w której spalono pięć statków 
rozbójniczych, z k tórych każdy m iał od 80 do 100 tonn 
objemu, a trzy  z nich naw et uzbrojone były, każdy w 
dwie arm aty 24-funtowe i w jedno mniejszego kalibru  
działo. Na wszystkich tych statkach znajdowali się lu ­
dzie uzbrojeni w karabiny i w pałasze.

* Czytam y w Schl. Z . z dnia 23-go września: W  li 
ście napisanym  przez M einsingera do w ice-króla E g ip tu  
potwierdzoną je s t wiadomość o zwycięztwie, odniesionem 
przez księcia kraju  T igre , K assa nad księciem G obazie. 
P rzez pewien przeciąg czasu, spaw a władzcy A bysynji 
m usiała stać bardzo dobrze, gdyż G obazie odparł był 
lewe skrzydło księcia Kassa i m aszerował na stolicę jego  
A dna. Zasadność wiadomości tej, zdaje się nie ulegać 
wątpliwości z powodu, że i w doniesieniu angielskiego 
pułkow nika K irkham  powiedzianem jest, że głów na b i­
tw a stoczoną była w pobliżu A dna. Tym  sposobem, G o ­
bazie już daleko był posunął się na tery torjum  nieprzy- 
jacielskiem. Z jakiej przyczyny u tracił osiągnięte ju ż  ko­
rzyści, dotychczas jeszcze nie jest wyjaśnionem.

daleko łagodniejsze

zamiar 
tam entach
że odtąd postępowanie ma byc 
względem dzienników, i nie tax ściśle wykonywanie 

rzepisów co do zakładów publicznych, a nakoniec, że 
n iektóre dzienniki, zawieszone, będą się m ogły ukazać, 
bez żadnych przeszkód ze strony rządu Dom Thiersa 
na placu ś. Jerzego , uprząta obecnie kilkunastu żołnie­
rzy co zdaje się potwierdzać pogłoskę, która, tak zdziwi­
ła  prawicę "i wszystkich w ogóle nieprzychylnych Ib ie r -  
sowi. Mówią bowiem, że prezydent ma zam iar imljon 
wyznaczony przez zgrom adzenie na odbudowanie jego  
domu, obrócić na inny użytek, niż wskazywała de­
cyzja jego kolegów'. Byłoby to działanie wbrew ich 
życzeniom. Chcieli bowiem, jak o  dowód wdzięczności 
dla Thiersa, napraw ić zbrodnię komuny, lecz bynaj­
mniej nie chcieli dorzucać pieniędzy do m ajątku i tak 
dosyć znacznego. N iespraw iedliw e są obmowy po­
dobnego rodzaju, za dowód bowiem, że tak m e ,est, 
służyć moga początkowe roboty, przedsięwzięte do od­
budow ania 'dom u, jeśli już przedtem  takich oszczer­
czych zarzutów, znany wszystkim rozsądek prezydenta 
nie usunął W iele  banków założonych zostało, niby w 
celu zbierania podpisów na pożyczkę miasta. W ładza 
ma na nie zw rócone oczy, gdyż me wszystkie są in ­
stytucjam i kredytowem i, i po zebraniu od zapisujących 
się na pożyczkę, pewnej liczby kapitałów, mogą łatwo
zniknąć.

* Paryzki korespondent Norda pod d. 21 b._ m. pisze: 
D zienniki zaczynają pojmować, że nieporozum ienia przy 
zaw arciu konwencji alzacko-lotaryngskiej, są większe, 
aniżeli zrazu myślano: przekonano się o tem po przeczy­
taniu podstaw konwencji przyjętych przez zgrom adzenie, 
w których mowa je s t tylko o „produktach francuzkich, 
koniecnycli dla przem ysłu alzackiego, co ogranicza do­
niosłość ustępstwa, chociaż w sposób bardzo błahy, każdy 
bowiem może pojmować to ścieśnienie, stosownie do 
swoich widoków i interesów. R ząd naw et nie zdał sobie 
spraw y z przytoczonego frazesu, gdyż w przeciwnym ra ­
zie postarałby się o to, aby mu dano upoważnienie w ra ­
zie potrzeby zmodyfikowania decyzji zgrom adzenia. 
P r e s s e  sądzi, że Tliiers będzie mógł w danym razie, poro­
zum ieć się z komisją tymczasową, i zaprowadzić zmiany 
w nrooram ie zgrom adzenia. D ziennik ten dodaje, że rząd 

władze zupełną układania się, zgrom adzenie zaś może

* Z Florencji piszą pod 19 ym września do Neue Pr. 
Zeitung: D zienniki włoskie zajmują się uroczystością 
otw arcia drogi żelaznej przez górę Cenis. Udali się tam 
wszyscy ministrowie i politycy, a przypadająca na ju tro  
rocznica wkroczenia wojsk włoskich do Rzym u, ucierpi 
bardzo wiele z powodu jednoczesnego obchodu uroczy­
stości otwarcia drogi żelaznej przez górę Cenis. D la w ie­
lu osób, k tóre obaw iały się rozruchów  w Rzymie w dniu 
20 m września, uroczystość otw arcia drogi żelaznej jest 
bardzo na rękę. K ró l W ik to r Em anuel przybył Wczoraj 
dó T urynu, najprzyjem niej mu je s t przebyw ać w P iem on­
cie. K siężna małżonka następcy tronu M ałgorzata, przejeż­
dżała dziś przez M edjolan; udaje się ona do Monza, gdzie 
oczekiwać będzie na swego m ałżonka, wracającego z H i- 
sznanji. D zienniki włoskie ciągle jeszcze żadnej nie dają 
odpowiedzi na grzeczności, jakiem i prasa francuzka od 
ośmiu dni już  zasypuje W łochy; czem grzeczniejszym i 
stają się frańcuzi, tem niebezpieczniejszem wydaje się to 
W łochom.

mato zatw ierdzić i  domyślne potwierdzenie zaw iera się ,uż 
w dniu 16 września. Jeśli zmiany są konieczne, rząd m o ; 
że je z a p r o w a d z i ć  na swoją odpowiedzialność, Izba zas 
oceniłaby tylko i zatwierdziła. Patrie sądzi przeciwnie, ^ .
że popraw ki zaprowadzone przez zgromadzenie, zostaną stwem podań n ab o żn y ch .-P o ło żo n y  na wybrzeżach

* Czytamy w Nordd. Allg. Zeitung. z dnia 23-go 
września między innemi: Z H iszpanji nadeszły dalsze 
wiadomości o podróży króla. N a szczególniejszą uwagę 
zasługuje zmiana usposobienia względem nowej dynastji 
w całkiem  republikańskiem  niedawno jeszcze mieście 
Barcelonie, a mianowicie ju n ta  tamtejsza, k tó ra  zwykle 
trzym a się surowo zasad republikańskich, by ła  niew y­
czerpaną w owacjach na cześć monarchy. K ról, po od­
byciu przeglądu floty na pokładzie fregaty pancernej 
„Numancia,” w ypraw ił bal dla władz i mieszkańców in, 
Barcelony, na którym  obecnych było, podług doniesienia 
Times a, około 3,000. Byłoby do życzenia, ażeby ruch 
patrjotyczny, jaki dotychczas tow arzyszył królow i w po­
dróży jego  w całym kraju, uw ydatnił się zarówno w b liz- 
kiej sesji kortezów. Correspondencia donosi nieco w za­
gadkow ych słowach o jszczególnym ruchu, jak i panuje 
w sferach politycznych w M adrycie.

* Z G erony donoszą pod 19-m września, że k ró l hi • 
szpański p rzy  zwiedzeniu tego miasta powitanym  tam 
był z większą jeszcze radością i zapałem , niż w W a­
lencji i Barcelonie, W szelako w tycli ostatnich m ia­
stach, podług dotychczasowych wiadomości, zapał miał 
dojść do najwyższego stopnia. Dziś, król w towarzystwie 
swego brata , k tóry  powrócił już z podróży swej do L i­
zbony, zrobi wycieczkę do g ro ty  stalaktytów  i do starego 
klasztoru na górze M ontserrat, k tó ra  na płaszczyźnie ka- 
talońskiej wznosi się, jakby  wyspa z dziwną swą szcze­
liną u szczytu. Szczyt góry tej rozstąpił się w godzi­
nę ukrzyżowania Jezusa Chrystusa. W  bogatej w le ­
gendy H iszpanji, właśnie K atalonja odznacza się mnó

* W  Nordd. A . Z . z dnia 24-go w rześnia czytamy: 
P o  niedawnem  doniesieniu przez dzienniki, że poseł S ta ­
nów Zjednoczonych przy rządzie m eksykańskim  usiłował 
nakłonić ten kraj do ponownego zawiązania stosunków 
dyplom atycznych z F rancją , Morning Post podaje obecnie 
dziwną wiadomość w przedmiocie stosunków rzeczpospo­
litej m eksykańskiej ze Stanam i Zjednoczonemi. D ziennik 
ten pisze: Pełne zarozumiałości postępowanie rządu me­
ksykańskiego względem Stanów Zjednoczonych, stało się 
tak nieznośnem, że am erykanie stracili już  cierpliwość, a 
w W aszyngtonie obiega naw et pogłoska, że nie potrzeba 
wcale wielkiego nacisku, dla nakłonienia prezydenta 
G ranta do poczynienia stanowczych kroków  względem 
Juareza. Jed n a  z depesz w aszyngtońskich z dnia 6 -go 
września donosi o nadużyciach, jak ich  dopuszczona się 
względem statków  am erykańskich. T ak, przed kilkom a 
miesiącami władze m eksykańskie zasekw estrow ały w Rio 
G rande, jeden statek am erykański, pod pozorem, że usi­
łow ał obejść praw a celne. K apitan, z którym  zresztą obe­
szli się bardzo źle, doniósł niezwłocznie swemu rządowi 
o tej spraw ie, k tóra obecnie załatw ioną być może już  tyl 
ko drogą m iędzynarodowego sądu polubownego. O d te­
go czasu, dopuszczono się jeszcze kilku podobnych n a ­
dużyć a barka am erykańska „H arv est-H om e” zmuszoną 
była 27-go sierpnia odpłynąć z Santa A nna na pełne m o­
rze bez uzupełnienia swego ładunku z powodu nieprzy­
jaznej postawy ludności m eksykańskiej. W  tymże samym 
dniu, am erykański statek „B rothers” zabrany został przez 
uzbrojonych m eksykanów. K apitan, k tórego zniew olo­
no do opuszczenia statku, schronił się w 24 godzin potem 
na wspomnioną powyżej barkę „H arvest H om e.” U da on 
się do W aszyngtonu, celem wyjaśnienia całego tego za j­
ścia. W szelako poseł am erykański w M eksyku poczynił 
już kroki w tym  względzie, zażądawszy od rządu m eksy­
kańskiego form alnego przeproszenia i odpow iedniego 
wynagrodzenia pieniężnego za takie zbezczeszczenie fla­
g i am erykańskiej. Jeżeli rząd  m eksykański nie uczyni 
zadość tem u żądaniu niezwłocznie, w takim  razie zm u­
szonym zostanie do tego przemocą.

....  ----------t o " .»w ...— , .i

Telegramy z gazet zagranicznych-
* Paryż, 2 t  września. L a  France donosi: B yły  nau­

czyciel księcia cesarzewicza, jen era ł F rossard , objął 
wczoraj obowiązki jeneralnego dyrek to ra  inżynierji i 
fortyfikacij.

* Paryż, 22 września. M inister spraw  zagranicznych, 
lir. Remusat, pow rócił wczoraj z W łoch. U k łady  z hr. 
A rnim , podług doniesienia Ajencji Ilavas, są na  najle­
pszej drodze.

* Paryż, 22 września. Ewakuacja wiadomych czte­
rech departamentów nie została przerwaną. Nastąpi 
wkrótce porozumienie się co do postawionych przez 
zgromadzenie narodowe poprawek do konwencji.

* P aryż , 23 września. Semaine financiere pisze: 
Możemy zapewnić, iż w przedmiocie wymaganych przez 
Prusy i przyrzeczonych przez nas gwarancij co do 
spłacenia czwartego półmiljarda, który właściwie po­
winien być spłacony dopiero w maju 1872 r., nastąpi­
ło dziś porozumienie. Te 500 miljonów, bez wysta­
wiania nowych weksli, zapłacone być mają dwa mie­
siące wcześniej a mianowicie począwszy od marca. 
Francja na podpis swój znalazła dostateczne gw aran­
cje dla usunięcia wszelkich trudności.

* Paryż, 23 września. Rząd przyjął przedstawioną 
niedawno propozycję przez grupę, której przewodniczy 
bank paryzki, co do spłacenia czwartego półmiljarda 
w wekslach z 1 */*% komisowego. Ta sama grupa 
bankowa ofiarowała Rotszyldowi udział w sumie 150 
miljonów franków.

* Wersal, 22 września. Sąd wojenny skazał Roche- 
forta na deportację do jednej z twierdz, M ourata na pro­
stą deportację, a Mareta na 5 lat więzienia i 500 frank.,

kary pieniężnej. Rada rew izyjna odrzuciła prośbę Ferre- 
go, F erra ta , U rbaina i V erdura o skasowaniu wyroku.

’ Wersal, 22 września. Rada rew izyjna z powodu 
omyłki w formie, unieważniła w yrok przeciw ko Rosselo- 
wi i przekazała proces jego  dla ponownego rozstrzygnię­
cia czwartem u sądowi wojennemu.

* Wersal, 23 września. U kłady  pomiędzy niemieckim 
pełnomocnikiem, hr. A rnim  a francuzkim ministrem 
spraw zagranicznych, p. Rem usat, prowadzone są czyn­
nie dalej. Zawarcie trak ta tu  nastąpi praw dopodobnie 
w przyszłym  tygodniu .— Szerzona wczoraj na giełdzie 
pogłoska o ewentualnem  zwołaniu zgrom adzenia naro­
dowego je s t całkiem  bezzasadną.

* Hawr, 23 września. P arow iec pocztowy „L a­
fayette” k tóry  z N ow ego-Jorku przybył do tutejszego 
portu, spalił się zeszłej nocy wraz z całym  ładunkiem .

* Berlin, 21 września. T ajny  radca  H erzog  niem iec­
ki pełnom ocnik w Paryżu, przybył tu  dziś, gdyż misja 
jego  już  tam  jest ukończoną. R ząd cesarski postanowił 
nie robić ju ż  żadnych ustępstw Francji. M inister w oj­
n y  oblicza koszta w ybudowania barak dla francuzkich 
jeńców  wojennych, k tóre wynoszą kilka m iljonów fran ­
ków.

* Berlin, 22 września. K anclerz państwa przedsta­
wił radzie związkowej p ro jek t do praw a w przedmiocie 
utw orzenia skarbu wojennego. P ro jek t zaw iera trzy 
paragrafy: U tw orzonym  ma być fundusz 40 miljonów 
talarów  z kontrybucji fraucuzkiej, k tóry  użytym  będzie 
tylko na uzbrojenia wojenne na mocy rozkazu cesarskie­
go i z zezwolenia rady  związkowej i parlam entu; fun­
duszem tym  zarządzać będzie kanclerz państwa pod kon­
tro lą komisji d ługu  państwa, k tó ra  co najmniej raz do 
roku odbyć ma rew izją i złożyć parlam entowi sprawoz­
danie. W  razie zmniejszenia się kapita łu  zakładow ego 
zastrzeżonem  jes t sposób uzupełnienia takow ego.

* Berlin, 23 września. Rząd otrzym ał smutne wia­
domości o ponownych nadużyciach, jak ich  dopuścili się 
francuzi względem niemców. W  Ljonie liga anti prus­
ka ja k  również dziennik L ’A n ti prusienne wyw ołały z za­
pewnieniem bezkarności ze strony władz, zamachy 
względem niemców i ich mienia. P eseł niemiecki hr. 
A rnim  przedłożył rządow i francuzkiem u reklam acje i żą­
da ażeby winni zostali ukarani. Niemcy nie używ ają w ca­
le odwetu z powodu, że po zaw arciu pokoju nie uważają 
się we F rancji jako  w k ra ju  nieprzyjacielskim .

* Frankfurt nad M., 23  września. Rozpoczęte być 
mają w krótce konferencje dopełniające. Ze strony fran- 
cuzkiej przybyli tu  już L eolercq i pzrydany mu Schnei­
der, zaś ze strony niem ieckiej hr. U exkull i Budden- 
brork. O czekują jeszcze na h r. A rnim .

* Strasburg, 21 września. Strasb. Ztng  zapowiada, że 
kurs przym usowy francuzkich biletów  bankowych w A l­
zacji i L otaryngji, wkrótce stanowczo zostanie zniesio­
nym. W ynagrodzenie kosztów wojennych dla A lzacji i 
L otaryngji odtąd wypłacanem  będzie w srebrze.

Karlsruhe, 22 września. D o Karlsruher Ztng  dono­
szą z S trasburga, że przybył tam m inister stanu, R oggen- 
lach, celem objęcia kuratorjum  nad utw orzyć się tam m a­

jącym  uniwersytetem , porozum iawszy się uprzednio w 
tym  w zględziez księciem B ism arckiem  w G astein .

Darmsztad, 23 września. Darmst. Ztng. donosi, że 
wczoraj w B erlinie nastąpiła  ratyfikacja konwencji 
wojskowej z P rusam i.

Baden, 22 września. K ró l duński przybył tu  dzis 
pod nazwiskiem hr. M oen. W  południe odwiedził on 
cesarza niem ieckiego, k tóry  złożył mu również wizytę. 
Następnie k ró l udał się wieczorem w dalszą podróż.

Monachjum, 22 września. K ró l nie otworzy sejmu 
osobiście, lecz takow y zagajony zostanie przez jednego 
z książąt, bez mowy tronowej.

* Monachjum, 22 września. Na naznaczonem na dziś 
po południu tajnem  posiedzeniu izby deputowanych, ce­
lem dokonania w yboru prezydjum , radca zarządu, Ow, 
obrany został 79-a głosam i na 145 pierwszym prezesem, 
hr. Seinsheim drugim  prezesem , archiw ista państwa, J łirg  
pierwszym  a sędzia krajow y E d e r drugim  sekretarzem .

* Sztutgard, 22 w ześnia. P rusk i jen era ł m ajor M i­
n is , k tóry  przez cesarza niem ieckiego m ianowany został 
dowódcą jazdy w irtem bergskiej, p rzybył tu  już  celem 
objęcia swych obowiązkow.

* Wiedeń, 22 września. Sejm niższo-austrjacki uchw a­
lił większością wszystkich głosów przeciw ko dwóm przed­
stawiony przez komisję konstytucyjną wniosek w przed­
miocie zawarowania praw , pomimo, że nam iestnik z po­
lecenia rządu zaprzeczał sejmowi kom petencji ów tym 
względzie, oświadczając jednocznśnie, że resk ryp t cesar­
ski tem mniej przynosi uszczerbku prawom resztujących 
królessw  i krajów, że rezultaty  układów  z sejmem cze­
skim przedstaw ione będą radzie państwa dla zgodnego 
z konstytucją rozstrzygnięcia.

* Peszt, 22 września. Cesarz wyjeżdża ju tro  do Foth, 
pozostanie tam do 27-go na m anewrach i powróci po­
tem praw dopodobnie wprost do W iednia, dla przyjęcia 
cesarza Brazylji. A ndrassy przez trzy dni bawić będzie 
w W acowie.

* Peszt, 22 września. Pesti Naplo upoważniony został 
przez D eaka do oświadczenia, że nie dał on deputo­
wanym konstytucyjnym  żadnych przyrzeczeń na wypa­
dek, gdyby nie przybyli do rady państwa.

* Peszt, 22  września. Cesarz odbył dziś pod Giłd 
przegląd dw unastu bataljonów honwedów, trzech pu ł­
ków huzarów  i dw unastu kartaczownic, poczem wojska 
pod ogniem kartaczow nic w ykonały poruszenia, z któ­
rych cesarz w wysokim stopniu był zadowolniony. 
Oficerowie austrjaccy, którzy  oglądali obozującą pod 
W acow em  arm ję honwedów mniemają, że honwedy 
wyrów nyw ają najlepszym  wojskom linjowym.

* Peszt, 23 września. D o Pester Lloyd  te legrafują z 
W iednia: R ada m inistrów  na posiedzeniu swem w dniu 
21 września postanow iła rozwiązać sejm niższo-austrja­
cki. W ysłano do cesarza ku rjera  gabinetow ego celem 
usankcjonowania tej rezolucji, lecz cesarz dał odpowiedź 
odmowną. K orespondencja w iedeńska tegoż dziennika 
tw ierdzi, że rząd w przew idzeniu, że rada  państwa nie 
zbierze się obecnie, ma zam iar nie zwołania na teraz 
parlam entu, aż dopiero po całkowitem  ukończeniu ak­
cji sejmów rozpisać ma bezpośrednie w ybory. Naten­
czas m inisterstwo, nie zważając na rezultat wyborów 
zwoła radę państwa i poleci dokonanie wyborów do de- 
legacji.

* Peszt, 23 września. Fo pięciogodzinnych ro z p ra ­
wach, w których brali udział ze strony praw icy ty lko 
Szell i K erkapolyi, przy której to sposobności ten o- 
statni w yrzekł mowę przyjętą przychylnie, uchwalono 
bez zmian przez imienne głosow anie praw o o nowej 
pożyczce. Ju tro  nastąpi trzeci odczyt.

* Lwów, 2 3  września. O pracow ano trzy  projekta do 
adresu. P ro jek t Ziem iałkow skiego uw ydatnia utrzym anie 
uzyskanych konstytucyjnych i liberalnych swobód. P ro ­
je k t Smolki udziela rządow i votum zaufania i spodziewa się 
zadowolnienia G alicji, przez zadośćuczynienie żądaniom  
rezolucji. P ro jek t K lęczki w yrażę ty lko  zaufanie do o b e­
cnego rządu. D eputow any m. B iały, Strzyżow ski, ma 
zam iar przyłączenia się do protestacji rusinów.

* Rzym , 22 września. Sella ukończył tymczasowy 
budżet na 1872 r. i przedstaw i takow y parlam entow i 
przy ponownem  zebraniu. N iedobór przeszło 100 mi-
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]jonów, pokrjtym  ma być za pomocy zaprowadzenia  
now ych podatków i podw yższenia starych.

* R zym , 23  września. O podróży, jaką król przed­
s ię w z ią ć  ma do w yższych W łoch  powiadają, że król uda 
się jutro do M edjolanu, w dniu 26 obecnym  będzie na 
w ielkich manewrach pod M ontechiaro, 27 -go  uda się 
do W enecji, odbędzie 28 w ielki przegląd pod W eroną, 
a 29 pow róci znowu do F lorencji, celem  udania się ztam- 
tąd do San Rossora.

* M adryt, 2 2  września. R eprezentant hiszpański 
w M aroko zatelegrafow ał do ministra wojny, że su ł­
tan dał przyrzeczenie, ukarania powstańców i dodaje, iż 
mniema, że sułtan spełn i to przyrzeczenie. D o  M ala­
g i nadszedł rozkaz, iżby parowiec „A lerta” w ysłany  
został z posiłkam i do M elilli.

* Kopenhaga, 22  września. W  niedzielę, król w yje- 
dzie z Rum penheitn, celem  powrotu do Danji; w po­
niedziałek oczekiw any on jest w L u bece. K rólow a i 
księżniczka Thyra udadzą się jeszcze do W enecji, a 
ztamtąd do G recji. K siężna W alji z Rum penheim  wprost 
powróci do A nglji.

* Haga, 2 3  września. W izbie drugiej przedsta­
w iono budżet na 1872 r. W yd atk i wynoszą 97 m iljo- 
nów, z których 8 m iljonów na drogi żelazne: n ied o­
bór w ynosi 9 m iljonów. D la  pokrycia takow ego, rząd 
zaproponow ał zaprow adzenie pow szechnego podatku  
od dochodów, który przyniesie 8 m iljonów, oraz p o­
datku od mięsa, który przyniesie 5 m iljonów i zn ie­
sienie natomiast podatku od patentów.

* Londyn, 22  września. S tandard  ogłasza depeszę  
z M adrytu, donoszącą o w ybuchnięciu powstania w M a­
roko; m aurowie oblegają cytadellę M elilla  i atakują  
takow e z w ielką gw ałtow nością. Z K adyksu wysłano  
wojska hiszpańskie dla wzm ocnienia za łog i w M elilla .

* Londyn, 2 2  września■ lim es  pisze: P odw yższenie  
disconto przez bank angielski jest następstwem  sp łace­
nia przez rząd francuzki czw artego pół-m iljarda w yna­
grodzenia kosztów  wojennych, która to suma wziętą  
będzie z banku we w torek. Jak  zapewniają, umowa 
consortium  francuzkich dom ów bankowych, co do do­
starczenia rządowi francuzkiem u większej liczby weksli 
angielskich, jest blizką przyjęcia.

* Londyn, 2 2  września. U m ow a finansowa, o której 
donosił wczoraj Times, dotyczy sumy 20 m iljonów fun. 
szterl. Skarb francuzki w ystawi w eksle na ajenta fran- 
cuzk iego w  L ondynie z terminami 5-o , 6 o i 7 -o  m iesię- 
cznem i, które żyrow ane będą przez dom y angielskie. 
Żądania gotow izn y są bardzo żyw e.

* Londyn, 22  września. Times otrzym ał depeszę z 
Paryża pod datą 21 -go  września w  przedm iocie b lizkich  
zmian w francuzkiej dyplom acji. W ed łu g depeszy, za­
m ianowanie p. L an frey’a posłem  w Szwajcarji ma być 
pewnein; zaś zam ianow anie p. F erry  posłem  w Stanach  
Zjednoczonych, a p. G uizot’a posłem  prży królu gre­
ckim , z powodu przeciwiania się tych państw ma być 
wątpliwem . Zam ianowanie księcia C hoiseul posłem  przy 
cesarzu niem ieckim , rów nież nie jest jeszcze ostatecznie 
zdecydow anem .

* N ow y-Jork, 22  września. P o d łu g  wiadom ości z Tor­
tola  (jedna z wysp K araibów  północnych), m iało tam 
m iejsce trzęsienie ziem i, wskutku którego około  7,000  
osób pozostało bez schronienia.

* Nowy-Jorlc, 22  września. O kręt wojenny hiszpański 
strzelał pod H aity do jed n ego  z statków angielskich. 
K onsul angielski i rząd w H aity , starają się załatw ić tę 
sprawę w sposób polubow ny.

* K orespondent z H a g i p isze do P all M all Gazette: 
W iadom o urzędow nie, że w H elder b yło  ju ż kilka w y ­
padków cholery azjatyckiej, które zakończyły się śm ier­
cią. L ecz środki ostrożności n ie są przedsiębrane. O krę­
tom i innym  statkom  przychodzącym  z K rólew ca, pozw a­
la się w pływ ać do portu bez wytrzym ania kwarantanny. 
O kręt „Orion” z K rólew ca w puszczony został nawet do 
doków  am sterdamskich, pomimo, że wiadomem  było, iż 
w łaściciel statku zatrzym yw ał się w  E lsinor z powodu  
zachorowania na cholerę. W iadom o, że Am sterdam  jest 
głów nym  punktem  handlu pom iędzy A n glją  i Holandją. 
— K orespondenci z Prus do Timesa donoszą pod datą 31 
sierpnia o szerzeniu się cholery: W ciągu kilku ostatnich  
dni, w ypadki śm iertelne cholery m iały m iejsce w G dań­
sku, E lb lągu , A lton ie , K oblencji, L ip sk u  i W iedniu. 
C zyli innem i słow y, cholera naw iedziła jednocześnie  
brzegi mórz bałtyckiego i n iem ieck iego, oraz brzegi R e­
nu, D unaju i środek N iem iec. K lęska ta nie przestaje

frasować w  K rólew cu i w sąsiednich z nim okręgach w  
rusach wschodnich.

* N ew - York Times pisze: W  roku 1864, gdy P ittsburg  
był jeszcze  wioską, starzec m ający znacznie więcej niż lat 
siedem dziesiąt, nazw iskiem  Jó ze f F ournay, przybył tam 
z K anady, zabaw ił n ied ługo i odpłynął do N ow ego O r­
leanu na niew ielkiej łodzi. D ow iedzieliśm y się obecnie, 
że ten  sam starzec zm arł 22 lipca r. b., w m ieście Can- 
sans, w 1 3 4 -m roku życia. Fornay b ył bezsprzecznie  
najstarszym z ludzi ua całej kuli ziem skiej. B y ł to fran­
cuz rodem  z Kanady; należał on w ciągu 50 przeszło lat 
do składu kom panji trudniącej się przem ysłem  futrzanym, 
w której p ełn ił obow iązki m yśliw ego i zarazem zakładał 
żelaza, w które ło w ił zwierzęta. N ie chorow ał on n igdy  
i  na k ilka jeszcze m inut przed śm iercią przechadzał się 
w pokoju. ,Fou rn ay miał wyborną pamięć; lecz niestety, 
nie um iał czytać, tak, iż m óg ł opowiadać jedynie o tern 
ty lko, co sam w idział lub słysza ł od innych. O pow iadał 
on, że pracując na w zgórzach Abraham  nad wycinaniem  
kaw ałka lasu, który kupił dla siebie, był świadkiem  za­
m ordowania W olffa. M iała to m iejsce 14 w rześnia 1759  
roku, w którym  to czasie Fournay miał 21 lat w ieku. 
O pow iadał on nieraz, jako anegdotę zabawną, że  podczas 
zajm owania N ow ego  O rleanu (1814— 1815) przez jen e ­
rała Jacksona, chciał on zaciągnąć się do wojska jako  
ochotnik , lecz nie przyjęto go  dla tego, że był zbyt stary. 
M iał on już w ów czas około  80  lat. Znajdow ał się on przy  
w ypraw ie C lairc’a i L yon s’a w rok u '1803— 1804, g d y  u- 
czeni ci badali M issouri i odkryli rzekę K olum bję. 
W  ciągu ostatnich siedm iu lub ośmiu lat sw ego życia, 
Fournay zapom inał nazwiska osób, lecz pam iętał w ybor­
nie w szystk ie w ypadki. N a trzydzieści lat przed zgonem , 
uzbierał on n iew ielk i m ajątek i zaczął prow adzić życie  
spokojne. F ournay lu b ił stale sam otność i spokój, i dla 
tego  kupił sobie na m ieszkanie osobny dom ek. Ci, któ­
rzy bywali u n iego , opowiadają, że w iódł on życie bardzo 
proste; najlepszem i ozdobam i je g o  pokoju były: piękna 
puszka z tabaką, różańce i k ilka św iętych obrazów. 
P rzestrzegał on jak  największą czystość w ubraniu i m ie­
szkaniu, lubił trudnić się ogrodnictw em  i do ostatniej 
chw ili życia uprawiał sam w swoim  ogródku^ tytoń i ka­
pustę. N ajgorętszem  je g o  m arzeniem  b yło  w idzieć kolej 
żelazną; gd y  p ierw szy parowóz przem knął się z świstem  
koło m iasta Cansas, F ournay zadrżał jak  dziecko i nie 
w pierw  uspokoił się, aż obejrzał szczegó łow o kolej że la ­
zną we w szyskich jej częściach , poczerń w estchnął 
ciężko i powiedział: dzięki B o g u , m ogę teraz um rzeć 
spokojnie, w idziałem  bow iem  kolej żelazną.

* Z w yspy M anilli p. Gustaw W allis, w liście pod 
d. 25-m  maja r. b. do „G azety H alsk iej,” opisuje u- 
kazanie się now ego wulkauu w K am ihulnie, na jednej 
z  w ysp  F ilip ińsk ich , położonej m iędzy M indanao a Be-

jelem . Przed kilkom a miesiącami wyspa ta spustoszo- j B ezw zględna wartość handlu w 1870 r. przew yższa 1866
. ______„  ______: — ,*„  : „     aa ; _ _ •___i _______ •  „ 1 o a a a  n n /m  r  w ___ <   na była przez częste trzęsienia ziem i, a w iększa część 

jej ludności, obawiając się katastrofy, schroniła się  na 
sąsiednią w yspę. Nareszcie 1-go  maja, o godzin ie 5-ej 
z południa, usłyszano od głosy  podobne do grzm otu, 
przeplatane n iek iedy hukiem  podobnym do wystrzałów  
armatnich, które w idocznie pochodziły  z góry koło wsi 
Katarm an. Ł oskot c iąg le  wzm agał się, aż nareszcie 
ziem ia rozpadła się z głuchym  dźw iękiem , przyczem  
uform owała się przepaść na 1,500 stóp d ługości, 150 
szerokości i 27 g łęb ok ości, z której w ylec ia ły  na po­
w ietrze popiół, lawa, ziem ia i kam ienie, które osypały  
okoliczną m iejscowość. P oczem  nastała krótka pauza, 
po której, o godzin ie 7-ej w ieczorem , nastąpił nowy, 
m ocniejszy wybuch; gorący popiół i rozpalone kam ie­
nie zasypały około  200 ludzi zebranych koło krateru. 
Z tej liczby 15 osób przepłaciło życiem  sw ą ciekawość, 
m ożna wszakże w nosić, że liczba ofiar była daleko  
w iększa. Spadające rozpalone kam ienie zapaliły  przy­
le g ły  las, co także zrządziło w ielkie straty i zabrało 
w iele ofiar. W allis powiada, że lubo w yspy F ilip iń ­
sk ie u lega ły  przedtem  częstym  wybuchom  w ulkanicz­
nym , w szelako ostatni b y ł straszniejszy od poprzed­
nich, jak ie tam pamiętają. N a uw agę zasługuje ta o- 
koliczność, że pew yższe zjaw isko nie poprzedziły żad­
n e oznaki m eteorologiczne, i jakk olw iek  góra  ma w ierz­
ch ołek  stożkow y, podobnie jak  w iększa część wulka­
nów, jednakże krater znajduje się u jej podstaw y. Na  
m iejscu gd zie teraz jest krater, było dawniej jezioro , 
które zn ik ło podczas trzęsienia ziem i 31 -go  grudnia  
1860 r., zrządziw szy nagłym  w ylew em  wód znaczne 
szkody przyległym  wioskom .

* Choroba serca która była przyczyną śm ierci P a ­
wła K ocka, pisze łig a ro ,  spow odow ała przesilenie w 
skutku w ypadków  strasznego, ty lko co przebytego  
przez francuzów roku. W idok gruzów  jeg o  dom ku w 
K om ainville, dom ku gd zie  każda rzecz w yw oływ ała  
przyjem ne wspom nienia, w idok ściętego m ałego drzew  
ka— w szystko to złam ało życie pisarza. „Przypom ina  
to cm entarz,“ rzek ł on smutno do sw ych syna i córki, 
którzy ani na chw ilę nie opuszczali ojca w  ostatnich  
dniach je g o  życia. C ały P aryż ,— przynajmniej, Paryż, 
literacki i artystyczny, znał gościnny domek w Rornain- 
ville .

* Podajem y z P a ll M all Gazette, ciekaw e spraw oz­
danie „o polityczno ekonom icznych zaletach pow szech­
n ego obow iązku do służby w ojskow ej,” odczytane n ie­
dawno przed towarzystw em  nauk w ojskow ych w W ie ­
dniu, przez kapitana von O rdge, dym isjonow anego prus­
k iego oficera. „Rozwój przem ysłu i handlu,” powiada  
autor sprawozdania, — „doszedł w państwach europej­
skich do tak rozleg łych  rozm iarów, że wojna na lą ­
dzie stałym , chociażby ograniczona w najszczuplejszych  
granicach, sprawia szkodę całem u światu. M iljony tra­
cą się przez pogw ałcen ie naturalnego biegu handlu; 
kredyt podkopuje się; spekulacja i przem ysł doznają 
stagnacji. P ierw iastkow e, k iedy g łów n em  zajęciem  na­
rodów  było roln ictw o, k iedy przem ysł był m iejscowy  
i nieznaczny, k iedy było m ało spekulacji, klęski woj­
ny nie daw ały się uczuwrać; trzydziestoletn ia wojna  
przedstawia przekonyw ający przykład  d łu g iego  czasu, 
w ciągu którego kraj m ógł prow adzić wojnę nie pod­
legając w  skutku tego  zupełnem u spustoszeniu.” Z tego  
powodu w obecnym  czasie, dla pom yślności kraju kwestję 
w ieikiej w agi stanow i to, aby wojna w którą może być 
w ciągnięty kraj, była prowadzona przez o ile można 
najkrótszy czas. „Najstraszniejszy przelew  krwi nie 
spraw ia takiej szkody dla pom yślności powszechnej, jak  
trw ałość w alk i.” Zkąd kapitan von O rdge wnosi, że 
żaden naród nie m oże z całkow itą korzyścią użyć swych  
sił do celów  wojennych, jeże ii nie wprowadzi zasady 
pow szechnego obow iązku do służby wojskowej, która 
to zasada, ty lko  sama jedna m oże dać krajowi m oż­
ność, w yprow adzenia w  pole dostatecznie wielkiej ur- 
luji i uczynienia w ojny krótką i stanowczą. A utor sp ra­
wozdania przyznaje, że oderw anie najzdatniejszych lu ­
dzi kraju, od ich  obow iązkow  cyw ilnych  w okresie ich  
życia, kiedy ich  praca ma największą produkcyjność, 
stanow i Btratę sił narodowych; ale strata ta, w edług  
jeg o  zdania, n ieco urównoważa się przez to, że po 
przyjęciu wspom nionej zasady, wojny staną się mniej 
częste niż przedtem . D alej, podobna organizacja sił 
w ojskow ych, w ed ług zdania autora, ma ważne znacze­
nie jeszcze w tym  w zględzie, że podczas pokoju stano­
wi środek do rozwoju um ysłow ych i fizycznych sił lu ­
du. Kapitan von O rdgo uważa za m ylne zdanie, że re­
krutów należy uczyć ty lko szczegó łów  sztuki w ojsko­
wej; m ało pożytku, powiada on, w yciągn iem y z narodo­
wej organizacji sił w ojskow ych, jeżeli nie położym  
jej za podstaw ę sta łego  fundam entu um ysłowej i fizy­
cznej nauki. R ołożyw szy ten fundament, przysposobi­
cie nie ty lko dobrych żołnierzy, ale także i dobrych  
robotnikow  do życia cyw ilnego , i czas który ci ludzie 
byli oderwani od zw yk łych  ich zajęć, będzie użyty  
z pożytkiem  nawet pod w zględem  polityczno-ekonom i­
cznym; nauka rozw inie ich siły  jprodukcyjne i przez to 
będzie się przyczyniała do pow iększenia sił narodu pod  
w zględem  przem ysłow ym  i rolniczym  tyle sarno, ile  
pod w zględem  wojskow ym . „Tym sposobem ,” powia­
da w końcu autor,— „armja stanie się szkołą ludu.”

* K ied y  znajdujemy się, powiada P a ll M all Gazette, 
pośród uraganu w ielk iego  przesilen ia handlow ego, rysy, 
w jakich klęski dnia przedstawiają dziennikarze, skłania­

ją  nas do m niemania, że cały handei kraju jest zniszczo­
ny. P rzesilen ie razi zniw eczeniem  g łów n ie te przedsię- 
bierstwa, które się trzym ają w yłącznie dzięki łatw ości kre­
dytu; tę przedsiębierstwa upadają, pociągając za sobą 
bardziej usadow ione firmy, które nie b yły  w  stanie w y­
trzym ać nadzwyczajnej i niespodziewanej stagnacji w in­
teresach. A le  jakiekolw iekbądź byłyby rozm iary przesile­
nia handlow ego, naród musi jeść , p ić i ubierać się, a han­
dlowa rutyna kraju w g łów n ych  rysach postępuje tą sa ­
mą drogą co zw yczajnie. P ew n e pojęcie o znaczności 
handlowej rutyny, w porównaniu z całym  handlem  kraju, 
dają urzędow e sprawozdania handlow e, obejmujące w so­
bie okresa w ielkich  przesileń handlowych. H andel zje -  
dnoczonych królestw  W ielk iej Brytanji, zrobił szybkie  
postępy bezw zględnie i stosunkowo. W  1858 r., zatem  
w dziesięć lat po zniesieniu praw zbożow ych, wartość n a ­
szego przyw ozu i w yw ozu równała się 10 f. st. 14 szyi.
5 pens. na g łow ę, cała zaś suma obrotów handlowych, 

W yrażała się w cyfrze 304 ,366 ,000  f. st. Stosunek ob ro­
tów handlow ych do liczb y  ludności ciągle wzrastał do 
1866 roku, k iedy doszedł do ogrom nej w ysokości, m iano­
w icie 17 f. st. 17 szyi. 10 pens. na g łow ę, zatem prawie 
o 70%  wyżej niż przed siedm iom a łaty. Na w iosnę 1866  
r. nastąpił popłoch kredytow y, którego następstwa długo  
dały się uczuwać. W p ływ  je g o  na handel uwydatnił się 
następnego roku, kiedy stosunek przyw ozu i wywozu do 
ludności spadł na 11 f. st. 4  szyi. 4 pens. B ezw zględna  
suma handlu w 1867 roku 501,000,000 f. st., była o 
33,000,000 f. st. mniejsza niż w roku poprzednim ; ale po- 
równywając ją  z sumą 1858 r., w idzim y, że pierwsza by­
ła  w yższa od ostatniej o 199,000,000 to jest o 65% . Od 
L867 r. suma i stosunek ciąg le się wzm agały: 1868 roku  
stosunek był 17 f. st. 3 szył. 11 pens.; w 1869 r. 17 f. st.
6 szyi. 3 pens.; a w 1870 r. — 17 f. st. 15 szyi. 2 pens.

r., najw yższego rozmiaru, o 13,000,0060 f. st. W yw óz am 
gielsk ich  płodów i towarów  publicznych m iał wartość 
200,000 ,000  f. st.; zagranicznych i kolonialnych płodów  
44,500,000; przyw óz 303,000,000; dodawszy to wszystko  
otrzym am y ogólną sumę zew nętrznego handlu 547,500,000  
f. st- D ane b ieżącego roku zapowiadają dalsze i stanow ­
cze powiększenie wartości handlu, tak b ezw zględnie jak i 
stosunkowo.

* K orespondent P a ll M all Gazette pisze: D ziw ną
historję opowiadają o pani de Lavalette, córce Rouhe- 
ra. T a dama niedawno była w R ouen, gdzie, kupi 
w szy w jednym ze sk lepów  fotografję Thiersa, ośw iad­
czyła, że zgryzie  ją  w kaw ałki, jak  pies gryzie kość. 
A le  potem  zm ieniła swój zamiar, udała się do strzel­
nicy, przylep iła  fotografję do celu  i daw szy do niej 
dwanaście strzałów , przestrzeliła ją w trzech m iejscach. 
N atenczas okazała fotografję zebranem u tłum ow i i rze­
kła: „Teraz jestem  zadowolniona; spełn iłam  moją pra­
cę zniszczenia.” Tłum  był oburzony i kilku ludzi za ­
wołało: „za tarczę powinien posłużyć R ouher.” Pani de 
L avalette postarała się pospiesznie oddalić, ścigana  
szyderstw am i i niem iłem i uw agam i tłum u widzów  
dziw nego jej czynu.

_         —

w iadomośoi Miejscowo.
* Onegdaj w ieczorem , w obec n ielicznie zgrom adzo­

nej publiczności, orkiestra p. Sonnenfelda, odegrała w 
D olin ie Szw ajcarskiej, p ierw szy swój koncert, z które­
go dochód przeznaczony został na korzyść n iezam o­
żnych studentów  w arszaw skiego uniw ersytetu. P rz y ­
znać należy że takim  debiutem , orkiestra p. Sonnen- 
felda zjednała sobie prawo do sym patji publicznej, tem - 
bardziej, że kierowana um iejętnie i złożona z wyboro­
wych członków , zdolna jest zadow olnić nawet, tak w y­
m agających słuchaczy, jakich  jej pozostawiła, grająca  
tam poprzednio orkiestra B ilsego .

\

* Pism  perjodycznych w W arszaw ie wychodzi obe­
cnie 38, wypada przeto, przy ludności 264,000, jedno  
pismo na 6 ,960 m ieszkańców. L iczba egzem plarzy  
zam iejsowych czasopism  prenum erowanych w W arsza­
wie przez pocztę dochodzi do 3,758, czyli jed en  egzem ­
plarz na 70 '/2 m ieszkańców; z tego 1,611 w języku  
ruskim 1,485 w języku  niem ieckim , 441 w  język u  fran- 
cuzkim , 111 w języku  angielskim , 95 w językach zacho- 
dnio-słow iańskich; w reszcie 13 egzem plarzy pism ż y ­
dowskich i dwa egzem plarze w łoskich. {K u r. W ar.)

* W iadom o że roboty około oczyszczania miast i nie 
odbywają się w niedziele. K orzystając z tego, w czo­
raj w południe, wraz z innemi zaproszonem i osobami, 
zw iedziliśm y zakład istniejący przy ulicy Pokornej, gdzie  
m ieści się cały tabor przeznaczony do oczyszczania W ar­
szawy. Zastaliśmy tam w szystko w nadzwyczajnym  porząd­
ku.* wozy z beczkam i, pociągane co tydzień św ieżą sm ołą, 
pozbawione są wszelkiej infekcji a stajnie i warsztaty, oraz 
m agazyny, dozorowane z najw iększą stax*annością. G łó­
wną jednakże uw agę obecnych, zw rócił na siebie u lep­
szony apparat do oczyszczania kloak, który m oże zara­
zem  słu żyć zam iast sikaw ki do gaszenia pożarów— albo­
wiem, jak  o tern naocznie przekonaliśm y się, wyrzuca  
on, za pom ocą rękawa, wodę na 70 stop odległości. 
Jak wiadomo, przedstaw iciel tutejszej firmy fabryki na­
wozów rolniczych, pozyskał od rządu 10-cioletn i p rzy­
wilej na ten aparat w całej Rosji, o czern ju ż raz do­
nosiliśm y, g łów n ie  dla wiadomości miast prowincjonal­
nych, takich zw łaszcza, które ani u lepszonych przyrzą­
dów do oczyszczania kloak ani sikaw ek do gaszenia  
pożarów, nie posiadają.

* Biuro informacyjne o nędzy wyjątkowej, (ulica  
Jasna M  4 nowy) sprawdzonej przez siostry m iło­
sierdzia , poleca m iłosierdziu publiczności warszaw­
skiej następujące osoby: L ew andow ską A ntoninę (lat 
71, niedołężna, m ieszka w kom órce) ulica Freta wązka  
M  15; P lew ick ą Józefę (chora, w w ieku, ma przy so­
bie wnuczkę) ul. F reta  wązka N r. 17; Szerokow ą  
F ranciszkę (stara, n iedołężna) ul. D obra M  27; Pessa  
D ratw ę (chora na oczy i nogi, 3 -e  drobnych dzieci) 
ul. Zakroczym ska M  11; Broniew ską Joannę (mąż 
obłąkany, 3 -e  drobnych dzieci) ul. G rzybow ska ./¥ 53; 
P iątk iew icz Szym ona (chory obłożnie, 3 -e  drobnych 
dzieci) ul. S o lec  M  81; B ejrę Pompei* (chory od lat 
8-u, 4-ro  drobnych dzieci) ul. Czarna M  1; Synow iec- 
ką U rszulę (lat 94, sparaliżowana) ul. W ójtowska M  1; 
K ołosińską Marjannę (w dow a, 4-ro  drobnych dzieci) 
ul. Ząbkowska J\j 207; B iegańską A ntoninę (chroni­
cznie chora, niedołężna) ul. N ow olipki M  31; N iew ia­
rowską Józefę (lat 67, od dzieciństwa sparaliżowana) 
ul. Chm ielna M  20; P aszkow ską Barbarę (mąż opu­
ścił, 4-ro drobnych dzieci, nędza) ul. K ościelna M  7; 
K idawską Julję (mąż n ieobecny, córka od lat 10-u cho­
ra) ul. Chm ielna M  46; K otow ską Marjannę (lat 68, 
szwaczka, chora na oczy) ul. G rzybow ska M  22; 
K arczew ską Zuzannę (wdow a, chorowita, 2 -e dzieci,' 
jedno kaleka) ul. N ow olip ki M  35; G odlew sk iego S ta ­
nisław a (obłożnie chory na suchoty ul. W róbla J\? 5.

* Targi warszawskie. W coraz większej ilości dowożone 

jarzyny, a szczególniej zwierzyna powystawiana już na sprzedaż, 

są wymownym dowodem że czas ostatecznego sprzętu z. pól i o- 

grodów już nadszedł a polowania na dobre się rozpoczęły. Sarnę 

średnią ceniono rs. 8 , zająca kop. 7 5 do 9 0 , parę jarząbków rs. 

1, parę bekasów k. 60 , dziką kaczkę k. 5 0 . Funt szczupaka ży­

wego płacono k. 37 '/2, karpia k. 30 , li»ra k. 2 7 , karasia k. 25, 
węgorza k. 2 0 , ryby śnięte sprzedawano mało co taniej, funt 
szczupaka k. 27 % do 8 0 , sandacza k. 26 do 3 0 , karpia i lina 

k. 2 5 , karasia k. 22 '/2, okonia k. 25  do 27 'j2, jesiotra k. 24  do 
2 5 , drobne ryby k. 20 do 22 '/2, kopę raków od k. 30 do rs. 1, 

Nabiału dowieziono dosyć; funt masła świeżego bez soli k. 30 , 

solonego tak zwanego do potraw k. 2 2 V2 do 2 4 , kwartę śmietany 

k. 20 do 25 , śmietanki słodkiej k. 13 do 15 , mleka niezbierane- 

go k. 5, ser średniej wielkości i suchości k. 18 , kopa jaj k. 7 0 

do 8 5 , na sztuki para k. 2 '/2. Drobiu na targu dosyć, indyka 

ceniono rs. 2 k. 3 5 , indyczkę rs. 1 k. 4 5 , gęś 75 do rs. 1, kura 

tłusta k. 4 5 , kaczka k. 30 do 4 5 , kurczę k. 20  do 27 (j ., prosię 

k. 45  do 7 5, gołąb’ młody k. 15 do 2 0 , średniego koguta płaco­
no k. 3 5 do 4 0, Jarzyny dosyć drogie, korzec kartofli rs, 2 k. 
50 do rs. 2 k. 65 , garniec k. 8, pęk marchwi k. 2 '/2 , buraków  

k. 3, kalarepy k. 6 , głowa kapusty od 2 do 5 k ., kalafior k. 2 

do 12 , kopa pomidorów k. 7 5 do rs. 1 k. 5 0 , ogórków (n ie ­

w iele i nieładne) k, 15 do 2 0 , koszyczek dwu garncowy korniszo­

nów k. 4 5 do 8 0 . Owoców dowieziono dużo, szczególniej Ślj- 

wek, których solóweczkę trzygarncową płacono k. 20 do 30 , a- 
nanas średni k. 7 5 do rs. 1 k. 2 0 , brzoskwinie po k. 4 , funt wi­
nogron k. 20 do 2 4 . Drzewa dowóz średni, ceny trzymały się 

do ostatka, za furę szczap brzozowych żądano rs. 4 , olszowych 

rs. 3 k. 4 0 ,  sosnowych rs. 3 k. 3 5 , dwa kloce na jednokonnej

j(o3BOjeflo R,eH3ypoio.

furmance rs. 5 , furę gałęzi rs. 2 k. 10.

w Drukarni Okręgu Naukowego Warszawskiego.

N a Pradze. Targ na koni bardzo słaby, koni prócz wło­
ściańskich prawie żadnych nie było, kupujących nie widzieliśmy. 

Za włościańskiego podjezdka lat 7 do 8, żądano rs. 4 5 do 5 5 . W o­

łów na konsumcję dostarczono sporą ilość, duże sztuki płacono 

po rs. 85  do 90 , średniego po rs. 75 do 8 0 , mniejsze po rs. 68  

do 7 2, ciele od rs. 6 do 8 k. 50 . N ierogaciznę rozkupywano, 
dużego wieprza karmnego oddawano za rs. 2 4 , średniego za rs. 

16 do 19 . Cetnar siana ceniono kop. 85  do 93 , słomy k. 38  %  

do 4 5 , pęk słomy k. 10 do 11 . (K ur. W arsz.)

Jutro z powodu święta uroczystego, Dziennik 
Warszawski nie wyjdzie.

PRZEWODNIK WARSZAWSKI
W arszawa, 

dnia 13 $25) W rześnia.
W i d o w i s k a .

W IELK I TEATR . — D ziś, w poniedziałek, opera Buffa w 3 
aktach, Piękna Helena- — Początek o godzinie 7 '/2 . — Jutro, we 
wtorek, trajedja Romeo i Julja. —  Wczoraj, w niedzielę, da­
wano balet Flick i Flock, było osób 7 8 9 .

TEA TR  ROZM AITOŚCI. -  D ziś, w poniedziałek, komedja 
W 1-m akcie, T y lk o  j e d n o  s ło w o , — krotochwila ze śpiewkami, 
w 1 akcie, 0 Chlebie i w o d lie ,— komedja ze śpiewkami w 1-m 
akcie, GzUłd StlUna- —  Początek o godzinie 7 '/2. — Wczoraj, 
w niedzielę, dawano komedję Znakom ici, było osób 7 6 8 .

D O L IN A  SZW AJCARSKA. —  D ziś i  codziennie, KonCCft
pod dyrekcją Adolfa Sonnenfelda. — Początek o godzinie 5 lf%,__
Cena wejścia kop. 20 .

G ABIN ET ZOOLOGICZNY (w gmachu uniwersytetu war­
szawskiego) —  Otwarty W n ie d z ie le  bezpłatnie.

W YSTAW A TO W ARZYSTW A ZACHĘTY SZTOK P IĘ ­
K NYCH. — Otwarta codziennie, od godziny 11-ej rano do 5-ej 
po południu, w gmachu obok kościoła św. Anny. — W ejście w 
dnie powszednie kop. 15; w niedziele zaś i święta kop. 5.

ALKAZAR (przy ulicy Królewskiej w domu G rodzickiego). -
D ziś i codziennie^ p rzedstaw ien ia  trupy dramatycznej w 
ję z y k u  niem ieckim  pod dyrekcją A. Platnera.—  Początek or­
kiestry o godzinie 7 i pół,_ przedstawienia o 8-ej. —  Wczoraj, 
było osób 102

PRZYJEC H A LI DO W ARSZAW Y.

* Jenerał od artylerji Blumm er, z St. Petersburga.
* Jeneral-m ajor Sakowicz, z Lublina.

K ontr-adm irał Freigang, z St. Petersburga.
R zeczyw isty radca stanu Nikotin, z zagranicy.

W YJECHAŁ Z W ARSZAW Y.
* Jenerał-inajor Felkner, do St. Petersburga.

Przyjechali do W arszaw y: ob yw atele: Rom ocki
K orneli z W rzący, Gostom ski A d o lf z Borow a, S tu -  
dentkowski Edw ard z Poznania, Poznański M aksvm i- 
łjan z N ieszaw y, M ikutow icz Stanisław  z Szczanw ina, 
P olk ow ski Antoni z P iątku, M ierzkow ski M aurycy z 
Grójca, Zachert Edm und z K ielc, hrabina K icka G a- 
brjela z Sobieszyna, L isick i Konrad z Jabłonny, M a- 
jerhoff Ryszard z Ł odzi, Pom ianowski B olesław  z S ło -  
mina, Suski W ładysław  z L aski, Sułkow ski Otto z K o-  
brynia, —  adwokat Cholew iński Jó ze f z S uw ałk ,— do­
któr S w ietlick i Stanisław  z K rakow a, —  rejent B rzo­
zowski 1 eofil z Braki, —  mecenas G robicki W incenty  
z W iednia. , —  kupcy: Szapira Szm elko z Tarnowa, 
Banychowicz Jozef z O desy, B irenzw ejg Izrael z Ia o -  
w łodza, W ydra Icek  z Łucka, K u ligow sk i M ichel z S e­
rocka.

W dniu 12 ( 24 )  bież. mies. i roku, chorych w 8-m iu cy­

wilnych szpitalach: przybyło 3 4 , wyzdrowiało 2 4 , umarło 4 ,  
pozostało 1 5 4 5  (mężczyzn 762 ,  kobiet 78 3 ) ,  z nich w szp i­

talu starozakonnych mężczyzn 1 4 5 ,  kobiet 14 7.

k u r s  o n tł.n y  w a r s z a w s k i e j
ińna 13 (25) Września 1ST 1 r.

Berlin

H  i l i  I

l()i) Tal.

Zątiano | Płacono

Gdańsk . 
Hamburg. 
Londyn 
Paryż. . 
Wiedeń , 
Petersburg

Moskwa -

>00 8 .  Mk.
I Ft. St. 

SCO Frank.
150 Zł. W  A.
I d o  l l i r .

2 tu
jS d 
S m . 

li m. 
i tn. 

Go d. 
jr in.
U m.
i 3 u
j; m.

1. . . „ , A- t.
Akcj<: i  Obligacje K o le i Zelaznyc).

Akcje Głównego Towarzystwa Rosyjskiego dróg
żelaznych rsr. 1 2 5 ....................... . ,

Obligacje Głów Tow. Ros. Dróg Żel. po fran­
ków 2,000 za rs. 1 0 0 .............................

Akoje Drogi Zel. W ar.-W ied. za stukę 
Obligacje Drogi Zel. War.-Wiod. po 100 tai«l 

rów za sztukę . . . .
Akcje Drogi Żel. W ar.-Bydg. za rs. 100 . ’
Oj)1)!0 o „ po 500 talarów
Akcje Drogi Zol. W ar.-Tercsp. aa rs. lob . 
Obligacje Koloi Żel. W ar.-Terospolskiei.
Akcje Drogi Żel. (ab. Łódzkiej rs. 100 .
Akcjo Banku Handlowego w Warszawie za

sztukę Rs. 250 . .............................
Akcjo W arsz Tow. Ubozp od ognia za sztukę

z wpłatą Rs. ! 25 .......................
P a p iery  P ub liczne  (bez wartości kuponów) 

Obligi Skarbu za rs. JCg, , . . 1
Obligacjo .fląągth. z l» S 5 * ip . 500 za szt. . 
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. 1. A. n j

z}p. 300 za sztukę .............................
Lit, B. po złp, 200 su sztukę z kopou.
Listy Zastawne IH-go Okresu Surji pierwszo!

za rs. 1 0 0 ........................................
Listy Zastawne lll-g o  Okresu « l rjj j *  j 

za rs. 100 ')  . . „ ‘
Listy Zastawne nowe 5%  % r . igęp j . '  ’ ’
Obligi Towarzystw* Krę(jy(, Z iem skie^/ ’
5%  Listy Zastawne m. Warszawy *)
Listy likwidacyjne za rs. 100
Dowody Kom. Oentr. Likw. za rs loo ’ ‘
5 pożyczka rosyj. Stiglitza z 1854 za rs . loo
6 pożyć, rosyj. Stiglitza z 1855 zars. 100
Bilety Banku Ces. Ros. z r. I860 za rs. 100 
Metaliki Lutowe za rs. 100

O Sierpniowe za rs. 100 . . .  ,
Rosyjska pożycz, prom. z al864 rs. 100

” » o ditto ostęplowana
w u „ 1866 rs. 100

. )> u  ditto Ostęplowana 
5 i o Listy Zastaw. Rosyi

Rs. K. | Rs. | K.
-G--- ~*

l iż 65 ! 'fi 35
—

— — —
7 42 7 40

— — —
93 16
98 50 98

100 17 100 —

- - — -

—
90 — -

_ T,

— -
- -— —

— - —
— — —

— — — —
101 — — —

- - - —

1 3 - — —

S«
■ ._

85
—

*****
— — —

90 — 89 *1

87 88 75
85 65 89 40
!00 50 100 —
84 50 84 30
74 25 74 —
— — — ■—
*—* — — —
— ~ - —
— — — -
—

_ I
—- -*

') Wartość ; uponu bież. od listów Zastawnyoh rs. 1 — k s !/j 
*) Wartość kuponu od List. Zast. nowych rs. 1 k 29 v,
5) Wartość kuponu Listu Zastawnego m. Warszawy rs. 2 k. 41 •/,. 
4) Wartość kuponu od Listów Likwidacyjn. re. I k 28*/,.

Redaktor, P. Weinberg. ( Dodatek).



DodUek do J$ 'WG, Dziennika Warszawskiego, 
Poniedziałek, dnia 13 (25) Września 1871 r. 133::>

llpu6ae.lenie icz M 196 Dziennika Warszawskiego 
flonedibAbnuKi, 13 (2 5 ) Cenmaftpa 1871 i.

3 A H B I E H I J I  I I  H P H B l I E r i H  
U W IA D O M IE N IA  1 P R Z Y W IL E JE
N. D. 596(i n p a a u /n ć .h cm ec tiH d n  K  i m -

Mitel fi lOcmH’titr  
OSiRBjHeTt auHfltepecOBaHHUMb xhuumt,, 

m to socT aB jeiiH oe oon u iaxbH biin , n o p a j-  
c o in .  CBHjBTejbCTBO o CKepTH ypomcHim sep. 
IIoHtMOHb, ABrycroBCKofi r y 6ep n iB , ( ie o x a -  
Ba <6eprióCR, 2 2  r o ju  o t o  p o jy , ynepum .ro,,20 
ł e B p a a a  1871 r , b t. U u a ł.,  b t. Ilrax iH , a e p e -  
A»ho U,apcKO«y Ilp o try p o p y  npa C yB aac- 
c io b t ,  rpamjpiHCKOMTi T p n 6 y H a i t ,  j a a  hu- 
A xeaam aro  n'CTynxcHm coo6pa3H o 94 c t b t .  
T pasA aB . y j o s e H ia  U,apcTBa llo x b cc u r c i  

*
r  • • * *Komtssja Rządowa Sprawiedli 109ści. \

O głasia , i ł  otrzym any d rog i urzędow ą do 
wód l i ś c i a  Czesława F srg issa , la t  22, ze wsi 
Poniem oń w G ubernji Augustowskiej pocho­
dzić m ającego, a w dniu 20 L utego  1871 r. 
w m ieście P izie w Królestw ie W łoskiem  
zm arłego, p rzesłany  został Prokuratorow i 
Królewskiem u przy  T rybunale Cywilnym w 
Suw ałkach, do odpowiedniego A rt. 91 K. C. 
P. postąp ien ia  

W arszaw a, duia 8 (20) W rześn ia  ■ 1871 r.
Członek Komissji, ■> ■ ■«

R zeczyw isty R ad ca 'S tan u , L ask i, 
za N aczelnika W ydziału S Krośnicki.

N. D. 5941. n panum e.tocm se? ,H nn Kom- 
MUcin W c m u tfiv ;  .

OÓBSBZHeTt aanHTepecoBaHHUM'b xHuaaT, 
qro  jócTaBjenHbift oOHniaxbhban, nopaAsoMT. 
jo zy eB B T b  o cM epm  ypom eHpa Bapum Bcitoft 
ry ó ep B iH , je p . 3aG xom i, A H Toaia A h to h o -  
B aa a , 30 x-fcTO o t o  posy, yuepuiafo  1 0 Iioxn 
c. r . b t, 3axhn 6ypi-jj, nepeAUH-b I(apcKOMy 
n p o z y p o p y  npn B apm aB citosn , I’paffiAaH- 
chom t. TpH Ó yH azt., AJm H axxem am aro cooG- 
pasBO1 94 cTa-r'. Ppain. Tjioat. IJapcTBa Iloxh- 
ccaro  nocTynjieHis.

•  c. *  *

IComissja Rządowa Sprawiedliwości, 
O głasza, iż nadesłany droga urzędow ą do ­

wód zajścia Antoniego Antoniewicz*, la t 30, 
z Z-ihłocia pod W arszaw ą pochodzić m ające­
go, dnia 10 L ipca r  b. w Salzburgu zmarłe^ 
go, p rzesłany  został Prokuratorow i K rólew ­
skiemu przy T rybunale  Cywilnym w W arsza­
wie, celem odpowiedniego A rt. 94 K. C. P. 
p o s tąp ien ia .

W arsszaw a, duia 8 (20) W rześn ia  1871 r.
Członek K m issji,

Rzeczywisty R adca Stanu. L a s k i,  
z a ^ a c z e ln ik a  W ydziału, S. K rośn ick i.

A'. Z). 5930 fJw O .iuucico t l  ydeppjSKoe 
llp a v .ie tt ie ^ 3  t jk k j- i  i'.* 

BufjHRaeTCji c iu n . »HTcJU>ł!nua DtyMiopati- 
cKarb y -tsuu , ro p o ja  B j j i r o p a s ,  A h to u b k s  
Kciofiatea-b, 6t,a£aBujaa s a  rp aH u n y , b to Ó h  
hc  U031KC m ecrn  p eA lu u  jo  Apa o ó ia p z e n iB  
cero  BU30B3, jtuB zacb b ii 6 j  m ią ć  niee no-tii- 
uełiczoe y  npuBjicHic. mGo uą. ppOTBBHOub «xy- 
Ma-fe no HCTeseniii -roro. cpOKa, .OyjieT.-b no- 
c-rynxeHO ć -b ; peio-, c o r ju c h o  c t .  3 4 0 . j i  341,- 
yaow eu ia  o Haitaaaiiiax-b yroxojm w jpb 0 hc- 
OpaBHTeXbHUXjb. I;

P. ghoGxiiHi,, 8  (2 0 ) CeHTHÓpn 1871 roga. 
CoBtTHIlKT,, łkĄfcjiT, 

C xapuiiii f ltaon p oH S B O jarezh ,
, ;i. KxiOHllHC»Lłi,

N. D. 5889. C yn a .m ctw e  L'ybepHCKpr 
i lp a o .i  cn ie  

H a ocHOBtiHiH 1 -B c t. lib ioo ł.i& iu aro  y itaaa  
25 A n p S x a  (1  M ua) 1850 to ^ a , BbiahiBauTO 
ca u OB U  i,ho OTayqHBuiarocH sa  rpaH im y ikh- 
T eza  roposą_ BojK O B biiueitb C eH jep a  4 > p eH -  
O ep ran b  »eH 0 io Tayóoio u flouepbio T aw a- 
p o io  B a tio m e io  8 Jt. o Ti. p o jy , u t o ó .j  oh h  B ł  
TeueHiii 6 B e ^ t ib  co^iia n p H n e q a ia n is  HacToa-
m a r o  BU30B& B03BpuTI!JBCb B ł  l(ap C T B O .
Ilo jbcnoe  h HBajucb n  óauataiiuieuy ua- 
qaihCTBy, bt. npOTiiRHOMŁ ase cayua-b Ay- 
geTb c i  Bana nocTyttzeHo coraacno 340 n 
341 c t. yaoateHia 1847 roga o HuauaaniHXT.
yrozoB H b ixi. a h - ip  t m iTejibHw xij.

T. CyBazan, CeHtaópa 4 gHa 1871 roga.
3 a  CoBtiTiiaBa, I J jb u e B v in ..

N. D. 5888. Rj/ hu. w cicoe ly itep n cK u e  
llpuo lreh fp .

H a o c i io B a u in  i - i i  c t .  B u c o T a it in a r o  > 'aa3 a 
2 5  A o p t a s  ( 7  M d a ) 1 8 5 0  r . ,  r .b iau B aeT i, ca -  
MoHOJfirto OTjry^HBiuarocH aa rpaHMi^y jKHTejH 
r .  C y e r j o n b ,  c B p ea  H c e p a  A ft3 im o B im a  C e r a ­
t a ,  UTCió.J OH* P *  TEHOHlH 8  BOgUai, c o  JHH 
u p^ue4ń7aHia HHCTOHinaro B ijs o n a  B03BpaTHa- 

j»B-i l(ajiCTBO IToarCKOe HaiiUJCH K* ÓjIHlKaS- 
CeMj  nmiteilciiOM y Ha-iaabCTEy; bt. upoTH- 
uigoaT, we caysa*. óygeT* c* hhmt, uociy- 
uaeao  coi .iucHb 340 H 341 C t, y jo w e H ia  1847 
u. o H aK iu aaiax-b  yroaOHuuxT. u Hcupanu

T T ea b H a x b .
I ’. CyBWicn, CćHTHÓpa 4 g«a 1871.roga. 

3 a  CoBliTHOKa ilzbueBHi'b.

N. 0 .  5 8 8 7 .)  t'jjr,a.iffrrcoc l^'tfeptppitpe  
ii] 'i'Lta<:e.

Ha ocHOBaHiti 1-S c t < ilucoaaiim aro  i T*asa- 
25 AupBzs (7 M ai) lOo't. r .,  BU3 iJBaerb cauo-
B0ai.no OTayaiiBiHirocH aa rpaHttuy w iiT cjia  

Jtituubi u nocaga Cepee lCapza UajbTeHÓep- 
r a  ci. weuoio Bn.’bre-ibi'. iiHOKj, gonepbxH 3mk ■ 
zieio 23, ^pHgepHuoio 21, loiaunoio 17, 
HJzieio 10 jt.T *  *  cbiHOBHMH Teo*HJt0M b-l’y -  
gozb*o»-b 15 u Ttxigoponb 12 . i t . i ,  mtoóm 
ohh są. TpseHiH 8 Hog )ijb co gas npHneqaTaHiji 
uaCToangaro Bi.isona no»BpuTHJUCb B i i i  ii: 1 - 
c tb o  flojtbCKoe iii iiRHJiicb kb  OzawaKmeH)’ 
noZHueScKOMy HaaazaCTny,- bt. npOTHBHOM b 
* e  , cjyse-b .óygeTjT. ct, humh uoriynflcHO co- 
rzaCHO 340 11 341 C t. y.iOiiteH.i.i 1847 roga, 
o HaKaaaHinxi. yro.iOBHWXT, ,h  itcnp/iHHTezb-
H bl  X T>.

T. ,CyicuiEH, CeHTHÓpn 4 ju k  1871 roga. 
3 a  C o b t .tb h k - , llzb uoB iiH T ..

TV) 1). 6919. Dyrekcja'. Stczeyćiowa 
Towarzystwa nRredytoweyo Ziemskiego 

: -i, '. ..ob, w Warszawie
Zaw iadam ia Członków  T ow arzystw a K redy-, 

tow ego Z iem skiego, iż na  dobra niżej w ym ie­
nione zażądane zostały" pożyczki T ow arzystw a 
obciążyć m ające pierw szą onych bypotekę do 
w ysokości sam poniżej przy każdych  dobrach  
zam ieszczonych, ja k o  to: . s  ; . i . i y a a  inn I

1. D obra  R eguły M alichy lit. A . B. w Powie-, 
cie W arszaw skim , zam ierzone obciążenie po ­
życzką wynosi rsr. 1,500. : i u  ; ■>

ż. D obra  Józefów  lit. A . w Pow iecie K o l­
skim, zam ierzone obciążenie pożyczka wynosi* 
rsr. 3,000. , . ’

Z arzuty  jak ie  przeciw ko obciążeniu, w po 
wyższej .wysokpści , dóbr tu  wym ienionych czy-, 
nione być. mogą przez stow arzyszonych roztrzą ­
sane b fd ą , jeże li nadesłan e  zostaną do D y re ­
kcji G łównej w ciągu tygodni 5-ciu, lub do 
D yrekcji Szczegółowej w ciągu tygodni 4, 
licząc od, daty niniejszego ogłoszenia.

W arszaw a d, l . | (23), W rześn ia  187) r.
P rezes, E w aryst Mejer., 

z a  P isa rza , (is/.ew ski.

A- D , 5967. Dyrekcja dróy żelaznych 
Warszawsko- Wiedeńskiej i  Warszawsko- 

Bydgoskiej.
Podaje do wiadomości, że sprzedaż bile­

tów spacerowych do Ciechocinka, & powro­
tem bezpłatnym, od włącznie 3 (15.) P aź­
dziernika r. b mipjsca mieć nie będzie.

Wayszawa d 8 (1 8 ) Września 1871 r.

peracji ibuiwarku drew nianego w W arszaw ie 
przy rzece W iśle Znajdującego Się, na p rze­
strzen i od ulicy T am ka do A leksandrow skiego 
M ostu, a  to 'o d  sumy wykazoih kosztów na  rs. 
2-,727, kop. 51 w yraźnie rub li stebrcm  dwa ty ­
siące siedrnset dw adzieścia siedm kopiejek  
pięćdziosiąt-jeden obliczonej, w w arunkach za­
m ieszczonej i do niniejszej licy tac ji podanej.

M ający p rze to  tem ia r ubiegania się o takow e 
przedsiebierstw o m ogą złożyó w czasie i m iejscu 
wyżej oznaezonem  • na  ręde p . 0 . P rezy d en ta  
M iasta  opieczętow ane dek laracje , nap isane po­
dług wzorn niżej zam ieszczonego a w tych w yraź­
nie literam i bez sk roban ia  popraw ek i prze- 
kreśleó  wypiszą jak i odstępują procen t od su- 
my wykazom kosztów  objętej i do niniejszoj li­
cytacji pódhnej.'

N adto do deklaracji w'-iniep być dolącpony 
kw it Kusy E konom icznej m iasta  W arszaw y na 
złożone w tejże vadium w ilości rs. 27ó i n a  k o ­
szta ogłoszenia rs. 15, k tóre nieutrzym ującem u 
się przy licy tacji natychm iast zw ró co n e . będą.

Bliższe w arunki dotyczące W mowie jnędącej 
licy tac ji są do jirzejrzenia w W ydziale A d ­
m inistracyjnym  M agistratu, każ.dodziennie wy­
jąw szy dni świąteCżHę.

IVzop do deklaracji.
W  sku tek  ógłośzenia ż dnia podaję 

niniejszą dek larac ję ; iż podejm dję się robó t o- 
koło  reperacji bulwotrkii drewmianego w W ar- 
sznwic przy rzece W iśle  znajdującego się na 
p rzestrzen i od ulicy T am k a  d'ó M ostu A lek san ­
drow skiego za sumę anszlagow ą w ynoszącą rs. 
?-,70d bbp.- 51 (w ypisać lite rah il) i odśtępuję 
■od takow ej'p rocen tów  N. N . (w ypisać literam i) 
p o d d a ją c 's ię  wszeiiiiin obowiązkom  i zastrze­
żeniom  w w arunkach licytacyjnych zam iesz­
czonym, >.('  _ ;

'K w it na  złożoiie w K asie i G łównej E k o n o - 
micjinej Bi. W arszaw y vadium w llo ścf' rs 275' 
na  koszta ogłoszenia rs; 15 przy niniejszym  za­
łączam . .

S ta łe  nłoje zam ieszkanie je s t w N., pisałem 
dnia m iesiąca 1871 r.

(podpisać wyraźnie imie i nazw isko) 
W arszaw a d. 2 (14) W rześnia 1871 r. .

za p. o. P rezyden ta,
R adny M agistratu ,

R adca K oleg jalijy , Sąchocki.
, 2 3 ,za N aczeln ika K aucelarji, P ronaszko .

pajH i.iH  TOprOBUa KOHAIiniil, MOrjT-B ów  TB 
paSćM A TjniBaetiti m , B o e n hołH o.i a n c  fictcoub 
O Ta® aenin. • - -

1'. 25 ABrycTa 1871 ro ąa .
' ' G ob-Łt h u k b . AecKOEHai,.

3  — 3 B y x r a jT e p i .,  BećoaoBCKifi. -

3 D. 5817. n . iouK oe  J 'y f i tpH rK oe '
■' ‘pdnAenie.

‘ -'orsaoHO nooTaHonneniio cBOesty 2 C en- 
ra ó p a  c. r .,  cumt. oO tan n aeT * , b to  na no^- 
p ż ) p b  u o c T a B K i i  n p o j O B o j b C T B i a  j . i h  a p e c T a H -  
TÓBT. rijOItKOB TIOpsMM BT. TeHeHie 1872 r. 
4 (16) O k tsó p *  c. r. bt, n p a c y r c T n i H  r y ó c p n ’ 
e s a ro  IIpaBaeHiH, ó y g y i t  n p ó n 3BOgBTBCH 
rxacMwe TO pTact. nohHaćBieiuT. ( in  m inus),
H«A4MHaH OTT» CyWMlA ceMK H ^CErtHOCTa IIiec.TB 
COTMXT, Konufiitn (7»%„0 k ), aa gHeBnyio a- 
p e c r a H T C K y i o  ^ a q y .

• i f i e j a i o i n i e  T o p r O B a T t c H ,  ^ojhihli npii- 
j ÓWTb K'b BUUie03Hll4eHH()My opoisy  Bil Tpu 
I 'ia ca  no uoiy^HH b ti PyÓcpncKOe U p a s je H ie  
j ii npe^cTUBUTb ripe^B apntejbH LiS 3 łuion> bi» 
t KOaHmoCTBlł 500 p. C. fttUHMHUMH ^CHbrUMU,
I itjih ómeTayfi o;ihkobi, h ^pyrnxi* Kpe^HT- 
| n.'JXTb ycrAiiOBjeniS, saKOHowx kt» Dpanomo- 

Hiio bt* aiiśiorT* AoarioicHHbiMST. 3ajxon, stott* 
OTcrynammHHT, ott, TOproBi, óy«eT'b uumc- 

B O S B p a n ^ e H T . ,  A Jimo 3a KOTOpUMT, O 
ctagtch no^pH^Tj^oÓHSano ^ono.iHWTb za ju n .

900 p y ó ., A-i>f BHecenia bt, #eii03HTT* F y- 
óepHCKaro KaaHa iencTBu.

llp o n ia  yc40Bia no^pa^a , ja i^ a  atejiaiou^in 
TOproBaTbCii, MOryr/b paacMOTpHBaTb bt, 
B oenno  JIoJiHneficisoM'b OT,viueHiH ITjioij(Karo 
I yóepHCKaro Hpż^Bąsenia Bb Kaxt^uii u p M c y T -  
C T B e u M y j i .  ACHb.

F. IIjiouk t,, CeRTHOpa 3 khh 1871 r.
.2—‘3; COBliTHHKT,, ( ................ ) .

O T W A R C IE  S P A D K O W E . 
O T K P M T IE  H A G M ^ C f i r i )

N. D. 5961. l ie je n t  K anceJarji Z iem iańskie j  
j \  w Kaliszu. T

P o  śmierci: 1 . A ugusta  B o tc  có do rs. 180, 
na  n ieruchom ości w K aliszu  pod N r. 51G p o ­
łożonej w D ziało  IV  N r. 8 zap isam y, 2. F ra n ­
ciszka W iśniew skiego co ilo w spółw łasności 
sumy rs. 450 sposobem  ostrzeżen ia  z kosztam i 
rs. 11, na  dobrach  M aciszb'wise pod  N r. 4. ii 
n a  D om aniew ie pod N r . 39 z O kręgu W art- 
skiego, -w D ziale IV  w pisanej. 3. K azim ierza 
J a n a  Chryzostom a -Stabrow skiego co do w spół­
w łasności nieruchom ości w K aliszu, pod N r. 
443^,położonęj. 4. A m elji z.Szcześniew skich 
K iedrzyóakicj oo ido w spółw łasności -sumy rs. 
67,500, w Dziale, IV  .pod Nr...3 ,  nu d obrach  
D ąbrow a R a d licz y cę ; z O kręgu K alisk iego do­
kow anej. 5. Ig n aceg o  A dam a K uleszy -wła- 
śc cielą dó b r Buitzew o z O kręgu Noworadom - 
akiego otw orzyły się spadki ido re g u la c ji k tó ­
rych  wyznaczony zosta ł term in  n a  dzień 17 
(2 9 ) M arca  1872 r. p rzed  podpisanym  R ejen­
tem  w- K aliszu , i , ' ,

K alisz  d. 3 (1 5 ) W rześn ia  1871:r.
Wilhelm Grabowski;

.'V. D . 5 7 6 2 .  R e jen t K a n ee la r ji Z ie m ia ń s k ie j  
w. D ibliriie

Po śmierci: I. Adolfa Głogowskiego', ma­
jącego przez ostrzeżenie Zabezpieczone pre­
tensje dó współwłasności dóbr Tjszow ce i 
Zubowice w Powiecie Tóma*szowskiin Guber- 
nji Lubelskiej położonych. 2. Jana Stru- 
sióskiego wierzyciela sumy Bsr. 4, !0Ó, 1,500. 
495, 2 884 kop. 15*/* i rsr. 675 na dobrach 
Płouszowice i Dąbrowica w Powiecie i Gu- 
bernji Lubelskiej położonych, zabezpieczo­
nych, otwarte są spadki, do uregulowania 
których termin przed‘Pisarzem Kanćclarji 
Ziemiańskiej w Lublinie na d: 5 (17) 'Stycz­
nia 1872 roku p.oćt preklużją j e s t ' wyzna-

l  l i s t -  , ? * !  K P ?
Lublin ( 1 8  (2D) Czerw ca 187! fi 

Mj.chałowski.
1T o •• o Ta "i. TiZrcjT l  *-----------------------

. zV. D . 3 7 6 5 ..  P is a r z  S ą d u  P ąko ju  
: w  M iń s k ą .K W U '{t uj,.;

Ó powouu nastąpionych imipigi:
1. Ruporta-W ojcju«ha.B orow i,kihga, współ­

w łaściciela nieruchom ości :w M ińsku podilj- l i -
2. Tanby Szpiguor, współwłaścicielki nie- 

ruchomoŚL-i w. Kaluszyaio. ■ pod Nr. lS ł  położo­
nych-, toczą się postępów,.p ia ,spsdkow*, itśrmiu 
do rognlgcji których na iizioń 18 (30) jćrruduia 
r. b. w KanceUrjK mej wyzuączAiiii , j , ; I

M ińsk d-oia .1^  (2 2 .) Czerwca 1811. roku.
P ia sk o w sk i,

R E G U L A C JE  H Y P O T E Ć Z M E . 
y C T P O IlC T B O  IfU O T E K T r.

N . D . 5 8 8 6 . C y n u .iK c u o e  fy O e p H C K v c
U p a n .i e n ie ,  nb boą ■

r  H a ocHOBanin 1-ft ct . BH CO uaK uiaro yK aaa  
25 Acph-iH (7 Maa) 1S50 r. BWaUBaeTi ca-
MOBoabHo o T jy u itB in a ro c s  3» rpaH H ity  hshto- 
aeS I lo c a ja  BaKaxu]iiKCBa H im y h Xato P o x y  
cynpyroB T . B h to b c k h x t .  cm neTH pnti naao- 
.TtTHHHH J-ŁTbHH, a  BMCIIHO CtJHOBl-SMll lo*  
ceicM -b, 3w ckoh> 18 n J leS óo io  9  x-btt. a Tax- 
z e  JOaepMB CopOK) PyTBOIO 13 H )U,HUK0t0 6 
a tiT i. ,  s t o ó l i  o h h  b t .  T eqeH jH ',6  B eghab  ;ęo 
, hh n p H iie ta T a H ia  nacTO H m aro Bbi30Ba, bó- 
3Bp&THJUtCt. BT. UltpCTBO IlojlbCZOe H SBHŻHĆb 
k t .  ó z iia a iiu ie H y  no iH uehcK om y uaTuJbCTB y, 
b t .  npQTHBHOHT. zte c j ty u if i  O y ą e r b  ę i .  bb- 
mh nocTynzeH O  c o ra a c g o  3 4 0  u 3 4 1 .c t .  J łzo - 
w e m a  1847 r. o  HaaaaaHiaxT. yrozoB H u xT , u 
HCUpaBHTeabHMX'b.

P. CyBazHH, CeMTHÓpa 4 shr  1871 roga.
3a  CoBtTHHBB, HjblteBHSm.

N D. 59S2. sloMHtitHCKot i  yOepttcKse  
l lp a n .i tH it  

B a  ocHOBaBin 1 c t .  UbicoBafim aro y itaaa  
26  A n p t z a  (7 M an) 1 8 5 0  roga , . I oujkuhckoc 
P y ó  epitcHOe npaBjieBic, BusunaeTT. caiio- 
■•xfcao ooTjyTHBinarocn h3t, ht.ctu nocTOHH- 
b o 8  oct^JOCTH 3a rpaHHity ntiiTejin Ill,yqHil- 
c * a ro  y t a g a  IlpyccBofi rMiiHbi, g e p en n a  P yp- 
c x e  Ka3H«ipu $paH ueB a reH3BH4a, 4 8 x-Btt. 
o t t .  pogy ct. ateHOtoArHciuKoio, ypoageH H oto 
MajbmeBCKOto jiT b iiH  Mupthhomt. 17, lo c a -
•  o i i t .  14, ihezHBCOHT. 12, A y ni eto 10, Bojte- 
CJBBOHT. 7, H IlHKeilTteHT. 4 JttTT., BTOÓH 
o h t .  He gaz-Be niecT tt HCAdtab co B p eae - 
Hii npHtieHaTUHin nacTOHmaro b u s o b s  . t b h . t c h  

H'b M-bCTy BHTeJbtTBa, HJH KT> ÓZHIKafimHMT. 
nozBiteScEHM-k BzacTSMT.. B t. czyaal! h c h b k r  

lOtuneBHaa -BT,03HaseBHbiii-epoHm nocTynaeHO 
CyaeTT. ct. h h m *  corzacHO 340 b 341 cTOTbH 
y.tOK. o HaxaaaHinxT. yrozoBHbixT. u Hcupa- 
HnToZiHblXT,.

P- AoHffia, 9 C eH Taópa 1871 roga.
COBtTHUIb, CfiUÓHHCHlfi.

N. D . 5910. Sąd Pokoju w Warcie. 
W ydział Hypotecznyi •

Z powodu żądiuiib nowej regulacji hypoteki: 
1, Dom u pod N r. 60, przy ulicy D bbrskiej, 

graniczącego z domami Sukcesorów -' N yssbąa 
M intus i W o łk a  P lam .

2 D om u przy u licy  D obrsk ie j pod N r. 262, 
g ran iczącego  z dom am i N epom ucena S taw skie­
go i S 3 -ów Gustow skich.

3. D w óch składów  roli, z przydziałków  
gran iczących z ro lą  F oriualew icza i P ud łow ­
skiego .

4. S k ła d u  ro li z pólkiem , graniczącego z 
ro lą  Ju n a  Ł uczaka i Sukcesorów  Szamow- 
ikicb-

5. S k ładu  ro li K rólew ska zw anego , g ra ­
niczącego z ro lą  J a n a  K aneękiego i - P an k ie ­
wicza. t im i  ihwb n j«  J

6. D w óch składów  roli, graniczącyeli z ro ­
lą  M ateusza Gustow skiego i T ad eu sza  K rucz­
kow skiego. i csŁzwoigz ębow ,

7. S todo ły  graniczącej z stodołam i N epom u­
cena S taw skiego i F ran c iszk a  W olnego, jak ie  
to  wszystkie n ieruchom ości :w territorjum - m ia­
s ta  W arty  są położone. v j  piło i

U w iadam ia in teresantów , iż takow a regu la­
c ja  nas tąp i w dniu 10 (2 2 ) G ru d n ia  1871 r  , 
w którym  to  term inie z praw am i swemi osobi* 
ś eie, lub  przez szczegółowo upełnom ocnionych 
s tawić się w inni pod preklużją.

W arta  d. 4 (1 6 ) W rześnia 1871-r. 
ld ija n ; Pódsędekp-ew b u!vS tO

w zast.' H eurych-
wifg. w «wrtmtnwgżir

L IC Y T A C JE . -  T O łT I i .
N. D, 5793.. Magistrat Miasta , Warszawy.

P o d aje  do wiadom ości powszechnej że w 
dniu  27 W rześnia (9 P aźd z ie rn ik a) r. b. o g o ­
dzinie 12 w południe odbędzie się w sa li p o ­
siedzeń M agistratu  licy tac ja  in m inus, przez o- 
pieczgtow ana deklaracje na  rob oty  o k o ło  r e ­

N . D : S i l  6 . V 'b fii ik i fito 'e  T g ie p n cn u e  
IJpatiAPHie.

B T .h ijib c y T c ra iii C fi/tjlV iix a ro  [ 'y S ep n fcx aro  
f lp a u z e i i i i i  27 Ć eń tŚ o p H  (!) O k y s o p i i  c. r .  u t  
•loci, uo  iio n y 4 iin , 6 y 4 y r v  ' n p o łW B Ó Jń ib e fl 
Top! 11 uuCpCACT -ONI 3ani:9aToHHI.IXT. ODT.H- 
M .cn iii, na. lip o ja .T iy  Ka3sH )b :x>  cT poeH lii c i  
ą tt.u .ie io .lio ^ b  c ip o e iiiiiM u  u  4 uyxji,)p,t’oBoio 
yęa.ib ó o io , opianuiiM CH  u o c .lt;  y i ip a a ju e u n o i i  
lio,S - o p o it CTałUjiM fib 4 - p tB ir li  M hh i o c a x l ,  
lic iji p .q o c a a ro  5 li i4 .i. T o p i li H au tiy  i cH CT.
- 5(ij;ęil o iręao u H p w ,..ijo iim K eiiiio ii Ha,- '•/* cy.M- 

O b j. ili'VhH.o .c'b 8 2 8  ,pyó, 4 6 ^ 0 1 1 . /K e ja ic u t ie  
y q .p  jTi,om.Tb i»B, c i u t .  r o p r a iT . ,  ,np h c ^ i o s u h  
11 B.iąATi/li.ija l l i ib i l ia  B .i/ib 'lo u e K b , 4 0 . 1* 111.1 
i t p e . i c i a b i i i i .  :m uo.pb  m»cs a p e . i b  H.i3ua 

,sę iU e»B  A-:i| TopipiiT , cpoK O M b, p a  p jn .i i  cć- 
i .p e T jp H  ijjipcyT C T uiii, i ią n  u p n c / i s i  b ,uy ;■> 
'T7> JJileB JraH H blH  oóbiiu .itj.ii.f , uą*M ('6 y,\i.i- 
llo j ip n . ia ia y p a f i  -u p .u b ,  ua le p p -u o ) .  au iit.i.i 

n il 7 0  HOB. .11 Ó430IJl-IÓCi9t)-,
illH M opienięM i. i-j-l.- is  o t. p a i u l .p r .  i / jh  1 0 1- 
l ę u i.il  CJM.llbl, T . o. 8 1  P Jii. So KAUl. l lo A p a -  
ólil-l H T.opęoBblił y c  lp,ilin M j.iy r t .  01.1Tb pa:J- 
c v a  rpuiipcM p. n i  tyoepHOKoMT, u p a li/l (lin
Xli9 cA iiiiH iię ip a T n iu io .u y  ,  lA B -m uiio ) no u c ti 
iipucyTcroęiiiibi-. 4 1 1 1 .

G tid  i c in . ,  Ć ii i th ó p H  3  4 ńii 1871 r.
’ i j  'Ć o u T iiru .K s, 1 . . .

4>opva oÓT.,riu/!ąnirt.
IhlMl. 3C,ąn,IBB', , H I O ..'br.lnHJ KyilU '11. Ka- 

aęuH i.ia  .c rp o e u ii i  Cl. scM .m io 11041 . e r  p u r  u in - 
1111 u A iiyxviopi o iioip y c « 4 i,,óaio, o cT a u iu iiic u  
O pc.ri- ) ( i p ą ) 4 nen ii.ou  i i o t i o i i o h  e r a ,  ląiii 11B 
4 C,p. SU jiiroc .'X b  B e ę ip o a c a u r o  >'4 ,3 4 *, Ha 
j c - i o u i a t b ,  9 n p e 4 B.puM bi.sB  u p  y 1 u ep « i4 eu - 
liN St. 1 0 )p  O ilbll l. K0 H4 Htti.Hl I , 3 3  cyn.My
a ip o l l l lc b io  II LtH*pil.\IH). J j . i o r i ,  UB KOsi 11 * 
■lesi uB 82  pyó. 83. K oa ., iip n  ce .in . n p u . ia r a io  
o .  T b ii.b , 4 roub i ra K o iiu n  u b  cnynaT l Hey 
c io iiK H  n a  r o p i a z b  ó b i/ib  .h u b  sioaiippn teiiB  
In -in  OToc.-piiii, no  rio-iTB n a  .veil c s b i b ,  ry -  
4 a 1 o ) , ,( J ju H M e n o p a ii .  jutiCTo iiocT O flH asro  
iB iiTe.ibc.riia u i|(u*MH 1104^411  c e ro  oóbm uhc- 
lijlb  n o A .'in c a rb  H«H u  «ą» iu .iilO ).
" ---- ^ t***......f2*Tt*»V’ .'.i; I ;l il ,r... ..i

N. D. 57,8-5. 0 'k/fJenK oe lyG cpttcicoe  
. , Uput ui eni c.

• i-J^iSjPffiyjęp.i8  G h g jc iiK a ro  ry S e p i t ę t ia io  
l lp u p a c n iH  2 2  Ć««t«*H>h ( 4  O K ąa ó p a )  q. p. 
PB HucT. p o  n o a jĄ H u , ó j r u j T ł  npoHapOAUibc 1 
foppH j ( ip  m inus), uanpe/toTBOiiB s a e e q u T a u - 
HUXB ,oO s.iiBscniB , 11a  uocTaBKy g p o a a  ew c- 
ro itn o  Be .KOmiqecTB'b 3 3 4  B O ^ jK ;6 uqecKHX'b 
puiKCiied HĄH ChAaeniich TiopbMU bb T c tc iiiii  
3 jiT.T a, t .  c c t. 1 lliiB a p n  1872 ro jp t, no  ko- 
ńęuT . 187 4  r.o sa , naTUnaH c s  itt.Hbi 2 py(>. 20  
b o a . 3.1 n o jy ic y ó iiu c c iiy io  caascHb.

ł l i c i a to m ie  yuacT uoiitiT b  p a  c h x t .  T O p ru zb , 
^ozztHbi upc/tC TaBH fb, a a  p o iB  p ą c a  ąo, na- 
'm piit TqprO BB, C p itpeT ap to  upsicyącTB in, i u n  
B ppcjiaT i, u p  n o p r i ,  s a iteą aT ąęH M a ©fi'bp- 
j-JteniH, liaiiHcaHHMB no  upuJiaraeM O fi isopMB, 
p a  l epBQBofi ó y i i a ih 7 0 - u o i i ł ę ą n  iro  ^ocTOptt-. 
PTt.'h, 4CTHO, Seę-b n c a p p x i .  ufiij|^(iHoirait'b a  ud- 
npaBOKB, c b  npiittQ5Kci.iei«T.-.*a4tH'a bb!220 p. 
jiąłHąHM M ii te H b ru tiH , m iń  use iip o p c iix ilb iu u  
O p ia r p a u ,  11 p i lpiiiit-icui.iu u .Ha o u iio b u h Ih  cy - 
m ciyi ny«..in iix 'i, iiocTHHOBttcBia b-k a u .io iu .

UOApoÓHtog yc.toBin o c.ixx. T oprax'b. 110- 
ry i"b  ObiTb pasCMOTp'Biiw b t .  B o c h h o - I Io j i i  
UcHckomt. O rsT .ien iH  1’yóepucitaro  IIpaBJte- 

'itiii, eiKojnetmb Bpoiib npaajnui'iHUx-L u ^ą-. 
Oejib'iijaxB jjHcfi- f fu  KOiipfeppfi oS 'bnnnenia 
SÓ31KHU fiHTb p o ith n te g b i cjiQpa: ,,06iaBJie- 
ń-ie 11a uocrauicy ftpOBT. gTH ' CńjtitehBoft
1TTOpt,lIbl.“

ło p M a  00'bHBJlCiVfH,
BcJr-hJrcTBie o&BiiB.ianiH Q n ju e i t s a r o  I ’y -

óe^HCi.-aro IIpanjieHi:! o tb  3t- A e fy p ia  c. r i ,  
h a  M  7 9 3 6 , ćpiiT. a a i ia u m o , m tp  pphhhm uk) u a  

c i, 1 iltiB apit.187,1 p., 110 uOHeuT.1874 
f .  UOCrhBliy SPPBT, ĄAH CllitZCHKOfl ą-H>pbUU 
110.uTtiir, aa uo4yityóiiT.ęcHiit oaiseub ppflHH-
Trill i t. ila'i'CTDT, [lo iii.cK oin ,. j t i p u  ip o B ’b no
000  npouucj.io) ęóiM am ąiicb co  pcpjip  yc*Q- 
b inmit oitpeAt.jte!Hj.hi4iit bt . lo p r .o p u x B  J6J19-
1 iux 'b . 3ajior'i>  B n K O jm ieoT B t 2 2 0  p y ó . n p u  
ccv 'i. npH Jiaraio , ć rh , ^ t o ó u  t>-kobo®
b t.  C jiyu^k Hey e r o  (i a n  u a  T o p r a x t .,  '6u tn
j in h  ita  p y k ii B o aB p a ip e a *  ( u z i i  oTiipaBJteHT. 
JlO.nOTTll HU MOS PTCTT. BT. N). IIoCTOSHHOe
KiiTe.ii.. Ti-o n iiiir i Bx N. C c h t s ó p h  ahh 1871 
rofl«'>- 

I lk  u h « ; iM n jis ) .
1’. p fy u M tB , 31, A p r y c r a  4871 rOA-'h

COBhTHHK'b, 4eCKePll'Tb"
2 - 3  i .y x :u jT c p 'b ,  RcooA iipcttiit-

: it. D . 5618 Ci> j.iet(Ktie Pyoejntcttue  
llp u n .tem e .

0 6 t .h b .ih c t t> ,  h t o  b t .  npucyTC TB in e r o  2 2  
CeHTBÓpa (4 OkthOph) 1871 rosa, h Ł Hac-b 
po- u o ji 'A h h , OyAyTT. npon3BOA1,T,,ca rjI8e- 
tibie T oprH  Ha nocTUBHy npoAOBO-ibCTHia a .in 
apeosraHTOBo. CbAJieitHofi T io p b iiu  Ha 1872 
roA i., HauuKaii. c t .  nopM a.11.HOt1 itlu tb i c cm iik o - 
n t .e in .  s a  gneB ny io  n o p u iio  ojH O ro a p ec T a n T a .

IK e sa ro iu ie  T o p  r  o u a  t  1 c n o  fi n :i a  it bi npegCTa- 
BiiTb a a io r -b  b x  KOJtueecTBli ' 5DC p. Haling- 
h um h  ACHbrami, u 411 a te DpoueHTiibisin 6 y u a -  
r a j iu ,  BpHHHHacMUMii Ha ocH OBanin cy m e - 
o iB y to tą a s i .  n o c iaB O B ieH iu  B b  g a a o rn . Ilofl-

N . D. 5921. R ząd Gubernjalny Płocki. 
Podaja do pow szechnej w iadom ości, iż na  z a ­

sadzie przep isów  o licytacjach , w ydanych 16 
(28 ) M aja 1 8 8 3  r. oraz 3 (1 5 )  W rześn ia  1 8 4 0 r . 
w biurze R ządu G ub ernja lnego , odbyw ać się  bg. 
dzie 5 P aźd zioru rk a  roku b ieżącego , licy tacja  
publiczni, in  m inus l a  pośrednictw em  o p ieczęto ­
wanych d ek laracji, z g ło śn ym  p rzetarg iem , po 
ioJijjieczętowartiu tak ow ych , pom ięd zy sp ó ł- 
ub iegającym i aię, którzy p od ali też  d ek laracje , 
na dw uletn ią , p oczynając od 1-go S tyczn ia  
187U r., po tęż  sam ą datę 1874 roku d ostaw ę  
drzew a, sw iećj o le ju  do lam p i aioiny d la  w ojsk, 
w ojskow ych  Zarządów i zak ładów  w G ubernji 
P ło ck iej, od cen:

Za J/ 2 kubłczny sa^eó drzew a 2 rs. 98  kop.
,, funt ś w i e c .........................................[£
, ,  , ,  o l e j u ............................................. 12
,, pud s ł o m y .........................................18 „

W  iicy taćji m ogą brać u d zia ł w szy stk ie  oso- 
by, m ające pod ług przep isów  praw a do z a w ie ­
rania umów i czyn ien ia  zobow iązań ze sk ar­
bem co dó dostaw , rów nie ja k  sp ó łk i z k ilku  
osob utworzona pod łu g  przep isów  prawa.

P ragnący przyjąć na s ieb ie  pom ien ioną do -  
staw ę, obow iązany j .  st na oznaczony do l ic y ta ­
cji terin.u, z łożyć  lu b  p rzysłać  na im ie Guber­
natora 1’io ck ieg o  op ieczętow an ą dek larację , 
napisaną pp dlug form y przy nm jejszem  d o łą ­
czon ej, z W yszczególnieniem  w  takow ej cyfra­
mi i słow am i cen , za  ja k ie  podejm uje s ię  do- 
śta  vy .

D o dek laracji pom ioniouej p o u iu isn  być d o ­
łączony dó a od llan k u , lub łźasy  Skarbowej, 
ha zlcżoń ą  tam  kaucję czasow ą (vad .u m ) w 
kw ocie 1D,GOG rub. d z iesięć  ty s ięcy  rubli go  
tow isną , lis ta m i zaataw nem i lub lik w id a cy jn e-  
m i, lub też ob ligam i skarbow em i.

'fa  kaucja tym czasow a m oże b yć tak że  p rzed ­
stawiona:

1. W papierach K redytow ych p o d łu g  kursu  
dla  każdego  papieru, ok reślon ego  p iaw em .

2 . W akcjach  i  ob ligacjach  w szystk ich  dróg  
Sciazity'ch przez rząd gw arantow anych; w licz ­
bie ich  przyjęte  będą a k cje  dróg żelazn ych  
W arsżaw śku - Vi it d eó sk ie j, W arszaw sko-Iiyd- 
gosk  e j, W arszaw sk o-T eresp olsk iej i F ab ry-
rżno Ł ódzk iej; w szy stk ie  p od łu g  kursu p ra­
wem określon ego

O sta te c z n y  te rm in  do  p o d a w an ia  d e k la ra c j i  
n a z n a c z a  się' do g o d z in y  12 ej ra n o  (ego d n ia , 

h a  k tó ry  n azn a c z o n a  j e s t  1.cy ta c ja .
1*0 rozp recżętowaniu zi .żon ych  w term inie  

licy tacyjn ym  d ek la ra cy j, odbędzie s ię  m iędzy  
spó łubie gający m i s ię , k tórzy pod ali deklaracje  
g ło śn y  przetarg in m inus, od najkorzystn iejszych  
cen skarbow i ofiarow anych i d la te g o  pod a­

ją c y  dek larację , p ow in ien  o so b iśc ie  lub za p o ­
średn ictw em  pełnom ocn ika praw nie upow ażnio- 
n eg o , staw ić się  ua term in do licy ta c ji nazna  
ezohy i  przed odbyciem  takow ej, podpisać w a- 
r lin k i lićytaćyji-.e, w dowód w iadom ości o ta ­
kow ych.

K to n ie przedstawi w term in ie  oznaczon y in 
dek laracji op ieczętow an ej, ten  n ie będzie p r z y ­
puszczony do g ło śn eg o  przetargu.

D ek la rzc je  p o la n e  lub n ad esłan e  po u p ływ ie  
oznaczon ego term inu, lub nm pod łu g  form y, 
albo bez zachow ania  porządku w sk azan ęgo  I f  
art. (D ek laracja  pow inna być nap isan a  ja sn o  
i w yraźnie, n ie  powitają zaw ierać  w sob ie  w y ­
razów p rzek reślonych , ani też żadnych  szc z e  
g  'ln ycłi w arunków , w szystk ie cyfry w d e k la ­
racji pow in ny być w yp isan e  literam i, n areszc ie  
d ek laracją  pow inna hyć p isan a  lub przynaj 
mniej pod pisana w łasn oręczn ie  przez usoobo  
podającą takową D ek laracja  nap isan a  wbrew  
tem u poczytyw aną j e s t  za n iew ażną) p r z ep i­
só w  z dnia 1 6 ( 2 8 )  M aja 1833  r. łub z sk rob a- 
uiam ij popraw kam i, p izane cyfram i bez wyra 
ŻCtóa słow am i, lub słow am  , lub zawiera)"ące 
w sobie propozycje przeciw ne w arunkom  lic y ­
tacyjn ym , n a reszc ie  p rzed staw ione bez d o łą ­
czen ia  do n.oh dow ouu na w niesioną kaucję  
tym czasow j, n ie  będą przyjęte ja k o  n el© 
ga l ne będą odęzucpru,'

Teu prąy k im  utrzym a s ię  dostaw a na licy  
ta c ji, obow iązany  j e . t  n atych m iast po za tw ie i-  
dzeniu  tej licy ta c ji, p rzed staw .ć  ja k o  s ta lą  kau- 
®jt 20,000  rub. d w adzieścia  ty s ięcy  rub., licząc  
w-to kuucję tym czaso wą, naruszcie w arunki l i ­
cy tacyjn e będą okazane pragnącym  tego  w W y­
dzia le  W ojskow o.P olicyjnym  Rządrt G ub ernjal- 
negb P ło ck iego , codzienn ie  od g od z in y  9 -ej d.. 
i - e j  i  od 3 ej do 5 -e j południu , z w yjątk iem  dni 
n ied z ie ln ych  i św iąteczn ych .

W zór do dek larą jjj.
W ąkutk^ o g ło szę n ia  R ządu G ubernjalnego  

P ip ęk iego  z dnia . , . . r. b. N r  zam ie­
szczon ego  w g a zetach , pod aję u in iajszą d ok la- 
rację, że pod ejm uję s ię  dw uletn iej dostaw y, 
poczynając od I -g o  S tyczn ia  1872 r. do te j io  
dacii 1 8 i4  roku, drzew a, św iec, o leju  do lam p  
i  sło iuy dla w ojsk, zarządów  i zak ładów  w oj­
skow ych  w G ubernji P łock iej, po cen ach  n a ­
stępujących:

2.a  póikubiczny s^śeń drzew a *s. . . , k o p . . .
kop ie jek , 

kop,, w yra-

kop. w yra-

kop. wyra-

ryraśuM ' , . rubli
Z a fun t świec ło, owych 

Żnie , , li, . • kopiejek.
7,o fu n t oleju do lańip; . 

tn ie  . . . .  kopiejek 
Za pud stomy . . . .  

żn ie  . * . -. kopiejek .
Ze wszełkiemi /.obowiązaniąnyt wyazczegół- 

nionem i w w eruftkach lioy tacy jnyeh , k tó re  mi 
są dok ładnie wiadome. Dowód (R anku lub K a­
sy . . , . )  aa  złożoną kaucję tymczasową 10,000 
rub. wyraźnie dziesięć tysięcy  rub li !przy ni- 
niniejazem  załączam.

Dowód ten wrazie odstąpienia  od licy tac ji, 
sąm  p ragnę odebrać napow rót.

M iejsce m ojego s ta łeg o  zam ieszk an ia  w . . . . 
(w ypisać w yraźnie m iasto , u licę, num er domu, 
datę, im ię i nazw isk o).

P łock  dnia  2 W rześn ia  1871 roku. 
Referent Rządu G ubernjalnego ( . . . ,  ,).

N T) 5590. Ił.totfKii/i Ka3ennan  
IIu. tu ma.

G rf  rfs rbeT -B xn *r-oe<»6iqeuy cfte.iesiio.
4T0 4 (16) O-CTHÓpH C. r. CK 12 qaCOBT. Ilo 
no.iy.tnn u* npHcyrcTBin n  louKoń K«3eH- 
Hoti'fla tsfrd. fiyiiyTt. ripoHSBoHUThcn ny6un- 
•mate m plus Tepru Ha npoaeHiy A -Bca H3X 
no.tyxoitHaro 4-SCHaro ynacTKa AitroBo na- 
xo,t«iqsrocH ul. Bl!4 eHiH CepneuKero IT14-
i-Ec iRueeTim im npocTpsacTBH 105 m. 87 np. 
o t t ,  CVWMW 1,665 pyó. 62 Kon.

nyóUHMnan np0 4 a* i óy4 eTb nponuB0 4 HT- 
ch inycTuo, unpoM”>n. Htetnoinie npioópB- 
c m  03H«qeiiBMn av  cx, Mory t o  np m c Ta u tu 1, 
4 H4H0 CTapuievy 4 ®  10n p o m B 0 4 nTe.no Ka- 
u c h i i o h  IlatsTw, Ti nr iipiicsarB no n om u , 
.TaiieMsTaH UUH o6T,HB.teniH Ha repóoBoń 6y- 
MarH 70 K»n. 40CToirHCT8s no npH.iaraeMo 
»iy oopaspy; ho et. na4 nncbK> na Koneprl;, 
■iro TaKouoe oót,sb lenie ctUjyeTT. m  Top- 
raMT. na 4 (16) uhc io OKTHÓpa c. r.

IIpieM* ootHBteiiin Cy4 eTT. npon3no4 iir- 
CH 4 0  12 HSCO .T. Toro 4 HH BT. K O T O p h l f t  H0 - 
UHaącHM Topri-: oót. na tenia arii óy4 y n - ot- 
KpWTM TOTaaci. no oKOBaanin Toproo*.

OólilB.teiiin ri0 4 aHHWB nocfB  12 hscobt. 
nwine oanaaeimaro 41m iipinmrw Ht6y 4 yT*. 
Hie^aiomie yqacTHoosTh BHTopran. oóaaaiihi 
npe4 CTaBHTb IlpHcyrcTuilo IlaaaThl 166 p. 
-56 Kon. 3atura, h jshh uhvh 4 eBi.ra»in, 411- 
KuH4 ;mioiiiiwwn HHCTaMii no HapmiaTe.iB- 
1100 u llllt ,  Hill HHKl.MH Ilpoip-IITHIJMH ÓyMU- 
raun 110 Kypcy, 11.111 me K but;, hu i u Toro Ka- 
uHa'ienorti* ot, KOTopoe iioMHHyrbiń 3ażor-K 
uHecoBt Beli iipoqeHTiibifl óynnrH 4 o.i*hki 
ókitk npo4 craiMeiiw ct. npnHaatejKainH.vin 
kt. hiimt. HencreKiUHMH Kynotia.WH.

3> torn AUlfh 3H KOTOphMH HCOCTaHyTCH 
T op ru , 6y4 yiT> nsi* He»ie4 teHHo no3Bpaute- 
11 w.

I n o 4 poóiihiH ycHoińH iiacToomcH npo4 a«tn 
Mosino pascłioTpiiBaTk 111. iipiicyTCTBennue 
4«n ii* 0T4ń.teiąKi rocyaapcTiteHBKiiT, Hmj- 
m ecTai. KaacHiioli IIa4aihi.

[ItouKT,, ABi ycra 23 4 . 1871 r.
3a ynpaB imoniaro r/ażaroio, . . . .

Oópa3eitT> 4 4 H o6’ŁHB,leHiH.
BiMT;4 crBie o ó t fi b .1 en  i H n to q K o H  K aseii- 

Hoń r ia  iaThi (noK a3aT b  a iic a o  u H ow ep*) no  
4 a m  cum * iia cT o iim ee  o ó t H B / i c H i e  bt. t o . w t ,  
-ir,o a o ó a sy io c h  K yniiT b  h b c t .  e t  n o a y io -  
BHOMT, h B ch o m t. y aacT ifB  y lu ro B o  C e p n e t i -  
Karo rio4HTiCHM4eCTiia u a  cy sin y  pyó.
(ubitiHcaTi. npe4.taroe>iyK) cyMMy itn^pasm 
i! nponnci.K>) n o H 8 e p r a H  ceóa b c b m t ,  o ó h -  
SaKHoCTBHUT. U KOHAHljiHtll, nOiVrEmeHHhlMTi 
bt. ycTouiun,.

K t cesty npH.iaraio KBHTaHUiio TaKoro to  
Ka3Ha4e0CTB;., no U3iioei> uatura bx K04H* 
ueCTBTi pyó., KeKoiiofl 3a.iorT> BT, C4y-
lat? ec.iH Toprii HeoeraHjTcii 33 mhoio h * e -  
h sio  noajMHTh oupaTHo HHHHo l i t u  npouiy 
OTÓC/I.ITK no tiooTB na móii cęeTT. ai, TaKoe- 
TO MHCTO. lloCTOHHHÓe .WBCTO ffiHTeżbCTBU 
M O B r 0  (ncHMeiioBaTB) OńtSB le­
nie Haimcaiio nt. ropo4 B (4epeBHl>) N N ., mu­
cho MTJCHitT, I! ro.ąt.-

I I o 4 U i i c k ,  u > i h  n  w a M i t s i i o  ( p a c ó o p M H B o ) .

N . D. 56 79. H au/i tt.HUKb Uetatfnou 
.Vvelhtou jĄ u p tm u iu .

Cum. oO-LHBJiHeTT., mto Ha ocHOBUHia n p e-  
AJomeHia T-na IIoneMiiTejiH BapmaBCKaor 
y*ie6 Haro O u p yra  o tx  7 I o ix a  c. *-. 3a  J*4830 
G yA iT t npotisBO jH Tica 27 CeHTnfipa (9 Ok- 
TaOpa) 1871 r., e i  10  mhoob-b yTpa, bt. Eau- 
noaspiu BoHtu Dhhhm CaphoBO, IlMoncsaio 
yń3Aa, łljioijaólt TyGepHin bt, iipucyTCTBi ii 
K oiiaH jtipoB anaaro MHiioBHinta n mIicthwxt. 
lło lłT a  Pmhhm k Iłucapm  H3ycTH ue Toprn (in  
p lu s), HU npOARIKy 4-0ZŁBap0MHbIXT, CTpOCHiit 
u* ącp . lijtoKiiHO-Eae, roli ne  rsniHU, o th  
cyuM ij ontneiiH oH  nooCine aa lich  crp oeH in  
1,476 pySjefl. CipoeHia b tb  GyAyTT. npo- 
AunacMU Bpoaiił. ycjon ia  ToproET. Horyrm  
G u t ł  pa3caa'rpiiBaexH u x  K iu m eiap iii BoStu 
I iiHubi CapHOBo, OEieAitCBBO HpouT. npasAHH- 
• iiiw x x  u nocitpeciiiuxT. AHeli; npoAaion(iaca  
w e cTpoeHiK aó4iehij Gutk ocMOTpTmu na  
mTictt1. IKcjiaiuiH yiacTBOBaTb b t. x o p r a x i.  
AOlseHT, npCACTaBHTb MUHOBHHKy npOH3BO- 
ARmeśiy Toprn b t, K uim ojspiw  FAiiiHa.ro y n -  
paEJii-iiiH. 3 a jo n , HajruHHUim j\eHi»raMH pa- 
BHHFOmiftCH ł/. 0 HWCTH CTOHMOCTH KUffî arO
iip o^aB acw aio  cTpoeHiH h t o t t ,  ea k^mt, o-
CTaHVTCH Topi H ^OJIłBeHT, CetisaCT, UOllOJIHHTb 
cero npeA^OłHCKiiyro hu TO praxi, cyn aiy . K y  
njienni,TH Ha T o p ra x i, CTpoeaia Roiffinw 6 biTb 

TCTCHia T p ex i, MtiCHIieBT, p u306paHHI H
CBe3eHU ct, wtcTa. Hey^epsaRiiiHwcH Ha 
T O p rax i, npeACTaBJieHHwa s a j io r i ,  Cyj^er'u 
BOBEpameHT, neweAJieHHO uo  OKOHnanin TOp* 
rOBT, noAT* HXT, pocnncKH.

r. Hjioukt,, A p ry c ra  27 ahh 1871 ro sa . 
HaąasbHHKi. I la o q to f i  YieOnOSi RupeKuia, 

I I ouobs..
2 --3  4 ’*>JlQiJPo*!3B0AiiTe,tK, CuopoGoMMHCKiS.

N. D. 5680. hapwtt/icKiil 1 apuĄCKau
Ct/nbmt, 06ttiecm nenua?o llpn jp ln iiH .

Ghmt, oGtHHżHeTT., MTO 20 OenTnOpą (2  
O ttTsGpa) c. r. bt. 12 mucobt. yTpa, bt, npH 
cyToriiiii TopoACitaro CoBfcTa, npoii3BeAeHH
GysyTi. t p in  ( in  p lu s ) , hu OTAaty bt, 3 -x 'b  
u trriiee  npcHAHOe cogepataH ie c i, 19 Iwhh (1 
I ioju)  1872 r .,  :io to ise mucjo 1875 r  , ąac- 
th łpOHTOBui o AO.ua noA* J» 395 Ha KpauoB- 
ckomt, IIpeAH-hcTH in , BapiuaBts, upHHUAneixa- 
m a ro  GojibHHUŁi Cb . P o x a , CQOroamch:

1. II3T> 4-X1, tJIOHTOaUXT, UUBOKT,.
2. I13T. 5 u  KauBaTT, n a  1 9Taa>k, ct, n e p e - 

AHCib, 1,-yxHcio u AByua kubaobbimh.
3. I I st, 5-HKOitnaTT, Ha 2 STaiith, ct, nep e- 

Aiteto,-itjiaAOBOio u nrxiiero  CHaGmemioio b o - 
AOIO H3T, BOAOiipOBOAOBT,.

4. H 3T. 2 ocoGkixt, nepAUKOST. h  u h th  no- 
rpeóoB-i,.

T o p rn  HatHy-rca e t  cjm m h 2,202 pyG , 3a- 
jor-B k t, T o p ra in . oup. Ah-meTca b t, 550 pyG.

T o p ra  npoa3BOAHTbci! GyAytT. cn ep su  no* 
cpeACTiioui, aaneiaTaHHWx-B oGTHBoenih, a  
noTOM-b u3T.ycTHbie, c t, castoS BbiroABefiiueS 
ifk hm, npcAJOHteHHoii r.T, o G iso scH ia .

RABBSahutig cnbAbniit o .ro p ra x r , ,  6yAyTT, 
UpeAiaiABCHhi Hiejtaioimisn,, b b  a a im e z s p ia  
I'opoAOKaro QoBliTa, bt, npacyTCTBeHHwe 
Macw,

•Fopiia oGbBBJieHis.
B c jtA CTB*e o O ta tu e iiiii B a p m a n cn aro  Do* 

p0Acs. ro  CoBkTa 06m ecT EeB H aro n p a a p t -
a ia  o t o ................. cmht. oGT.BB.Taio, mto oGh-
aUBUHJCb B3BTb BT, 3-XT. XbTHlOK) apeHAY, 
MacTb opoHTOBarb Aoma M  395 Ha KpaitOB- 
cgouT. KpeAMhCTbH bt, B apm aB b, np«H aA Je- 
jja m a rp  G o jb B n u t Cb . P o x a  33 cyMMy . . . . 
BT, rOA*, (tipOnilChtO li HH®paHH) n0A4llHHHCb 
bq BcesiT, ToprOBbiiib ycjO B iasn ,.

r .  N. auh . . . .  1871 r. npoaiBBhio bt. 
N. noA-b N. . . .

(IIoAnacaTi, mctko hms h c a u n a ita ) .
ł ’. B a p m a n a , 27 A ery cT a  (8 Ccht.) 1871 r .
B iie in , B peaienso y n p aE ja to n tif i A^JiauH
ęęą -S ta , 4 1'ł łCTI' nTe-5bHWS CTaTCKiń

CoBtTHHKT., A. BpoHeBcuiS.

N. D. 5892. IlH aitrupoM Kae K pftno cm noe  
IlH}Keu$.pHne ynpaH A etiie .

I lo  upeAtiBcamio IIoMomHHiia HaiazbH HKa 
IlHiBCBejiOBT, B apm aB cuaro  BoeHHaro OKpy- 
r a  o n ,  31 ABrycTa c. r . aa N. 4011, ó y A e t t  
npon3BCAeHT, npn  BBtipeuHos:^ n» ti Y npa- 
B aeuiu nyG jn'iiibiii TOipęi, 16-ro MHCJia a io r o  
MtCHąa na aposaaty  i  17 n a p *  He iiyatHbiXT, 
HaHOaBuxT. KaiiAaaoBT,, c t, tB k t . ,  mto a e a a -  
tom ie ToproBaibCH aojukhh  no jaT b  b t. IIbuh- 
ropoA cuoe K ptuocT H oe IlH aeH epH oe yn p a*

B ie n ie  0ÓT»HBJteHie n a  repGoBofi GyHar® 20 
KonheMHaro jocTOHHCTBa.

Kp. HBBHropoAT., CeKTaGps 6 jh h  1871 r .
HaMa.ibHHitT, yupam reH iii, 

HHBeHep-b-IIOJIKOBHHK*, IIpOBOaOBHMT,.

N. D. 5952. C tpnĄ 3K 0t .Vp3jtnoe  
3'nyan.ie  nie  

IIocraBiiHeTT, Bo nceoGm ee CBkAbHie, mto 
6  (1 8 ) O btsG ijh  1871 r. b t, 11 mucobt, yTpa, 
b t, tom t. * e  yupaB zeH iii, ćyAyTT, npoH3BO 
AHTbCH ToprH, nocpeACTROMT, oaeMaTUHBbix-b 
oG-bKBJieHiH, Ba OTAaąy b-b apeHAy AOxoja o t o  
yOos cKOTa, no C ipajscK oB  TopoACKoS cko- 
toG oIIh* Ha B peaa c t. 1 (1 3 )  flHBapn 1872 r . 
uo Tonie m hcjo 1875 r . o t t ,  c y im u  996 pyG. 
b t, roA* (in plus).

f fie ja io m ie  npHCTynHTb ht> T o p ra in , o 6 h- 
33 HH npeACTaBHTb aaaorT, iia.Tti u n u  u u AeHb- 
ra tm  b t, c y im b  100 pyG., KOTOphifi OTCTyna- 
KmęHMT, GyAeTT. TOTMaCb B03BpameHT., OCTa- 
BmeMycH ®e 3a TOprOBT, GyAeTT, 3aAep®aHT.. 
K pouti TorOAOxatHU npeACTaBHTb CBHAtTejb- 
CTBO Mt,CTOS B.iaCTH O ĆOCTOHTeJTbHOCTH H C0 - 
BepuieHHOżi-bTiH nOAaiontaro AeKxapaitiio.

R oK japan iu  ao iw m h  G u rb  HanacaBM MeT- 
ko it 6e3T> nonpaBOKi, no H nae yKH3aHHo8 
®opMk, uu®pbi ®e oG03HaMeHM npońHCbio.

T o p ro p u a  ycjOBin MoryT-b GbiTb nepecMa- 
TpuBaeubi b t. ytsAHOHT, ynpauJieH in eateAHe- 
BHO, KpOMtl TaGesbHbIXT, 0  BOCKpeCHWXT. 
AHeif.

ło p is a  AertJiapauiH.
BchACTBic oGTHBJieHiH o t t ,  3 CeHTxGpa ce ­

ro  roAa 3a .Aś 9698, chm% oGasbiBaroch BaaTb 
in , Tpex-b jkTB ioio apeHAy, AOxOAa c t, yOoa 
citOTa no ChpaASCKOg ropoACsofi cko toG oź- 
Hń, 3a cyMHy pyG. Kon. (nponHCbto) 

.b t, roA *, nOABepraH ceó a  yc-iOBiasn, Topro- 
BblXT. KOHAHpift, KOTOpua MHh XOpOUIO 03- 
B-hCTBU, cBHAłiTejibCTBO BMAaHHOe MH* aa N. 
h THHTaHpiio N. aa3HaMe(icTBa Ha BueceHHbiS 
b t. cyMMti 100  p y 6 . s a a o r t  n p n a a ra io  h sa  
nojiyqeHieMT, TaaoBaro, b t, cayMah eczh  Top- 
th  HeocTaHyTca 3a mhoio jibmho HBjnocb ( m a  
o a u c u A s t  b t, N npom y.

(IIocTOaHHoe Moe aHTeabCTBO bt, N ., na- 
cajT. bt, N.).

(IIOAUBCaTh HMK H ©aMHżilo).
T. ChpaAST,, 3 CeHTHGpa 1871 roAa.

1 — 3 HaMaabHHKT, y*3A a , ( ................)

N. D. 5931. A acK oe j  f>3.,\noe 
y n p a e .te n ie .

C ’lVI* HIMSUAleTT, MTO 8  (20) OKTflSpff 
1871 r . b t, 12 Macom, 4HH, bt, npncyTCTBiH 
4 acK aray-E 3 4 H3 roynpaBźeH iH  6 y4 yTT, n pona- 
uo4 HTbCH rżacH bie (in  p lus) ut, n n T o n  cpo- 
k-e T o p rn , ua 0T4aMy bt, apeH jH oe c o je p -  
maHie.TaceKBecTpOBaiiiiaio Ha n o n o n u cH iek s-  
3eHHUi* lie.toiiMOKT, MacTHaro hhT.hw  Benh- 
Kasecb a. A. .IioGHTOBeKaro, co cT o « m aro  b t, 
r s iR ii t  4 os;ópoBa B ii4 auCKaR, cposoMT, Ha 
TpH ro 4 « c t, 12 (24) Iiohh 1871 r. no  Taaoe 
me m u c h o  1874 ro 4 a , HaMHaaa CT, noHiiifieij- 
hoS  cyaiwhi 100 p y 6 . ro4HMHO0 apeH 4 W, Kpo- 
M t no4aT e0  n 4 pyrnxT, cóopoBT,.

/K e.iaw m ie yMacTBOBSTb b t, T o p rax * , 4 0 4 - 
JKHbl Iipe.ACTaBIlTb CBH4*Te4b0TBa B[J4aH- 
HKi H n o 4  lejKsiueK) BnacTbio o KaMecTBaii, 
KT, apeH4"B K33CHHblXb HMBBift a TaKT, me 
3S40IT. cocT aiitm om ift nokoBlilly H a 3 n a -  
MSHIIO0 4.1H TOpreB K CyMMbT, TO ecTh 50  p., 
KoTopbih y.iepmaoiUHwcH npH  T o p rax i, 4H- 
U0 M1-, 4o.imeHT, 6k itb  no n o  iiie in , 4 0  pa3M-B* 
p a  ro 4 iiMuo0  apsH 4 Ho& q tH b i H n o aaT efi.

rio4poÓKbiH y c to a if l , c t, o iihcbk i oT4»Bae- 
aiaro bt, ap e ii4 y  iiwBHia M o ry n , 6biTh p a a -  

CMaTpiiBaewKi u t  y-B34Ho»ib y n p aB te n iH  e * e -  
4Hea:io 3a u cK-noMenieMT. npa34!iKMilblXT. 
4HCH.

T. .lacKT, CeHTBÓpH 7 4 . 1871 r .
3a HaMatbHHKa y-B34a, A. 4oMupoBCKiił.

N. D. 5951. BuAK oeuiucnot X t3 , tn v e  
X n p a e .ie m e .

H a ocHOBanin y n a s a  C yB aascK aro  ry 6 ep H - 
cKaro IIpaBzeH ia, o t o  1 C ohthG ph c. r . ,  3a Ni 
8367 c b iit, oOmaBiseTCH, mto b t, npHcyTCTBiH 
BozKOBUniCKaro y-h3AHaro ynpaaxcB iH  27 
CeHTaGpa (9 O k th ó p h ) c. r . c t, 3 MaconT. no 
nojyAHH, OyAjTT. npoii3BOA0Tbca nyGiHMHHe 
H3ycTHbie T opra, c t, npiiHHTieMT, o t t .  atexa- 
lomaxT, aaiieuaTaHiibixT. oG isB JeH iB , ua  nOA 
pSA* OTCTpoSKH H nOMHHKD UHTH MOCTOBt 
COCTOSIUHXT, B-b rOpOAń BoxKOBbllUltaX-b, Ha- 
MHHftH TOpTO OTT, CMtTHOa CJMMM 1,816 p y 6 . 
c. 25Vs KOn- 

IK exaiom ie B3HTb Ha ceGg TasoBoft n o j -  
P aAT> AOJKHU BT, BUUie OUpeAhXCHHOMT. cpO- 
bń , npnGbiTb b t, oaHageHHOe mBcto jhm ho 
a a  H3ycTHbie T o p ra , 0 x 0  me npeACTaBHTb xh- 
6 0  npacxuTb saueąaTaHHbiH oG-BHBxeHia, co- 
CTaBxeHHbia no npH xaraexo ii n p e c e in ,  wopMt 
ct, Ha3uaMelickhmh KBiiTaHuia ,u  b t, npegcTa- 
BxeHin HMB sa x o ra  b t, pa3M hpi l/ (0 m bctb 
npeAXomeHHO0 c t .  TopraMT, eyM uu t .  e. 182 
pyG .is.

IIoApoÓHbiH KOHAnpiH ToproBT,, uo ryT  t  
6uT b pa3CMaTpHBaeMbi bt, yB3A0OMT. y n p a -  
BxeHin bo BCHKOe B peua , cpoH-h TaGexbHuxT,
0  npasAHHMHMXT, AHeS.

Mopsia oGtHBxeHin.
BcabAOTBie BbisoBa BoxcoBbinicKaro y*3A- 

Haro HaMaxbHHca bt, N N . I'vGepHCHXT, B tA 0'  
MOOT60, bt, NN. BapinaBCKaro ^neBHBKa npn- 
HeMttTaHHuro, chjIt, oGlsbx sio , mto h oGs 3u - 
Baiocb B3STb Ha ceGa uoaphat, noMHHBB nsTU
MOCTOBT, BT. TOpOA* BoXKOBUUICKaXT, COCTO-
hiuhxt, 3a cyH M y  py6. cep. (cyMMy
HaniicaTb npouacb io) noABepraacb yoxoB iajn ., 
H3T UCHeilHolMT. Bb TOpTOBbiXT, BOHAHItiHX-b; 
KBHTaHIlilO ( tu k o b  10 TO) Ka3HaMefltTBa BT, 
npeACraBxeHin mboio 3 ax o ra  b t, K O xaieeTB t 
182 p y 6 ., npu ceM* o p u x aram , KUKOBbis AeHb* 
rn  B-b cxyMa* ueocTaBxeHis 3a mhoio T O proB t 
uporny BO3BpaT0Tb MBt HU pyK0, 0X0 OTO- 
cxaTb no  noM r* Ha mo8 cm ctb  no  x rtcT y  
Moero uta rexbCTBa, nocTOHHHOe m B T ex-ctbo  
iixkio  b t, N . . . nncaHO b t, N. . . m hcjo , Mb- 
can-b h roAT,.

(HriAUHcaTb mctko Him H np o sB aa ie ).
I'. BoxKonbimisH, CeHTaGpit 7 a h* 1871 r .  

IlaMaxbHHKT. y*8Aa, IIopyM uai, 
HopBepTO.

N. I>. 5807 . U fixauoecKot yti3,irtoe  
Xnpae.icHie.

OSimii.ifleT-b bo BceoOmee c B ^ e H ie ,  mto 
iu  oc!ioiiaHin pacn o p sm eH is n.icqK O B Ka* 
seiiHoB fla  la r t i  o t t ,  17 A urycTa cero  1871 r .  
ua N. 5 5 /1 2 8 9 5 , bt. npucyTCTBiB cero  J ' n p a B -  
xeHiii 12 (24) OKTn6pn c. r . ,  bt, MeTBepToft 
pa3T, 6y4yTl> n p  > h3bo4iitch  nyfi.tiiMHwe ro p -  
rii ( in  plus) n a  n p o 4 *'Ky no  A B ry cT ian cK u n , 
ueMexb B i  ro p . IJ-BiaHOlifc IfBxaHUBCKaro 
y-B 34a, c t, npH iia jxem auuH M H  k t, o b h m t , io -  
3HMCTBCIlHhl.Mll CTpoeHiH.MM, npoCTpaHCT BO.MT, 
13 MoproBT, 2 65  npeiiToiit..

llyó.iHM Hafl n p o 4 a iu a  HaMHyTCH o t o  cyn­
ii hi 2 ,4 3 8  p y ó .,  h  6y 4 0 TT» n p o i i3B0 4 HTbCH 
H3ycTHo, h o  MoryTT. iinpoMe.MT, m e x a io m ie  
npiuop-B eTb ouH aueHHoe H M ym ecTuo n o c p e 4 - 
otb om t, npe4CTBBxeHiH 3aHeMaT«Hiit.;n, 4 e -  
K .lap » u i0  na le p ó o u o ń  G y ssan , 3 0  K oil’EeMH. 
4 o c ro u B c rB a ,  n o  n p ii.ia raeM -M y  y  c e r o o o p a 3 -  
uy, K.iTopi.ie no4x®HiHTT, B p y g n x h  U sM axb- 
HHKy I(T,xaH oB CK aro i'-B 34a, 4 0  12  mbcobT. 
n T .iy . to s  T o ro  4 0 s ,  bt, xo  ropoMT. n au n a ieM b i 
T opi h , xaKOBbirt 4 e K x a p a u ia  6y4 yTO ucKpw- 
TM TOTO MSCb no  oaOHMUIliii H3yCTIlb!JT, Top- 
I 0BT>.

iK e.tuioiqie ym cT uonsT b  bt. t o p r a n , ,  o5fl 
• u a i ih i  n p e 4 C r a B M i b  h . i h  n p n , i o m n T b  k t  4 e -  
K xepau tH  11a 3axorT ,, H a x t i M H b i v i H  4 e H b i a M » *  

XKKUHAaqioHllhlMSI 4UCTSMU l l.iu  HllblMU I’O*!
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o;. j :p c ia e K H b iv n  c y w m u a  im h  ste i iK . ia j -  
BNK!'-'HCTaiiH 3 e ii« P v r o  K p ejn T H a io  0 6 -  
e j s c t b * ,  no  H gpw iłiTe.ihH ofi a i !  ifE B B , cyst- 
j*J g 33HK Ul Ul j H.CK MSCTH CTOIJ.WGCTłl lipo- 
jeBSE&ioH He4 B a*!nivC T H , m i l  * e  r m it s h -  
i*isa s c  b thoc®  e e io  oa .iora  ni> KaKie HHuy.tb 
v ; ł !  i i iH i - i f i iC r i l ’1 . B i t  npoueH iB H H  uyva ­
tu  Je-iW B tl Cfciifc np ejetaB /ieH E i e t  npiiH S/t- 
.U3=&UiH0rl K t H H «! HeiieTeKLUIlślH KynOHa- 
a a  np 64 .io*W B U iifi « a  T o p r a x t B u e w y io  
cjFiiiiy csirraeTCH n p ioóp ^ T ęT e.ieM ! c«“ii hu- 
jB B Sinw oeT H , Ha 13 i o r t  y ,tep *H B aeT en , e e .in  
*T0  r t  13.101! COCrojlT! 113! Ha.lHMHMJ! J e -  
H e r t ,  t o  o i i !  :ia4H em eT ca  E t  c s e n  cy.HMU 
M e a y w u iE f i  e t  n oK yu are/iB , ec .in  ;«e j a j o f !  
c o c r o m t  H i t  r n p y 4 ap.cTBiHHMXt O ystar i, 
TC n o K y l i m K K t  o i i f U a H !  I I I !  ODMtHflTh,
l-yfls c e i e  E e t ic n o .in iiT ! uuaua e i i p s n !  bhe- 
c*HHEł« lian . 6 y v a r n , u p o d a m t -n -p e st  no- 
cpajC T iio 1 l ' .H, CK M i o I'.aiiKa Ha c u e i !  u o -  
K ynufM na. 3 a  np uouptT eH H oe Ha T o p r a i t  
w vym aeT B o, iio f ty n u tu K t o ó im H t  ynaaTHTh
EA HH OBpeM E H Hil  T O .l h K O  V;| MSCTh OHlitlOMHOM 
c y a i s i w :  o c r a  i Ł H y i o  w e  M a c T h  o ó e a n e H H T B  be.  
I V  p a i 4 T  i t .  n n o T e M H o f i  k w i k u  n a  1 m t . c t !  
i i  a  r t  c e r o  4 0 / i r a  n a a T H T b  5 %  u  K p ó w !  to- 
l o  2 %  Ha n o r * m e n i e  k < i ii i i  r a t a  R t  . i r j i !  
n o . 1 y r o 4 0 B l . l J !  c p o K a i t  B t  IKi ll ' l l  l i  / J | e K a -  
ŁpT .  v t e m i a x !  K a . W 4 a r o  r o 4 a .

O  n p o H H j t  w e  y c / i o B i f l j t  H a 3T 0 H i i | H J !  
T o p r o a t ,  i i o w i i o  y i u a n .  u !  H t i a u o u c K O M !  
S f : * 4 H G M t  > n p a u a e n i i t  e w e 4 i i e B i i o  o r t  9  u a -  
c o b !  y i p a  4 0  3  M A c o H t  110 n o .iy .lH ii iic k .h o -  
■ ia s  n p a a / l H H M H i . i i !  11 B o c K p e c i n . i i t  4 i i e f t .  

O ó p a a e p t  / ( e K - i a p a t t i a .
B e . i t . t c T u i e  o 6 b H U / ie i i iH  I ^ T . x a n o B C K a r o  

S ' B a . T H a r o  J  i i p a B a e B i H  ( u i j n a c a i b  m h c . i o  11 
H o s i e p t )  3 a  fj 11,1 RIO H a c r o H U i e i o  A e K j a p a q i e m ,  
m t o  w e . i a i o  n y n E i i h  n e  A u r y c T i H H C K i e  a e s i i H  
B t  r. L j E i a n o n l ;  u p o c T p a H C T i i o i i t  13 w o p .  
2 6 5  n j i e H .  e t  n p n v i a 4  l e a u u i - i M i i  M  o H t i M t  
l o i H i l c r B e H H i i i . i a n i  c T p o e n i u > i i i  n o c T y n w i u i i e  
B t  a a a T . 4 k i B a i i i e  K a a H h i  Ha  KOTopoe r i p e j . i a -  
r a t o  p y ó . t e i i  c e p e 6 p o v t t  ( n t i n n c a T t  n p # 4 / i o -  
w e H H y i o  c y v i \ i y  m i « p a  m u  n  n p o n n c t i o )  i i p n -  
h i i v s r  Ha c e o H  n e r .  npe^ -iaraeiiM  K aaiiow , 
o T n o c i l T e . i t H o  c en  i i p o q a m n  y c . i o B i a .

K s H T a H H n i i o  K a a a o e n c T B a  ( i i o B C H H T h  K a -  
k o i o  K a a H a * i e f i c T B a )  Ha i m e c e H i i w i l  3 a , i o r t  
y n o H i i H H T t  K O / i l lH e c T B O  D a j o r a  i | i i « p a » n  11 
l lp O IIH C B K l)  n p i l  c e n t  n p e 4 C T a B 4 llK) ( o ó o a H a -  
4 H T t  i o 4 t ,  M - t c i m i .  11 'HIC4 0  c o c r a n ^ e H i H  
4 « K n a p a n i n ) .  - j l a . r E e  n o 4 n n c a T B  p a a ń o p H l l -  
u o  11 m h  11 1 ' a M i i . i i i o  . l i m a  o n .  « » i e n n  i c o i o p a -  
r o  c o c T a s n e i i a  4 » K . i a p a i ( i H ) .  l l o c r o H i i i i o c  
W H T C H tC T B O  HMEIO ( o Ó O S H a H H T t  o 6 c T 0 H T e . I l> -  
h o  j i T i c r o  w i n e . t t C T B a ) .

U t i x a H o u ! ,  CeiiTHÓpK 2  4 1 m  1 8 7 1  r .
H a 4 a . i f . H H K !  y t 3 4 a ,  

r i o 4 n o / i K o u i i H K !  [ y  i e B H 4 t .

N .  D .  5 9 3 2 .  B p e ś i i n c K o e  y - b 3 , p i o e  
S n p u H A e i i t e

O ó t n B e a e T !  b o  B c e o O m e e  c s t A l i H i e ,  4 1 0  
5  ( l 7 j  O k t h 6 p »  c .  1 . B t  1 2  h b c o b !  y T p a ,
O VAyTT. npOHBBORBTbCH B !  OHOM t T O p iH  ( i u
p lu a y ,  4 p e a -b  s u n a n a T a H iiu K  o ó t H B a e H i i i ,  n a  
o T A a n y  H t  a p c m n o e  c o A c p w a H ie ,  e t  1 ( 1 3 )  
J lH B a p a  1 8 / 2  r .  n o  TaK O BO e ia e  a a c e o  1 8 7 5  r .
j u x o y a  O T !  y O o a  CKOTa B t  ro p o ^ o K O fi c h o t O- 
O o ftr t!  B t  r o p .  I .p e s H H a x ir ,  H anaH aH  o r t  
c y t a t /  1 ,2 0 7  p y 6 .  c e p .  2 0  K O u t c K t  rOAOBOii 
m a t u .

J U i / a  a e e a i o m i e  n p u c T y u a T Ł  k l  T o p r a a t ,  
f lo a a sH ti b b h t u c h  caM U, BJ10  n p a c j a x t  B t  
y tB A K O e  V n p a B / ie B ie  n t  0 3 H a 4 e H B 0 n t  e p o -  
f t ,  n a u e ia T a H H i .ig  o O t a B j e H if i  u o  b h h so  y s a -  
s a B B ( i8  ł o p M t ,  b  c t  o p B / i o a e H i e i i  1. b b u t 3 h -  
n u  BO BH CC eiliH  B t  KOTO pyiO  JIHÓ0 1 1 3 ! K a- 
s c H H h ii i t ,  i n n  r o p o j c K H x t  a a c t  3 a x o r a ,  B t  
p a B u t p t  ' / s  4UCTH ro«B 4H O &  a p e H A B o ft im a  

T M , HJIll [ ip e jC T a B H T b  TaKOBOfi U a jll4 H b IB H  
A eH traM H , T o p rO B b ia  a e y c j i o B i H  M o r y T t O t iT b  
paeC B O T p& H bl B !  y ® 3 A H 0 H !  V lip U B JOtl'.H, U !  
n p B c y T C T B e iiH tie  a » 0  b  a a c u .

< t o p u a  o S t a B j e H i a .

U c a tA C T B ie  o f i t a B i e i i i a  B p u a iiH C K a r o  y i ! 3 S -  
H a ro  y n p a B j i e H i «  O T t  . . c .  r ., c b m !
i i f t a ł u t a i o c b  B311TU B t  ap eH jiH O e c o ^ e p s a H i e  
e t  1  ( 1 3 )  flH B ap H  1 8 7 2  r .  n o  T a a o e  w e  h h c j io  
1 8 7 5  r o ^ a ,  * 0 x 0 ^ !  O T t  y 6 o a  CKO-ra B t  B p e -  
3 ti hc Rn a TOpoACKOń Cb-OTo6 0 HH’B są  cyuiuy . . . .  
p . .  . . g o n .  (H a n H e a T b  n p o n n c b f o ) ,  t o a o b o S  
0 j a T b i  n O A B e p r u a c b  b c Ł m !  o O a a a T e j ib C T B a iit  
liS iO W B H H b lS I! B !  T O prO B bX X t yC JT O B igX !, BO- 
TO pU K  1 I B !  B SBU C TH U , KBHTaHl|UO . . .  N. .  . 
B a a B a a e B c T B a  Ha B R e c e H H tiil  a a e o r t  ( i u i i ,  
a a a Ł T H b iH  A e H t r n )  B t  K O j a a e c T E !  .  . . p y 6 .  
t o n .  n p a a a r a i o .

iK H T egbC T B O  « o e  B t  N . ,  n a c a x t  B t  N . ,  r h b

. . . .  i m a , ........................... r o j ą ...........................( H a n a -
c a T b  acH O  hm h  a  t a a a j i i o ) .

r .  B p e a n H b i ,  4  ( 1 6 )  C e B T » 5 p a  1 8 7 1  r o ^ a .  
1 — 3  H a a a a b H i iK !  y t a j a ,  M a i o p t  ( .................... ) .

N .  D . 5 8 9 1 .  K b . t e v , n o e  1  'A .'-i^nnc 
y n p a e A e n i e .

C h w ł  o O t a B j a e T t ,  h t o  2 7  C eH T a fip H  ( 9  
O a T a O p a )  c. r . B t  1 1  i a c o B !  y T p a , B t  n p a -  
cyT C T B in c e r o  y i ip a B /ie H in ,  ó y ^ y T ! n p o a s B O - 
AHTbCH r a a c H b ie  n y O jH T H ta e  c t  n o i iH a ie H ie u t  
• r o p r n ,  o t !  c u l iT H o li y T B e p s je i iH O f t  c j h h m  
3 ,1 6 6  p .  1 6 O j k .  c . H a nO A p a A t n o ia iiK H  mo- 
H aC Tblpfl R eB H lI! < tpaH I|H U lK aH O K ! B !  TOpO-

X e H 0 H H a x t .
C h ! t m  b  y c J O B ia  a t  T O p r a i i t  B o r y T t  

C u r b  p a 3 c n O T p iiB a c M t i  B t  K e j c u k o h !  y ® 3 A -  
u o H t  y n p a B J C H ia  CKCAHeBHO, 3 a  h c h a io t c -  
B i e u t  H en p H C yT C T B eH H bIX ! AHCS.

T K e ja io u / i f t  y a a c T B O B a T b  B t  T o p r a x t  o ó a -  
a a M t  HBHTbCH B !  H a3H a4C H H bltt C p O K ! H H t -  
CTO H npeACTBBH Tb B p eM eH H biS  3 a X 0 r t  B t
p a s n E p H  ' / / o  4 a c T H  c m ® t h o 8  c y iu iM  t .  c .  3 1 6  
p 6 2  x .  c .  h r jitTHbiim AeHbraMH, h j h  ęapałi- 
TiipOBaiiubiinH nponeHTHhijiH Oyniarami, a  pa- 
b h o  npejcTaBH Tt CBHAtTeabCTBOirlicTHolino-
/ łU 0 o 8 CKO8  B J a C T lI  O COCTOHTCJbHOCTH CBOeB
K t  npoH SBO A C TB y p a O o T ! ,  u  r i U b j e S H o e  c b h - 
A tT ea b C T B O , h j h  w e  n n c b M e a H o e  o 6 a 3 a T e a b -  
c t b o  K t  B u i i y u y  T u s o B a r o  B t  c / i y i a U  o c T a -  
B J e B ia  s a  c o ó o io  n o . ip a j a .

K t j e n a iS  y ta jH b /S  HaaaJibHHK!, ( ..............)•

K. D . 5 8 6 7 . Ua'iUAbHHKb 1 lycmuiHCna?') 
y t u j a .

H a ocHO BRki i i i  p a c o o p a w e H i a  B a p u i a B C K o i i  
K a3 t'HiioR H ajaT M  OTt 3 0  AiipT./ifi c . r ., 3 a 
AŚ 1 2 1 6 7 , B !  rOCTHHCKOM! yT.3AH0M! y n p a -  
B-jeHiB HuaHanaiCTca na  22CeHTH6pH c. r . B t  
II n a e o B ! yT pa T opra , Ha OT^any B t  * B y x t  
a  B t h i o k )  a p e H j y  n p o n H H a u i o H H a r o  j o x o n a ,  H a  
BpeCTbHHCKIIX! 3 CHiIHX! FoCTUHCEalO y tB -  
A», O T t ynt-HbiueHHOit Ha '/s aacTb nepBOiia- 
MiubHoH a p e ssH o S  cym iM  cpoKOMt c t  1 )In- 
itapi/ 187 1  r . no TO-we h h ca o  1873  r ., B t  hh-
* e  03Ha4eHHMXt 18  H M tH iffxt, BaaA tabi/b i 
■ to n i!  i o  c h x !  n o p t  Hecorjaiua.i i tcb coflep- 
waTb CKaiaiiH aio A oxoga, T opnr O yayT ! npo- 
i ta i iOAHTbCK noposH t Ha ftuwAoe nMBHie o t !  
cyBMM n oiiasu B H b ixt npoTH B t KinsAaro, n
■ cbho:

1 . l i t  i m U i i i e  B p o j H e ,  OTt cym ib i 4 4  pyo .
2. B t  HHliHie Bhipoóicu 1'ocTbuicKin, o t !

cyBHU 1 1  pyfi.
3. l i t  HMtHie B uT yiua , OTt cyn mm 3 0  p y 6 .
4 .  l i t  H H tH ie  l  p a f ie - llo a b C K C , OTb c y iiu t i  

85  p yu .
5. B t  HM'iaie KameHb, o t !  c y s /w u  78  p y 5 .
6 . B t  m /t a ie  K oiu ejeB K a, O Tt cyasiM  27  

p y 5 .
7 . B t  BBhHie K o m e je B ! ,  ot!  cyMiibi 17

p y ó .
8 . B t  HMtHie Oenllbl KepH03CBlH, OTteyM

m u  3 8  p yó .
9 . B t  HMtHie n o T p w a c s o r .t , O Tt cyi/MH 

16 pyO.
10. B t  HMtHie PtlKOB! JIHT. C. D .,  O T ! 

o\'MMti l i  p y 6 -
11 . 15t HMtHie P u 6 e , o r t  oyui/H  33  pyC.
12. H t  HHlinie CTpwajKH, O Tt cyuMbi 47

l i -  B t  n ii lH ia  C tp a x y B e K !, O Tt cysaiŁi 
77 p y 6

15. B t  HMtHie C T y j3eH en t ,  o t !  cyiiMa 
173  pyó .

16. B t  hm l n i e  T o « a p u ,  o n  cyaMbi 3 i  
py6

17. B t  nHT.hie l ) tx o łiH n e , o t !  cyuMbi 13 0  
p y ó .  7 - i

18. B t  H ii tn ie  Hc-piiHO, o r t  cyMMU 204 p. 
5 0  KOD.

IItoto 1 ,269  p y ó ,  5 0  so n .
O  K e n t  o ó t H B a s e T c *  n o  B c - o ó m e i i y  u t -

A^HllO, C ! T tM !, 4TO TOprH óyiyTŁ  u p on s-  
BOAHTbca B3ycTBMe, h npHCTynaiomiS n t  Ta- 
KOBUM! JOJIiseHt upejfTaEHTI. B t  npCABa- 
piiTejbHhiK 3 a a o r t .  P - j a j t / i e H !  HMtHia c c t -  
j h  ó e p e r t  np om iH auiio, K poa/t c e o e r o  hm! 
a ia  ii B t  A p y r n x t 1j 4 sacT b, a B e t  n p o iia  
H040ByHy to joboB  apeHjnioiJ naiiT ti, c t  we- 
ja ew a ro  B.THTb B t  ap eH jy  HMtHia, hmh no oó  
m eB apeH jn oB  c y in i t ,  e e r a n  w e j i a e T !  Topro- 
HltTbCH no F C tH t HMt.llinM!. H oA poónuH  y- 
CgOElH OÓ! ynOMHHyTblX! T o p r a x t , MOIKHO 
BHAtTI, B t  yt3A H 0M ! yIipaB-lCHiil CSICAHeB-
ho, bt. o n p e A ł - i e H u o e  a-1111 aaaHTih l ip eM H ,  
KpOMt AiieB iienpncyTC T BeH H ux!

T. r o c T b i m i H ! ,  CcHTHÓpa 4 ahh 1871  r o ją .
Ha'i ii jbHiiKt y t3Aa, KanHTaii t .

3 - 3  ( ................).

N . D . 5 7 9 0 . MAuncKiti .1 t . i ^ n u t  
ynpaH A enie.

C l I M !  O Ó tH B M H C T t ,  4 T 0  B !  I i p H C J T C T B i l l  
e r o  6  ( 1 8 )  ó y j y u / a r o  O K T n ó p H  B t  12 ‘l a c O R t  
AHH, C y s y - r t  n p 0 H3 B0 AHTi.cH T O p r n  n o c p e A -  
C T B O u t  s a n e H O T a H H b i x t  A e K J i a p a i i  H, n a  n p o -  
A a w y  K a i i e H H a r o  aomb c t  t i p i i H a A a e w a u / H M H  
K !  H e i i y  A epeE H H H blM H  n O C T p O f iK a j lH ,  HOXOA- 
n e a t ,  a a ó o p O M t  e t  B o p o T a m i  h 3 e u x e H i ,  H a  
B a p u / U B C K o f i  y j n i i / B  iioat. M  162  p . t  r o p O A !  
M j a r 1; p a c n o j o w e H i i a r o ,  n p i i H a A x e w a u i a r o  
HOHTOBOMy B tA O J IC T b y ,  O T t  O K t H O q i l o i i  CJM- 
Mbl 1 ,1 9 8  p .  c .  16 h. (i i i  p l u s ) .

jK e ja io u / ie  yqacTHOBaib B t  T o p r a x t  a o j -  
ik h ij  npoACTREHTb npH A e s ja p a u in  s a a o i t  n t  
cyMH! 2 3 9  p. 6 3  hoii., uo-ropciii iicyAcpwap.- 
III1IMCH npH OHblXTi T0T4aC! IIOC3H TOprOB! 
óyA eTt BOSBpan/eiiTi n o h y iu m ii i t  w e  .nona ao- 
nxaTHB! ceB iaci- nocali  TOprOB! ao npeA* 
CTa«.ieHHaro n u t  aa / iora  TaKy/o cyai iy  k o to - -  
pan 6hi BsaTaa bmUctT. c t  3axorOMt paBHn- 
nacb B t  noaoBHHli Bceft nOKynHoB cyiiMli, 
A p y r y t o  n o n o B i m y  ohoB o ó n a a H t  npcscTa- 
BHTb B t  14 AHeBHeM! n o c j !  T o p r o s t  cpoicR.

H e n j a p a i i i H  doaK hhuh  n o c n !  12 ' i a c o B !  
h j h  c t  n o A ' i H C T K a n i !  h onniiH auii, a p a B H O  i > !  
K O T O p t i x t  hc Ó y A e T t  o ó o a n a T C H a  o ó t i i B a e H -  
Haf i  a a  A O M t  c y M i i a  n p o u n c b i o ,  n p c u i n b i  He 
óyAyTt.

IloA poóiibin ycjioBin A-na T o p r o B t ,  MOry r t  
óh/Tb pa3CM0TpHBaeMbi n t  YT-sahomt. y n p a -  
B jen in  eateAHHCRHO, s p o u t .  BOCKpeciibix! 
npa3AHH4HM.\! n  T aóejb n b ix 'b  AHett. 18

P. Mjihbu, A i i r y c r a  3 1  ju n  1871 r o A a
I I .  a- HananbunKa yri i 3 Aa, J l a ó y A H H C s i B .

S. D. 5309. iU iuecK O f )% 3 ,]’<ue 
X n p a H A en ie .

C i i . m !  o u b r n i i H e i E ,  4 io  lis  o o ii o u a u  i u  p ae-  
liopH weniH  ilio ó .iiiilcK o u  K aaeiinon lla .ia rb i  
o t !  7 AurycTa cero  1 0 4 a 3a N. 11240, CeH- 
THÓpn 27 (OKTHÓpH 9) cer o  ro4 a B !  10 4a- 
e o u !  y r p a , ó y j y i !  n p e ir i i io .u n b c i i  u t  o h o m !  
.VnpsH .ienin uo in o p o M t c p o K !  i i a y t i H w e  
Topi i! lis  n p o .is w y  K s3ennaro ,iK*s h m E c i !  
c t ,  a e n .ie io , npocTpaiicTUO.Mt 28 4 ecHTliiit 
1,008 caw eiieB , u t  iiMliHiii K a i i e H H m i t ,  o r t  
cyw.Mbi 2,086 pyó. 14 Kon. ToproHi.ni 3 c,io 
sin  11 s a r y  n p o 4 a w y , M o ry r t ObiTb nepecM o- 
T p tllb l U t H h o I I C K O M !  yil34HO»l! iT ip a ii ie -  
iiin n t  np iicyT cT u eiiH u e 41m  c t  9 40  3  4s-
COBt.
H h o b !  A e r y c T a  3 1  (C eH T H Ó p n  1 2 )  4 . 1 6 7 1  r .  

4 'B /ionpoi i3 i io4 ine/ ib ,  PyTaoncKiii.

p y ó .
13. B t i u i i s i e  Cbhh.tpbt, o r t  cy im w  2 1 1

pyó.

N. D. 5972. M tn u c m p a m i, l  y o e p h c k (1?u 
1 'u fiu .ia  flempoicufia.

T a K t k sk !  oC tB jeH iib ie  bo  B T op o iit cp o -  
b !  TOprH Ha OTAaay E t  3 - x t  x ! thiii hoa- 
pHAt 04HCTKM njom aA eft h y j u i ; t  n t  ropOA! 
lleT poH O Pli, no nenHRt. coucK aT eaell Heco- 
CTOHJHCb, to  M arncTpUTt ropOAa IleT poico- 
pa o ó tn B J iie T t  bo B ceoóu /ee  cbb aI-u'Oi l|TO 
B t npncyTCBin ero  B t  T perbeM t cp^os! t . e. 
6  (1 8 )  OsTnOpu 1871 r. B t  3  naca no n o j y -
Ahh, Ha Bh/iueynoMHHyTuS noApnAŁ, npoHS 
BOAHTbcn O yA yT t nocpeACTBoub aaneqaTaH- 
H h ix t o ó tn B jeH ia . nyójH T H ue T opra Ha o t -
Au4y cero  noApaA11. HaniiHan c t  1 (1 3 )  H h -  
Bapa 1 8 7 2  r ., no TaKoe we h h cso  h ir f ic a n t  
1875 r ., O T t cjmmw roAUHHaro B03Harpaw- 
Aeuia 7 5 0  p y ó . (m  m inus).

jK e ia io m ie  ToproBarbCH aojwhm  ao 3 - x t  
n a c o B ! BHu/e nponncaH iiaro T n cja  npeACTa- 
EHTb B t  npacyTCTBia M aracrpaT a aaneaaH- 
Hbia 3aaBJieHia cocTaa/ieHHbii! no H iise  H3A0- 
weHiioB ^ o p M tiia  rep óoB ofi óyMur B 15 u ko- 
n ie iH a r o  Ao c TOimcTBa e t  npH JO w eiiieBt 
KBHTaHi/in T yC ep ucitaro  tum A pyroro KaPHa- 
qeBoTBa Ha BHeceiiiifjH u p eu em ib iii a a x o r t  
B t  kojmtcctbT. 75  p y ó . c. HajHTHbimh Aenb- 
rasin , a .ia  apoueHTHbi:;H OyjiaraMiinpiiHiiMae- 
HUMH B t  s a n o m  Ha ocnoBaniH  cymeCTByio- 
U|HX I, nOCTaHOB/ICHlii.

Ha KOiiBepT! c a iA y c T t  H a iin ca r b :,,B ! H a  
iH CTpaTt ro.-OAa l l e r p O K O B a ,  oO taB jien ie  na 
3-x !T H iit noA p aji! o th c t k h  nxom aAcft ii y - 
jiH ut R t  roi'O At IlerpOKOBT..

HoApoÓHbin y c jo B ia  M o r y it  ómtc  pa3CH0- 
TpimaeMbi B t  jiT ctiioji!  M a r n c T p u T !  ew c- 
AHCBKO, 3J. tlCK/HOTellicM! npa3AHH4llbIX! H
TO pWCCTBCHHbIX! AHCS.

$ o p i ia  o fitK ru en in .
BcjiliACTie onyÓAHiiOBania IIcrpoKOBcitaru  

ropOAOBsro Marnc-rpaTa ch m ! o ó ta ii j ia io ,  
4T0 OÓH3bIBaiOeb BSHTb B !  3 -X !  jTllTIlift HOA' 
piiA t 0'iHCTny iu o m a A cS  u y / in u t  B t  rop oA t  
IleTpoKOBł., iiaiHHUH e t  1 ( 1 3 )  JlHr.apn 1872  
r., no  Taitoe w e nu cxo n a t e n n t  1875 roAa 
a a  roAHTiioe Boaiiarpaw A eiiie B t  c y u iili N., 
p y ó . c ep . (3A !eb  n a ca T t cyjim y unmpaMH a 
npouncbio.

IvBHTHHniio Ka3Hiel!cTpa na npcACTUB/ieB 
HŁiil 3 a x o r !  B !  k o /iH'lecTB'R N. p y ó . y  cero
npaAaraio.

M t.c to  i i o c T O K i m a r o  M o e r o  w i i T C J b C T B a  
B !  NN.

I Ia c a .i t  B t  N .,  T u cja  u M tcana N . 1871 r.
(IIOAnacuTb aeTKO n a a  a « a a iix iio ) .
I'. IleTpoK O B!, 8 (2 0 )  C eH raóp a 187 1  r.

llpe3H A eiiT t ryó cp u cH a ro  ropOAa 
1— 3  IleTpOHOBa, MopaBCKitt.

N. D . 5 9 7 1  M atncmpnmb ryb epu ctcm o  
I'opo^a Ikm poKoiia.

T a s t  Kit K t  oótaBaeHBMe bo BTOpOMt cpo- 
k !  T o p ra i i a  OTAaay B t  3 - x t  j ! thioio a p e a -  
Ay A°xOAa OTt ropOACKiixt M t p t  u  b Iscob!  
B t  rOpOAT. IICTpOItOBTl, UO H e.TB K t COHCKB- 
Texeii HfccocTOaJiiiCb, to M a rncT paT t  ropOAa 
Ilei-poKOBa oó tHBKaeTt bo  Bceoómee cbh - 
AtHie, MTO B !  npHCyTCTBlH e r o  B !  TpeTbeM! 
cpOKt t . e: 6 ( 1 8 )  OKTHÓpH c. r .  B t  3  a aća  
n o  noxyAiia na  BuuieyuOMaHyTyio apeiiAy, 
iipoaaBOABTbca, óyAyTt nyó/iHTHbie TOprn Ha 
ci io apcHAy, naaHHUH c t  1 ( 1 3 ;  HfiBapn 1872 
/-., no  T anoe we thcjio 1 8 7 5  roAa, 3a yn/ia- 
toio B t  ropoA C K yro  Kacy no  77  p .  5 0  k . c. ( in  
plus).

J l a n a  w e j a i o u i i K  B p H C T y n a T b  K t  T O p r a M t ,  
AOjiikhm n p e A C T a B H T b  B i. 3 a x o r t  '/s  a a c i t  
CK a3aHH Oił  CyMMbf.

IloA poófbiH  w e ycHOBia TOprOBt, i io r y T t  
óbITb p a 3 CMOTp4>HbI B t  M'feCTHOM! MarHCTpa- 
t !  e w e A H e B H O ,  b a  H C K J i o a C B i e M t  n p a 3 AHU4 -

iif a x !  a  T o p w e c T B e n H b ix !  Awe^-
1’. [ I e T g o K O B !, 8  ( 2 0 )  C eH T H Ó pa 1871 r .

Ilpe3HAeH Tt l  yóepHTKaro iopoA a  
1 — 3  I le T p o K O B a , J Io p a u c K if t .

bo n c e o ó a ( e e  C B ł j t b i e ,  t t o  27  C e H T a ó p a  (9  
O n T a ó p a )  c e r o  r ę A »  c t  3  a ao 5  a a c o B t  n o  
n o a y A H H  B t  aax*  n p a c y r c T B i a  M a i H C T p a T a ,  
ó y A y T t  n p o a a B O A e H b i  n y ó i a T H b i e  T o p r a ,  n o  
c p e A C T t b ł i t  s a a e q i T a H H h i x t s a a B j e H i f l  a a  o t -  
K y n H O e  c o A e p w u u i e  ą o x o ą u  . I k i ó j h h c k o S  r o  
poACKofiKaeu o t !  cóopa. Konb/TKOBoitnouiaa- 
k u  H a  r o p o A C K H X t  a a c T a s a x t  B t  r o p O A !  J i o  
6 jh b T  no T a p a » y  a a  E p e i i a  c t  1 (1 3 ) f laBa-  
p a  1 8 7 2  a n o  T a a o e  w e  ih c a o  1 8 7 5  r o A a ,  t o  
e c T b  B t  T e a e H i e  T p e x t  T t T t ,  O T t  c y t a u  a °  
h m u ! B b i p y a a e M o l l  4 ,9 0 0  p y ó . E t  r o A t ,  B t  
a y K n i o H t  ( i n  p l u s ) .

KawAMŹ npeACTUBJaionriS aaaE jeH ie no 
• o p u t  B a n i e  y K u s a B H O i i  o ó a s a H t  n o j o s a i b  
B t  O A H O U t  K3 t  BU3 H a 4 e i l C T B t ,  UJ  U TO pOACKoS 
K U C !  B t  3<TAOI! TUCTb 0 3 HU4 e H H o 2  K !
T O p r a a t  c y j i a w ,  a n o x y a e H H y i o  n t  tom!  
K B H T a H n i lO  n p H H O W H T b  l i !  a a a B j e i i i l o ,  HÓO 
HUMHHHbia A e a b r a  He ó y A y T t  npHHHMueuu 
H a  T o p r a x t .

IIpa3HuiiHbili hu T o p r a x t  oTKynmaKOMt 
0ÓH3UH! ynouaHyTMit m i j o r t  npu auKJioae- 
Hia KOHTpUKTa, IlOnOKHHTb AO 'A  4UCT11 CJM- 
Mbi n u t  npeAJOweHiioii, s a n o r t  9T0T! ocTa- 
EHTb b t  bhaTi Aenobina B t  ropOACUOil kuc!  
Ha Bee B peua ao HCTeaeBiH OTKynHuro cpOKa 
a  CAaqa u ] ia i iaA Jew au iau t  3UCTuiniMt naTii 
ropoACKHXt AOMHKOBb B t  HaAJewauieM! no- 
pHAK,Ii

T o p r o B U H  KOBAHuiH no ceB  a p e H A t .  mowhq 
■ e p e c M O T p t T b  B t  y n p a B jeH ia  M arnc-rpaTa  
bo BC.HKoe B p e u a  cA yw eO iiiax t b u i i a r i i i ,  a a  
H C K J I IO a eH ie M !  U p a 3AHH4 H M X !  H T a ó e M h l l i.ix t  
AH eii .

H a a B A e H i a  a o j w h m  ó m i t  B p y a a e u M  u j h  
n p a c M J a e M M  ao O T i i p E l r i a  T o p r o s t  l l p e a a -  
A e m y  r o p O A a  h u  p y c c K O M t  Hbbu t fc ,  Ó e i t  m  a -  
K H X !  OU IH Ó O K ! U aOA M HCT OUt ,  MeTBO C !  O- 
0 Ó 0 3 H a 4 e H i e u t  u p o u a c b K )  K O j a a e c T B n ,  c y a -  
Mbi, no Hi i we  yuaaaHHoS » o p « t .

<I>opMa s a a n J e H i a .
BcjliAcTBie o ó t a B j e i i i a  JiioÓJHHCKato I ’d- 

p o A C K a r o  M a r a c T p a T a ,  O T t  2 4  A B r y c T n  ( 5  
CenTHÓpa) 1871 r. aa  M  71 0 9 , c h m ł aanBJaio, 
4 t o  wejaio  O T K y i i a n .  a o x o j !  ropoAcsoft K a ­
c u  OT! CÓOpa KOnUTKOBOS UOlUJHHhi n a  r o ­
p o A C K H X t  a a c T a i i a x t  i n .  l O p O A 1!  U m ó ja u t ,  
no T a p a ® y ,  n t  T e a c H i e  3  j l / r t  c t  1 ( i 3 ) 1 I h- 
Bupa 1872 r .  a no Tanoe w e  a a c j o  18 7 5 i- o a .t , 

3a  c ym /y  . . . p y ó j e #  n p o n a c b i o  (Hanaca r b  
c y u u y  uponacbio)  B t  rOAt. uoAHepraHci. Top- 
rOBUMt K O H A / m i a M t ;  n a c o B y i o  K B H T a i m i i o  
B t  upHHHTia a a j o r a  n t  K ojaqecT B t 490 py-  
ó j e a  u p a j a r a i o ,  c t  T i i a t ,  h to  n t  c jy a a f i  
O T u a a a  OTt T o p r o u t ,  i io jo w c h h u K  a a j m t  
cuMt u o j y a y  ( a s a  w eja io  b m cu jk h  b t .  . . HU
MOił CHCTt).

l I o c T O H H H O e  a o e  m! cto w aiejbC T B a (uanH- 
CUTb M i c r o  W H T e jb C T B a )  u b c i i K a  .  . .  AIIII .  . 
1871 r .  ( hctko iiOAnacaTb hmh a  «aM n jiio ).

1'. jlioóJH H t, 24  A nrycT a (5  C c h t . )  1871 r. 
3 — 3 Ilpe3H A eiiT ! ropOAa, Ilo jan cK iS .

N. D. 5748 . AwGauhckUI 1'opu/ionoii 
Mufucmpanfb.

Ha ocHOuania p a s p tu ie ii ia  J ln ió jan citaro  
T yó. IIp u B jeu ia  OTt 23  I io jh  (4 A n r .) c . r. aa 
JV» 7105 , M a ru cr p a T t o ó t a B j a e T t  bo B ceoó­
m ee  CBKA^aie, mto 28C eH TaÓ pn(10 OKTaópa) 
c . r. e t  3  a  ao 5 q a c o i i!  no nojyAHH, n t  3 a- 
j !  npacyTCTBia M aracrpuT a, Ó yAyTt npoau- 
BeAeHiJ nyÓJHTHue n o c p eA c r iio ii!  3une4a- 
TauH bixt aaaB jeH ia T opra Ha npoAaaiy ro- 
POackoB HeABawHMOcra bOAt -M 1 0 2  b ł  rop. 
J l l O Ó j a n !  HU3 b ! B a 0 M0 fi 1'pOACKOlO ÓpuMOIO, 
cOrjacHO u j a i iy  T oproB U M t KOiiAHniimt a  
ouebk H  bo a y i t n i o H t ,  H a a a H a a  O Tt cvmmm 
2 ,1 3 7  p y ó . 5 0 s/4 non. ( in  plus). C t  T liM t, 
h t o  Aopora a jh  npoli3A a a e p e s t  3Ty hcaiih - 
waj/oCTb, cocTaBJHiomaea aacrb  ropOAcaoS  
y j u n u ,  HCKJiOTaeTCH a a t  npoAunsa, c t  o cra -  
B ie H ie u t s a  ropOAOMt A J a  oómeCTiieBHuro
ynO T peójciiiif a n e m io  ujm n yó jasH .aro  n p o-  
*3Aa, a 4T0 uoB yuu/atty ceił HeAHnwiiHOcra 
upeAOCTHBJHeTca npuBo yujaTHTb nojom iH y  
npeAJO weanoS HMt cyuubr B t  T eaeH ie 10 t h  
AhcH c t  y iB ep w A fu ia  T o p r o a t ,  A pyryio we 
nojOJHHy BiiecTii B t  npOAOjweuie 3 j u  r t  B t  
nojyroA B T H ue c p o s a  c t  nponeH TO sit non.iT b
Ha CTO.

KawAMli npeAcTamiaiou/ifi 3aaB jen ie  no 
<b(i['ME Hanie yKU 3UH Hof i,  0ÓH3aHt nojow iiT b  
B t  OAHOMt a  . t  KaaHaaeiicTBt, j a ó o  ropoA- 
CKofl Bact, B t  s a j o r t ,  ■/,0 a a c T b  uaBiiaseH- 
hoS l i t  TopraM t c y a s w , u nojyaeHiiyio B t  
T O M !  K B H T a H n i lO  n p H J O W U T h  K t 3 a H B J e H i l 0 ,  
HÓo aa  Ja n  h u k  Aeiibra He ÓyAyTt npaiiHMae- 
mm n a  T o p r a x t .

I I  pa p .  H a u  h u  li n a  T o p r a x t  n o K y n m a K O M t ,  
o ó i i s a n t  y n O M a i r y T U i i  3 a j o r t  n p a  3 a K J i o u e -  
a ia  T oproB aro npoa3BOAcrBa n o n o jiia T b  ao 
’/ ł  4 HCTH iipeAJOweiiHoit a n t  c y u M U ,  ho 3 a -  
j o r t  3 T 0 i t  b c jEat. ua y u ja T o io  npeAJO- 
weHHofi cyuMU jh óo  n o g a !  anoT euH aro o ó e c -  
n e u e H i a  n p a r t  r o p o A C K O f i  k u c u , c o r j a c H O  4 
c t . T o pr o r i ux t  kohahiuu, . ó y A e T t  n o a i i p a -  
m c H t .

T o p r o B u a  KOHAania, a j a ^ b  a  o n t i ia y  aa- 
3Ha4CIlti05l B !  UpOAHWy HeABBHiHUOCTH, M0 - 
who nepecMOTpliTb B t  yupaBJCH ia Starac- 
TpaTU, BO BCHKOe BpeilH CjyweÓHM Xt 3 UH a-  
Tin, sa  acKJiOTCHieM! ii p a3A a a a a u  x  t  a  t u -
f i e j h H M X t  AHcft.

B a a B jen ia  aoaw hu  ó u t u  a p j a a c s iu , a s a  
HpncujacM M  AP oiipM ’riH T p p ro B t llpejHACH- 
■ry iopoA a, aa  p yccitoM t abbiKt., ó e a t  bch-
K U X !  OUIHÓOK! U II0A4HCT0KT, MeTBO, C t O- 
6o3H a4cn ieM ! n p dnacb io  KOjauecTua c y m iu  
no hhwc y iia san iio ft TOpnl..

ł o p u a  aaaB .ieilifi.

B c j T - A C T i i i e  c j & t a u j c H i a  j l i o ó a a i i c K a r o  I ’o -  
poAcaaro M sracTpaTa.O Tt 25 A B ry cra  ( 6  CeH- 
THÓpa) c. r .,  3a jV 71 8 8 , c a u t  baiiB jnio, mto 
w c js io  iiyuHTi. c t  n y ó jH 4 H u x t  T o p r o B t ro -  
poACKyio neABHwaiiocTb u o a e  M  102 B t  rop . 
elio ó jiiB'ii 3 a  cy u u y  . . . p y ó je f i npouncbio  
(iianacaT b c y im y  óyiCBauii), nOABcpraHCb y- 
CJOBiasi! Bi. TOprOBMxt KOHAHniaxt yaa -  
3HHHMM! II UpHMtliaaCb K ! 3  CT. TOprOEMX! 
y cjo E iii o ó t  y iu i iT t  npaM axaioineSca OTt 
Mena cyuMU, ( i i j h  3a uaJiiMHUH Ac Hbra B t  
u o J H o i i  cy m rti) iian on yio  KRUTaHniio B t  npa- 
iiHTiu b iu o ra  n t  kojhm cctp.b 214 p y ó . npn- 
ja r a io , c t  tT .m !, mto B t  c jy a a E  o tk u su  o - i t  
T o p ro B t no low eiiH uft aa a o r t  n o .iy i  y, (u j i i  
w e ja io  b m c u j k u  a t  . . .  na ao fl C ' le i t ) .  
lIo cr o a iiH o e  moc mT,cto w h to je c t b u ,  (H aua- 
CUTb MtCTO WHTejbCTBa) M tcjina . . .  1871  
r., mctkO noAuacaTb a a a  n ®uMHjiio.

I', w l i o ó j i i u t ,  25  Abi'. (6  C c h t . )  1871 r .
2 — 3 lIpeaHAeHT! ropoAa, B ojancK ift.

N . D . 5 6 6 9 . AtubAuncKiil l  opuĄdnuu 
H aiucm pam v. 

flo  ucreTC iiia apoHAnaro c p o s a  o O ia sa a C T t

K. D. 5 6 6 8 . Mazucmpumh I opij, [a 
Hauhchu.

ClIM! OÓbllBJHCTt, MTO B !  IIjOlICKOM! 
1’opoAOBOMt M aracT puT t 3(1 C eiiT aópa (1 2  
OKTHÓpa) c. r . B t l2 M a c o B t  y r p a ,  n p o ii3 - 
BOAHTbCH ÓyAyTt BTOpaMHO Topra  noepeA - 
c tb o m !  3ane4aT aH H bixt AeK Japniu, u a  o ta u -  
uy B t  3 - x t  jE th io io  apeHAj AOxOAa I I jo i i -  
ckoR ropOACKoli k u c u  c t  ToproBaro u gp- 
M a p u i i a r o  c ó o p a ,  i i a M H H a a  c t  20  JJeKuópa (1  
flH Bapa) 1871 /2  r .,  no Taitoe w e  y u c jo  1874/5  
roAa, 3 a cyMMy rOAHMHoft apeiiAM 5 7 5  p y ó .,  
3aucM aTaniiuc ACKJapania aojw hm  ó u t i .  uh 
c a iiu  Ha repóoB oR  ó y M a i*  20-a  KOnteMHaro 
AOCTonucTBa, Ó e3t b c h k h x !  nonpWBOg! a  
u o a m h c to k ! no  « o p u t  u pil c e k !  n p u ja ra e -  
u o ii, AeKJapaniu a r a  Ó yAyTt upiiHUMaeMU 
B t  0.1HSMCUHUli AJH TOprOB! AeHb TOJbKO a o  
1 2  M acoBt y T p a .  J K eja io in ie  yaaCTBOBaTb 
B t  T o p r a x t  oóasaHM npa A e i u a p a n i g x t  cb o-  
a x t  npeACTaBHTb hujhm hum h AeuuraMa, b jh  
KBHTaHniio KU3eHuaro Ka3HUMeficTBu, na 3 a-
j o r t  57 p. 5 0  Kon. paBHaiOHiiicH ‘/ 10 mhcth  
rOAHMHoR apeiiAM, 3 a j o r t  s t o t !  ju u a M t 3a 
KOHMii HcocTaiieTca apeHAa ,ÓyAeTt BosBpa-i 
m e n t ,  j a n o  w e aa itOTOpMMt ocraH eT cn a -  
peHAa, oóa3aHM jo n o jiin T b  3 T 0 r t s a j o r t  ao 
' / 5 uacTH apeHAHoli cyuMU, KOHAania M oryxt 
ÓMTb pasciiaT paB aeiiM  B t  I Ijo h ck o m ! M ara-

exp aT *  ewejHeBHO, su n c E jio sen ie M ! xa- 
OEJLHblXt H EOCKpeCHb/X! abe®

T. lliO H C B t, A s r y ć ia  25  ahh 1871  r o ją
2 ~ -3  ByproMHCTpt i \  fijo a cK a , ( ............ ).

$ o p k u  AeKJapaniu.
I lo  c jy a a io  n y ó j a s a u ia  I ljo a cK a ro  F o p o  

A osaro  M aracT paT a, O Tt 25  A B rycra  c. r ., 
2 a N . 23 0 3  c a u t  o ó t g E j a io ,  h to  a w e ja io  
B8 gTi, e t  apeHAy a o x o a !  e t  T oproBaro a  ap- 
iiapMHaro E t  r. I I j o h c k !  sa  e y jia y  (cym ia  
aojw hm  óUTb uucuhu nponacbKi b c !  oóh su h - 
h o c tb  H a a ja r a e a u e  y o jo B issia  b c u o jb io  
ÓC3t OTrOEOpOMHO, EBHTUHuilO E'a3HaMe®CXBa 
N . aa BHeceuHbifi aa Jor  t  E t  KO.iHMecTBli 57 
p. 5 0 ,p o n . npa c e n t  u p a ja r a io , e c j a  w e a- 
peHAa aa iihcih) HeocTaHtTca, t o  3 a J 0 i t  npo- 
uiy  m ii! BoaBpaTHTb, u ju  npacjaT L  aa  moH 
c u e T t  1 1  N. IIocTOiiHHoe a o e  w ht e j ł c t b o  
E t  N ., 9Ty AeK-iapaniio n a c a j t  p .t N . TUKoro 
t o  h u c ju , (noAnacb no AOHeceHia c t  oaHaMe- 
a i e u t  DMCHa n •aM u jia .

N . D . 5 9 2 9 . M wncm pam b l't>po,\a 
PaĄUMltHtl 

C um ! oC tiin .iH ei t  no a c eo ó m ee  ca'B4 !H ie ,  
mto 3 0  CeHTuópH c. r. B t 11 m scubi. y i p s  b t  
y u p a B se n iii  M sn icT p a rs  ropow a P s a i im u iis , 
ó y A y T t n p o n iH o 4 0 Tbc.li nyóiOMHi.ie ii.iy c r -  
l iu e  T opra m  o T ja u y  n t  r p e i  l e r n l ie ,  hsmh- 
aaii c t  1 flHiiapu 1872 r. JpeiiA H oe c o je p w a -  
Hie c k o to ó o R h h  u t  r o p o j t  P sam m m ii! o t !  
cyMMi.1 5 9 2  pyó.

l I o A p o ó n m i i  y c j o n i n  K t ripe4 CTt>iunun! 
T o p r a a t ,  M:»ry X ! flUTh po.iCMOTpnaseMi.i co -  
panuouaTe.iHMii e w e 4 iieiiM<i j s  HCK.iHiMe- 
HieM! BOCKpeCMhlll, llpu.l.UlIlHIIIJI l. n u w co -  
K oiopH ieoT ueH ribiit 4 Heit a t  y n p iB .ie u ii i  
M s r u c x p s T a  r o p o 4 a  P sa iim iih s .

P- 411 .MIIHt, A u ry ers  31 4  1871 r. 
n. 4 - K y p ro v n c r p a , I lop a iicK ifi.

N . D. 5 5 6 8 . Mazucmpumh 1 u po p u
f) AU WICU.

/loBOAin t  j o  B ceoóu iaro  cB!A1lHi|i ,  mto a s  
ocHOBuuiu y u  iaa KuxauiCKaro F y óep H caaro  
I lp aB jeH ia  o r t  29  Iiohm c. r. 311 N . 3 0 9 0 , B t  
npacyTCTBia M aracT paxa rop . B ia m iiu  20  
CeHTaópa ( 2  OKTaópa) c. r. B t  11 M acoBt y -  
xp a , ó y A y r t  npoii3iiOAUTbca HOBue bo b to -  
poM t cp oK ! Topra, uocpeACTBOMt saacMiiTUH- 
H u x t  Ac >Japuniti, uo Huwe noiiabUHHott « op -  
m !, na  OTAUMy B t  T p e x t-j1 iT u e e  OTKynHOe 
coAopwuHic, uaMHiiaa c t  l  ilu E iip g  18 7 2  r. uo  
T auoe we m bcj i 1875 toaii. cÓ op oB t: TOpro- 
naro, apMapoMiiaro a MOCTiubaaro B t  r o p o -  
A* B ja u iK a x t .

T o p r a  uaMayTcg ot!  cyitMM 1 ,627  p y ó .  98  
non . aacToaineft io ao boH a p e H A M  (in  p l u s ) .

CoHCKUTeja oóaaaiiM  npeACTaBHTb n p a  aó- 
u-iapan iu  iiauaoaiiHoS Ha rep óoiioR  ÓyMarft 
15 n on . AOCTOHHCTBa, KBHTaHniio ropoACKoR 
u a c u  iijh  F yócpH cn aro KasiiaMeRci i i a , Ha 
liaeceu H u fi a n a  a a j o i t  b i . kojhmcctb!  16 3  
p y ó .  HUJIlMIlOCTilO.

T o p r o B u a  K O H A a n ia  M O r y T t  ó u r b  p a a c M O -  
■ r p u B a e M M  B t  y n p a i u e H i a  M a r n e  r p a a a  B t  
c j y w e ó a o e  B p e u a .

•Jopiia  AeKJapaniu.
BcitA C TB ie oótHBJCHia M aracTpaTa rop o-  

Aa B ju iu k ii, o t !  2-i A sr y c T a  c .  r. aa M  797, 
tipeACTBBjhh np a ceM t HHHTauniio ropojcK oft 
Kacu ii j h  FyóepH eK aro KaaiiaMettcTBa sa  J\|i 
aa EHecHiiuR [m hoio s a j o r t  bt. KOjaneaTE! 
163  p y ó .,  C U M !  OÓtKBJHtO , mto oógayiocb  
BbgTb B t  x p e x t  j tT H e e  OTayuHoe coAepwa- 
11 ie ,  HaMUHag c t  1 flH iiapg 1872 r., a o x o a !  c t  
ToproBaro, gpvapoM naro a a o cT n jb iia ro  cóo -  
p o B t  B t  ropoAli B j a m u a x t  aa c y a u y  N . (o p o -  
n aci.io ) pyó . B t  ro A t, co rja m a a cb  co B c t iia  
ycJO Biioia T o p r o B u x t  KOHAania, KOTopug 
Mli! BUOJII! U 8B !cthM .

HoCTOKHHOe MOe WHTe JLCTBO BM. N  , W JCTS- 
B i i i b  muc j o ,  « ! c a n t  a  roA t.

(U oA n iica ib  ueiKO bmh a ® a u a ju o ).
F. B jan iK ii, A B rycra  20  ahk 1871 rOAa 

ByprOHHCTpt r o p o ja  E ja u m a ,
2 —3 KOHOHOBHM!.

N. D . 5615 . M o?ucm pam \ I'yOepHCKact 
['t/popa  Cyna. 10Uh.

B t  CyRUJiKCicoHt FopoAOBOiit MariiCTpa 
t !  CeHTiiópg 19 ahk c. r .  B t  11 M a c o B t y r p a
BO BTOpOMt CltpOHh, ó y j y T t  npOH3UOAHTb- 
ck T opra uocpeACTBOMt 3aneMUTaHHUxt o ó t -  
HBJeHiR, ho otaum v B t  3 - x t  jtT ii-b e  c t  1-ro  
H u sa p a  1872 r., apenAHoe coA epwaH ie a o x o -  
Aii 3A !u m eS  ropojcK oR  k u cu  co  ck o to ó o R h ii 
a  y ó o g  hu uefi pasH aro poAa c k o tu , iiaMHHan 
TOprn O T t cyMMbi 2 ,8 0 2  p. B t  rOAt. IloM euy  
w e ja io m ie  b s h i !  B t  apcHAHoe coAepwaHie  
ckotoÓ oR hio n  a o x o a !  c t  y ó o a  c k o to  o ó a a a  
u u  K t npoasBOACTpy T o p ro B t iiu3HaMeHiia 
10 MBCJa B !  11  MUCOB! AHK KBHTbCK B !  Mli- 
ra cT p a T ! c t  s a j o r o u t  n t  p a 3 M !p ! V10 aa  
CTH IipCAJOWCHHOR K t T opraM t CysiMU

IToApciÓHMH KOHAania T o p r o B t , v o r y x t  
ÓUTb aabcM aTpae u c m u  B t  ynpnB jC H ia M ara 
cTpaTa P t  npacyTCTBeHHue ahh 

4>opxa oótK E jcH ig .

Bcj!ACTBie BM30Ba K t T opraM t CyBKJK- 
CKaro FopOAOBaro M aracTpaTa npnneMHTaH- 
Haro bt. N. F yócpH C K axt b !aom octcR
h jb  Ba N. IlapiuanCKaro )(HenHiiKa o ó tK -  
BJHIO, mto c o rja u ia io c i. npnHKTb n t  3 - x t  j !  
t h ! c  e t  1 HHBapg 1 8 7 2  r., apei/AHoe coAOp- 
a a ii ie  ao x o a u  CynajiiCKoR ropoA cgoil kucm  
c t  ck o to ó o R h h  a  yó o n  no heR BcgKaro p o ją  
c k o tu  3a c y u u y  p y ó . ( l i a n a c a it  npo- 
nacbto) B t  r o j t  iiOABepraaci. bcIimt. y c jo -
BigM ! H3T.H CUCH HUM! Bt.TOpEOBHXt KOHJH
n ig x t .  3 a j o r t  B t  HOjaMccxB! p y ó . n p a  
c e a t  n p a ja ia io ,  n t  c j y u a !  hcocturjcH ig  aa 
MHOto T o p ro B t, n p om y 3 a j o r t  aoaBpaTHTb
MHt Ha pyHH HJH OTOCMllTb UO H04T1*», ( o 3 H a  
MTHh KyAa).

IIOCTOIlHHOe MOC WHTCJbCTBO B !  N. TOAt, 
M !c a n t  a  m h c j o .

( I I mh a  s a u a j ig ) .
I '. CyBaJKa, A BrycTn 22  auk 187 1  roAa. 

2 — 3 IIp e3n A eiiT !, ( ............... ) .

N . D . 5 8 0 3 .  A ioOa iii/ckoc A tc n o e  
y  npanAente.

O ó t H B j g e T t ,  m to  B t  n p a c y T C T B ia  T o r o w e  
y u p a B j e H i n ,  c t  p » 3 p ! u i e H i n  J I io ó j h h c k o R  
K a 3 e u H o R  I l a j a r u ,  O T t  2  M a p x a  c .  r .  s a  N . 
2 4 2 4 ,  5  ( 1 7 )  O K TK Ó pg c . r .  c t  1 0  M u c o n t  a h k
Ó yAyTt upOHSEOAHTbCH nyÓJBMHbie T opra Ha 
n p O A a w y  j ! c a ,  a  iim c h h o :

1 . I 5 t  a u m !  M eH K O B a n e  H 3 t  j ! c o c ! k h  t e  
1 0 ,  A l-J u hs a  j h t . b), o r t  9 4  p .  9 7  g o n .

l i t  a u t !  M eH K O B a n e H 3 t  j * c o c ! k h  te  11 , 
A Ł jh h k u  j h t .  a ) ,  o r t  1 0 9  p .  3 5  k o u .

B t  ABM! M eilK O B H n e  H3 !  j ! c o c ! k h  t e  1 1 ,  
j h t .  a )  o r t  1 3 0  p .  3 4  Y j k o u .

I i t A » M !  M eH K O B ane 113!  j ! c o c ! k h  1 1 ,  
a ! j k h k u  j h t -  b ) ,  O T t  3 4 9  p .  3 5  k o u .

B t  a u m !  M eH K O B a n e  M s t  j ! c o c ! h h  te  12, 
o t !  cyM UM  5 1 4  p .  6 2 ' / 2 K o n .

2 .  B t  arm!  X mT.j e  H a t  j ! c o c ! k h X 1 6 ,  O T t  
cyM M U  4 1 5  p .  4 5  K o n .

B t  AftM ! X n ! J b  H 3 t  J !C 0 C ,!k H  t e  7 ,  O T t  
cyM M U 2 5 0  p .  7 0  K o n .

3 .  B t A U M t  E w H H C n t  B 3 t  j ! c 0 C(:R11 t e  1 5 ,  
O T t  cy M M u  1 ,3 8 1  p .  2 1  B o n .

4 .  B t  a  h m !  I lc M p H a n e ,  H 3 t  j ! c o o ! k i i  JV» 
1 0 ,  O T t  cyM M u 1 3 9  p .  9 7 ' / ,  s o a -

B t  akt!  H eM C B a n e , H j !  j ! c o c ! k h  A» 1 1 ,  
O T t  cyMMM 1 5 3  p .  6 4  s o n .

H toto ot!  3 , 5 3 9  p .  # 1 ' / ,  koo.
I K e j a i o m i e  yM uci-BO BUTb B t  T o p r a x t  a o j - 

w h u  n p e A B a p a T e jb H O  npeA C TaB H T b s a j o r t  B t  
p a 3 M ! p !  ’/ i o  M h c th  H a 3 H a ie H H 0 R  AJK T o p -  
r o B t  cyM MM .

T o p r a  Ó y A y T t  np oasB O A H T C g O T A !J b i io  Ha 
b u w a j t o  ^ j m u k j , j ! c o < - ! Ky ,  h j h  n a  B c e  b o -  
o ó m e  n o  w e j a n i i o  n O K y n u /H K O B t.

lloA p oÓ H M H  y c j O B ia  a j k  c e f l  n p o A a w a  m o- 
WHO B H A ! T !  B t  J l!C IIO M ! Y u p ilB J e H i*  CWS- 
A iie B n o ,  B t  n pM cyT C T B eH B O e B p e a g .

B t  A c p . K pw M O H O B!, 3  C eH T H Ó pg 1 8 7 1  I. 

2— 3 OrapuiiR H ttA“i® c B a 7 i* i.  K w o b c k iR . i

N  D l luhCKve
AihiC.

A ir n a c5806 A kii 
łu p a *

O ó tH B ja e iT , mto b t  npacyTCTBia Toroaie 
S apauJCHi*, • ę t  pa8p!uieH iK  jI biOjbhc-koR 
KaseBHOfl I l a j a i u  o x t  2 M ap ra  e. r sa  
2 4 2 4 , 7 ( . I 9 ) 0 g r s 6 p g  c. r ,  c t  lOM acoBtAHK  
Ó yAyTt npoasBOAHTŁca uyÓjaM Hue Topra, aa  
npoAawy J t c a ,  a bm« hmu:

B t  1. naib  ileB T O E t h s i  j ! c o c * K a  te  9 , 
OTt cyMMM 81 p. 5 Kon.

B t  AJK'* MeHTOB! H 3t J !C 0 C!RB ^6 10, 
O Tt cy iiw u  68  p. 3 gon.

B t  a sm ! M esT O B t H 3t j ! c o c ! k b  te  11 , 
OTt cyMMM 1 2 2  p. 7 gon .

B t  Aa T ! I U u t o b !  a a t  j ! coc! kh iM 12 
OTt cygMU 175  p. 71 kod.

2 . B b  a b m !  PweMHua, I o s p y r ! ,  a a t  j t e o -  
c !k h  te  1, o t !  cyMMM 8 0  p. 3 1 a Eon.

B t  a c m !  PweMHHa, II  o g p y r a , u s t  J ! c o c t -  
khAS 1, OTt cyuMbi 112  p. 53  kou.

3. B t  ABH! B ucT pw eeB im e M3t j ! coc! kh .V
1, OTt oyiiM u 18 9  p. 2 4 '/a Kon.

B t  a u m !  BucTpw eeB H ne a s t  j !<N(C!kh
2 , OTb cyiiMbi 112 p. 69  hou 

B t  A an! B uc.T pw eeBiine a a t  j ! coc! kh
3 , OTt c y m iu  144 p . 1 kou.

H ro ro  ot!  cyiiM u 1 ,0 6 5  p. 37  Kon. 
IK eja io cn ie  yMucTPOBaxt B t  T o p r a x t  a o j-

wbm npcABapHTejbHO npeACTaBHTb a a i o r t  
B t  p a a a B p !  ( , 0 m . i c t h  BaaHaMOHHoR a j k  T o p -  
r o n t  cyMMM.

T o p il i  ÓyAyTt UpOHSBOAHTbCK ota! jeh o  
hu HawAyio j t c o c ł .K y ,  a j a  Ha Bce B ooóine  
uo w e ja n iio  n o B y n u ia iio B !.

lIoApoÓHMii ycjO Bin ajk ceR n p o ja w u  mo- 
wuo bha! te n t  J1! chom!  y u p a n je u iH , ew e- 
Ahbbiio B t  ni'HCyxc-TBeunoe upeMii.

B t  Aep- KpwMOHOBi, 3 CenTHÓpa 1871 r.- 
2 — 3 CTapoiiR )IaAJ*CHUMiR, E aon ciiiR .

K. D . 5 8 8 0 . 1'apeu.mncKoe A bcnuc  
y n p u sA e u it.

B t  TipHCyTCTBiu TapBOjaHCKaro J ltc u a r o  
y /ip a sjeH iK  19 O iiTgópg cer o  1871 r., Ó y jy T t I
UpOH3BOAHTl.cn TOprn H« tipOAHwy j ! c a .

1. B k  yuacT K ! B o jh , O gpyra IV-. 
J ltcoctK H  te  8 , oq!HOMHaa cyMMu e t  noeR  

HaMHyTca T opra 3 34  p. 52  Kon. cep .
. l ! c o c ! i u  t e  9 , on !uoM uag cyMua c t  goeR  

HaMHyTca TOprH 2 74  p. 76 k. c.
J 1 !coc. ! kh 10, entHOMuag cyMMa c t  KOeR 

HaMHyTeK T opra 221 p. 21- k . c.
2. B t  yMacTK! y cH ig K t, OKpyra II 

j t c o e t u i i  1, 0n!HOMHaa cyMMa e t  uoeR
HaMHyTCH TOpru 72  p . 61  k . c.

J l!c o c tK ii  JNi 2, ont-HOMuaK cy n k a  c t  goeR  
HUMHyreH T opr« 74 p . 11 k. c.

it!c o c !K H  t e  3, on!HOMHaa c y a a a  c t  KOeR 
HaMHyTea T opra 52  p . 61  g. e.

3. B t  y M u ci! C rO M egt, o a p y r a lV .  
JlteoobK H 7 , o n !H 0 MHan cy m ia  e t  uoeR

hum HyTen ’r o p n i 166 p 3 6  k. c.
4. B t  yMacTK! B u jk o b h h , o g p y r a  I. 

j ltc o e !K U  te  7, oi(!HOMuag c y n a a  c t  goeR  
HaunyTcg T opra 4 4 0  p. 20  g  c.

J l ! e n c ! i i i i  8 , ontHOMHug cyMMa c t  gooR  
naMiiyrcK TOprn 4 l 6  p. 3 5  u . c.

B cero  n a  cyuM y 2 ,0 5 2  p y ó  73  k . c. 
f f ic ja io m ie  y u a c T B  obkte b !  T o p r a x t  o óa -  

s a n u  npeA C T aB H T b s a j o r t  AO f / i e  mucth, n p o  
AagiuoR c y a i i u .  IIoApoÓHua ycJOBin ÓyAyTt 
u p e A tK B j e H U  bo  BCHKOe BpeM K B t  g a u q e -  
j a p i n  J l ! c H  i r o  y n p a B j e H ig .

F yT a PupBOJaHcgaK, 3  CeHTgópii 1871 r. 
HaAJ!CHqMiR, HaABOppuR C o b! tb h k ! ,

1 3  H op o b o k  ifi.

N . D . 55 2 1 . Ceneecm pam  >pb H bxanoa  
ck Ufo .1’o jvjn .

O ó itiB J H eT t, mto ajk  nonoJCH ig ptiauaro  
p o ją  h c a o u m k h  M ncjgiqoReg sa  llasóeJH H -
CKRM t Clieii J O C U X a p H U U t  BU BO AOU t,  «  t u k  we 
i i e A O u u K i i  u o g a T e S  u  u p o M a x t  o ó o p o B t  mii- 
cjKineRcK Ha a ii!H in  F jn n O B tn n !  B t  l ( ! x u -  
H O B C g O M t  y ! 3 A ! ,  21 CeHTKÓpH (3  OSTKÓpH) 
C. r . ,  óyA) T i. npoasBOAHTbCK T opra b!  Aepe- 
b u !  I 'j i ia o H e q g ! , ruHHl.1 M j o n s t ,  l(!xaHOB- 
ciiaro  yt.BAu, Ha npuAHwy R t s e p u !  x j ! ó a ,  
B K u n u w e i t ,  a i i a n a w H U x t  jou iaA ett, n e ó e j H  a 
pasm u o up ouaro  HMyiqecTBa.

F. i l ! x u u o B t ,  ABryCTa 10 ahk 1871 r.
2 — 3 C eK BecT paT opt, ( ................ ) .

N. D. 5953. P tta r t Trybsuats Oyuuineyo 
w W a m a w ii .

S w so w n ie  do arr. 68 2  K. P . 8 .  iriadoino  
esy n i, i i  na tą d a n ie  W elfa B lan k sa tejn a , w ła ­
ścic ie la  uioruchom ości w W arszaw ie pud Kr. 
1089 lit . D , p o łożon ej, tam że ea ia ieszk a łcgo , 
a zau iiessk au ie  praw u- do tego  in teresu  i c a ­
łe g o  p ostępow ania  sn b h astacyjn ego  u S tan i 
sław a K otwunda, A dw okata przy .Sądzie A pe­
lacy jn ym  K rólestwa P o lsk ieg o  urzędującego, 
w W arszaw ie prsy  u licy  Ś -to  Jersk iej pod Nr. 
1777 zam ieszk ałego , o b ian ę  m ającego, w po­
szukiw aniu  sum rs. 4 ,5 0 0  i rs. 3 ,0 9 4  kop, 75  
czy li razom  rs. 7 ,5 9 4  kop . 75  z proc- uteui pra­
wnym  co do sum y rsr. 7 ,0 4 4  kop . , 5  od dnia  
l L istopada n. s. 18 6 8  r., a od ruszty - ry li rs. 
5 5 0  od dn ia  2 0  M aja (1 C zerw ca) 1870 roku
liczącym  się , oras kosztów  od K orstantogo lir .  
G rabow skiego, w ła śc ic ie la  dóbr W yczólk i w 
O kręgu W arszaw sk im  p ołożon ych , w dobrach 
Turnio G ubernji G rodzieńskiej zam ieszk ału go , 
a zam ieszkan iu  prawne u J ó ze fa  S tah row sk ie- 
g o , 1'atroua przy T ryb unale C yw ilnym  w W ar­
szaw ie pod Ar. 1 778 zam ieszk ałego , obrani 
m ającego , po w ydanym  pod dniem  'J6 Cncrwca 
(8 L ip ca) 1871 roku nakazie subbastacyjn ym , 
protokułem  A n ton iego  T yn ieck iego , Komorniku 
z dn ia 28  L ipca (9 B ierp n ia) 1871 r. w drodze 
przym uszonego w yw łaszczen ia , zajęte  i za a re ­
sztow an e zosta ły

DOBRA. Z IE M SK IE

W J i - ł u l k i ,  w parafji R zym sk o ■> K ato li­
ckiej S łu żew , gm in ie  F a lea ty , 1’ow iocie  i Gu 
bernji W arszaw sk iej, pod ju risd yk cyą  Sądu 
P ok oju  W ydziału 111 Al asta  W arszaw y p o ło ­
żone, prawem w łasności do exokw ow anego d łu ­
żn ik a  K on łtan tego  H rabi G rabow skiego n a le ­
żące i w posiadan iu  je g o  zostające, a na rok 
ekonom iczny 1870/1 za czy n sz  roczny rs. 750  
kolon istom  z wsi W y csu lk i t. j . P iotrow i Wa 
len d zik . A nton iem u L agodzk.em u i A nt mierna 
Zawlodzkit-m u za umową pryw atną bez daty  
w ydzierżaw ione.

D obra zająte W yczu lk i sk ład ają  z ię  z j . .  
d n ego  kaw ała  gruntu i rozleg łość  ich  obejm u­

je  około  m orgów trzysto prętow ych 141 prętów  
278 . G loba ż y tn ia  k lasy  pierw szej.

Na gruncio tyeh dóbr w yziew a się: ży ta  kor- 
cy  70 , ow sa korcy 9 0 , kartofli korcy  20 .

N a  gruncie dóbr W y czu lk i znajdują s ię  na­
stęp u jące  zabudow ania:

1. D w ór na podm urowaniu z ceg ły  palonej 
na wapno z drzew a w slu p y  zbud ow an y, p a r te ­
rowy z m ieszk an iam i poddasznem i pod gou- 
tem  o dwóch kom inach. Z lrontu  le g o  domu 
znajduje s ię  staw .

P om iędzy kan ałam i obok dw ora do stawn  
w odę sprowadzającem i znajduje s ię  kępa  czyli 
w yspa ua pow ierzchni której zbudowana jest:

2 . K aplica  m urow ana a jed n y ch  drzwiach  
w chodowych i dwóch okn ach  kolorow ych b la­
chą cynkow ą p ok ryta . W bliskości tej kaplicy  
znajduje s ię  pom nik  T n ch a c iew sk ieg o  M iko­
ła ja  i krzyż ogrodzony.

3 . D om  parterow y z drzew a tynkow any pod 
gontem .

4. Bram a dw uskrzydłow a w jazdow a z łat na 
s łupach  w sparta.

Od ty lu  dworu i pow yższego domu znajd uje  
s ię  obązerny Ogród z początku d z ik i, a n a s tę ­
pnie fru k tow o-w arzyw n y, w którym  drzew ok o ­
ło  sztu k  400 . O gród ten od d sie lon y  je s t  od 
pola  częśeią  parkanem  m urow anym , a częścią  
parkanem  z łat.

Zabudowania gospodarsk ie:
5 . Dom  folw arczny na podm urow aniu zd rae-

wa zbud ow asy, w części deskam i sza low an y, 
u częścią  ty n k o w a iy  pod gontem  o jed n y m  ko­
rni n ie.

6. C hlew ik  p rjy  szczycie  pow yższego  dom u  
z drzew a w słupy postaw iony

7- S tod oła  z drzew a w słu p y  m urow ane zbu­
dowana, słom ą k ry ta , o dwóch k lep isk a ch , na  
.wrota dw uskrzyd łow e ua przestrza ł z a m y ­
kane

8 . H oleudernia z drzew a w stupy m urow a­
ne postawiona, gontem  kryta

9. P arkan  z drzew a w słu p y  postaw iony  
z furtką

10. S tą ju ie  i w ozownia adrrew a w słu p y  m u­
row ane i/budowaoa, gontem  kryta.

1 1 . K uźnia  m urowana z ca iiy  p a lo n ej na  
wapuo pod dachem  deskam i krytym , o jed n ym  
kom inie m urowanym .

12; P arkau z drzewa w słupy zbudowany, 
w którym  przy końcu znajdują się  wrota dw u­
skrzyd łow e.

13. Studnia  balam i z drzew a cem b ro w in a  
t od dachem  gontem  krytyiń ; na słupach drs- 
w uianych wspartym .

14. Dom  drew niany w w ę g ie ł zbudow a­
ny pod gontem , o jed n ym  k o m in ii m urow a­
nym.

W o grod zie  ad 11 w ym ienionym , ^ .u jd u je  
się  a ltan a  w słu p y  z ła t ażurow o postaw ion a  
i stup z daszkiem  stożkow ym  cynkiem  k ry­
tym .

O b szern iejsze  op isan ie  powyż za ję ty ch  dóbr  
znajduje s ię  w a k c ie  za jęcia  u sprzedażą d y ­
rygu jącego  S ta n is ła w a  R otw anda, A d w ok ata  
przy Sąd zie  A pelacyjnym  K rólestw a, w W ar­
szaw ie  pod N -rem  1777  zam ieszk a łeg o , saś  
zbiór objaśa ień  i w arunków  sprzedaży w 
K ancelarji T rybunału tu te jszego  w W ydziale  
I, z lsżo n e , przejrzane być m egą.

Z ajęcie w kopjach doręczono:
1. P aw łow i Z aleskiem u, W ójtow i gm iny P « -  

lo p ty , wo w si Jan k ach , O kręgu W arszaw skim  
zam ieszk a łem u , do której to gm in y za ję te  do­
bra należą , ua ręce A leksandra  W andel P i ­
sarza tojże  gminy..

2. E m erykow i K ożerskienm , P iea rzen i S ą ­
du Pokoju W ydziału  III w W arszaw ie, w War 
szaw ie  pod Nr. 4 05  urzędującem u, obutiwom  
d. 16 ( 2 8 )  S ierpnia  1871 roku, o sta tn iem u  ua  
ręce w łasne.

W niesione zajęcie  do k s ięg i w ieczystej dóbr  
W yczu lki w W arszaw ie, dnia 18 (3 0 )  S ierp n ia  
1871 roku , a »  dniu dzisiejszym  do k s ię g i z a ­
aresztow ali w K ancelarji T rybunału  tu te j­
szeg o  na tan c e l u trzym yw anej, w pisane zo  
sta ło .

P ierw sza  p u b lik acja  zb ioru  ob jaśn ień  i w a­
runków sprzedaży  powyż za jętych  dóbr, o d b ę ­
dzie  s ię  na jaw n em  posiedzen iu  T rybunału  C y­
w ilnego  w W arszaw ie, w miejscu zw ykłych  po­
sied zeń przy u licy  D łu g ie j pod X. 5 4 9 , o gode. 
10 z rana, w W y d zia le  I, d- 2 5  P aźd ziern ik a  
(6  L istopada) 1871 r.

sp rzed a ż ą  dyrygow ać będzie 8 ta n iśła w  Ro- 
twand A dw okat, k tórego zam ieszk an ie  
wyżej w sk azan e.

W arszaw a, d. 1 (13 ) W rześn ia  1871 r.
K. L inow slti.

W yw iessou o  na ta b licy  w sa li ustępowaj 
Trybunału C yw iln ego  w W arszaw ie.

W arszaw a, d. T (1 3 )  W rześnia 1871 i .
R. LinoW ski.

j e s t

A’. D. 5933. Pisarz Trybe.na/u Oyuttneyo 
w W arszawie.

Stosownie do a r t .  682 K. p. S. wiadomo 
czym, i ł  n a  iądan ie  Petroneli  g Rutkowgkich 
Bron is ław a P ię tk i ,  urzędnika Wydziału Ce l­
nego przy Kancelarj i  Przyboc.tiej  Kg ęcia N a ­
miestnika Królestwa małżonki, w asystencji  
i za upoważnieniem tegoż męża swego czynią-  
eej, wspólnie z nim w Warszawie pod N-rem 
15806 zamieszkałej , a zamieszkanie prawne 
do tego interesu i oatego postępowania subha- 
atacyjnego u Ignacego KardnIA ,k iego ,  Adwo­
ka ta  przy S ą lz ie  Apelacyjnym K r ó l e s t w a  p o l ­
skiego^ pod Nr. 1 7 7 !a  zamieszkałego, obrana  
mającej,  w poszukiwaniu sumy rs. 4 2 5 0  z pro­
centem od dnia t Stycznia |8 6 9 r .  l iczącym się 
i kosztów od Eljasza  Wejehleder -, wł«ścicie!« 
nieruchomości w Warszawie pod Nr. 903 poło­
żonej. zaś w Warszawie pod S r .  1048 zamie­
szkałego i zamieszkanie prawne obrane m ają ­
cego, protokułem Michała W acława M ark ie ­
wicza, Komornika przy Trybunale  Cywilnym 
w Warszawie, w dniu 6 (18) Październ ika  1869 
roku sprządzonym, w drodze sądowej p rzym u­
szonego wywłaszczenia, zajętą i zaaresztowaną
została

NIER U CH O M O ŚĆ, 
w Warszawie przy rogu ulic Chłodnsj  i Wro­
niej pod Nr. 903, ua gruucie  emfitrutycznym, 
z którego opłaca się rocznie do Skarbu K r ó le ­
stwa czynszu rs. 7 kop. 1 */a, w gminie M a g i ­
s t ra tu  miasta W arszaw y,  w Cyrkule Policyj­
nym i Administracyjnym VII  (W o lsk im ) ,  pod 
ju n s d y k c ią  Sądu Pokoju  Wydziału II  w War- 
szawie pOiożonś, poszukiwaną wierzytelnością 
by potocz me obciążona, prawem własności do 
egzekwowanego d łużnika  E ljasza  Wejehleder 
należąca,  z>ś za ko n t rak tem  urzędowym przed 
Ja n e m  Jas ińskim  Kejeutem w Warszawie w d 
10 (22) Stycznia  1869 r. zeznanym, Judce  Zy- 
tnclman w tymże domu zamieszkałemu, ua lat 
trzy, to j e s t  od nnia 1 S tycznia  1369  r. do t e ­
goż dnia  i miesiąca 1872 r. za cenę roc*ną rsr . 
3 0 ) ,  w dzierżawno posiadanie Wypuszczona, 
ogólnej  powierzchni g .un tu  ukuło łokci kwadr.  
2590 mieć mogąca.
na gruncie  tej nieruchomości,s toją nas tęp u ją rg  

Zabudowania:
1. Dom masiv z cegły palonej na  wapno o 

par terze ,  z facjatkan-i oraz piwnicą zbudowa­
ny, pod dschem  dachówką karpiówką krytym, 
o trzech kominach murowanych.

2. Dom frontowy z cegły palonej  na wapno 
murowany, o parterze, ó dwóch kominach m u­
rowanych, nad dach dachówką ho lenderką  k r y ­
ty wyprowadzonych.

3. 1 rzystawka z drzewa pod dachem blachą 
krytym, o jednym  kominie murowanym.

— 4. F a rk an  z d rzo ivaszalowany z bram 
skrzydłową.

5. K loaka  na śmietniku z bali postawiona, 
pod dachem gontami krytym, o trzech sede­
sach.

6. Oficyna poprzeczna z drzewa tynkowana 
pod pół  dachem gontami k ry tym , o dwóch ko -  
minach murowanych.

7. Wozowria z bali  w slupy zbudowana, pod 
dachem gontami krytym.

8. Komórki z bali w słupy 
gon t  .mi krytym.

9. Kom orka z bali 
c łem .

. Wlal“ pa  z ceg ły  palonej na wapno po- 
i n.i, pod dachem d ucbónką  holenderką 

ry ym o jednym  kominie murowanym, z p rzy­
stawką drewnianą.
, 41. S tudn ia  balami cembrownna z p rzykry ­

ciem i korbą  drewnianą.
12. Podwórze w p o łow ie  kam ieniem  polnym  

wybrukowane.
W  nieruchomości tej  mieści się 10-ciu lo­

katorów, Z imion i nazwisk, oraz ceny n a j ­
mu uiszczających, w akcie  zajęcia wymienio­
nych.

Obszerniejsze opisanie  powyż zajętej I za ­
aresztowanej nieruchomości,  znajduje się w 
akcie zajęcia u sprzedażą kierującego Ignacego 
Kardolińakiego Adwokata,  w Warszawie pod 
Nr. 1771 a ,  zamieszkałego, zaś zbiór objaśnień i 
warunki sprzedaży w K ancelarj i  P isa rza  Try- 
bunału tu te jszego w Wydziale I ,  z ło iuuej  p rzej­
rzane być mogą.

Zajęcie w kopjach  doręczono:
1. JVY. Kal iks  owi W itkowskiemu, P re z y ­

dentowi m iasta  Warszawy, w Warszawie p«d 
Nr. 462 urzędującemu, na ręce W in c e n t .g o  
Kępińskiego, u rzędnika  tegoż M agistra tu .

2. W . W ojciechow i Brochockiemu, P is a ­
rzow i Sądu Pokoju ^Wydziału I I  w Warszawie, 
tam że pod N-rem 790 urzędującem u, na ręce
w ła s n e .

Obudwom d. 13 (26)  P aździern ika  1869 r. 
Wniesiono do księgi wieczystej powyż a*

rany z bramą dwu-

port pół dachem  

słupy pod pótdu-



ję te j nieruchom ości w W arszaw ie d. 23  Lute* 
go (7  U arca j 1879 wifcu, za* w dniu dzis ie j­
szym  do Księgi zaaresztow ali w K aace la rji 
T ry b u n a łu  tu tejszego  n a  ten  cel utrzym yw a­
n e j ,  w pisanem  zostało.

Pierw sza pu b likacja  zbioru objaśnień  i wa­
runków  sp rzed a iy , odbędzie się na  jaw nej au- 
d jen e ji T rybunału  Cyw ilnego w W arszaw ie, 
w W arszaw ie p o d N -rem  549 posiedzenia swe 
odbyw ającego, o godzinie 10 z ra n s , w W y­
dziale  I, di 24 K w ietnia (6 M aja) 1870 r.

Sprzedażą  kierow ać będzie Ignacy K ardoliń- 
sk i, A dw okat przy  Sądzie A pelacyjnym  Króle 
stw a Po lsk iego , którego zam ieszkanie je s t  wy 
te j  w skazane. ,

( fa rszo w a dn ia  9 (21) M zr-a 1870 roku.
R adca Dworu, Z górski. 

W yw ieszono na tab licy  w sali ustępowe) 
T rybunału  Cywilnego w VV aiszaw ia.

W arszaw* dni* 6 (21) M arca  1870 roku.
Hadca Dworu, Z górski.

Po odbytych trzech publikacjach  zbioru ob .
jakn ień  i w arunków  sprzedały  w dniach  24 
K w ietnia (6 M aja), 8 (2 0 ) Maja i 22 M aja (3 
Czerwca) 1870 r._ oraz pizygotow aw ciem  przy 
sądzeniu w dniu  'lO (22) Lipca 1870 r . ,  n a s tą ­
p iła  ostateczno oprzedat w dniu 28 Czerwca (10 
L ipca) 1871 r., w któ rym  to t  rm inie T ry b u ­
nat nieruchom ości N r. 903 w W arszawie Kle­
mensowi G łębockiem u, Obrońcy przy Senacie ęa 
najw yżej postąpiouą sumę rs. 5 ,298 przysądził, 
porZeńi tenże O brońca zło ty! przeu Pisarzem  
T rybunału  Cywilnego d ek la rac ję , iż w zm ian­
kow aną nii ruchom ość zahcy tow al na rzecz i 
osobę Petroneli P ię tk a , B ronisław a P iętk i oby­
w ate la  m ałżonki, k ló ra  gdy warunków kupna 
nie dopełn iła , .losek Teuenbaum  obywatel 
W arszaw ie pod N r. 331 zam ieszkały, * zam ie­
szkan ie praw ne do tego in teresu  i całego p r 
stępow ania reiicy tacy jnego  u L eona K rysiń­
skiego , P a tro u a  w W arszaw ie przy ulicy Mio 
dowej pod N r. 489e aam iesrkafego, o b rane  m a­
jący , w poszukiw aniu  dwóch sum rs. 450 pod 
Nr. 2 i rs. 150 pod N r. 3 w ykasu hypoteczue- 
go nieruchom ości N r..903 w ) \a ra ia w ie  ubez­
pieczonych, z procentem  od du ia  1 S tycznia 
n. a. 1888 r. od obu tych sura zalegającym , po- 
zyskat pod dniem  29 L ipca (10 S ierpn ia) 1871 
roku św iadectwo P isa rza  T rybunału  Cywilnego 
w V* ar8zaw ie n iedopełn ien ia warouków kupna 
przez P etronelę  P ię tk a  stw ierdzające i na pod­
staw ie takow ego w m yśl a r t . 787 i innych K. 
P. S. przedsięw ziął re licy tac ję  nieruchom ości 
N r. 903 w W arszaw ie n a  ryzyko te jte  P etro -

•neli P ię tk a . _ _ . .
P ierw sza p u b likacja  zbioru objaśni, ń i w a­

runków  sprzedaży re iicy tacy jnej, odbędzie się 
na  jaw nej aud jencji T rybunału  Cywilnego w 
W arszaw ie pod Nr. 549 w miejscu zw ykłych 
posiedzeń w W ydziale 1, d. 10 (22) W rześn ia  
1871 r. o godzinie 10 z ran s.

S p rzedażą  re licy iacy jną  k ie ru je  L eon K ry ­
siński P atron , k tórego zaraieszkauio je s t  wyżej
w skazane. .

W arszaw a d. 13 (25) S ie rp n ia  18 i l  r. 
w z. Ł ąck i, Podpis.,rz

P o odbyciu w dniu 10 (22) W rześnia  1^71 
r. pierw szej publikacji zbioru objaśnień  
warunków sprzedaży reiicytacyjnej n ieiu cn o  
m ości N r. 903 w W arszaw ie p o łożonej, Iry -  
bunał Cywilny w W arszaw ie wyrokiem  w te j­
że  dacie wydianym term in do drugiej publi­
kacji, a zarazem  przygotow aw czego p rzy są ­
d zen ia  pow yższej n ieruchom ości na dzień  
24 W rześni*  (6 Października) 1871 r. g od zi­
n ę 10 z  rana, w m iejscu zw ykłych  posiedzeń  
T rybunału C ywilnego w W arszaw ie pod Nr. 
549, w W ydziale I w yznaczył.

L icytacja  w tym  term inie rozp oczn ie  się  
od sum y rs. 3,532. - -

W arszaw a d. 11 (23) W rześnia 1871 r- 
R. L inow ski.

W. D . 599$. P isarz Trybunału Cywilnego 
to W arszawie.

Stosow nie do a rt. 682 K. P i S. w iadom o czy­
n i iż na  żądanie K azim ierza W alentego M iku­
łowskiego obyw atela z własnych funduszów 
utrzym ującego’się w W arszaw ie pod N r. 1618a 
zam ieszkałego, oraz W alentego M ik laszew skie­
go D oktora praw a i P rofessors S zkoły  Głównej 
W arszaw skiej, w W arszaw ie pod  Nrg )618a 
zam ieszkałego, jak o  głów nego opiekuna n ie ­
letniego A nton iego  W ładysław a M ikułow skie­
go, tudzież M aurycego M ikułow skiego obyw a­
te la , z własnych funduszów utrzym ującego się, 
w W arszawie’ pod Nr. 302 zam ieszkałego, juko  
p r z y d a n e g o  opiekuna powyższego n ieletn iego, 
w imieniu i n a  rzecz tegoż nieletniego A n to n ie ­
go W ładysław a M ikułow skiego działających; 
wszystkich zam ieszkanie praw ne do tego in te­
resu i całego postępow ania subhastacyjnego 
u K onstantego Borzew skiego, A dw okata  przy 
Sądzie A pelacyjnym  K ró lestw a P o lsk iego , w 
W arszaw ie pod N r. 552 zam ieszkałego, obrane 
m ających w poszukiwaniu sumy rs. 1,185 i 450 
z większej sumy rs. 1,380 pochodzącej, obud- 
woiu z procentem  prawnym  ód d. 12 (24) 
C zerw ca 1864 r. i kosztów od Józefy  E m ilji 
Edm undy z C zarneckich  S tępnickiej i E m ilji 
Róży W eron ik i trzech imion C zarneckiej panny 
pełno le tn ie j, w łaścicielek dóbr ziem skich J a ­
w orek, Z przyleglościam i w Pow iecie S iennic­
kim , obwodzie Stanisław ow skim , G ubernji W a r­
szaw skiej położonych tam ie  zam ieszkałych, p ro ­
tokółom  L udw ika W ichrow skiego, K om ornika: 
przy Sądzie A pelacyjnym  K rólestw a Polskiego 
w dniu  8 (20), 9 (21) S tycznia 1869 r. sporzą­
dzonym w drodze Sądowej przym uszonego wy­
w łaszczenia, zajęto i zaaresztow ane zostały

d o b r a  z i e m s k i e

Jaw orek , do k tó rych  jak o  przyległość należą 
Duży B ó r w raz z inuemi przyleglościam i, w po­
wiecie S iennickim , obwodzie S tanisław ow skim , 
gubern ji W arszaw skiej, pod jn risdykcją  Sądu 
P oko ju  w N ow o-M ińsku,. O kręgu Sądowym 
Sienn ckim , gubernji S iedleckiej, pod wzgię 
dem A dm inistracyjnym , a  w gubernji W arszaw  
skiej pod względem Sądowym , w gminie Osso 
wno parafji W ierzbno położone, prawem  włas 
ności do egzekw ow anych d łużn iezek  Jó z efy  
E m ilji Edm undy z C zarneckich E dw arda  S tęp  
nickiego małż. i  E m ilji Róży W eron ik i 3 -cl 
imion C zarneckiej należących i w tychże posia 
daniu zostających, poszukiw aną w ierzytelnością 
liypotecznie obciążone, przybliżonej rozległości 
mórg 1009 prętów  116 m iary now opolskiej o- 
bejm tyącej.

N a gruncie  tych dóbr są następu jące zabu­
dowania:

1. D w ór z drzew a parterow y o piwnicy gon­
tam i k ryty , dwa kominy m urow ane mający.

2. Podw órze, w którym  są klom by z bzu i róż 
dzikich.

3. P iw nica w ziemi z kam ienia polnego mu 
row ana, gontam i k ry ta , przed piw nicą je s t wy 
.staw ka z kam ieni polnych wystaw iona, gonta­
mi k ry ta .

4 . K lo ak a  z drzew a deskam i kryta.
5. D om  z drzew a gontam i k ry ty  z kominem

m urowanym .
g. D zw onek n a  słupie drew nianym
7. Chlew y k u rn ik i i drw aln ia  z drzew a 

kleńcem  kryte.
8. P odw óie  płotem  z żerdzi ogrodzone.
9. O gród owocowy, w którym  uli pszczół 

t fZv pustych, 18 kw atery  warzywne, szpaler 
ijarbowy, drzew owocowych 513 i dwie skrzy 
nie po inspektach, o raz szk ó łk a  drzewek, 
ogród p ło tem  z żerdzi a  w części sztachetam i
ogrodzony,

10 C h l e w y  z drzew a słom ą poszyte.
u . ‘ s tu d n ia  drzewem cem brow ana z żóra 

wiem, kubłem  i drągiem .
12. S ta jn ie  i wozownie jedno 

stanow iące, z drzew a słom ą dekow ane.
,13. Sadzaw ka zarybiosa.
14. S tudn ia drzewem cem brow ana 

wiem, przy k tórej są dwa koryta .
15. O w czarnia z drzew a słom ą pokry ta .
16. S todo ła z drzew a słom ą dekow ana 

k tórej jes t m łockarnia  i sieczkarn ia .
17. 8 to d o ła  z drzew a słom ą dekowana.

18. Spichrz z drzew a śłom ą dekow any.
19 . Czw orak z d r .ew a  słom ą poszyty, z k o ­

minem murowanym.
20. O bora z drzew a słom ą poszyta,
21. Ściana po takifejże obo rze  pozostała-.
22. P iw n ica  z drzew a gontam i k ry ta .
23. Podw órze p ło tem  z żerdzi ogrodzone.
24. T rzy  sadzaw ki, z  ty ch  jed n a  zarybiona.
25. C ztery  kępy chrustu , z ty ch  je d n a  do 

w łościan naeżly.
W ieś Jaw orek  

Zabudow ania w tejwsi są następujące:
26. K arczm a z drzew a słom ą poszyta, o je ­

dnym  kom inie murowanym.
27. Szopa z drzew a słom ą poszyta.
28. O bora  z drzew a słom ą poszyta.
29* K uźnia z drzew a deskam i ob ita  z kom i­

nem m urowanym , przed kuźn ią je s t wystawka, 
w kuźni tej zam ieszkuje F ranc iszek  R um uński, 
k tó ry  za pom ieszkanie i jed en  mórg gruntu  na 
kartofle oraz pó ł m orgi, p łaci dominium rs. 18,

z obowiązkiem w ykonyw ania drobnych reperacji 
bez opłaty.

30. C h a łu p a  z drzew a słom ą poszyta, z ko ­
minem murowanym.

31. Chlew ik z drzew a słom ą poszyty.
W łościan  w tej wsi osiadłych je s t 17 N a j­

wyższym U kazem  uw łaszczonych, z imion i na­
zwisk, oraz ilość g runtu  posiadających.

c) N om enklatu ra, 
albo  wieś Duży B ór.

Przyległość ta  obejm uje ogólnej rozległości 
około m órg 184 prętów  1 1 6, z te j przestrzeni 
należy  do uw łaszczonej T ek li W ąsowskiej m órg 
75, resz ta  zaś 109 m órg prętów  116 posiadają 
prawem  wieczystej dzierżawy, ą  mianowicie: 
bracia  W ielondek około, w łók 2-ch z obowiąz- 
kiom o p łacan ia  wieczystem czasem  czynszu po 
rs. 3 k o p . 60.

Sukcesorów ie Jó z efa  W ąsow skiego  g runtu  
m órg 45 z obowiązkiem  op łacan ia  czynszu ro ­
cznie po rs. 2 kop. 70-

Zabudow ania n a  g ru n tach  tych wieczystych 
posiadaczy, są ich w yłączną w łasnością.

N om enkla tu ra  ta  znajduje się w posiadaniu  
osób wyżej pow ołanych.

Obszerniejsze opisanie powyż zajętych i z a a ­
resztow anych dóbr znajduje się w ak c ie ,za ję ­
cia u  sprzedażą dyrygującego K onstantego 
Borzew skiego, A dw okata  przy Sądzie A p e la ­
cyjnym K ró lestw a Po lsk iego  w W arszaw ie pod 
N r. 552 zam ieszkałego, zaś zbiór objaśnień i 
w arunki sprzedaży w kan ce la rji T ry b u n a łu  tu- 
tutejszego w w ydziale I-ym  złożone p rze jrza­
ne być mogą. *

Zajęcie w k op jach  doręczono:
1. Józefow i S obiepanek W ójtow i gminy Os- 

sow no do k tórej dobra ziem skie Ja w o rek  n a le ­
żą w W ierzbn ie urzędującem u zaś we wsi Cmi- 
n ie zam ieszkałem u, n a  ręce w łasne, d. 1 3 (2 5 )  
M arca 1869 r.

2. Bolesław ow i M iaskow skiem u P isarzow i 
Sądu P o k o ju  w M ińsku tam że urzędującem u i 
zam ieszkałem u, n a  ręce  Ju lja u a  U laniećkiego 
P odp isarza  tegoż Sądu, dn ia  14 (26) M arca 
1869 r.

W niesiono do księgi wieczystej pówyż za­
ję ty ch  i zaaresztow anych dóbr d. 31 M arca 
(12 K w ietn ia) 1869 r. a  w dniu  dzisiejszym do 
księgi zaaresztow ań w K ance la rji T rybunału  
tutejszego n a  ten  cel utrzym yw anej wpisanem 
zostało . .

P ierw sza pub lik ac ja  zbioru objaśnień  i w a­
runków  sprzedaży, odbędzie się na  jaw nem  
posiedzeniu T rybu n a łu  Cywilnego w W arszaw ie 
przy ulicy D ługiej pod N r. 549 o godzinie 10 

r a n a d .  2 (14 ) Czerw ca 1869 r.
S przedażą dyrygow ać będzie K onstan ty  Bo 

rzew ski A dw okat przy Sądzie  A pelacyjnym  
K rólestw a P o lskiego którego zam ieszkanie 
je s t  wyżej w skazane.

W arszaw a d. 14 (26) K w ietn ia 1869 r. 
R adca D w oru, Z górski. 

W ywieszono na  tablicy  w sali ustępowej 
T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie.

W arszaw a d. 14 (26) K w ietn ia 1869 r.
R adca  D w oru , Zgórski.

P o  odbyciu trzech  publikacji zbioru o b ja ś ­
n ień  i w arunków  sprzedaży rzeczonych dóbr 
Jaw o rek  w d .2  ()4 )..C zerw ca , 16 (2 8 )  Czerw ca 
30 Czerw ca (.13) L ipca 1869 r. T ry b u n a ł wy­
rokiem  w d . 30 Czerw, ą  (12 L ipca) t. r. te rm in  
do przygotowawczego przysądzenia dó b r J a ­
w orek z przyleglościam i n a  d .2  (14) W rześ­
niu 1869 r . o godz. 10 z ra n a  wyznaczył 
T erm in  powyższy odbędziesię na  A udjencji 
T rybu n a łu  Cvyyilego w W arszaw ie, pod N. 549 
posiedzenia sw e odbyw ającego w W ydziale 
pierwszym . L icy tacja  zacznie się od sumy rs.
6,000. CiMMa i

W arszaw a d. 19 (31 ) L ipca  1869 r.
P o  odbyciu w dniu dzisiejszym  term in, do 

przygotow aw czego przysądzenia w którym  d o ­
bra Ja w o rek  z przyleglościam i tem czasowo 
K onstantem u Borzewskiom u A dw okatow i za 
summę rs. 6 ,000 przysądzone zostały , T rybunał 
wyrokiem w tymże dniu  zapadłym  term in do ich 
ostatecznego przysądzenia n a  dzień 15 (27) 
P aździern ika  1869 r . godzinę, 10 z ran a  wyz­
naczył. T erm in  powyższy w sku tek  założonej 
apelacji spadł. P o  oddaleniu  sporów  przez Sąd 
A pelacyjny wyrokiem  dn ia  2 (1 4 ) Czerwca
1870 r . i  7 (19) S io rpn ia  r. b . T ry b u n a ł w yro­
kiem  swym ń a illację  popierających o sprzedaż 
zapadłym  term in  pow tórny do ostatecznego 
przysądzenia dóbr Jaw o rek  z przyleglościam i 
n a d z ie ń  19 (31) L is to p a d a  1870 r. godzinę 10 
z ran a  wyznaczył. T erm in  powyższy odbędzie 
się  na  A udencji T rybunału  Cywilnego w W a r­
szawie w W ydziale pierwszym. L icy tac ja  zacz­
nie się od sumy rs. 6,000 lub od %  części 
szacunku tak są  biegłych wykrytego.
W arszaw a d. 26 W rześnia  (8 L istopada) 1870)’. 

P isarz  T ry b u n a łu ,
R adca  D w oru, Zgórski.

p ro w a d z e n ia  su b h a sty  ustan o w io n eg o  o b r a n e , dz ierżaw i P io tr  D zikow ski, w  N o w y c h  G r ą - 1 go obyw atela , ja k o  O jc* i  g łuw nego op e k u * . A n ie l*  W itk o w sk a  w d e b ra c h  ż-ai9w
i t • . i . . . .  i- s » _ - tr  . . —  . ł  i i i :  - . k  n o  n in la fn - .a i  avO i W i lt t .n n i  i P G nli a n n lra ła  irńAwa* K r tm n rn i if  r.nrSAfl Nm ający ch , z m ocy obiigu  u rzędow ego  daty  

19 W rz e ś n ia  u  P aździern ika.) 1867, o raź  
d w ó ch  cesji z dn ia  28 L is to p a d a  (1 0  G ru d ­
n ia )  t. r. i  27 M aja  (8  C zerw cu , 186S rok u , 
p o  d e ręcz i n m  w d. 6 ( 18» L is to p a d a  1870 
n a k a z u  su b h a stacy jn eg o , p ro to k u łe m  K om or­
n ik a  p rzy  T ry b u n a le  Cywilnym  w K a liszu  
W ik to ra  L ip sk ieg o  w d n iach : 12 -(24), 13 
(-25), 14 (2 6 i, 15 (27 , 16 ,2 8 ), 18 (3 0 ., 19 
(31), S tyczn ia , 20 i 22 S ty czn ia  ( i  i 3 L u ­
te g o )  1871 ro k u  sp o rząd z o n y m , w po szu k i; 
w aniu  sum y rse. .17,GOC k o p . 66%: z p ro c e n ­
ta m i, w yżej w ym ienionym  R o tho ltzow i i .via 
m elokow i o i  * irg io jl T eodory  dw óch im ion 
h ra b ia n k i B ie liń sk ie j punny p e łn o le tn ie j 
w ła śc ic ie lk i n iże j w ym ienionych d ó b r  i W ir -  
g in ji A nny  z D o brzyek ieh  B ie liń sk ie j wdowy 
po J a n ie  N epom ucen ie  h rab i B ie liń sk im  d o - 
żyw otn iczk i ty chże  dóbr, » o  wsi G rodźcu  
pow iecie  S łu p eck im  zam ieszk a ły ch  i z a m ie ­
sz k an ie  p iaw u e  o b ran e  m ający ch  n a leżn e j; 
z a ję te  z o s ta ły  nu sp rz e d a ż  w d rodze p rz y ­
m usow ego sądow ego  w yw łaszczen ia :

D O B R A  Z IE M S K IE  
G r o d z i e c  z p rzy leg lośc iam i sk ła d a ją c e  
ię : z  w si i fo lw ark u  G rodziec , fo lw arku  J a n  

no vel Janow o, Z w ierzyńca  p rzy leg ło śc i: M o­
k re , b iu ra  H u ta , N ow a H u ta ; h o lendrów  
B orow iec S ta ry  i N ow y, z wsi i fo lw arku  
K ro likow o, z wsi i fo lw ark u  L ą d e k , z wsi 
fo lw arku  Ł ag iew nik i, o raz  wsi i fo lw ark u  L i- 
p ice, z przylrigłoaeianii! K ućnica, m ły n a  G i> 
śn ica , H o len d ry , K onary , osady "  io ry , H o ­
lend rów , G rądy  s ta re , G rądy  now e, p rz y le ­
g ło ść  W ie lo łę k a  i C isw ick ie  now e i s ta re  
h o le n d ry , k o lo u ja  Nowe Ja n n o , Z ag iiś iik a ; 
p o ło ż o n e  w o k rę g u  P y zd rsk im , pow iecie S łu ­
peck im , g u b ern ji łU lisz sk ią j gm inie Grodziec), 
p a ra l j i  G rodziec i K ró likow o, z w szelk iem i 
z ab u d o w a n ia m i dw orakiem !, in w en tarzem  żyt 
wym i m artw ym  do g ru n tu  p rzyw iązanym , 
zas iew am i, ry b o łó w stw em , polow aniem , p ro ­
p in a c ją , czynszam i; w ogóle z tern wszyst- 
k iera  co ca ło ść  ty ch  d ó b r  s tanow i, bez  ż a d n e ­
go w y łącze n ia . ,

D o b ra  wyżej w ym ienione G ro d z iec  z p rzy - 
li g ło śc iam i m ia ły  je d n ę  k s ię g ę  w ieczy stą  ł ą ­
czn ą , k tó ra  w ro k u  1870 ro z d z ie lo n ą  zo s ta ł*  
n a  c z te ry  o d d z ie ln e  k s ię g i w ieczyste  w K a n ­
ce la rji z iem iań sk ie j w K a liszu  z n a jd u ją c e  się  
a  m ianow icie: 1)  dóbr: G ro d z iec  z p rz y le  
g łośc iam i, 2) L ąd ek  3 ) K ró lików , i 4 ) L a  
g iew n ik i. P o d z ie lo n e  są  na  p ieć  o ddzie lnych  
gosp o d a rs tw . P o d łu g  w ykazów  hyp o teczn y ch  
w ła śc ic ie lk ą  ty c h  dóbr, j e s t  W irg iu ja  T eo ­
d o ra  h r. B ie liń sk a , a  W irg in ja  A n n a  h ra b in *  
B ie liń sk a  m a z a p isa n e  p raw o dożyw ocia. 
Z a jęc ie  z a tem  d o p ełn iono  w p ię c iu  oddzia  
ła c h  n as tęp u jący ch :

O D D Z IA Ł  E  
D O B R A  Z IE M S K IE  

C r u d i t l e e ,  z p rzy leg lo śc iam i: o sa d a  P o ­
le s ie  zw ana , n o m en k la tu ra , m ły n  G u śn ic a  v. 
M o k re , Z w ie rz y n ie c , T a r ta k , to lw ark  Ja u n ó  
v e l Ja n ó w , ko lun je  G rądy  S ta re  i  now e, K o­
n a ry  i W ióry, H u ta  s ta ra  i now a, B orow iec 
s ta ry  i now y, C isw ica s ta ra  i uow a, Z ag u śn i 
c a ,  i  owe J ann o , M okre  k o lo u ja  W ie lo łęk a , 
C eg ie ln ia  w p o lu  p rzy  W ie lo łęce ; p o ło żo n e  
w pow iecie S łu p eck im  o k rę g u  P yzdrsk im  
g u b ern ji K a lisz sk ie j p a ra fji D rodziec , gm i­
n ie  G rodziec , o p ró c z  k o lo n ji W ie io łęk i n a le ­
żące j do gm iny D obroszyn  z po w ia tu  K on iń ­
sk iego . i

F o lw a rk  G ro d z iec  obejm uje  ro z leg ło śc i 
p o d  ogrodam i w łók  2 m órg  21 , pod  zab u d o ­
w aniam i i p odw órzam i dw orsk iem i w łók  1 
m órg 5 p rę tó w  1Q0 , g ru n tu  o rnego  w łók 32 
m . 2 0 , łą k  w ł. l i m .  lO, ł ą k  w le s ie  w ł. 7 m. 
10, g ru n tu  p rzez  ludzi d w orsk ich  używ ane 
go w ł 1 m. 10, p as tw isk  w tók 8 m. 10, Z w ie­
rz y ń c a  ogrodzonego wł. 3 m órg  10, za ro śli m. 
26 p r .  200, wody wł. 1 m 24, bo ru  i la su  ł ą ­
czn ie  z L ip ick im  wł- 49 m '-0, zagajn ików  
po w yciętym  les ie  w ł 65 m. 10 pr. ot); za 
ga ju iaów  brzozow ych wł 3 m 20, d ró g , g r a ­
n ic  i n ieuży tków  w ł 4 m. 20 p r . 20, fo lw a rk  
J a n n o  vel Jan ó w  g ru n tu  o ruego  pod za b u d o ­
w aniam i i ogrodem  łą c z u ic  w łók  10 m órg  5, 
p rę t . 200, ł ą k  wł. 6 m órg  5 ,  w S ta re j H u ­
c ie  g ru n tu  d la  borow ego m órg 9, w W ie lo łę - 
ce  g ru n tu  Ula borow ego i k a rc z m a rz a  m ó rg  
6 ; w ogóle w łok 2 l l  m órg  3 p ię tó w  20 m iary  
n ow opo lsk ie j w p rz y b liż e ń  u  o m u y ch  no 
m e n k la tu ra c h  wyżej w yiuieuionych g run tów  
d w orsk ich  n ie  m a.

W G rodźcu  są  liczn e  zab u d o w an i*  dw ór 
sk ie , w za ję c iu  szczegó łow o  op isane; p a łac , 
g o rz e ln ia  i b row ar z ap a ra ta m i, k u źn ia , o ran - 
ż e r ja , ogrody , oberża,' p a s ie k a  p sz c z ó ł, staw y, 
ła z ie n k a , zw ierzyn iec, o le a rm a , ta r ta k  a  na  
fo lw arku  Ja n n o  zab u d o w an ia  fo lw arczn e  i 
w W ie lo łęce  k a rczm a , o ra z  w C egie ln i p ie c ;  
i zabudow an ia .

W  sku tek  odw ołan ia  się do R ządzącego S e­
n a tu  term in  powyższy spadł, po oddaleniu ta ­
kowego wyrokiem w d. 13 (25) L utego  1871 r , 
T ry b u n a ł n a  ilację pop ierających  w yrokiem  z 
d. 17 (29) M arca  1871 r . nowy term in  do o- 
statepznego przysądzenia powyższych dóbr na 
d. 27 K w ietnia (9 M aja) 1871 f . godzinę 10 z 
ra n a  w yznaczył. T erm in  rzeczony odbędzie 
się na  audjencji T rybunału  Cywilnego w W ar­
szaw ie w W ydziale pierwszym pod N r. 549. 
L iey tacju  zacznie się od sumy rs. 21,419 kop. 
36. V adium  rs. 3,0QÓ.

N astępnym  zaś wyrokiem  n a  ilację zupndłym 
1 7 (29) K w ietn ia 1871 r . nowy term in  do o sta ­
tecznego przysądzenia dókr Jaw o rek  z przyle- 
głościam i n a  d. 19 (31)  M aja 1871 r. godzinę 
10 z ranu w wydziale pierwszym oznaczonym  
został. T erm in  powyższy odbędzie się n a  au- 
d joncji T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie 
pod N r. 549.

L icy tac ja  zacznie się od sumy rs. 21,419 
ko p . 86.

V adium  rs. 3,000.
P isarz  T rybunału ,

R . L inow ski.
Z powodu sporu term in powyższy spad ł po 

Odaleniu k tó rego  przez T ry b  unał, następnie 
przez Sąd A pelacy jny  w yrokiem  z d. 29 L ipca  
(10 S ierpn ia ) 187 l r., T ry b n n a ł / n a  ilac ję  po ­
p ierających  wyrokiem  z d. 8 (2 0 ) W rześnia  
1871 r . term in do osta tecznego  przysądzenia 
powyższych dó b r n a  d. 18 (3 0 ) P aździern ika  
1871 r . godzinę 10 z ran a  wyznaczył. T erm in 
powyższy odbędzie się na  audjencji T rybuna­
łu Cywilnego w W arszaw ie pod N r. 549 w W y­
dziale I . L icy tac ja  zacznie się od suniy rsr 
21,419 kop. 36. V adium  rs. 3,000.

R. L inow ski.

zabudow anie

z żura-

N . D . 5 9 6 0 , P isa rz Trybunał* Cywilnego 
w K aliszu .

S to so w n ie  d o  a r t .  682 K . P . S- w iadom o 
czyni, iż n a  ż ą d a n ie  I z ra e la  R o th o ltz  i J a k ó  
b a  M am elok , h a n d lu ją c y c h  w m ieście  g u b e r  
n ja ln y m  K a lis z u  z am ieszk a ły ch , i z a m ie sz ­
k a n ie  p raw n e  do  teg o  in te re su  w tem że m ie ­
śc ie  K a lis z u  u H ip o liU  G ro d z ieck ieg o  P a t r o ­
n a  przy Trybunale CywilBym K alisk im  do

W  G rodźcu z a ję to  in w e n ta r-  g ru n to w y  o- 
w iec sz tu k  465, koni fo rn a lsk ich  30, wołów 
12, k rów  15. b u h a ja  l, ja ło w izn y  sz tu k  lij 
w ozów  fo rn a lsk ich  6 , sani 7, p ługów  13, ra- 
d e ł 4, b ro n  że lazn y ch  13 i d rew n ian y ch  16J 
m ło ca rn ię  1 i 2 s ie c z k a rn ie  kom p le tn e , w 
zw ierzy ń cu  je le n i 3 , d an ie li 40 , i sa rn  3; 
w Ja n o w ie  ow iec sz tu k  375, ja ło w iz n y  7. 
ź reb ak a  1, m ło c a rn ię  i s ie c z k a rn ię  kom  
p le tn e . . _  _ e t

W  p o sia d an iu  ty ch  d ó b r zo s ta je  w łaśc ic ie l i 
ka  \ \ i rg in ja -T e o d o ra  h rab iam i*  .B ie liń sk a , 
k tó r a  z takow y ch p r.iw em  w ieczysto  czvnszo  
wem: M arcinow i S z to iu b re n n e r m órg 30 M i­
chałow i M encel m órg 7 '/ „  Ju lja u o w i Ż an- 
k ow skiem u m órg  6 0 % , G ustaw ow i B ra n d t 
m órg  3, E dm undow i N ow akow skiem u mórg; 
5, g ru n tu , i G otlibow i K oback iem u łą k i  m órg' 
5, dalej Sam uelow i R e b ig e r m órg 4, W o jc ie ­
chow i B uź m ó rg .4, Gotfridoyąi L ę sk e  m. 3, 
A nnie  D o ro c ie  M ilterow ej m. 3 , K rystyauow i 
L e sk e  m órg 4 W ilhelm ow i F e n g le r m . 4, 
G o tlibow i J e s k e  m. 7 l/ i ,  M ich a ło w i M essel 
m . 2, G otlibow i R ie r  m . 3 , K ry stjan o w i L esk e  
m. 10, G otlibow i R a u sz  m . 5, K rystjanow i 
R e jrnan  m. 4, A ugustow i S p lis tis e r  m. 6 . 
K rystjanow i L ern p k c  m . 5 , G otlibow i I la jd e r  
m . 5, i K arolow i M essal m. 5, g ru n tu  od 
p rz e d a ła ; G ustaw  B ra n d t g ru n tu  m 8 i łą k i  
m  1, M arcin  R ach u j -.-gruntu ra. 20 p r ę t  1 :r> 
n a  C is a icy F ry d e ry k  M ark s , Sum uel M arks, 
G otlib  U a n t8ch e l po 1 m ordze, D an ie l K uk 
Je rz y  B ucbsz  po 2 m or. i K aro l W ojak 3 m or. 
łą k i  n a  ko lon ji S ta re  G rądy  p raw em  w ieczy 
ste j dzierżaw y p o sia d a ją . K aro l Z euger m a 
n ad an y  p raw em  w ieczyste j dz ie rżaw y  w iatrak  
i 3 m orgi g ru n tu  w G rodźcu  egzystu jący , a 
A ndrzej K w iecińsk i ta k im ie  praw em  2 m orgi 
g ru n tu  po siad a , k s . W ojciech  G ó reck i ma 
p raw o z as taw u  44 m órg  182 p r. g ru n tu  * łą  
k ą  w p ro cen c ie  od sum y r s .  1, 162, posiad a ją  
p raw em  w ieczystej dz ie rżaw y  łą k i:  M ikołaj 
B u rz y ń sk i m. 3, W ojciech  Ja k u b o w icz  m 3, 
M ajcher G ruchow sk i m. 3 , G o tfrid  N erling 
m. 3, W ojciech Ja k u b o w ic*  m . 6 , A n to n i J a ­
kubow icz ia. 3, M arcin  R achu j z k o n tra k tu  
prywatnej:®  m a praw o w ieczystej dzierżaw y 
16 m órg g ru n tu  po w yciętym  B orze G ustaw  
B ra n d t g ru n tu  m orgę  1 pr- 90 za  w sią  G rodz- 
cem  p rz y  w ygonie. W szyscy  w ieczyści d z ie r­
żaw cy o p ła c a ją  czy n sze  dw orow i.

B ro w ar z w szelk iem i u ten sy \jam i w G rodz 
cu  dzie rżaw i na  la t  3  K aro l C hm ielew ski. 
E d m u u d  N ow akow ski za jm u je  p rz y  oberży  
m ieszkan ie , 2 m orgi g ru n tu  i je d u ą  m orgę 
łą k i, p ła c i  dw orow i r s  30 , a  H ofm an z 2 ch 
p okoi p łac i ro czn ie  rs . 20. O b erżę  z za ja z ­
dem  dzie rżaw i A n io ł G o rczy ń sk i na  la t  3, 
z 2 m orgam i g ru n tu  i 2 m orgam i łą k i ,  p ła c i 
ro czn ie  r s r .  660, W alen ty  T rzebuchow sk i 
m ieszka w o sad z ie  leśnej P o le s ie  w p ro c e n ­
cie o i  n a leżn e j m u sum y. M ły n  M okre vel 
G uśn ica d z ie rżaw i W ojciech  B iedasiew icz, 
p rzy  ta r ta k u  dom  z g ran tem  dzie rżaw i A n ­
d rze j D rop ik ; J a n  K issm an  p ry w atn ie  m a 
oddane w d z ie rżaw ę  w p ro cen c ie  od sum y 
m ieszkan ie , 6 m órg g ru n tu  i 2 m orgi łą k i  
w G rodźco  P ro p in a c ję  w ko lou ji s ta re  G rąd y

dach J a n  M ilick i, w K o n o rsch  i W ió rach  
E d w ard  K arw ize  w -S ta re j H u c ie  K-u oł gen- 
g « r, w S ta re j Ciswicy Govfrid H ej d e r  w G ro d ź ­
cu  p ro p in ac ję  po tld z ie rżaw i*  K aro i S en g e r 
a w W ie lo łen ce  J ó z e f  Ł ę c z n y  Na N ow ej Ci 
swicy F ra n c isz e k  Ł u c z a k  p ó łto ry  m orgi 
g ru n tu , a. W o jc iech  L&ube dw ie m orgi p r a ­
wem w ieczysto -czynszow em  p o sia d a ją  

O D D Z IA Ł  TI 
I l t t l i K I  L I C H  «•: 

sk ła d a ją c ą  się  z wsi i fo lw ark u  L ip ic e , n a le ­
ż ą  do dó b r G rodźca, p o ło żo ae  w O k ręg u  
P yzd rsk im  P ow iecie S łupeck im  gm inie  G ro­
dziec  p a ra f ji  K ró lików , m ają  je d n ą  łą c z n ą  
k s ię g ę  w ieczystą  z G rodźcem  R ozleg łość  
ty ch  d ó b r j e s t  n a s tę p u ją c a : g ru n tu  oruego  
łą c z n ie  z ogrodam i i pod zabu d o w an iam i 
w łók 4 m órg 10, łą k  m órg  18, d róg , wody, 
rdw ów  i n ieuży tków  m órg  15, razem  w łók  (i 
m órg  13 m iary  now o p o lsk ie j. Z abu d o w an ia  
d w orsk ie ' p o trzeb o m  odpow iednie z n a jd u ją  
się . In w e n ta rz a  niem a. P o z o s ta ją  w p o s ia ­
d an iu  dzierźiiw nem  F ra n c is z k a  S u ch o rze- 
w sk iego , w łaśc ic ie lk ą  ich  je s t  W irg in ja  T eo ­
d o ra  h ra b ia n k a  B ie liń ska , p ro p in a c ją  w o b e r­
ży dzierżaw i Ignacy  P e łczy ń sk i.

O D D Z IA Ł  III 
H U B K I  I .Ą D IK I4  

sk ła d a ją c e  się  z w si i fo lw ark  i L ą d e k , m a ­
j ą  k sięg ę  w ieczy stą , s ą  p o ło żo n e  je.k wyżej 
w O k ręg u  P yzd rsk im  pow iecie S łupecn im  
gm inie G ro o z iec  p a ra fji K ró lików , m a ją  ro* 
ieg łośc i pod  zabudow aniam i dw orskiem i ogro  
darni w arzyw nym  i owocowym  o ra z  podwó 
rzem  m órg  10,. g ru u tu  o rnego  w łók : 10, łą k  
wł 1 m, 8,  p as tw isk  m- 10, z a ro ś li  m 2 , b a ­
g ien  p ia sk u  i n ieu ży tk ó w  m. 4, d ró g  i g ran ic  
m 12, wody m. 5, razem  wł. 12 m. 21. Z a ­
budow ania dw orsk ie  odpow iednie zu a jd u ją  
się . D o b ra  te  dz ie rżaw i A n ton i K o szu tsu i 
od w łaśc ic ie lk i W irgin ji T eo d o ry  h rab ian k i 
B ie liń sk ie j, m ieszka w takow ych  i  p osiada  
w łasue  inw entarze ,

O D D Z I A Ł  IV .
1 1 0 1 4 1 6 %  I *  K O I , 1140% % ' 

sk ła d a ją c e  się  z wsi i fo lw ark u  K ró lików , 
m ające  k s ię g ę  w ieczystą , p o ło żo n e  w o k rę g u  
P y zd rsk im , pow iecie S łup eck im  gm inie G ro 
dz ,ec  p a ra fji K rólików , ro z le g łe  w ogrodach 
w arzyw nych i owocow ych w łók  i , m órg  5, 
pod zabudow an iam i d w o rsu e m i i p o d w ó rza ­
m i m órg  S) p rę tó w  100, w g ittn e ie  o rnym  wł.
20 m. 10, w łą k a c h  m. 20, p as tw isk a c h  wł. 2 , 
m. 27 zaro ś lac h  w ł. I in. 3, p r . 200, b agnach  
p ia sk ach  i n ie u ż y tk a c h  m. 9, la sach  wł. 30 
m. 20, za g a jn ik a c h  wł. 3»  m . 10, drogi, ch i 
g ran icach  wł. l ,  m. 3 p r. 2< 0, w odach m. 15 
p r. 100; razem  w łók  97 m ó rg  12.

Z ab u d o w an ia .d w o rsk ie  g o sp o d a rs tw u  o d ­
pow iednie zn a jd u ją  s ię , in w en ta rze  n a le ż ą  
do w łasności zas taw n y ch  posiad aczy  m ałżo ii 
ków  R u d n ic k ic h . D o b ra  te  p o z o s ta ją  w zaj 
staw nem  p o siadan iu  W ła d y s ła w y  i B o les ła ­
wa m ałżo n k ó w  R u d n ick ich  od sum y rs . 
15,150. W ia tra k  w ty ch  d o b rach  b ędący  
d z ie rżaw i Jó z e f  N ow akow ski i p ła c i  czynsz  
dworowi D z ie rżaw cą  p ro p in ac ji je s t  S en ­
der, w k u źn i m ie sz k a  k ow al d -Mirski T om asz 
^m iechow sk i. W les ie  K ró likow sk im  w ła 
śc iern ika tych  d ó b r  W irg in ja  T e o d a ra  h ra  
b ia u k a  B ie liń sk a  sp rz e d a ła  A dolfow i Kem - 
p n e r  boru m órg 28.

O D D Z IA Ł  V.
D O B K - %  I,.-% !S IK % *rI% II4 1  

sk ła d a ją c e  się  s  wsi i fo lw ark u  Ł ag iew nik i 
m ające  k s ię g ę  w ieczystą , p o ło żo n e  w o k ręg u  
P y zd rsk im  pow iecie S łu p eck im  g u b ern ji K a ­
lisk ie j gm inie  G ro d z iec , p a ra fji K rólików . 
M a ją  ro z le g ło śc i o g rodu  ow ocow ego i w arzy ­
w nego m órg 4, g ru n tu  o rnego  w łók 9 m órg  
4 ł ą k  m. i i ,  pas tw isk  m. ii, z a ro ś li, bag ien  i 
n ie iż y t tó w  m . 24. d ró g , g ra n ic ,i  row ów  m 
23, pod  zabudow an iam i d w o rsk iem i m. 4 , p r. 
200, lasów  czy li o becn ie  zagajn ików  w ł. 14 
ra. 2, wody m. 3  p r . 200, g ru u tu  pod  ceg ieln ią 
i k o p a ln ią  g liny  m. 10 p r. 150, razem  w łók 
26 m. 2 p r. 250., Z ab u d o w an ia  d w o rsk ie  p o ­
trzeb o m  odpow iednie w d o b rach  ty ch  znaj 
d u ją  się . Iu w e u U rz  n a leży  do w łasn o śc i 
d z ie rżaw cy  Z aw ad zk ieg o . D obra  te  p o z o s ta ­
j ą  w dzię rżaw u em  p o s ia d a n iu  Jó z e l*  Z aw adź 
k iego . P ro p in a c ję  d z ie rżaw i K aro l Z eu g e r. 
W łaśc ic ie lk ą  j e s t  W irg in ja  T eo d o ra  h rab ian  
k a  B ieli isk a .

N ą s a u te k  N ajw yższego U k azu  z 1864 r  
w łośc ian ie  w tych  d o b rach  osied li u w ła sz c z e ­
ni zo s ta li i iiu lem nizacja  za  n ieb  w ypłacona. 
W ieś sz a d ę k  m a p raw o  w olnego w rębu  w la  
sach  do d ó b r  K ró likow a i L ip ic e  n a leżąc y ch .

G ra n k e  w ym ienionych w yżej po szczególe 
d ó b r  ze  w szech  s tro n  są  jaw n e  i odznaczone, 
w z a ję c iu  o p isan e

P o d a tk i, chociaż  h y p o te l a  ro zd z ie lo n ą  z o ­
s ta ła , d o tą d  n ie  ro zseg reg o w au e  i takow e 
o p łać*  dom in jum  G rodziec do kasy  pow iato 
wej w K on in ie  w ilo śc i rs. 2,509 ko p . 57 i za  
d z ie rżaw io n ą  w ra ły c h  tych  d o b rach  od r z ą ­
du p ro p in a c ję  rs . 745 kop, 50.

t Szczegółow y o p is  z a ję ty ch  j a k  w yżej dóbr 
z  budow lam i m ieśc i s ię  w p ro to k ó le  za jęc ia  
i w p ió rze  ob jaśn ień , k tó ry  z w aiu n k am i 
sp rz e d a ż y  j e s t  do p rz e jrz e n ia  u  P a tro u a  
sp rz e d a ż  p row adzącego  H ip o lita  G rodzieekie«  
go i u  P isa rza  T ry b u n a łu .

D o zo rcą  sądow ym  u ad  z a ję te m i dobram i 
ustanow iony  B e n ja m in  N ad e l.

P o n iew aż  Iz ra e l R o tb o lz  sum ę sw oję zby ł 
o sob ie  trz e c ie j, su b h a s tę  tę  p row adzi dalej 
w sp ó łe x tra h e n t J a k ó b  M am elok n a  czele  te 
go p ro to k u łu  w ym ieniony za  p ośredn ic tw em  
P a tro n a  H ip o lita  G rodzieck iego , w p o sz u k i­
w an iu  sw ojej n a leżn o śc i rs . 8 ,833 k o p . 3 3 '/3 
w ynoszącej, od W irginji T eodory  hr. B ie liń ­
sk ie j i W irg in ji A nny  h r. B ie lińsk ie j wdowy 
p rz y p a d a ją c e j, n a  sa ty s fa k c ję  k tó re j w raz 
z p rocen tam i i k o sz tam i za ję c ie  pow yższych 
d ó b r  n a s tą p iło .

-P ro toku ł za jęc ia  wyżej z  d a ty  pow ołany  
do ręczo n o  w kop jach : L ó jto w i G m iny G ro ­
d z iec  w G rodźcu  W ojciechow i H in tz  w d  9
( 2 1) M arca 187 L i P isa rzo w i Sądu P o k o ju  
w P y zd rach  Ju lja n o w i B rom skiem u w d. 10
(2 2 ) t . m. i r .  N as tęp n ie  w niesiono takow y 
do ksiąg  w ieczystych  d ó b r G ro d z iec  z przy- 
leg ło śc iam i, tu d z ież  d ó b r L ą d e k , K rólików  i 
Ł ag iew n ik i w d. 26 M a rc a  (6 K w ie tn ia ) 1871 
ro k u , a  w d. 8  (20) K w ie tn ia  teg o ż  r . w k a n ­
c e la r j i  T ry b u n a łu  tu te jsze g o  za reg es tro w an o

S p rz e d a ż  odbyw ać s ię  b ędzie  n a  jaw n ej 
a u d je n c ji T ry b u n a łu  Cyw ilnego w K a liszu  
w p a ła c u  Sądow ym  p rz y  u licy  Jó z e fin a  a  
p ierw sze  o g ło szen ie  w arunków  takow ej na 
s tą p i  n a  te jż e  audjencji w dn iu  2 (1 4  )  C zerw ­
ca  1671 ro k u  o g o d z in ie  10-ej z ra n a  

K alisz  d. 9 : 2 l j  K w ie tn ia  1871 rok u .
W a ru n k i sp rz e d a ż y  t r z y  ra z y  og łoszono  

w d n iach  2 (14) 16 (2 8 ) C zerw ca i 30 C z e r­
w ca (12 L ipca) 1871 ro k u  n a  au d jen c ji T ry ­
b u n a łu . W dniu  2 (14) W rz e śn ia  1871 ro k u  
T ry b u n a ł d o b ra  pow yższe, a  m ianow icie: 
W  oddziale  I  d o b rą  z iem sk ie  G rodziec  i L i ­
p ice  z p rż y le g tnściaro i za  r s r .  50,000, w od ­
d z ia le  II dob ra  L ą d e k  na r s r .  6,000, w o d ­
d z ia le  IH  doo ra  K rólików  za  r s r .  12,000, 
w od d z ia le  IV  d o b ra  Ł ag iew n ik i z a  r s .  7,000 
P a tro n o w i H ipolitow i G rodzieck iem u  p rzygo  
gotow aw czo p rz y są d z ił , a  spory  o n iew aż 

•ność su b h a sty  p rz e z  w yw łaszczane w yniesio ­
ne  pod rygorem  tym czasow ej w ykonalności
/i<ł/ł ,1!ł Tnrm in i?n QłannvT7hi

ii a  n ie le tn ie j có rk i sw ej W ik to rji Teofili 
dw óch im ion ,L ip o w sk ie j we wsi W oli G rzym - 
kow ej. tu d z ie ż  W ilhelm a L ib e lt  oby w ate la  
p rzy d an eg o  o p iek u n a  pow yższej n ie le tn ie j 
we w si Sokołow ie obydw óch w pow iecie Ł o - 
d z iń sk im  zam ieszk a ły ch , a  z am ieszk an ie  p ro  
w nie do te g o  in te re su  u  A le k sa n d ra  C zyń- 
skit-g i P a tro n a  T ry b u n a łu  w K a liszu  o b ra n e  
m ających , od k tó ry c h  te n ż e  P a tro n  staw a  i 
su b h a s ta c ją  d ó b r  Z iem sk ich  Z alew  z p rzy- 
leg łośc iam i w p o sz u k iw an iu  sum m y r s r .  1560

e  oa-
S td o w y

oddalił- T erm in  do stanow czego  p rz y są d z ę  
n ia  oznaczony  z o s ta ł  n a  dzień  19 (31) P a ź ­
d z ie rn ik a  1871 ro k u  godzinę  10 z ran a , 
w k tó ry m  sp rzed a ż  n a s tą p i  w c z te re c h  p o ­
w yższych  oddzia łach , a lic y ta c ja  ro zp o czn ie  
s ię  od sum y do każd eg o  o d d z ia łu  n a  p rzygo • 
tow aw czem  p rzy sąd z en iu  j a k  wyżej p o d a n e j.

K alisz , d. 3 (15) W rz e śn ia  1871 r .
A seso r K o leg ja lny , J .  M 'g ó rsk i

N. D. 5 9 6 3 . P isarz Trybunatu Oywilnego 
w Kaliszu.

S tosow nie do a r t . 682 K. P . 8 . w iadom o 
czyni, iż na ż ą d a n ie  W aw rzyńca L ipow skie-

_ p ro cen tem  ja k i  s ię  na leżn y m  o k a ż e  popiej- 
ra , p ro to k u łe m  K o m o rn ik a  T ry b u n a łu  K om u 
a id a  P in o w sk  ego w dum  4 ( lu )  M aja 1871 f  
sp o rząd zo n y m , n a  m ocy ak tów  u rzęd o w y ch  a 
m ianow icie: 1 ) d n i a ł  16 L ip c a  1852 r .  p rzed  
C elestynem  .Stokow skim  .R e jen tem  w S zad k u  
zezu a u eg o ; 2 ) dw óch  w yjątków  z w ykazu  hy- 
p o teezu eg o  d ó b r  z ie in sk  ch  Z alew  p ie rw sz e ­
go co do d z ia łu  I-go i I ł  go p rz e z  P isa rz a  
K a n c e lla r ji  Z ie m iań sk ie j w K a liszu  d u ia  5 17 
S ty czn ia  1871 r .  w ydanego, a  d rug iego  co do 
p o z y c ji.16 b z  d z ia łu  IV  p rz e z  te g o ż  P isa rz *  
d. 3 ( 15) L u te g o  1871 r. w ydanego; 3) R a d y  
fam ilijnej w in te re s ie  n ie le tn ie j W ik to rji T e ­
ofili dw óch  im ion L ipow skiej d. 10 (32) C z e r­
w ca 1870 r .  w S ąd z ie  P o k o ju  w Ł o d z i n a s t ą ­
p io n e j, z a ję te  z a s ta ły  n a  sp rzed a ż .w  d rodze  
p rzym u szo n eg o  w yw łaszen ia

D O B R A  Z IE M S K IE  
/ ,  % 1. 11 %%, 

sk ła d a ją c e  s ię  z fo lw arku  Z alew , karczm y  
w e w si Z alew ie , o sa d y  k a rc z tm a e j i osady 
k ow alsk ie j w W ygodzie , o raz  Wsiów uw łasz  
czo n y ch  Z alew , L e g e n d z ie  i W jg r  b i, z  k t ó ­
ry ch  w edle w ykazu  iiypo tecznego  L eg en d z in  
z dw óch częśc i A  i B s i ła d a ły  S ię, w raz  * 
w szelk iem i g ru n ta m i,łą k a m i lasam i, p as tw is­
kam i p ro p in a c ją  i w szelk iem i u ży tk am i i słu- 
żące n n  p raw am i, czy li z go lu  z tem  w szyst 
k iem  co ty lk o  ca łość  ty ch  d ó b r  i w łasność  fo l­
w arczn ą  stan o w i i stan o w ić  m oże, z  w y łą c z e ­
n iem  jed y n ie  g ru n tó w  i zabudow ań  n a  u p o sa ­
ż e n ie  iw łasn o śc i u w łaszczo n y ch  w łościan  
p rzesz ły c h . . le i :  od

D obra  te  w ju ry sd y k c ji ' łśądu P o k o ju  w 
S zad k u  T ry b u n a łu  Cyw ilnego w K a lisz u , p ó  
w iecie Ł ask im  g u b ern ji P e tro k o w sk ie j, gm i­
nie L u to m irsk , p a ra f ji M ik o ła jew ice  p o ło ż o ­
n e , o d d z ie ln ą  m a ją  k s ię g ę  w ieczy stą  w K a n ­
c e la r ji Z ie m iań sk ie j T ry b u n a łu  C yw ilnego w 
K a liszu  z n a jd u ją c ą  s ię , w k tó re j  ty tu ł  w ła 
sn o śc i u regu low any  j e s t  n a  egzekw ow aną 
A n ie lę  W itao w sk ą  i p o z o s ta ją  w je j  p o s ia ­
d an iu .

Z abu d o w an ia  n a  fo lw arku  Z a lew  s ą  n a s tę ­
p u ją c e : dw ó r na p o d m u ro w an iu  z  kam ien i 
polnych  i  ceg ły  p alonej go n tam i k ry ty , do 
dw oru  tego  p rzybudow ana j e s t  k u c h n ia  z 
d rzew a  gontam i k ry ta , o g ród  owocowy i wa- 
rzyw ny  w częśc i p ło tem  z  d esek  a  w części 
w ałem  z ziem i o g rodzony , sz o p a  w ty m że  o 
g ro d z ie  do u li d la  p sz czó ł z d rzew a  ułom ą 
z r y ta  o b e jm u jąca  14 u li lecz b e z  p sz czó ł, 
sk le p  rów nież w o g ro d z ie  w ziem i z ceg ły  i z 
d rzew a s ło m ą  k ry ty , k lo a k  z d rzew a deska! 
m i ob ity  s ło m ą k ry ty , dom  p rzy  o g rodzie  N r.
2 oznaczony  z d rzew a  s ło m ą  b ry ty  za  k o n ­
tra k te m  p rz y  w alnym  na  dn iu  i5  S ie rp n ia  
1870 r, sp o rząd z o zy in  w ydzierżaw iony  A nto  
n iem u P a z ib o t o g rodsikow i w raz z z iem ią  
pod ogrodem  na  la t trz y  p o czy n a jąc  od S go 
M ic h a ła  1870 r . z a  czy n sz  d z ie rżaw n y  w 
p ierw szym  ro k u  n a  ra. 15; a  w n a s tę p n y c h  la  
tach  u a  r s  30 u stan o w io n y , obok czego m a 
obow iązek  d aw an ia  dw orow i p o trz e b n ą  ilość 
w łoszczyzny , o raz  m arch w i p ó ł k o rc a , b u ra ­
ków  2 k o rc e  i c eb u li p ó ł  k o rca , za  co m a o  ł 
bow iązek  u trzy m y w an ia  n a  p ań sk ie j o b o rze  
2 krow y, a  w d o d a tk u  o trzy m u je  je s z sz e  od 
dw oru g ru n tu  3 p rę ty  ua  k a r to fle  j  1 zagon  
na  len , s tu d n ia  balam i ocem brow ana z ż u ra ­
w iem , s ta jn ie  i w ozow nia z d rz e w a  gon tam i 
k ry te , czę ść  b u d y n k u  tego , k tó ra  św ieżo  w 
p ro ste j liuji takow ego  pob u d o w an ą  z o s ta ła  i 
ca łość  stanow ić b ęd z ie , o b ecn ie  j e s t  n ie  po 
k ry tą , ow czarn ia  i obory  z  cegły  p a lo n e j, su ; 
rów ki i kam ien i po lnych  pod jed n y m  dachem  
d rau icam i k ry te , pom iędzy  p ow yższem i b u ­
d y n k am i p o p rzep ro w ad zan e  są  p ło ty  z d esek , 
sp ic h rz  w częśc i z  cogły  palonej w s łu p y , a  W 
części z d rzew a  s ło m ą  b ry ty , s to d o ła  4 k l- -  
p isk a eh  z  cegły  p a lo n e j sło m ą k ry ta  w k tó re j 
u rzijdzo iią  j e s t  m aszy n a  m ło c a rn ia  w i om ple- 
cie, p om iędzy  pow yższem i budynkam i s ą  p ło ­
ty  z d e se k .d a le j p rzy  d ro d z e  we w si Ź alew  
je s t  c h a łu p a  tr o ja k i  N r. 4 o z n acz o n a  % d r z e ­
wa sło m ą  k ry ta  z am ieszk  ła  p rze*  s łu ż b ę  
d w o rsk ą , dom  k a rc z m a  Nr, 3  o zn aczo n y  z 
d rzew a s ło m ą  k ry ty  zam ie śz k a ły  p rz e z  ludzi 
d w o rsk ich , w yszynk  tru p k ó w  d w o rsk ich  w 
takow ym  prow adzi J ó z e f  K acp rzak , k tó ry  ty ­
tu łe m  w ynag ro d zen ia  za  p ro w ad zen ie  szy n k u  
o trzy m u je  4 p rę ty  T o li na  k a r to fle  obok te j 
karczm y .

W  kolou ji czy li wsi W ygoda są  zabudow a­
n ia  dw orsk ie  n as tęp u jące :

K a rc z m a  łą c z n ie  z za jazd e m  p o d  jed n y m  
d ach em  daw niejszym  N r. 3 a  te raźn ie jszy m  7 
o znaczo n a , z ceg ły  p a lo n e j, je d n a  s tro n a  da  
chu  gontem , a  d ru g a  s ło m ą  k ry ta , w k tó re j 
m ieszk a  i szyn  kuje tru n k i d w o rsk ie  K aro l 
N ow acki, o d ra b ia ją c  dw orow i b e z p ła tn ie  2, 
d n i w ty d z ień  rę c z n ie , z a  co o trzy m u je  od 
dw oru  p rzy  te j k a rczm ie  trz y  m orgi g ru n tu , 
s to d o ła  p rzy  pow yższej k a rc z m ie  z  d rzew a 
s ło m ą  k ry ta , k u źn ia  daw nie jszym  Nr. 4 a  t e ­
raźn ie jszy m  2 o zn aczo n a , z  d rzew a gon tam i 
k ry ta , w k tó re j m iesz k a  F ra n c is z e k  M ali­
now ski kow al, k tó re g o  w szy stk ie  n a rz ę d z ia  
k o w a lsk ie  s ą  w łasnością , k tó re n  sto so w n ie  
do k o n tra k tu  z  d. 28 M a rca  1870 r. m a sobie 
oddany  g ru n t  o bsiany  ży tem  o k o ło  m org i 1 , 
ob o k  tego  p o b ie ra  od dw oru  o rd y n ac ją , za  
co m a  o b o w iązek  w sz e lk ą  d w o rsk ą  ro b o tę  u 
sk u ie c z n ia ć  b ezp ła tn ie .

R o z leg ło ść  o gó lna  p o w ierzchn i d ó b r z a ję ­
tych  do dw oru  n a le ż ą c a  w ynosi ogó lnej m ia 
ry  now opolsk ie j o k o ło  w łó b  26, g ru n ta  są  
k lasy  I I , I I I ,  IV  i V .

G ru u ta  n a  m ocy N ajw yższych  U kazów  na, 
u p o sa ż e n ie  i w łasn o śc i w łośc iau  d ó b r  ty c h  
p rz e sz łe  i. w d z ia le  I w ykazu  h y p o teczn eg o  
n a  rz e c z  ty ch że  w łośc ian  o d k reś lo n e  w ynoszą  
łą c z n ie  m órg  158, p r . 198, k tó ry m  to  w ło śc ia ­
nom  n a  g ru n ta c h  d w orsk ich  fo lw arcznych  
żad n e  słu ż eb n o śc i n ie  s łu ż ą  G ru n ta  ty chże  
w ło śc ian  od  g ru n tó w  d w orsk ich  fo lw arcznych  
są  odsegregH w ane m iedzam i i d ro g am i o d g ra ­
n iczone,

D o b ra  te  g ra n ic z ą  n a  w schód z  dobram i; 
P rusinow ice , n a  p o łu d n ie  z  d eb ram i Ż ytow i- 
cam i i do b ran e  Janow ice , n a  zach ó d  z d o b ra ­
mi M iko ła jew ice  i n a  p ó łn o c  z dobram i P ru  
s inow iczki i d ob ram i L u to m ie rsk , pom iędzy  
k tó re m i to  dob ram i, a  dobram i za jm u jącem i 
s ię  Z alew , g ran ice  stanow ią , k o p ce , m iedze  
g ra n ic z n e  i d rog i, w szczeg ó ln o śc i od g ran icy  
d ó b r są s ie d n ic h  M iko ła jew ice  g ra n ic ę  s ta n o ­
wi t r a k t  b ity  z m iasta  Ł a sk u  do osady  K on­
stan ty n ó w  p ro w ad zący .

O dleg łe  aą  od m- P ab ian ice  w io rs t i 2, m ia ­
s ta  pow iatow ego  Ł a s k u  w io rst 17, m ias ta  
g ubern ja lnego  P e tro k o w a m il 7, ra. Z duu- 
sk ie j-W o li m ii 4 . m ia s ta  pow iatow ego S ie ra ­
d z a  m il 6 , m ia s ta  g u b e rn jU n eg o  K a lisz a  mil 
13, m ia s ta  pow iatow ego  Ł odzi gdzie  je s t  s ta - : 
c ja  d ro g i ż e lazn e j m il 3. In w e n ta rz  żywy i 
m artw y n ą  g ru n c ie  d ó b r  ty ch  obe  m ie zn a jd  u- i 
ją c y  się  j e s t  tak i: ko n i roboczych  12, w ołów
5, k ró w  do jn y ch  13, ow iec o ko ło  s z tu k  3C), 
m aszy n a  m ło c a rn ia  k o n n a , m ły n ek  do  czy -1 
sz czen ią  zboża , wozów fo rn a lsk ich  4, p ługów
6, r a d e ł  5, snń  b osych  2, b ro n  10, sk rz y ń  do 
k a r to fli  ?.

W ysiew a s ię  ro czn ie  p szen icy  k o rcy  20, 
ż y t*  ko rcy  9 6 , jęczm ien ia  k o rcy  20, g ro ch u  
k o rcy  20, ow sa k o rcy  120, ta ta r k i  k o rcy  10, 
rz e p a k u  k o r. 1, siem ien ia  konop n eg o  i ln ia ­
nego  g arn cy  24, k on iczyny  ko r. L w y k i i m ie­
sz an in y  n a  p a sz ę  k o r . i ,  k a r to fli ko r. 80.

P o d a tk i do k a s y  okręgow ej Ł o d z iń sk ie j o- 
p ła c a n e  ro czn ie  w ynoszą  rs . 206 kop. 
w łaśc ic ie lk ą  b y p o teczn ą  za ję ty ch  d ó b r  je s t

m ie sz k a ła , k tó re j K o m o rn ik  z a r s ą d  
-oddał.

Szczegółow y o p is  d ó b r  r s ję ty c n  zn a jd u j#  
-się w profosittle z a ję c ia  I  u  p o p ie ra ją c g o  
sp rz e d a ż  P a t r o n a  A le k sa n d ra  C zyńsk iego  
w K a liszu  i b ió rz e  P is a rz a  T ry b u n a łu , g d z ie  
ze  zb io rem  o b ja śn ie ń  i w arunkam i p r z e j r z a ­
ny być m oże

P ro to k ó ł t a ję c ia  d o rę c z y ł woźny d- 24 M a ­
j a  (5 C zerw ca) 1S7 i r  W ó jto w i gm iny L u to ­
m ie rsk , k a n ć e la r ją  w o sa d z ie  L u to m ie rsk  
m ającem u  n a  rę c e  zas tę p c y  W ójta  F e lik sa  
P aw łow skiego ław niku . P isa rzo w i S ą d u  P o ­
ko ju  w S zad k u  Józefow i G adom skiem u teg o ż  
d n ia , n a s tę p n ie  z a ję c ie  to  d o  k s ię g i w ieczy­
s te j d ó b r  Z alew  w d. 4 (1 6 ) C zerw ca 1871 r .  
w n ,esione , a  d  18 (30) C zerw ca 1871 r  w 
k s ię d ze  p rz e z  P isa rza  T ry b u n a łu  C yw ilnego 
w K a liszu  u trzym yw anej za reg estro w an #  z o ­
sta ło .' v/aftoiz ob iiia tia lA i

S p rz e d a ż  odbyw ać się  będzie  na  au d jen c ji 
T ry b u n a łu  Cywilnego w K a lisz u  p o s ie d z e n ia  
sw ego w p a ła c u  Sądow ym  p rzy  ulicy Jó z e S  
p a  odbyw ającego.

P ie rw sze  o g ło szen ie  w arunków  sp rz e d a ż y  
i licy tac ji o d b ęd z ie  s ie  n a  au d jen c ji r z e c z o ­
nego T ry b u n a łu  w ił. 4 (16) S ie rp n ia  r . b . o 
g odzin ie  10 z rana.

Po odbyciu  trz e c h  p u b lik ac ji w arunków  l i ­
cy tacy jn y ch  do sp rzed a ży  w d rodze  p rzy m u ­
szonego  w yłu8żczen ia  dó b r Z alew  w d n iach  4 
(1 6 )  S ie rp n ia , 1 8 (3 0 )  S ie rp n ia  i t  (13) W rz e ­
śn ia  r . b. tu rm in  do tem czasow ego  p rz y są d z ę  
n ia  rzeczo n y ch  d ó b r  n a d  1 9 (3 1 )  P a ź d z ie r ­
n ik a  r. b. g odzinę  10 2 ra n a  w yznaczony  zo 
s ta ł.

P o p ie ra ją c y  sp rz e d a ż  za  d o b ra  rzeczo n e  
p o d a je  rs . 5,000.

K alisz  d. 1 (13) W rz e śn ia  1871 r.
A se so r K o leg ja lny , J .  M igórskl

N . D. 5999. P isarz Trybunału Cywilnego 
w Płócien.

W  zastosowaniu się do a rt. 6*2 K. P . S . p o ­
daje do wiadomości, iż n a  żądanie W alentego 
Rościszewskiego w łaściciela dóbr Sobow a, w te j­
że wsi O kręgu L ipnow skim  aam ieszkalego, a 
zam ieszkanie praw ne do ca łego  postępow ania 
subhastacyjnego obrane m ającego u W ład y sła ­
w a R utkow skiego P a tro n a  przy T ry b u n a le  Cy­
wilnym w P ło ck u  w. temże mieście zam ieszka­
łego, w poszukiwaniu sumy rs. 6,000 ja k o  re- 
sztującego szacunku z kup n a  części dóbr My- 
słakow o W ielk ie  lit. B . pochodzącej, z p rocen­
tem prawnym  i kosztam i od B eera  M ajera  N e j­
m an, w łaściciela lasu na  M ysłakow ic Podolem  
zwanego, w mieście M ław ie zatniesakałego i 
tam że zam ieszkanie obrane m ającego, według 
księgi wieczystej dóbr M yslakow o W ielk ie, pro 
tokólem  Jó zefa  L ubinkow skiego K om ornik* 
przy T ry b u n a le  Cywilnym w P łocku  w dniu  2S 
Lutego (7 M arca) 1871 r .  rozpoczętym , a  w 
dniu 25 L u tego  (9 M arća) t . r . ukończonym , 
zajęty został n a  sprzedaż w drodze p rzym uszo­
nego w ywłaszczenia

H anul gruntu  % lasem  
czyli część ziem ska od dóbr M ysłakow o Wie! 
kie odcięta lit. B. oznaczona P odole zwana, do 
w łasności B eera  M ajera N ejm an należąca, w 
posiadan iu  i zarządzaniu  jego  zostająca, p o ło ­
żona w gm inie Skępe p ara tji L igow o w O k rę­
gu Sądu Pokoju  L ipnow skiego, w odległości od 
daw niejszego m iasta  a  teraźniejszej osady S k ę ­
pe m il 2, o d  m iasta  okręgow ego i powiatowego 
L ip n a  mil S, od m iasta powiatowego S ierpca 
m il 3 ,  -,-J i - i

N a części te j znajdu ją  się następu jące zabu­
dowania:

a ) W  pierwszym siedlisku: t .  Dom m iesz­
k alny  z drzew a pobudow any, dachem  słom ia­
nym pokry ty , o sześciu izbach czyli m ieszka­
n iach , w k tórych  m ieszkają w łaściciel B eer, 
M ajer N ejm an i jego  służący. 2. D om ek m ały 
z drzew ad obudow any deskam i pokry ty , zam iesz­
k a ły  przez  służących dw orskich, w blizkości pier- 
wszegodomu. 3. D om ek mały czyli b a ra k  z bali 
pobudow any, obladram i pokryty . 4. Szopa z 
drzew a dachem  słom ianym  pokryta. 5, S ta jn ia  
z drzew a dachem  słom ianym  k ry ta , a obok niej: 
6.' W ystaw a czyli w ozarka z drzew a i obladrÓw 
na slupach, po k ry ta  także obladram i, do z a ta ­
czania porządków  gospodarskich . 7. D rw alnia 
z drzew a słotną k ry ta . 8. Sklep  w ziemi z d rze ­
wa obladrów  wydylowany, ziemią obsypany. 9. 
S tudn ia balam i ogrodzona z żurawiem i d rą ­
giem do  ciągnienia  w ody.-

b )  W  drugiem  siedlisku: 1Q. S todo ła z d rz e ­
wa o dwóch k lepiskach dachem  słom ianym  po­
k ry ta , w k tó rej je s t sieczkarni* d rew niana  o 
dwóch kosach . 11. B a rak  z drzew a obladrów  
postaw iony, z dachem  obladram i i ziem ią po­
k rytym , zam ieszkały przez służąęych dziedzica, 
a  obok niego: 1*. T rzy  chlew iki z drzew a ob ­
ladrów  i obladram i również pokry te . 13. B a ­
ra k  drugi z drzew a obladrów  z dachem  o b la ­
dram i pokrytym , zam ieszkały przez W alte ra  
torfiarza, k tó ry  m ając  dodanego g run tu  pod 
kartofle m órg je d e n , pbow iązany jes t za  to  k o ­
pać to r f  zą w ynagro dzeniem  po złp. 2 g r . 18 
czyli kop. 39 od k la f  try . 14. S tudn ia halam i 
w ygrodzona.

S iedliska są  dwa, k tó re  wraz z  gruntem  znaj­
dującym  się pod  zabudow aniam i wyżej op isany­
mi i  podwórzem  w pośród tychże będącym , obej­
m ują przybliżonej rozległości około  m orgów 2 
prętów  120.

O gródek m ały przy domu dw orskim  płotem  
z drągów  ogrodzony, zaw ierający drzew ek ow o­
cowych 7, obejm uje około  prętów  80.

G ru n ta  orne w ykrudow ańe z boru, nie są je ­
szcze pod weględem gospodarskim  uregulow a­
n e , część ty lk o  po la  od  granicy M ysłakow a za­
s ia n a  jest żytem, a  resz ta  gruntu  om ego  zosta­
w iona na  pola jarzynne. i ugorow e, położona 
jes t pod  gran icę wsiów Ź ród ła  i Skępe; grunt* 
te  obejm u ją  przybliżonej rozległości oko ło  rnor- 

ogeelr fllkjitpirS v jo i 'i  *ra e rw o aa lA  jń  ’ ’ «
L as w którym  znajduje się drzewo sosnowe 

m łodociane zw ane Zagajnikiem , położony pod 
gran icę wsi Ź ródeł i dóbr Skępego, obejm uje 
p rzybliżonej rozleg łości o ko ło  m orgów  481' 

K aw ał g run tu  na  którym  odbywa się kopanie 
torfu, obejmujfe oko ło  m orgów  27 prętów  1QQ, 

N ieużytki stanow ią: kaw ał g run tu  b ło tn iste ­
go §Tzy  to rfiarn i, obejm ujący około  m orgów 6 
prętów  120; g ru n ta  po  wyciętym lesie odłogiem  
leżące, przy g ru n tach  o rnych położone, ob e j­
m ujące przybliżonym  sposobem  około m orgów 
87. Tym  sposobem  ogólna rozg leg łość kaw a­
ła  g run tu  z  lasem , czyli części ziem skiej od 
d óbr M ysłakow o W ielk ie  odciętej lit. B , ozna­
czonej, Pod yle zw anej, wynosi oko ło  morgów 
249 p rętó  w 120 czyli włów 8 m orgów  9 prętów 
120 m iary now opolskiej.

L udności w iejskiej an i uw łaszczonych w ło ­
ścian n a  powyższym gruncie niem a.

Inw entarz  gruntow y n a  pom ienionej części 
ziem skiej stanow ią: k o n i roboczych 4, wołów 
roboczych 4, krów  2, wozów szybow anych 2, płu 
gów do upraw y ro li z żelazam i 4, d rabi żniwnych 
do zwózki zboża 4.

G ru n ta  o ja k ic h  wyżej mowa, gran iczą n a  
wschód z grun tam i wsi M ysłakowo W ielk ie do 
G in tera , n a  południe i zachód z dobram i Skęp 
skiem i do Z ie lińskiego, a  n a  północ z dobram i 
Ź ród ła .do  D obrow olskiego należącem i 

Z  gruntów  ty ch  opłaea się podatków  sk a rb o ­
wych rocznie w ogóle rs. 35 kop. 51 % , * z a ­
ległość w p o d a tk ach  wynosi w ogóle rs. 16 
kop. 2 0 '/2.

P ro to k ó ł zajęcia doręczono w kopjach: 1, L u - 
dwikowi Siniarskiem u P isarzow i Sądu P oko ju  
w L ipn ie  i 2. G otlibow i K rzesińskiem u W ójto­
wi gminy Sketnpe, obu w dniu 19 (3 1 ) M a rca  
1871 r.

A k t zajęcia wniesiono do księgi wieczystej 
dóbr ziem skich M ysłakow o W ielk ie  lit. B . w 
O kręgu  L ipnow skim  położonych, w dnin  23 
K w ietn ia (5 M aja) r. b., a  w dn iu  dzisiejszym 
do księgi zaaresztow ań w k ancelarji P isarza  
T rybu n a łu  utrzym yw anej.



Pierw sze ogłoszenie zbioru objaśnień w arun­
ków licytacyjnych przygotow anych do sprzeda­
ży w drodze przym uszonego w ywłaszczenia czę­
ści ziemskiej od dóbr M ysłakow o W ielk ie  odcię­
tej lit. B . oznaczonej P odole zw anej, odbędzie 
się n a  aud jenęji T rybunału  Cywilnego w P ło c k u
0  godzinie 10 z ran a  w dnin 22 Czerw ca (4  L ip  
ca ) 1871 r.

P ło c k  d. 5 (1 7 )  M aja 1871 r.
. _ A sesor K olegjalny, A . B ielski.

W yw ieszono n a  tab licy  w sali ustępow ej T ry ­
bunału  Cywilnego w P łocku .

P ło ck  d. 5 (17) M aja  1871 r.
A sesor K olegjalny , A . B ielski.

Po  odbyciu ' pub likacji w arunków  licy tacy j­
nych, w term inie przygotow aw czego przysądze­
n ia  tych dóbr M ysłakow o W ielk ie  lit. B . P o d o ­
le zw anych w dniu dzisiejszym odbytym , dobra 
te przygotow aw czo przysądzone Zostały W łady­
sławowi Rutkow skiem u P atro n o w i przy T ry b u ­
na le  tutejszym  na  własność za sumę rs. 7,500
1 term in  do stanow czego przysądzenia oznaczo­
ny został na  dzień 7 (19) S tycznia 1872 r. go­
dzinę 10 rano  n a  aud jencji tutejszego T ry b u n a ­
łu , w którym  licy tac ja  rozpocznie się od sumy 
rs. 7,500.

P ło ck  d. 3 (1 5 ) W rześn ia  1871 r.
A sesor K oleg jalny , A . B ielski.

N . I) . 5997. P raw nie za ję te  o b jek ta , jak o  
to: kolczyki z ło te  z ran tam i, k anapy , k rzes ła  
kom ody, stoły, - łóżka, odzież m ęzka i żeńska, 
w W arszaw ie na p lącę  targow ym  M uranów , 
w dniu IG (9 8 )  o godzin ie 11-ej z ra n a , na  
p lacu  targow ym  R ynek  S ta reg o  i l ia s ta ,  w dniu 
17 (29) W rześn ia  1871 r. o godzinie U  z ran a  
i na placu za Ż elazną B ram ą, w dniu  17 (29) 
t. m. i r. o godzinie 3-ej z południa, p rzez  pul- 
b liczną licy tac ję  sp rzed an e  będą.

O. Zawadzki, K om orn ik .

N. D. 5995. P ra w n ie  za ję te  ruchom ościprzeż 
publiczną licy tację  sprzedane będą, a miauowi-
cie dnia 14 (26) W rześnia r . b. o godzinie 11 
z tan a  na  p lacu  targow ym  za Ż elazną B ram ą 
w W arszaw ie pianino p a lisandrow e, m eble pa- 
l^aandrowe, mahoniowe, zegary  i t. p . ,  a dn ia  
20 W rześnia (2 P aździern ika) r. b. o godzinie 
11-ej na p lacu  Sewerynów w W arszaw ie, meble 
różne , sam ow ar i t. p. przedm iota.

W . Ezew nicki, K om orn ik .

N. D . 5994. P raw n ie  za ję te  p rzedm iota, to 
je s t g arderoba m ęzka, b ielizna, kam aszki, pa- 
raso l, m eble jesionow e, sosnowe, m achoniowe, 
lustra , sprzedane będą przez pub liczne licy ta ­
cje w W arszaw ie n a  targach : pod trzem a K rzy ­
żami w d. 14 (26) W rześn ia  r . b. o godzinie 10 
z ran a , w rynku  S tarego  M ia sta  w d. 1 7 ( 29 ) 
W rześn ia  r . b. o godzinie 12 w po łu d n ie  i na 
M uranow ie w d. 22 W rześn ia  (4 P a źd z ie rn ik a )  
T. b. o godzinie lo  rano .

A . N ow icki, K om orn ik  pod N r. 543.

N. D . 5959. W  dniu 15 (2 7 ) W rześn ia  
1871 r . o godzin ie  10-ej z ran a , n a  targu  G rzy­
bów , ruchom ości w zastaw  dane ja k o  to: 
płaszcz wojskowy- i ko lczyk i z ło te  s ta re , wmoc 
postanow ien ia  Sądu. W  dniu 16 (28) b. m. 
ro k u  o godzin ie  10-ej z ra n a , w R ynku  S ta re  
go m iasta  p raw nie za ję te  ruchom ości ja k o  to: 
m oble m achoniow e, jesionow e, g ard ero b a , róż­
ne  naczynia, lu s tra  i t. p. W  dniu  17 (2 9 ) 
b . (p. i r ,  o godzinie 10-ej z ran a , n a  targ u  za 
ż e la z n ą  b ram ą, m eble m achoniow e, fo rtep ian , 
w tymże dniu o godzin ie 11-ej z ra n a  na  targu  
Grzybowy w zastaw  dane szalo w ełniane, b ieli­
zna,^ wmoc postan o w ien ia  Sądu, przez publicz-i 
ną  licy tac ję  sp rzedane zostaną .

Pawłowski, K om orn ik . i
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K ojnem czift A e c e c n p i, /KiiiHHeucKii!.

• •
*W d epozycie  S%du tu te jsz e g o , z n a jd u ją  s ię  

n ie k tó re  rz e c z y  p ew nej o sob ie  zakw estjono - 
w ane a  m ianow icie :

1. T rz y  p ow łoczk i czerw one.
2. D w an aśc ie  c h u s te k  do nosa .
3. P ie c z ę ć  od la k u  m o sięż n a .
4. T rz y  d ro b n e  sz tu k i s ta re j  m onety
5. P o rtm o n a  w k tó re j  trz y . g ro sze .
6. Dwie fo to g ra fje .
7. K rz y ż y k  z ło ty  z a sz y ty  w sk a p le rz u .
8. O bcęgi
9. D w a k lu c z e . 1
10. R ó żn e  lis ty .
11 . B ia ły ch  fa jansow ych  gu z ik ó w  p rz e sz ło  

trz y  tuz iny .
W zyw a p rz e to  w ła śc ic ie la  w ym ienionych 

rze c z y , ażeb y  w p rzec iąg u  d n i 30, ra c h u ją c  
od d a ty  n in ie jszego  o g ło sz en ia , z dow odam i 
w łasn o ść  jeg o  u sp raw ied liw ia jące m u  do S ą ­
d u  tu te jsz e g o  z g ło s ił  się  po o d b ió r  takow ych . 
Po  up ły w ie  bowiem  o zn aczonego  cza su  z r z e ­
czam i tem i p o d łu g  p raw a p o stą p io n e m  b ę ­
d z ie . »>
W a rsz a w a  d. 24 S ie rp . (5  W rz e śn ia )  1 8 7 D r.

S ęd z ia  P re zy d u jący , c
A se so r  K o leg ja lny , ż y z n ie w s k i.

Płocku zamieszkałego, obecnie z pobytu nie 
wiadomego, ażeby dla złożenia tłomaczenia 
w własnej sprawie stawił się  w Sądzie tutej 
szym w ciągu dni 30, lub w tymże terminie o 
miejscu teraźniejszego pobytu doniósł, wra 
zie bawiem przeciwnym dalsze środki 
wne przedsięwzięte zostaną.

Płock d. 16 (28) Sierpnia 1871 r.
Podsędek, Bnkowicki.

pra

D- 5996. W  dniu  16 (28 ) W rześn ia  r , b . 
o godzinię l u z  ran a  zaczynając, sprzedaw ane 
będą przed podpisanym  R ejentem  w ̂ W arsza­
wie naprzód w sklepie w dom u pod N r. 1813 
daszki, skórzanne, papierow e, podpink i jedw a­
bne, k okardy  w ojskow e, fe lba , pud ła  i t. p. a 
potem  w domu pod N r. 1798; w m ieszkaniu 
różne m eble; naczynia kuchenne, b ie lizna  m ęz­
k a  i t. p., przedm iota, do spadku  po M en d lu  
W yszogród należące, a  to z m ocy uchw ały 
rady  fam ilijnej, i upow ażnienia J W . P rezesa  
T ry b u n a łu  Cywilnego w W aszraw ie , o raz n a  
żądanie O pieki n ieletn ich .

W . H elcm an, R ejent.

N , D. 5751. C y ,p , I lć n p a e a m e .tb tiu h  
Uo. ia n iu  I I .  ho R a p  m a n t ■
2o A urycTa (7 M as) c. r .  npenpouo)K 4 eno 

TpaHciiopTHblVb 110pH4 K0 .n1  1131 roi>»4 ą 
B-iohh Hl Upas ien iu  Bohra I n  m m  ' l u c r e ,  
ó e j i  ucHKaro /leriiT hiM aniounaio  B lina, men- 
n jtiiiy , - f l r i  0 K040  40, bojocob®  Ternio py- 
c b i n ,  p o c ra  B o c p e jo m e H iia ro , Te locaom e- 
niii yMepeuiiai o, o4®Tyto ui, iiopum iuyio  106 
ay , n a w ia n i ,  p y ń a iy , K oropsii b t j  m eiiuin- 
Ba Ha3Bana ceón M apminoit) B ap y cceB l, npp- 
iicxo4 flineio 1131 i.Miiiii,i 'I n a n e , a oy.jyuH 
1131 4 aBna o.ąepmiiMa óimujiisio, na 4 pyro ii 
4 s 111.yM ep.1a. V ..

Ho T am . k s k i  110 iiane4 ennoH cnpsutc® , 
iisiKaKaa B sp y c c o m  Me o K a s a ia c i  u l  khii- 
r a i l  Hap04oHaee/ieHiii r >111111.1 l u c r e ,  u h h - 
KOMy M3i m sie /ie ii  ona iie anaKoMai1; t o  
C y4 l  B lM b ln a « n  BCHliaro KTOÓII 3H a,ll KŁ- 
Kyro HiióyAl no4poÓ H ocib  o uponcxu)K4eHiH 
CKa3aHHOtl HteHIiJHHhi, s t o 6 u  eio co o ó iijim i
ewy n ,iu  6 /iiim anuiew y Cy4 y si’B cra  cuoero  
fipoWHuaHin.
Bapiu >ua, Aorycra 31 (12 Coht.) 4 . 1871 r.

Upe4C'B4aTe/ii.CTBy«)mi0 Cy4 hH, 
H a js o p n w ii  C ootiH M K i., Mo9 H4 4 oflcKi0 .

S. D. 5826. C\yąo  łirnpac.nnc.ioHHnil
/Jo .iu tfiu  0 0  FI.lHV.Kt-

C m ii, BbnwBaeTi, nay .n iH y łlcKy.ibCKyio 
npeHt4 li (ipojKtiBaKunyK) m , 4 epeunil Koece 
miih-B L ep n ep K aro  ÓU34a, a iit. HacTonuiee 
Bpewii ne  H3B*eTHyu', h io ó w  rb '-n p o '4 0 4  
Bteniu 30 n iieh  cwHran co 41m iia'cTViaugarq 
nuaottS} i ib h th c i, bi, n .iousoM T  Cy.yr, H cnpa 
BiiTe-ihiioń n o  n m iii 4 .1H OHH ria  c l  Hcfi m> 
Kasa: in rto 4 3  ty <J>panna CliM imcKarb o t -  
aiaB inaro u s t. n .io p x a ro  TIope.iiuSTo ś*dVKa, 
bt. iipoTllRHoMi. cjyMaH, nocTyn e iio c l, ueio 
óy4 e n .  no saxony .

II 104m ., A b i'jc tb  18 (30) 4 . 1871 -r. 
lIpe4C T ,4 iT eibciuy iom i,”i Cy41. 11.

HoB0 4 uopcKiń.

W zywa niniejszym  P au linę  Ja sk u lsk ą  po ­
przednio we wsi Kosem inie powiecie S icrpee 
kim zam ieszkałą, a obecnie z pobytu niewia 
mą, iżby w przeciąga dni 30 od daty  niniejsze 
gozupozw u licząc staw iła  się w Sądzie tutejszym 
celem  złożenia tłom aczenia wsprawio F ran c isz ­
ka  Siem ińskiego zbiegłego z więzieniu P łock ie­
go w razie bowiem przeciwnym , postąpidne z 
n ią będzie pod ług  praw a.

P ło ck  d. 18 (3 0 ) S ierpnia 1871 r,
Sędzia Prezydujący , N ow odw orski.

N. D. 5827. <'S/\b flcnpetnnm c.ibH oi)
f lu .m if iu  no n .io ifK b .

Cu mi, ubrjM uaerT : I . locU oa Llła-rpaucKa- 
10 11 2 . d>puHH,i ńepuepoiicK .iro , u iine-ie il 4  • 
pom ni Kpa u a r  Mu luń ^ ó p - n e n iu ie  A u tm o  - 
e u r o  J t i . i a ,  iii, MacioHttjef itpesiif ir.IT, >11.- 
c ta  n poób iiiauw  nełi3 :n ;C |T u,in ,. iiroc bi t . i  
m  0 4 aviHte.ili 11 30 4 iień c u iira n  co a h h  i.o c to  
a iu a io  iibisona, HśiiiiHch ua. 11 lołiKo.wb Wc- 
up.iiiH iezh iio y n . Cy0 'E, 4 .1H ,4 onp< ca no coó- 
cTniuiHo.vy aB n y , bt> npoTUHiHiMŁHle cny- 
uali, ripC Tyiueao * 1  uumh 6 y 4 e rb  , 110 3a- 
Kony.

H /io u k i., A m yc a 20 (C ear. 1 )4 . 1871 r. 
f lp e 4 cB4 aTezhoTByiouiiH C)'4 t.a , 

H a iio n u o p c a iir1

Zapozywa I Jó z e fa  S zafrańskiego i 2 F ra n  
ciszka W ernerow skicgo poprzednio  we wsi 
K rob ia  gm inie D obrzejew ice P ow iecie L ipnow - 
skim zam ieszkałych, a  obecnie z pobytu niew ia­
dom ych, iżby w przeciągu dni 30 od daty  n i­
niejszego zapozw u licząc, staw ili się w Sądzie 
tutejsze in do złożonia tłom aczenia w spraw ie 
w łasnej, w razie bowiem przeciwnym , postąp io ­
no z niemi będzie podług praw a.

P ło c k  d. 20 S ierpn ia  (1  W rześn ia ) 1871 r.
Sędzia P rezydujący, N ow odw orski.

f lopop-i.  f t y g a p ą y J t i ,  t * jio  e r o  go  c h x t . n o p i  
He Htiilit/eHo, O y g Ł  p b ia u B a e T T .  b c * x - ł  h  ec ,iB- 
ć u  k to  Huliax KaKoe CBńgeHie o BafiAeH- 
HOMT. t  Ł a b  jJ,y*ap<tyKa,  j o a a t e B i ,  3aaBHTb 
H a m e u y  C y n y  n i m  O j u s t a f i n i e i i f  c t i o ę r o  e h -  
TezLCTB a.  I I p n u t T b i  4 y A a p n y K a  c j ' k j y i o m i e  
c Ł t t .  52, p o c T i .  c p e s « i H ,  i i o a o e b i -T e M H O -p y -  
c u e ,  nocT. y n & p e B H b i t t ,  n o ą ó o p o ^ o i r i .  K p y -  
r j u H  n p n u t T T .  o c o S e H H u x - b  u e u n l ieT T .-  

B t a a  1 (1 3 ) CeHTHÓpa gHH 1871 r .
riogCygOKT,, BftZHKl,.

*  *  . - t ) ;
W.idle odezwy Naczelnika powiatu B el 

skiego daty 2:J S erpnia  roku bieżącego i p rz e ­
słuchanych flisów w Brzaski, j Powiatowej puli- 
cji w dniu 14 (26) Kwietnia roku tiieząjeg ■, 
pod osaJą  Sławatyczami w czasie ulewnego 
deszczu i burzy, przypadkowo wpadł z galaru 
do rzeki flis włościanin Gubernii  Wolyńak ej, 
Wsi Melnikowa Aleksy syn Teodora D udar-  
i-ziik, ciało jeg o  dotą 1 niewyualezioDe Sąd 
wzywa każdego, ktoby posiadał j a k ą  wiado­
mość o zrtttlenienitf tego Dudsreztika, iżby ta 
kową udiibłit  Sądowi naszemu albo najblit-  
szemu swego zamieszkania, llysopts D u d a , -  
c z u k a je s t  następujący; 1st.5 2 , wzrost średni, 
włosy ciemno-bląd, octy  szare ,  nos miar- 
ny, brodą o k rą g l i ,  znaków szczególnych ża- 
dnyck. .OWO

Biela dnia 1 ( |3 )  Września l s l l  r.
. %l ; , Podsędek Bielak.

N . I) . .5833 . llttm piilSO iitK tu (>y,ih 
l ic  a  pat) u ntp.io.HO u- I lo .m u iu .  

iłblShlKilCTT, CHJIŁ C T aiu tcu a iia  K oxailO R- 
c ita ro  3 0  a b T  b o t t .  pojęy KtiTOżiiKa npoHtn- 
r .a io u ia ro  B t  irocjrtflH ee npeMii s a  IIpycitiiM i. 
iiau m o p F o u T , b t .  yd]i. O go jO B nnaxT . rs iiH b
K o u e i y n - u b  H oBOpngoM cnO H  b y - s s j h ,  b t ,  h u-  
C T O s m e e  BpeMit h o w s b iic th u io  iió wlic -ry  c b o c -  
ró  iKUTeiM'.TC3, saóbi bt. Teuenin 30 Jt«e8  u, 
BuacH B-b-3 4 l i u iH i«  C y s i .  n a n  a o c t u b h j i i ,  e n u -  
ACHie o H b in k u iH e w b .  CFoetn. Mt.cT 0 n ] i e 6 bi- 
Bai l i l l ,  B b  npOTIIBHOMT. WC C jy u i l -S  lTOCTyilJIC- 
110 en h h h t . ó y g e i - r ,  no 3 H tto n y .
IV IIóTpbKOBT., Aiiryc. 28 (CeHT. 9 )  1871 r. 

IIliegctAuTejibCTByiomiS O y ąb i i ,
8 . m. A c c e c o p i , ,  H a r a e p i . .

- .- * * g
Wzywa Stanisława Kdchauówskiego, lat  30, 

mającego, katolika, woatatnioh ctnaach za p a ­
szportem pruskim we wsi Okołowice, Powiecie 
Nowo-Radomskim zamieszkałego, aby w c ią-u  
dni 30-stu • stawił się w Sąd i ie  tutejszym, lub 
doniósł o miej cu teraźniejszego swego tam ie ,  
ezkania pod skutkeuii prawa.

Petrokow d. 28 Sierp, (9 W rześ.) 1871 1.
Sędzia Prezydujący ,  

w z. Asesor, Nagler.

obecnie z pobytu niewiadom ych, aby d la  wy­
słuchan ia wyroku w Sprawie p-ko nim zap ad łe ­
go w ciągu dni 30 przed Sądem tutejszym  sta ­
wili się w przeciwnym bowiem razie wedle 
praw a postąpionem  będzie.

K alw arja  d. 31 Sierp. (11 W rześ.) 1871 r.
Sędzia Przezydujący,

R adca D w oru, w zast. R odkiew i cz.

N. D. 5860. Cg.1 0  H cnpaenm e. lonutl 
f lo .m i f iu  no X e H tftiu a x b .

C h m t .  Bbi3biBacTT> C T a u u c j i a B a  K o p A a u ie R -  
C H aro  0 .  H a j c u o r p u i n u ą  ą K u n s H a r o ,  o i o H i a -  
Te jibHO R-b u, y j i u u a  M aca, r u t t H h  P i s e i K y c u a  
b t. OzbiiyuiCKOM b y b 3 g l i  n p o iK U B a io m a r o ,  HhG 
hK hen3Bl ic T HO  K y g a  O T a y m iB u ia r o c H  nuOti 
b t. npoAO.i®eHiu 30 4 iieif, cniTaH c t. h u c to - 
a u i a r o  hbu jc ji b t. ajt- luuHHin. C y Ą t  4 4 a  CHATia 
c t, n e r o  i i o K a su H ia  n o  coócTHC HnoM y H’B jy ,  
u a i i  3aiiBii4T. o  u-BcTr, c B O e r o  HiHTeabCTBa, 3 1  

-npoTUBHOHT. c a y - i n l i  u o c T y n a e H O  c i  h iim i 
O y g e w b  no a a i t o u y .

r. X enum tH , J (13) CeiiTaopii 1870 r.
UpeActgaTeabCTByioiuiii. C y jan , 

MepateeBCKia.

*  *  *
W zyw a Stauisław a Kordaszewskit-go b. Nad- 

sm otrszczi'ka A kcyzuego 1 ostateezaie we wsi 
Ulina Mała G m inie Rzerzuśnio w P ow iecie 
O lkuskim  zsm lcszkałego, obecnie z pobytn n ie ­
wiadomego, ażeby w ciągu dni 30 licząc od 
daty  dzisiejszej s taw ił się w Sądzie tutejszym  
dla złożenia tłom aczenia napraw ie w łasnej 
!ub też zawiadom ił o miejscu swego zam iest 
kan ia , w przeciwnym, bowiem razie podług 
praw a z niui'pożtąpioneńi będzie.

C hęciny dnm 1 (13)W rz-śura 1871 roku.
Sędzia P .czy  ujący, M ierzejew ski.

puatett uacTti, hcbw bIictho Kouy npuHajAeata- 
lilia. rioTony uwabiBaeTT, saK oanaro  Baa- 
j l J b u a  03HaqeHHbixT. ao u ia je il, h b h t lc h  b t. 
3j-BuiHiS C y j i .  c t. jO K u aaT e jb c tb o m  na eo5- 
cTueHnocTb tu k o b u x t ,  b t, n p o jo 4 iaeBie 30-u 
jHefl, co jh h  npHneuaTaHin HacTOamaro 
oó-bsRaoHiAi n p e jo c T e p e ra a , wro no ucTeue- 
h ih ee ro  cpoBa, 03iiaTCiiHUK io u ia jn  CyjyTT, 
u p o jam u  c i  T o p ro B i b i  n04b3y KanHbi.

1 • K o f h h i ,  5 (1 7 ) ABrycTa 1871 ro ją .  
j  I lo jcy jO K X , rpym iiK C K ia .

L I S T Y  G O Ń C Z E .  

CrL II (J K H L I E  J I H C T H .

N. B.

Z A P O Z W Y  E D Y K T A L N E  
I Ś L E D C Z E .

B H 3 0 B H  KTB C Y ^ T

N . D . S ta rsrszy  P isa rz  I X  l)ep a r-
taioeii to Rządzącego Senatu.

Zaw iadam ia SS-rów  J a n a  R a to ld  Olechów- 
skieęo ja k o  to: 1. Sylw estry ż O lechow skich  i 
Ł u c ja n a  m ałżonków  K ow alskich  daw niej we 
wsi K rępa  G órna  okręgu  Soleckim  g u b em ji 
Radom skiej. 2 . P au lin ę  z O lechow skich  Ich n a- 
tow ską wdowę dawniej we wsi Pętkow icach  w 
tym że okręgu . 3. Józefę z G aw likow skich 
Olechow ską wdowę. 4. L udw ikę z O lechow - 
skicih i K saw erego m ałżonków  M alinow skich .
5. M elanj^  O lechow ską pannę do le tn ią , ad 3 4 
i 5 daw niej w Skaryszew ie o k ręg u  i gubern ji 
Radom skiej zam ieszkałych, wszystkich na  teraz  
z pobytu i zam ieszkania n iew iadom ych, o raz 
w spółsukcesora P io tra  Nowosielskiego, to jest:
6. W incentego N ow osielskiego syna J a n a  daw­
niej we wsi Kopciowej W oli okręgu i gubern ji 
K ieleckiej zam ieszkałego, na  teraz  rów nież 
pobytu  |  zam ieszkania niew iadom ego, i i  ze 
strony  C esarsko-K rólew skiego R ządu K rajow e 
go w m ieście K rakow ie  na  rzecz S zp ita la  S-go 
Ł azarza  n a  W esołej p rzy , K rakow ie czyniące 
go, w odw ołaniu się od wyroków Sądu A p e la  
cyjnego K rólestw a Po lsk iego  z d. 16 (2 8 ) S ty­
cznia. 1870 r .  i T rybunału  Cywilnego w R ado­
m iu  z dnia 13 (2 5 ) Stycznia 1866 r . w przed 
m iocie sporu o rs. 4,500 zapadłych, zapozwy 
po nich w ydane, w K an ce la rji N aczelnego 
P ro k u ra to ra  IX  D epartam en tu  R ządzącego S e­
n a tu  w d. 4 (16) S ierpn ia  1871 ro k u  złożone 
zostały.

W arszaw a d. 19 (3 1 ) S ierpnia 1871 r.
w zast. H erm anow icz.

W d 25 Kwietnia (7 Maja) r. b. z miasta 
Błonia do urzędu Wójta gminy Czyste, zosta 
ła  przesłana transportem bez żadnej legity 
macji kobieta,- około lat 40 licząca, włosów  
ciemno - błąd, wzrostu średniego, budowy 
miernej, ubrana w nędzną spudnicę, kaftan ‘ 
koszulę, która to kobieta nazwała siebje 
Marjanną Warusów, pochodzącą z gminy 
Czyste, a będąc mocno osłabioną w skutćk 
trapiącej ją  oddawna choroby, na drugi dzień 
umarła.

Ponieważ po bliższem sprawdzeniu okaza 
ło  się, że żadna Warusów do ksiąg ludności 
gminy Czyste nie jest zapisaną, i nikomu nie 
jest znaną, Sąd przeto wzywa każdego, ktoby 
miał jakąkolwiek wiadomość, o pochodzeniu 
rzeczonej kobiety ażeby ją  Sądowi tutejszemu 
lub najbliższemu Sądowi miejsca swego za 
m ieszkania, zeehciał udzielić.

Warszawa d. 31 Sierp. (12 Wrześ.) 1871 r.
Sędzia Prezydujący 

Radca Dworu, Moczydłowski.

M. D. 5836. C t/,jz> I lc o p a m im c ^ o v o ti  
flo A u itiH  I I .  O m .y b .ie n in  ero B apm aeb . 
r ip H ra s u ia e n .  c iim i BniiKcHTia K b h tk o b - 

cK aro, a -b tt, 39 o t i  po4 y , nocT om iH aro  * H - 
t im h  y c a 4 hbw  E ii/ia  h h h h m  M sp ia iw no46 , h h -  
HU me no  m -e c t*  npeóuaaH iH  neiiSB-BCTHaro, 
•iTo6hi b i  ! 'p o 4 0 /imeHin 30  4 n e ń  c h h tb h  co 
4 h h  i ia c io H u ta ro  cóiH B aeiiiH , b i  34-BmniM 
C y a i  HUH4CH 4 -ih  ooyó.ruK-oBaniH en y  p lu ie -  
«ifl, coc ronB uiai och  no  e ro  ooócmeHHoMy 
4 t a y ,  b i  upoTHBHBMi. me C/iysa’C, 6y 4 y T i 
np łiH inh i n p o T H n i Hewy ó o / i t t  c r p o r id  wBpw.

BapuiaBa, CeHTflSpe 4 (16) 4 . 1871 r.
D peA clinaTe.ibC TB yiom iń Cy4hw,

Ha4B0pHWń C obS T H H K I, Mo4H44OBCKl'0 
*  #  *

W zyw a niniejszym  W incen tego  K w iatkow ­
skiego, la t  39 m ającego, sta łego  m ieszkańca 
osady B ia ła  gminy M arjanów , obecnie z poby­
tu niewiadom ego, ażeby w ciągu dni 30 od dar 
ty  dzisiejszej, do Sądu tutejszego przybył, w ce- 
celu ogłoszenia mu w yroku w spraw ie w łasnej; 
w przeciwnym bowiem razie, sroższe środki 
przeciw ko niem u użyte będą.

W arszaw a d. 4  ^16) W rześnia  187,1 r.
R adca D w oru, M oczydłow ski.

N. D. 5934. Ci/.jo Iicnp-innmr.%t.H<jd 
UoAUifUt /  Om,f t . ta n in  erb B aptilaet. " 
B i 4-110.1013 34TiUHHro Cy4 a Haxo4 Hrcfl 

paoiiwe Hemu oroópanw njB*cTH')My Aliny, 
a  n v "H 0 o.-

N. P .  5830. d y Ą t  IIcn p a o a m c A o H o ll  
I lo A u t/iu  ho I ly . im i jc K t .

KpeCTbAHUMH j e p c i i i i H  K a x a ,  r u a i i u  3 e -  
r p o a e ,  J l y ż T y c s a r o  y n a j a ,  5 (17) A B r y c T a  
c e r o  r o j u  a a j e p a u H i  ó u a i ,  C e s i  bcak u to  
uH Cbis eH Haro  a n j a ,  u o j o a p k B a e i i b i t t  r i  s p a  
a ®  j e H e n ,  kbkoS t o  u e a o B iK i, npoauB am  
m i f t  ceÓH M a n b H O M i  ( M a c i e k ) ,  H e a H a io in i t i  
CB oeS  o a i iH a iH ,  B l p o H c n o B h j a H i i i ,  co c to h  
n i a ,  H t C T a  n o c T o s H i i a r o  a s H T e J b c x B a ,  a n e H i  
p o j H T e a e S  h B o o ó m e  j p y r u x x  j a H H t i x i  | 4 a  
ysH aH iH  4 h u i:o c th . C i  o n p a E j a H i a  ju H H a.ro  
3T H H I  M a i t b B o m  n o  oOBHHeiiiio b i  n p a w i  
j e H e r i ,  O K a s t i B a e T c a ,  t t o  o h i  hc a a i u e H i  
y u c T B e H n u x i  cuocoÓHOOTefi,  a  c a t j O B a T e i b -  
H o p o a j a e T C A i i o j o a p t H i e ,  s e  x o i e x i  u h o k i .  
npHHHMUA CTOAb j y p H y iO  P 0 4 b ,  CKpBTb CBOIO 
AHTHOCTb J4A  HSÓKieaniH OTB®TCTBeHHOOTH 3 a  
n o u o s H e H B b i a  B h p o a T H o  n p e c T y n s e a i a .  M a- 
H -k i n 0 K a 3 U B a e T i ,  t t q  o h i  c i  j a S H a r o  
B peuehh n p o a i H B a a i  b i  r o p o j ®  G ap m a ,B ® ,  
i'A® u i a T a z c K  n o  y j i m a n i ,  ho hm®a H H K a e n x x  
o n p e j ® 4 e H H U x b  BaHHxifl,  u to  n o a y u a a i  uh - 
m y  j a p O M i  o t i  H e a a E l C T H U x i  ew y  J H U l ,  
9 T 0  B I  4 ® T H ee  Bpe i lH  HOTeBUAl [ JK-TO I1K- 
ó y j b  H a j B o p ® ,  3HM0I0 a te  n o  K y x H a m  h  n o -  
s a p H H M i ,  ho y K a3 aT b  h x i  He m o k c t i ,  u to  
H M l e T i  B i  B a p m a B ®  c e c - r p y  M a p i a H i i y ,  c s y -  
a a H s y ,  a  T O jb K O  n e s n a e r i  Ha B O Topol)  ysii- 
U l h y k o to  o h u ik h b b tt, t t o  a io jb  b i  B a p m a -  
h®, n o  »aM HAin H eH B B lcT i ib ie ,  e r o  3 i i a i o T i  u  
hu y4HU®, a o n y T i  e r o  , , M a n e K i “  u to  b i  u a -  
H a s ®  A B r y c T a  H l c a n a  c e r o  r o j a ,  o h i  y j a -  
4H4CA H 3 1  f i a p n i a B b l  C l  H a H f i p e H i e M l  OCTUTb- 
ch r j® - T O  ce ab C K H M i n a c T y x o i i i ,  ho f i w a i  
sa je p m a H i b i  ntrni® 3 e rp o jte  no aem ihHiio
nacbMeHHaro Knja.

noTOMy C y j i  Bbi3b m aeT i B c t x i ,  kobm i 
H3BecTHbi on Mini a a  npOHCxoatjeHie 3T oro  
se ao B lK a , cooóuiaTb o t o h i  cKa3aHH0uy Cy- 
jy .  m u  kuhoS H aóyjb  C jH saliu iett h u u c th  b i  
Teueaie 30 jHeft co jh h  onyóaHKOBaaiA.

npsn® T bi M apbHa: 4 ® t I  o t i  p o jy  npn- 
04H3HTe4bH0 25, pOCTl CpejHlft, 4nue Kpy- 

B040CH TeMHue, ra h a a  ro jy C b ie , h o c i

N. D. 5756. TbtK atfU vexE t t 'y .y o  Ifp d cm p il  
IIti.ta tfin .

lib i3biiiaeT i A h h j' MaeBCKyio nuaaHKy asu 
T eśbinm y jc p .  BpiKOCKH-TaTapu, naiiHU H le- 
iieTono, M asO B enaaro y l a j a ,  j ą ó u  hbhjuch  
i n  a jlu iH iS  Cy z-b H ęóojbuie k a k b  m  n p o jo z  - 
iseHin 30  jiie ii co jh h  Bbi30Ba J 4 K ipHcayuia 
n ia  p’SmcH'H S jlu iH H ro C y ja  ‘ b i  s j i u l  oO i 
nefi o K p asy  n HeHuhnie nHObweHHaro bh ju  
u Takaie J4H npiiHHTia HcKOTOpbix b neuted
H axojiiaiHca b i  xpaH 6 Hifi s jtn iH iiro  C y ja , bu 
upoTH iiH oai cayua® O y j e n  nocxynaeHO no 
auKoiiaMi.

r .  TbiB om iH i, 3 l  A bt. (1 2  CeHT.) 1871 r.
3 d  IIó jcy jbH , KyuTHHcniti.

N. D. 5550. C ednc n ii  fluponou  Cy ) i
npH ru u u ia e T i ciim i Io cao y  JleBaxOBCityio,

. i l T i  o n  p o jy  25 liMhiomyio uesajtyiKnyio h h
j e p .  d>OpH0TKH, RajopuiuKOBCKoa fMUHbr, llh l- 
H* HSMSBlCTHyiO IIZl M lc ra  JKIITeibCTBa, H- 
b h tch  b i  s i la jH iS  C y j i  b t. npojokiK eH iu’ 30 

Hefl, co jh h  cel-o B«3t>na, HAU joHćcTii C y jy  
o MtcT® CBoero iipeOhiBairiH, it6o b i  n p o n i -  
b h o h i  c a jT a *  nocTymcHO ó y j e n  n o  3 a- 
itony.

r ip riw lrb i: J I i t i  25 o t i  p o jy , BUponcno- 
B lja H is  piiMCKO-KaToaiiTecKiiro, pafiotHHua, 
pocTy 6o4iie  cp.ejH aro, 4111(0 npo joaroB aT oe, 
E040CI4 pycM e, h o c i  u  p o n  yMńpyHHue. 

r .  CeftHu, 16 (28 ) A B rycru  1871 ro ja .  
Ilpejc® juTejbC TB yiom i#, I'paOoBCKiit.

N. D. 5572. A o m m u h c m H Ci/fib 
Ilen p a eu m e .ib n o u  IIoAUt/iu.

C h K I pOitblCKJIBaeTCH 6. 'ib h o b h h k i Aom 
miiHCKaro rp a K ja n a u a p o  T p u ó y h a a a  9om8 
TpocHiiCKill b i  r . -lo.viffi® nphiBHBg-ioinili, hw 
Ht, no KllCTO UpeffiWBUHIIO HeH3By,CTHblS. J 4 H
oS iH B jeiiix  CMy npnroB opa AneaiiniOHHaro 
C y ja  Il,apcTBa IIoahC R aro o t i  5 ( l7 )  A n p t -  
4H e. r , ItOHłil B I  D0JJT.4K® nHCMa Hit OCHO
BaHiH c t .  1202, 46, 48, 49, 51, 85, yjiom. c 
HaK. y r0 4 , h lIcnpaPH Tej;,, npjiroBopeHi b i  
apOCTHHTCKiH pOTbl HU 0 JHH® T6 JX,

IIpH iilT bi ero : 4 ® t i  ó t i  p o jy  47, pocTy 
cp e jH sro , ro40cb i uepHbie, h o c i  óo jb in o li 
j4uHHbih « i  ueóo4bino> ii ropóoM i, raaaac® - 
pbie, C opo ja  K p y rja s .

HOTOMJ' npOCHTb BOfiHgbl)} H U04HueBcKi« 
iiaacTH c jtjH T i, 3a flpociiH C K iiai, tr pą, czy -  
sa® noHMaHlA e ro  jocTattHTi, tn , 3j®mniH 
C y j i  B.IH Osirzialinje.e BojHueftcKoe ynpa- 
BzeHiil.

T. Aojuca, 20 ABrycTa (1 Ccht.) 1871 r. 
n re je tjaT ftJb C T B y io m iS  CyjbH, 

T ypO B nqi.

N. D. 5832. llem poK oPcKiH  C p .jo  f lc n p a -  
n u m c.io ftu a  H u .m ifiti.

I>Li3fciBaeT'i» .boryMHjja ICtiMUxeHT jkhtcjiji 
m u h u  j i l h t h o  H oB opaflO M C K aro yh 'dxiiy  bt» 

HUCTOamee n p e n s  H ensalcTH aro, rto m®cto- 
lipeóhiBaHiii, j a ó u  b i  reqeiriH  30 j’hcS a b h j .  
ch b i  3j®mHift C y j i i u H  joc.TaBH4 i  cB®j®nie 
o liM HtiuiieM i c n o e j i i  M lcTonpeóbiBaHia b i  
UpOTiiBHOMi cayrtit® iTOCTynxeHO c l  htim i 
6 y je - r i  no 3aH0Hy,
T. lleT jioicoB i, A sry c . 28 (CeHT. 9 )  1871 r . 

npejc*juTC4bCTByion(ili Cyji.A,
1 8 . m, IT a ra e p i

M zy wa Bogum la  K c m p e h a ii ,  stalogo it: ic - 
szkaAoa gm iny Żytno, f o t r i a t j  Sowo-Radom - 
sk ’Ogo, aby w ciągu dni 30-stu  staw ił się w S ą ­
dzie  tu tljszy iu , lub dostarczył wiadomość

5857 Cy.-iti f l c n p a  -i u in c .i t ,m iii. 
l lo .m i/ i i i  eo X e n n n H iix b .

B b iz u B u e ti  c h h i  B ajC H Tis S e ra sy  u s t  
j e p .  B® 4|,ku necb ił BeHejHKra IliOHTaro h s i  
je p eB H H  P c B js m iib t,  n p o H 3 x o jH m n x i  h ż i  tm.
I’auzaBHitc, lCnaeuKaro y® sja, itenaBlcTiio 
OTCjTCTByioiuHxi, ttoOm B iT eu en iH  3{jjHeB 
no coOctbchhomj’ j® xy, h b iijh c i B i  celi huh 
ÓAHmuftuiin C y?>, hóo no BeteneH in córo  
cpOKh, O y j e n  uocrynacH O  no 3a*0Hy.

IV XeHnnttiJ, 3 (15) CeHTHÓpH 1871 r. 
f lp e jc ljc T a jic T E y ro iq iit  CyjbH, 

IfepiKeeBCKifl.

. .* . *  *Zapozywa niuiejsżzm  W alentego Ż egaw ę z wsi
W ielka wieś i B enedykta P iontego z wsi Ren- 
dżin, pochodzących z gm iny Racławice, P o i 
wiatu Kjeleckiego z pobytu niewiadom ych, a- 
żeby w ciągu dni 30, w własuej sp raw ie, zgło* 
s li się do tutejszego lub najbliższego Sądtti 
a bowiem po upływ ie lego t- tm in u  podług p ra ­
wą będzie postąpionem . - 

Chęciny d u ią  3 (15) W rześnia 1871 roku. 
Sędzin Prezydująoy. Miei rejevvski.

N. D 5821. C i/ a o  H c n p a e u m e .ib tto u  
II  o A tu t  i  u tro f .  A  e u v u i j t .  

0 ó i a B 4 » e n  ch m i bo Bceoóntee cB K jla ie , 
9T0 n o g i  H agaopom  nofiTa th i i h u  łlo n e H i' 
B p esm icitaro  y® 3ja, naxojHTCit ó ftaaa  Kopo-’' 
bu y uojo3p(iBaeM aro b i  Kpaat® jh u ii ,  s a je p -  
a taaa  B®poąTHO b i  1870 r o jy  y  HeH3B®cTHa- 
ro  B gujegbita noapajeB b.

,P. JleHimta, 1 (13) CoHTHÓpn 1871 roją, 
IIpegc®j.iTfi4bCTByioutili Cygan, B a ep i.

N. D. 5859. CyflO licnpaeurne.ibnoii 
flu. im  fiu eo X en t/u iu ixo . 

B aarO E 0 4 H T i Bee BOeHHMH a  rp a a tg a B c a ia  
B zacTn HaQgiogaiomiH sa nopajKom  u Goao- 
nacHOCxiio B iK p a® , Tm aTeabHO c4® jhti LUh- 
MOHa B®upiKUUKaro. oh b a te  P bm apaH K a, a tn - 
■reaa o ca jM  B 4 0 j0 B ,m i ,  BeH jiiH CK aro y ® ja , 
oÓBHHacMaro b i  Kpaat®, a  b i  cayqa®  iiohm- 
kii jo c tu b h t i ,  e r o  b i  s j tu iH if i  C y j i .

UpHMfiTbl 20 4 ® T l O T I p o jy ,  HCIIOBtganiH 
Pni:cK O -K aT04H TecK aro, p o cT a  c p e jH a ro , bo- 
40C O BI TeM H O -pyctaxi, r a a a o B i  napHxi, 4h- 
u a  n p o jo n ro u a T a u 'o  n a n  K p y ra a ro ;  o coC ae
opiiMBTbi, u a  4 e Bolt np-Kb HuheTi Hcooai-
uroli utjiaM-i, c j c T i  b i  naubto gponoBoti Teo- 
HbiS. r

r. XeHitHBbi, 24 ABrycTa (5 CeHT.) 1871 r.
IIpejc®jaTC4bCTByiomia C y jba , 

MepHteeBCKili.
v i- * C *

Wzywa wszelkie władze nad porządkiem  
i bezpieczeństwem w kraju czuwające, ażeby 
Szymona Rymarezyka v. w ieprzyckiegom ie­
szkaniec posady Włodowie Powiatu Bendin- 
skiego o kradzież obwinionego, ściśle śledzi­
ły i wrazie wyśledzenia go, pod strażą Sądo­
wi tutejszemu dostawiły.

Rysopis: lat ma 20, wyznania Rzymsko ka­
tolickiego, wzrostu średniego, włosów na 
głowie ciemno blond, oczów czarnych nosa i 
ust miernych, twarzy okrągłej, znaki osobi­
ste, ma na lewej szczęce niewielki znak bli­
zny. Ubrany w palto czarne centkowane 
Chenciny d. 24 Sierpnia (5 W rześnia) 1871 r. 

Sędzia Prezydujący, Mierzejewski.

swego zftniuigskania,m iejscu teraźniejszego
pod skutkam i praw a.

Petrokow  d. 28 S ierp. (9  W tźeś.) 1871 r. 
S ę d /ia  P rezydujący , 

w z A sesor, N ag le r .1

N, D. 5838. fly .io i I lc n p j  j u n t  .ibnap  
H u ./u n ia  hi. X c } ią iH u x o .  

Bbi3biBaeTi che® M oxaiij a  Mukobc Karu, 
ynpaB jH ioinaro  BimoaypeHHOHi flR*0Hnti- 
k o m i s a B o jo m , b i, gepeBHu JjB seiiguy , rMH • 
h® ÓKapitn b i  BeHjHHCKom y®sgt, upoHiń- 
Baioiuaro, HeH3B®CTHOOTcyTCTńyiomaro, Uto- 
6[J n i  TescHiii 3 6  jHe.l no coócTBeHHOMy j b .  
ay  HBH4CK B i celt l u n  ÓJHKafimlS C y g i hó o

n o  ncTeueiiiH  oaH aicH H aro  cpOKa nocTynnTCH
Cl HHMb UO 3UKOHy.

'• XeHuimbt, 31 ABrycTa (12 CeiiT.) 1871 r. 
npejc-lijuTejhCTii yioijjiit CyjbH, 

MepiKeeBcnih:

5H®peBHiiH, n o g ó o p o jo K i npojO jroB aTbifi, 
ocoóbixT. npHMŁTi He hm®c t i .

O j e i s j a :  pyóaoiK a h  m raHbi 6 ® jiie  x o z in e- 
Bbie , CHHee c y KOHnoe CTapoe u u j i t o  c i  nog 
K4agitoK>, iitanKh T o ae  CTapaa cyKOHHaa c i  
BHOAteCTBOMl gH pi.

r . I ly jT y c K i, 31 A s r . (12  C eH iaC .) 1871 r. 
lIpegcSgaTejbcTByroinia Cygia 

m itJApcK iłi.

H o n u if iuN. D. 5574. CyĄO Ilpoem oa  
80 Il.lOptCfj.

B i . i i b i o a e r i .  C h m i I l u a i i a  R u q e n c K a r o ,  
n p e a t 4 ®  o l  r o p .  f l . i o i łK ®  u p o a t i i n a i o u t a r o ’, 
ii mi i® c i  M iera c a o e r o  npeóbiBaHin Hena- 
B i c T H a r o ,  4 a 5 b r n o  co ó e r B e H i io M y  4 ® - iy  i i u i m -  
ca u i  3 4 i u i H i H  Cy4 i  b i  np o y io a r t i e H iH  30 

v t u e f t  i i . n t  » e  y n i 4 o .v iH . i l  C y 4 i  o  m u c t I  
c i l o e r o  iR H fe . ib C T B a ,  h ó o  b i  n p e r u B i i o M i  
ć a y i a ®  n o  H i iń ó i ia B iH  H a s n a u e H H a r o  c p o x a ,  
n o  a a a o n a M i  6 y 4 e n  n o c T y n a e H O .

ri lo ttK i, A B rycra lfl (28) 4 . 1871 r. 
n o 4 cy4 o K i, EyKoBHijKiÓ.

Zapozywa Jaaa Janczewskiego ostatecznie w

N D. 5575. I 'ljp n o .u n ic K ia  C y .jo  Ilp o cm o u  
llo .im /iH .

B i  geno3HT® 3j®inHHfo . C y ja  b h x o j h t c h  
j o u i a j b  n o g o 3 p H T e 4 b H M m  J H i t a t i i  b i  K o p i -  
.1® I U y ó e p K a  u o j i  r a p B O j H H o m ,  OTOÓpaH- 

h u h  a  HM011H0 : Koóbi4a c i  y u p a a e i o  Heóojb- 
u i a i o  p o c r a ,  s e p u o - r H ® j a a ,  1 2  j ® t i  c i 3 B®3 j -  
koK) ÓT.4J 10 Ba a ó y ,  h jB y K 0 4 b H a a  T e a e r a
(bidlta) c i  gyrojo  o j h o  k o j c c o  HcnopieHO.
HOTOMy Bbi3biBaeTT, u j a j e J b g a  B b im ecK u aaH -
b o »  j o m a g H  h  T e z e r i i ,  g a ó b i  e i  T e s e n i i s  3 0 - u  
g u e i f ,  KBH4CA B i  C y j i  c l  g 0 K a 3 a T e jb C T B a -  
MII COÓCTBCHHOCTH, B I  UpOTHBHOMl CjyTU® 
c i  3TKMU n p e jM B T a i iH  ó y j e n  n o c T y n j e H O  
u o  c y m e c T B y t o m H M i  s a H O H a u i . 

r .  P a p H O j H H i ,  2 4  A b t . ( 4  C b h t . )  1 8 7 1  r  
I I o j c y j O B ® ,  C n n c f i a x i .

5 . D. 5797 . C .y ,i\ H cnpuetim c. H-Huu
IIoAuitiu 80 KoAbeapiu.

BW3blU427l lu p iu n  r'04b4 Ó/1WMl, npeat4 o 
ro p . B4a4 lJC4aBoHl n i  B-ia4 bic,ianoB- 

CKOMI y i3 4 ®  npow H U siom aro, a hmii® 11G
iiia ic T t ia ro  n o M lc ry  iH H re /u craa , 4aóu 4  w  
iibic.ij luanin  n p iiro u o p a  no ero 4 i a y  CpcT 0 - 
imoiarócH u l  T eien iti 30 411-fi h h h h ch  u i  
C4 1 LUH6 MI CygB, TlpiICOllOKyiMHA qyo (1»
n p o T i/s iijfy i c łysa® , ó y g eT i iin c iy n .ie iic  no
SaKoRjr.
K ajbB apW , AiirycTa 30 (C enr. 11) 4 . 1871 r 

IIpa4c® 4aTe,ibCTi.yiom iii Cy.ghH, 
Ha.JOoptll.lń C oillTH H K l,

W. 4 . Po jKeBHTl.ylłłłM“|Wl * ,T tfXIHfliSX

Zawozywa H irszy  G eldblunją, popyzednio w 
mieście W ładystawowio w powiecie W ładysła- 
wowskim zam ieszkałego, a obecnie z pobytu 
niew iadom ego, aby d la  w ysłuchania wyroku w 
spraw ie p-ko niemu zapadłego w ciągu dni 30 
przed Sądem tntejszym staw ił się, w przeciwnym

nem b ę d z h y M  ^  ^  P° 6t^ '
K alw arja  d. 30 Sierp, ( n  W rześ.) 1871 r. 

Sędzia Prezydujący,
R adca D w oru, w. z. R edkiew ica.

N . D . 5828. C i j ą o Ilch p a ń u rĄ i.ib ito H
IIo.lVV.i8 80 fl.lO llK t.

B u a b i B a e T i  A a g p e a  3 h m o h i  i k u t c  j a  g e p .  
AHg3HHa, r ł n i n i i  BaeHgynKO, h i j i i®  no n®CTy 
mHTejbCTBa MeHSBliCTHaro, ja C U  B i  n p o j o j ,  
B te u in  30 gi iei t ,  O t i  h h ® c  n u c a iiH a ro  q a c a a  
XBH4CH b i  celt C y g i ,  T ióo  HHaVe r io c ry d ie .a o  
c i  u h m i  ó y j e n  no  attKOHy.

P. IT jo i(k i? 25 A e ry c T a  (6  C c h th ó .)  1871 r. 
lIp eg c* jaT e jb C T B y ro n (iS  CyjbH,

.HoBOJEOpCKiS .

N. D 5831 j C j/ą o  I ln n p o n u m cA b n o il  
flo . nmiu-no lip rumb-H i/h h cko m o .

E a a ro B o jH T i bc® BOem thia h  rnaiKjaHCitLa 
b j u c t h  h  i M a p in i iH o ib  JleBai igoBCKoiOj a a -  
TCjbHHny g e p .  K o p i m ,  niHHbi XIhchh , h u h ®  
BeH3B®CTH0S C l  M®CTU IipOatHliaHiH O Ópa-  
m aT k o c o ó e H H o e  B H H i ian ie ,  a  b i  c j y s a ®  a a -  
g e p a t a i i i a  e 8  b i  żg®iuHiit ,  i i j h  f u H m a f i m i a  
L y g i  gocTapHTb.

IIpHM®TM c6 c i® gy niii;ie: 4 ® t i  40, p o c n  
epe^Hiw, r j u 3 a  c fc lu e , b o j o c u  Tew nue, n o c i  
a poTi, yMtpoHHLie, Ha p u b a a .

CotiTHÓpa 1871 r  
npeAcHAaTejTLCTRyiomin Ci'Ahn ‘

R ojjestcK ift C o b Dt u u h ^  T pirnuw ódcali:,

N. D. 5754 Cy4lO liciipaHtiihr.iaHuU  
IloAUifiu no I I j /A /n y c h t .  

li.laroiKMHTl BC B eoeilehlH II 110 IH Uef lC K fa  
B.iacTH, t u j iTe i i H o  c n i .u in ,  4 a o H » p A »  Po- 
na h i ,  AtHro/iH g e p e i iH H  K p a o i i e  r.M uUu 3j.i® . 
ce llp ic iih icK aro  i ' B s g a ,  iiuii® M e i t S m o m a ­
r o  n o  M ® c r y  n p e ó b i i i a H iH ,  u® e . i y m i  h o h m -  
r i i  o n a r o ,  4 o c T a u i i T b  ni ź j t i i i i i r t '  h . , h  ó j H .  .  
H ia f iu ii i ł  C y 4 i .  * > * '

t l p M M lT b i  P o M a H a ;  A t  T l o u a r o  24, p o o T l  
cpe4 nifi, i  Bije Dpo40ircBaToe, b o h o c m  pbi- 
s \ i e ,  i A a 3 j  K a p h ie .

I l y a r y c K i ,  A r . r y c r a  4 (16) 4 .1871  r. 
I I p o A C l j a T e . i i O T a y i o u j i ń  C y 4 iH ,  

U łKHflpCKif t.

W zyw a w szelk ie  w ład ze  t i k  w ojenno ja k o
i cywilne, aby Leonarda Eoman, mieszkańca 
wsi Krasne, gminy Zalesie, powiatu Przasny­
skiego obecnie z pobyty nipwiadoinego i orzod 
odpowiedzialnością Sądową ukrywającego się  
ściśle śledziły i pod ścisłą  strażą Sądowi tu ­
tejszemu lub najbliższemu dostawiły. R yso­
pis Romana, lat ma około 24, wzrost średni, 
twarz ściągła, włosy rude, oczy czarne. J  

Pułtusk d. 4 (16; Sierpnia 1871 r. 
sęd z ia  Prezydujący, Szklarski

O C m S Z I-N IA  P R Y W A T N E . 

H A L IT H Id H  O B ' b H U .i l i H W

'a  N. D. 5913.

Warszawsko St. Petersburski
K A N T O R  B A N K IE R S K I

M aurycego N elken,
w Warszawie na Krakow.-Przedm. N r. 7 7 nowy 
w St. Petersburgu na Newskim Prospekcie N . 14,

Zawiadamia osoby  mające oot — 
bę wysyłania pienie^—- z e ­

bu «y uo St. Peters-

v . o .
5^ 7- r y ,P ‘ f i c i tp łk h m .u iH b *
IloAU ifiu  80 U y .tm y c K b .

Bhi.MBśer® .chm i 0 -urna Rp imncKaro 
oTCTaniiaro pH 4 o iu ro  23 ritioT M ai o H hśoii’ 
c ija fę  iijj.łK j, jji) .17)1 ® b t i  Jio.fy i iM lio u jiro  
B i 4 « p . / ł ic p m a u rii  rłniK w  B y rz u  n  iccar’ 
npacH M U i- K i r o  y ® Irja  n p o jR in ia io m iro , n i  
uacT osiijae  npevifl l i e i i ś n ic r i in b  no mb 
c ry  CBoero npcHiMnaiiiH, 4*614 U l r« .|eHj ss
< 0  4HCH CO 4HH c e ro  ó S iiąkaala  hu im ch  b i  
3 4 fu in if i  Cy4 i  Bo coócTBeiiHti.jiy 4 1  jy ufio 

n po t u  11 ho vii c . i y i a i ,  n o c r y a i .u o  c i  
ilu . tu  6y4 a T i  no aaiconaM i.

f l y i i T y o K i ^  C-MiTrtóp.-i 6  ( 1 8 )  4 ,  )87t 
rny 
U li

12 wypisuje przekazy na wła­
sny dom bankierski w St. Petersbur- 
g u  bez żadnej spłaty za przekaz l u b  
przesyłkę. ' 2— 3

N  D . 595 7 .

Edward Westphal,
G i l f e m i j ą ,  o t w o r z y l iwraz z żoną 

w tych dniach
swoją

11' 1 ‘j  ' ~ > *v-i ł\\  1 o 4 i r .
lIpo.ic® 4aTe,ibc'ir,yiouji,i Cy4 UH,

iM H pcxu 'i.

N .  D .

N. D . 5699. G fĄ b  H cnpannm e.xH unk  
I I o.iu v .vl eo  A o m x /j .

B u 3 H E a e T i  K i a i o m a  T o n M a H i ,  Mam iniH  
CTy « e a ® 3 H0 B jo p o m  i i p e a j e  b i  J l a n a x i -  
B a p B H K a x i ,  a  u o t o h i  b i  K o b b ®  n p o a i H B a  
i o n t a r o ,  a  h m h ®  n o  m ® c t j  SiH TejbCTBa H e a a  
ńKCTHaro, j a ó i i  b i  npogozaieHiii 30 g H e f t c i H -  
T a n  o t i  j b h  n p H n e u a T a H i H  H acTO H njaro  b u -  
a o B a ,  k b h j c h  b i  3 g ® u i H e s i i  Cyg® j j j H B u c j y -  
u ia HiH  O KO H qaTeJ ibHaro  n p n r o a o p a  n o  g * j i y  
c r o  0  n o S o a x i ,  n o c a t g O B i i B m a r o  H Ó o B i n p o -  
t h b h o m i  c j r y q a ®  no cry iu ieu o  C y g e n  n o  s a -
Koiiy.

T. JIoMHia, 25 A b t. (6  CeHTaSpfl) 1871 r.
IIpegc®gaTeiBCTByioiijifi C yg is , 

MnJiOepti.

g iV .  I) . 5835. C ij ą o  H pocm od IloA U ifiu  
ao E t . i t .

I3cj®gCTBie OT3UBa liaTazbH H K a U la ic H a -  
ro  y ® sja  23 A BrycTa cero  r o ja  h  npocjiy-
JUaHHbIS.1 ®JHCOBl B l BpeCTCKOti y®3jH0lt
llojiiii^iii 13 (2 6 ) A u p tjia  cero  ro ^a  ó jm ai, 
n o c a ju  CaiiBaTiiue b o  o p e n s  e n jo p a ro  go*t- 
ga h  SypH cjiyuafiHO y n a a i  c i  uyina. b i  p l ­
ay  Byr® k i h c i  KpecTiHHHKi gepeBHii M e a i-  
HBKOBa fiogMHCKoii ryóepHiH Aaeiic®# $ e -

5796. C y,\b  : IlcupUHUrne.tbnotl 
H oA nv,in  no K a  u e t p i u .

B iia iiB aeT i gjopoTy K . n n u j i  npyccxyio  
rio44aHHyg), npem .ie  bo 4 epeBHll X0 4 0 PKH 
1 muh® / l Q"8 f|y3a epom iiaaioujyK i, aiiibiH ®  
iieH3H®cTHyio n o M io iy  w iiT eaaoT aa, 4 a»N 
4  w  Hiic iy iun tiH  npHi onopa no 4 ®,iy ero  
cocroH B uiarocH  b i  Teqeniii 30 4Heh nu ii.iac i 
B^;34 ® m iiii» ii Cy4 ®, ripncoBoxyii/iHH >ito 
u i  npoiHBHOMi c . iyqa-B, 6y4 o T l nocT y n ae  
110 no aaaoH y.
K aaouapiH , A « ry c ra  30 (C ch t. 11) 4 . 1871 r 

llpe,ic-b4are,thci'8yK )in iri Cy4 i a ,
Ha4B 0pilhlń C oH H T IIH K I ,

H .-4 - P o 4 Kemili l .
igiotu * *

Aapozywa D oro tę  K lino poddaną P ru sk ą
poprzodaio wę wsi C hgdorki gminie D ow spu-
da  zam ioszkałą, a  obecnie z pobytu  n iew łado- 
rną, aby d la w ysłuchania w yroku w spraw ie 
p -ko  niej zapadłego w ciągu dni 30 staw iła  się 
w bądzie tutejszym , w przeciwnym bowiem ra- 
zie wedle praw a postąpionem  będzie.

K alw arja  d. 30 Sierp. (11  W rześ.) 1871  T,’ 
Sędzia P rezydujący,'

R adcą D w oru, w  zast. Rodkiewicz.

N . D. 5795. CyĄO H cn p a 8 u m c.u ,iro ft 
flo .ti!  iii u eo K u . it,nap ili  

Bw3M BaeTi łOpiii 11 P o ia s iio  B J r 4aH om i- 
o e B i, n p e * 4 e n p o * h b s h iu jh ż i  b i  4 epeunH 
H tm h ii®  toM am óy4a, a n w ir t  Heii3B®CTHi,ixi 
no  MtCTy la iiT eżicT ua, -afiw B U ciym a- 
h ih  npw roBopa no  4® 4y m i  coeroHBUiarocH 
b i  TeueHiii JO 4Hefl iienpeMeHHo h b h ż h c i. u l  
34 ®uiHeMi Cy41  npnci.uoKyn.iHH, Hro b i  
npoTHUHoiiii cny.,*®, 0y4 e T l nocTyiweHo .10 
laKony.
K eżbB apia, ABrycTa 31 (CeHT. 12) 4 . 1871 r.

I lp e 4 c®4 aTe4 i,CTnyH)ujih.Cy4 i,n, 
H a 4 B O p H U 0  C o i l l T H H K l ,

*1- 4 - P o 4 K e n iiH l.
• * OTTh I

Zapozyw a Je rzego  i* Rozfllję BochdanoW i- 
czow poprzednio we wsi i gm inie Tom aszbuda 
powiecie W ładysław ow skim  zam ieszkałych, a

N. D, 6945.. ć y . io  i tp n p a a u m e .ib m U  
I lo .m u iu  no A u .iim b .

C h m i n p iirJ a iu a e TcH R .n  l ’yM isiiTckG i 
npeiń.i®  jjepeaiii) HoopatHH ioiio Po 

rrHcijKoli rMHiilj K.e-A qgnccaro i ’1 1 4 , ,
Hitu® no npeÓMi i i i i o  iieu.i i t c n i s i f i ,  J a ó w B i  
npodo-iK ciin i 3 0  A „eti ;mu,iĆH b i  e g i iu  ie v n  
Cy |® 4 ,ifl oniHB.ieiiifl e.viy n p m q a o p a  A u . i e  
•n iljio ilcaro  Cy.ja no coóĆTueHiiołiy ero 
Ay, b i  npoT itunoM i nóo c .iy ia®  Cy 11 no- 
CTyniiTi n i uakovy.

/ 7óm :t3, CeiiTn6 ,'fl 7 (19) 4 . 1871 r .
1 i p "Jc® ,;a r e .11 criiv lo iijiń  Cy4 b«, 

M ;i.ih6epn,.

N. D. 5323. C jiĄ h IJcH pdfitim c.ioH oa  
HoAUt/iH 80 IlAO lflib .

B i g ż l i B a e T l  c h h i  K a p s a  h  B anzancTy cy- 
u p y ro B i IfiiaM aH i, npeiug® b i  gep. M ium n- 
u u x i i ,  rMHHW Ą o Ó p jK e eu H u e ,  J l B a u o B C K u r o  y- 
® ag a  n p o iK H B a io n jH X i ,  O T a y t h b u i h x c h  B m e -  
aąB®CTH0 e  yikcTO, guOu j i i  T e i e H i a  30  g n e f t  
HBHZHCi b i  agmiiHifl C y g i,  no coócTBeHiiouy 
J ® j y ,  B l npOTHBHOMl czyąa®  BOCTyil-TOIIO
6 y ; e n  c i  hiim h  no saKOHani- 

r .  I I z o i j k i ,  25 A nrycTa (6  C eiiT .) 1871 r. 
IIpegc®gaTeJŁCTByioujiit CygiH,

IloBOJUOpCKitt .

N. D ,  5 8 2 4 .  fliJAP Ilcnpa eu m e.ib H o U  
Ilo A u tfin  80 /I lp l jK b .

B ii3U B aeT i c h m i  K caB cps A°M®P0BCKuro 
z ® T l  o n  p o jy  29, B®poHCaoB®ju,Hin KaTO- 
ZHTecKaro, K e n a ia ro  b i  ropog® I I j o i j k ®  npo
ŚtHBZIOinarO, I BOSOTHHKU, HMH® 110 MtCTy ani- 
T e a i c T B a  K e H 3 B ® cT na ro ,  j » 6 m b i  T e i e H i u  30 
gHeg h b h j c h  b i  3g®mHiii C y g i, h ó o  b i  npo- 
THBHOHi c jy ia ®  uocT yiueB o c i  h i ih i  óy- 
j e n  no auKOiiaMi. 4 "

r . U ao ijK i, 25 A urycT a (6  C e a r .)  1871 r  
IIpcjc® jaTejŁCTByionjia Cygha 

HoBogBopckift.'- •

N. D. 5600. b y 40  I lp o cm o fi flÓ A uuIn  
. r* K o n u n t.

C h m i  o ó i h b j h o t i ,  k t o  b i  coxpaHeHiit sgii- 
m m iro  C y j a HaxojnTCH: aagepataiiiiaH  b i  rop . 
K o h h h ®  th® Jan  jo m a g i  mecTn x ® t i ,  b i  ge- 
peniiH a e  IlepecH H i, Tmhhu I lio p y H o iii , sa- 
AepwaHTł aepeCeHOKTi rByxi* tcmho^

m a g a z y n
€ - ¥ C .4 K  H

i wszelkich Wyrobów tabacznych,
przy ulicy S e n a t o r s k i e j  na  p lacu  T ea­
tralnym  w domu K iersznow skiego, zwanym 
pałacem  U lauka N r. 461 (N r. 8 nowy).
. P an i E afem ja W estphal, k tó ra  trudn iła  się w 

ciągu 14 la t sprzedażą cygar w znanym  powsze­
chnie składzie p. R osenblum a, obeznana je s t 
gruntow nie z całym trybem  handlu  cygaram i 
1 w ogolę w yrobam i tabacznem i. Nowo otw o­
rzony przeto m agazyn, przedstaw ia rękojm ię, 
że pod tym względom zdoła  ze wszech m iar za- 
dowolnid wszelkie w ym agania publiczności.

N . D. 432 4.

WYŁ4CZNT SKŁAD
M IS Z Y N  0 0  S Z Y C H

*e zimnej fabryki

Pollack Schmidt et Comp.
Znajduje się od d n ia  1 L ipca  n :»  r o i r n

* t t r « L « w “ u i e * o
P i z e d m i e n e i s t  n  d o m u  B n i e r n .
Ceny maszyn nmi, i^ieł, jedw abiu , oliwy, etc 
n l z s z e  od dotąd  p rak tykow anych ; gw ^ran-
żJn y m u t  w a ’ b^ W n a / m n i o 1  zam o ­żnym u ła tw iona w ypłata n a  raty .

Poda)'e do pow szechnej w iadó- 
>ż B i l e t  L o m b a r d o w y  wyda-

30105 przypadkow o z ag isą t. 
w zyw a się więc posiadacza, iżby najpóźn iej 

* 6  tygodni od dn ia  2  P aździern ika  r. b. to 
je s t  od daty  o sta tn ieg o  ogłoszenia zg łos ił się 
1 praw o posiadan ia onegoż w D yrek c ji Lom ­
bardu udow odnił, gdyż w przeciw nym  razie 
d u p lik a t bile tu  w ydanym  zostan ie  os M e, k tó ­
rej nazw isko zapisane w k się g ach  D r rs k e ji .

N . D . 6 9 6 4 . S  p  r o s t o w a n i e .
W  num erze 193 D zienn ika  W arszaw skiego, 

w ogłoszeniu P isa rza  T rybunału  Cywilnego w 
W arszaw ie, w dodatku , na  stonicy 1317, w 
szpalcie 3-ej w .wierszu 80 od dołu  zaszła p 0 .  
m yłka w tem, iż da tę  pierwszej publikacji 
zbioru ob jaśn ień  i w arunków  sprzedaży, ozn a­
czono na  dzień  25 P aździern ika  (L is to p a d a ) 
1871 r., w m iejsce 25 P aździern ika  (6  L is to ­
pada) 1871 r., co się mniejszem  prostu je .


